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Ojciec i syn
zginęli pod
Michałówkiem. str. 2

Nieborów�|�niezwykłe�widowisko

Faust nocą przed pałacem
Już w najbliższą sobotę, 
15 września o godz. 20. 
przed pałacem Radziwłłów 
w Nieborowie rozpocznie 
się spektakl Faust, 
przygotowany na podstawie 
opery Antoniego Henryka 
księcia Radziwiłła, 
który skomponował swoje 
dzieło w latach 1808-1832 
w oparciu o dzieło Johanna 
Wolfganga von Goethego 
o tym samym tytule. 
Wstęp na to wydarzenie
jest bezpłatny.

Będzie to niezwykłe wydarze-
nia kurator Muzeum w Nieboro-
wie i Arkadii Monika Antczak 
podkreśla, że opera jest rzadko 
wystawiana w Polsce, a jeśli już 
to w języku niemieckim, w Nie-
borowie będzie ona wystawio-
na w języku polskim – w części 
którą deklamować będą aktorzy: 
Bogdan Ferenc jako Faust i Bar-
tosz Martyna jako Mefi stofeles, 
wypowiadane przez nich kwestie 
będą kończone śpiewem w języ-
ku niemieckim przez solistów, 
których na scenie zobaczymy 
i usłyszymy aż 10. Będą to stu-

denci Akademii Muzycznej im. 
Fryderyka Chopina w Warsza-
wie, dla których występ w Nie-
borowie będzie formą zaliczenia.

W Nieborowie nie zobaczymy 
całej opery Antoniego Radziwił-
ła, która w oryginale trwa prze-
szło 3 godziny, ale jej wybrane 
fragmenty, dzięki czemu spek-
takl potrwa około 1,5 godz. Wy-
stęp będzie odbywał się na trzech 
scenach. Główna, na której zoba-
czymy aktorów i solistów stanie 
na osi pałacu, po jej bokach staną 
dwie kolejne. Po prawej znajdzie 
się 25-osobowy chór i 37 muzy-
ków orkiestry i chóru „La Sco-
perta”, zaś po lewej znajdą się 
rekwizyty i tam też pojawiać się 
będą aktorzy.

Dopełnieniem muzyki, śpiewu 
i gry aktorskiej będą wyświetla-
ne na fasadzie pałacu jako ilustra-
cje, postaci z obrazów Hieronima 
Boscha, niderlandzkiego malarza 
i rysownika przełomu XV i XVI 
wieku. Odpowiada za to Piotr 
Majewski z Teatru Opery Naro-
dowej. Spektakl reżyseruje Jitka 
Stokalska związana z Warszaw-
ską Operą Kameralną w Warsza-
wie. 

Dużo więcej o okolicznościach 
powstania Fausta i o samym kom-
pozytorze na str. 18-19.  tb

RZuT OKieM�|�PięKnO�nie�TylKO�ŚląsKiegO�FOlKlORu

Świętujący w tym roku 65-lecie 
Zespół Pieśni i Tańca Śląsk 
im. Stanisława Hadyny�był�
gwiazdą�tegorocznych�dożynek�
powiatu�łowickiego�i�gminy�
nieborów,�które�odbyły�się�
9�września�w�bednarach.�blisko�
dwugodzinny�program�
„�a�to�Polska�właśnie”�obejrzało�
około�tysiąca�osób.�Tancerze,�
chór�i�orkiestra�przedstawili�
m.in.�folklor�Śląska,�krakowski,�
ziemi�łowickiej�i�Podhala.�Kadr�
widoczny�na�zdjęciu�pochodzi�
z�jednego�z�góralskich�tańców�
z�ciupagami,�żywiołowego,�
pełnego�wyskoków�
i�akrobacji.�więcej�o�tym�występie�
i�dożynkach�przeczytasz�
na�str.�27.� mwk 

Łowicz�|�w�listopadzie�do�wypożyczenia

Rowerowe Łódzkie 
wkracza do Łowicza
Na terenie Łowicza 
ruszyła realizacja 
12 stacji rowerowych 
w ramach systemu roweru 
publicznego „Rowerowe 
Łódzkie”. Pracownicy 
Zakładu Utrzymania 
Miasta przygotowują 
utwardzone płaszczyzny 
pod stojaki na rowery, 
zaś główny wykonawca 
projektu spółka 
NB Serwis, zainstalowała 
stalowe pylony, 
informujące o lokalizacji 
stacji. Rowery będziemy 
mogli wypożyczyć 
w listopadzie.

Marek Pogorzelski rzecznik 
prasowy Nextbike Polska, do któ-
rej należy NB Serwis powiedział 
nam, że zgodnie z umową z Urzę-
dem Marszałkowskim, system 
wypożyczania rowerów będzie 
działał od 6 listopada. Firma nie 
przewiduje, aby termin ten miał 
być zagrożony. Prace w Łowiczu 
jak i pozostałych 9 miastach obję-

tych projektem posuwają się bez 
zakłóceń. 

Obecnie w miejscach stacji 
ustawiane są pylony, których za-
daniem będzie informowanie 
o położeniu stacji.  Docelowo bę-
dzie on też nośnikiem ogniw fo-
towoltaicznych, które zapewnią 
zasilanie urządzeniom obsługują-
cym rowery – dlatego też nie bę-
dzie potrzeby doprowadzenia do 
stacji energii elektrycznej. Rowery 
4 generacji, wyposażone nie tyl-
ko w GPS, ale także w terminale 
elektroniczne umożliwiające ich 
wypożyczenie. str. 9
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zenek martyniuk
przyciągnął tłumy
jakich od dawna nie było. str. 13

Hodowla
ślimaków
 w Małszycach. str. 26

Wybory samorządowe�|�Kampania�ruszyła�w�realu

Kawa na peronie
Niemrawa do tej pory 
i nieco nie – „realna”, 
bo ograniczająca się 
do tworzenia stron 
poparcia w internecie, 
kampania przed wyborami 
samorządowymi nabrała 
w tym tygodniu 
rumieńców.

Już w poniedziałek na przystan-
kach autobusowych pojawiły się 
plakaty wyborcze Mariusza Sie-
wiery, kandydata na burmistrza 
z ramienia komitetu wyborcze-
go Łowickie.pl (m.in. środowisko 
PO, a także SLD). Towarzyszą im 
mobilne i stacjonarne billboardy. 
Od poniedziałku swoje spotkania 
z wyborcami organizuje inny kan-
dydat na burmistrza Wojciech Gę-
dek (środowisko Gazety Polskiej). 
We wtorek był np. na targowisku. 

Na czwartek, 13 września, swo-
ją konwencję (do obejrzenia w for-
mie transmisji live w internecie) 
zapowiedział komitet „Łączy nas 
Łowicz”, który wysuwa kandyda-
turę dotychczasowego burmistrza 
Krzysztofa Kalińskiego. 

Najbardziej widowiskową, jak 
dotąd akcję przeprowadził jednak 
Jakub Wolski z Prawa i Sprawie-
dliwości. 

Łowicki pis z kawą 
na „dzień dobry” 
Kandydat na burmistrza Łowi-

cza z ramienia Prawa i Sprawie-
dliwości, Jakub Wolski wraz ze 

swoimi pomocnikami, wśród któ-
rych byli przyszli kandydaci do 
rad miasta i powiatu, częstowali 
kawą podróżnych udających się 
do pociągów, którymi dojeżdżają 
do swoich miejsc pracy w Warsza-
wie. Rozdawanie kawy na peronie 
Dworca Głównego w Łowiczu 
rozpoczęli w środę (12 września) 
już o godzinie 6.20. 

Na akcję przeprowadzoną 
przez członków łowickiego PiS 
pasażerowie reagowali bardzo 
pozytywnie: większość za ku-
bek z kawą odwzajemniała się 
szerokim uśmiechem, niektórzy 
nie mogli uwierzyć, że za kawę 
nie trzeba zapłacić, inni pytali co 
to za okazja. Nie brakowało też 
akcentów humorystycznych, jak 

ten, gdy jeden z podróżnych po-
wiedział do Jakuba Wolskiego, 
że widział go w telewizji razem 
z... Andrzejem Dudą, podczas 
gdy – przypomnijmy – chodzi-
ło o premiera Mateusza Mora-
wieckiego, który podczas wizyty 
w Łowiczu przedstawił go jako 
kandydata na burmistrza z ramie-
nia PiS.  str. 5

Jakub Wolski wraz z pomocnikami,�pośród�których�byli�kandydaci�do�rady�miasta�i�powiatu�oraz�sympatycy�
Pis,�częstował�podróżnych�kawą�na�dworcu�PKP�łowicz�główny.�
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NASi DZieNNiKARZe DO WASZeJ DYSPOZYCJi 
OD 8.30 DO 15.30
Telefon�redakcyjny 500 105 803�
e-mail:�marcin.kucharski@lowiczanin.info
marcin kUcHarski

Miejsce tragedii – zniszczony Fiat Punto,�ciężarówka�znajdowała�się�
po�drugiej�stronie�jezdni.

Michałówek |�droga�krajowa�nr�70

Ojciec i syn zginęli w wypadku
39-letni mieszkaniec Skierniewic
oraz jego 9-letni syn zmarli na skutek obrażeń 
w wypadku samochodowym, do którego doszło
w piątek 7 września, tuż przed godziną 9 rano.

Do tragedii doszło na drodze 
krajowej nr 70 pomiędzy Łowi-
czem a Skierniewicami, na wy-
sokości Michałówka w gminie 
Nieborów. Ojciec z synem jechali 
Fiatem Punto od strony Skiernie-
wic. Z niewyjaśnionych przyczyn 
samochód zjechał na drugi pas ru-
chu i czołowo uderzył w jadącą 
z naprzeciwka ciężarówkę mar-
ki Renault z naczepą. Kierował 
nią 44-letni mieszkaniec powiatu 
zgierskiego. W wyniku zderze-
nia oba pojazdy wylądowały w ro-
wach, po przeciwległych stronach 
jezdni. Kierowca ciężarówki nie 
doznał poważnych obrażeń, nato-
miast cały Fiat został zmiażdżony. 

39-letni kierowca zginął na 
miejscu. Ciężko ranny chłopiec 
był zakleszczony w zgniecionym 

pojeździe, po wydobyciu go przez 
strażaków jeszcze żył. Służby ra-
townicze i medyczne natychmiast 
rozpoczęły reanimację w karetce. 
Wezwano też na miejsce śmigło-
wiec LPR „Ratownik 16”, który 
lądował na polu przy drodze, ale 
później okazało się, że w tej sy-
tuacji nie będzie już potrzebny. 
Trwająca około godziny reanima-
cja niestety nie przyniosła rezulta-
tu i dziecko zmarło.

Akcja ratownicza i później usu-
wanie skutków tragedii trwały do 
późnych godzin wieczornych. Po-
czątkowo droga była całkowicie 
zablokowana, podobnie jak zjazd 
z ronda na węźle autostrady, zaś 
podróżujących kierowano do ob-
jazdów. Później ruch odbywał się 
wahadłowo. W akcji dowodzonej 

przez zastępcę komendanta PSP 
w Łowiczu st. kpt. Arkadiusza 
Makowskiego brały udział jed-
nostki z JRG w Łowiczu, Skier-

niewicach i Łodzi, a także ochot-
nicy zarówno z miejscowości 
w powiecie łowickim, jak i skier-
niewickim oraz policja.  tm

Łowicz�|�będzie�zmiana�na�stanowisku�komendanta�straży

Kto po Jacku Szeligowskim? 
Komendant powiatowy 
Państwowej Straży Pożarnej 
w Łowiczu st. bryg. Jacek 
Szeligowski przechodzi 
wraz z końcem września 
na emeryturę. 
Kto i kiedy go zastąpi?

– Odchodzę po 31 latach służby 
w straży pożarnej – powiedział w 
rozmowie z Nowym Łowiczani-
nem. Komendantem powiatowym 
w Łowiczu był przez ostatnie 6 lat 
i 7 miesięcy – od 27 lutego 2012 
roku. Zanim trafi ł do komendy 
w Łowiczu służył m.in. w Ko-
mendzie Wojewódzkiej PSP w 
Łodzi, a wcześniej w Komendzie 
Wojewódzkiej PSP w Skierniewi-
cach. Cały czas natomiast jest pre-
zesem OSP w Jasieninie w gminie 
Jeżów, gdzie mieszka. – Dosze-
dłem w swojej karierze do maxi-
mum tego, o czym w kwestiach 
zawodowych marzyłem. Kolejny 
stopień awansu to byłby generał, 
a to już trzeba by iść pracować do 
Warszawy – mówi komendant. 

Nie chce jednak na emerytu-
rze „założyć ciepłych kapci” i za-
przestać aktywności. Zamierza 

dalej realizować się jako samo-
rządowiec: kandyduje na kolej-
ną kadencję na radnego powiatu 
brzezińskiego, wcześniej był też 
radnym gminy Jeżów, gdzie jego 
żona obecnie jest wójtem. 

Kto będzie następcą komen-
danta Szeligowskiego? Z naszych 
informacji wynika, że decyzja 
w tej sprawie nie zapadnie od razu 
w momencie, kiedy obecny ko-
mendant odejdzie z łowickiej jed-
nostki. Wtedy należy spodziewać 
się czasowego powierzenia obo-
wiązków.  

Procedura jest taka, że komen-
dant wojewódzki wskazuje kan-

dydata na stanowisko komendan-
ta powiatowego oraz występuje o 
zaopiniowanie kandydatury m.in. 
do związków zawodowych dzia-
łających w straży oraz starosty. 
– To dlatego, że komendant oraz 
starosta muszą ze sobą współpra-
cować – wyjaśnia rzecznik praso-
wy łódzkiego komendanta wo-
jewódzkiego Państwowej Straży 
Pożarnej w Łodzi st. kpt. Jędrzej 
Pawlak. Dlatego też jeśli ofi cer 
straży wskazany na stanowisko 
komendanta powiatowego nie 
zyska akceptacji starosty, wska-
zywana jest kolejna osoba. 

Teoretycznie czas na to jest 
ograniczony, bowiem okres po-
wierzenia obowiązków (tzw. 
funkcja „p.o. komendanta”) 
może wynosić do dwóch miesię-
cy, ale przykład komendy miej-
skiej PSP w Piotrkowie pokazuje, 
że stan taki może trwać znacznie 
dłużej. Komendant wojewódz-
ki może bowiem powierzać wy-
miennie obowiązki komendanta 
po dwa miesiące dwóm różnym 
ofi cerom i tak właśnie było przez 
kilka miesięcy w Piotrkowie. – 
By powołać komendanta na sta-

łe, musi zostać uruchomiona cała 
procedura, musi się to oprzeć 
również o Komendę Główną, a to 
wszystko trwa. Tymczasem ko-
mendant wojewódzki musi za-
pewnić ciągłość służby w jedno-
stce – wyjaśnia rzecznik. 

Nieofi cjalnie na stanowisko 
p.o. komendanta wskazywany 
jest obecny jego zastępca starszy 
kapitan Arkadiusz Makowski. 

– Naturalnym wydaje się być, 
że po odejściu komendanta, jego 
obowiązki przejmie zastępca, ale 
ofi cjalnie i formalnie taka decy-
zja jeszcze nie zapadła – powie-
dział nam rzecznik z Łodzi. Czy 
skończy się tylko na powierze-
niu obowiązków czy na później-
szym mianowaniu na stanowisko 
– czas pokaże. 

Sam Makowski nie komen-
tuje sprawy, ale jak ustaliliśmy 
w źródłach w straży: – Arek bra-
ny był pod uwagę jeśli chodzi 
o przyszłe mianowanie, ale nie 
chciał się zgodzić – dowiedzie-
liśmy się. 

Tajemnicą poliszynela jest, że 
atmosfera w komendzie straży 
w Łowiczu do najlepszych nie 
należy. Od lat przed sądami to-
czą się procesy, w tym również 
w sądzie pracy, pomiędzy byłym 
dowódcą JRG a obecnym ko-
mendantem.  mak 

Jacek Szeligowski 
służył�w�straży�31�lat.
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Łowicz�|�Kierowca�z�Kaszub�spowodował�kolizję�i�uciekał

Radny Boroski sam zatrzymał pijanego kierowcę
Radny miejski z Łowicza Marek Boroski 
i jego żona Alicja dokonali obywatelskiego 
zatrzymania pijanego kierowcy, który 9 września 
o godz. 11.30 na Nowym Rynku w Łowiczu 
uderzył w ich samochód, w czasie przygotowań 
do Księżackiego Jadła. 

Kierujący Fiatem Ducato wje-
chał w zaparkowany na rynku 
dostawczy samochód radnego – 
pszczelarza, marki Renault Tra-
fi c, uszkadzając jego bok. Spraw-

ca zdarzenia, z przebitą oponą, 
próbował uciec okrążając rynek, 
pomimo, że w pościg za nim ru-
szyła Alicja Boroska. Zaalarmo-
wała męża, który odszedł od sto-

iska pszczelarskiego. Pan Marek 
zdecydował się stanąć na środku 
przejścia dla pieszych, aby zmu-
sić kierowcę Fiata Ducato do za-
trzymania się. Udało się to obok 
pizzerii. Przypilnował też, aby 
kierowca nie odjechał przed przy-
byciem policji, co trwało około 
15 minut. 

Okazało się, że kierowca Fia-
ta Ducato to 22-letni mieszkaniec 
powiatu kartuskiego. Spowodo-
wanie kolizji nie było jednym jego 
„grzechem”. jak się okazało, miał 

1,2 promila alkoholu we krwi i nie 
miał uprawnień do kierowania po-
jazdem. 

Marek Boroski w rozmowie 
z nami przyznał, że on i jego 
żona bardzo zdenerwowali się 
zajściem i długo nie mogli się 
uspokoić. Po czasie uświadomili 
sobie, co by się mogło stać, gdy-
by pijany kierowca nie uderzył 
w ich Renault, tylko z impetem 
wjechał na środek rynku, gdzie 
było dużo osób... 
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Złaków Kościelny |�lądowało�lPR

Potrącenie rowerzystki
7 września o godz. 19.45 

w Złakowie Kościelnym doszło 
do potrącenia 16-letniej rowerzyst-
ki przez Renault Twingo, którym 
kierował 21-latek. Oboje uczest-
nicy zdarzenia to mieszkańcy po-
wiatu łowickiego. Byli oni trzeź-
wi.

Nastolatka została przetrans-
portowana śmigłowcem Lotni-
czego Pogotowia Ratunkowego 
do Centrum Zdrowia Matki Polki 
w Łodzi. Śmigłowiec lądował na 
boisku obok kościoła. Teren za-
bezpieczali i oświetlali strażacy z 
JRG w Łowiczu, OSP Zduny oraz 
OSP w Złakowie Kościelnym.

Policja wyjaśnia przyczyny 
i okoliczności wypadku. Jak się 
nieofi cjalnie dowiedzieliśmy, Re-

nault jechało od strony Niespuszy, 
a kierujący nie dostosował  się do 
znaku „ustąp pierwszeństwa”. Ro-
werzystka jechała od strony Zdun 
- drogą z pierwszeństwem prze-
jazdu. Kierowca miał tłumaczyć 
się, że nagle wyjechała mu pod 
koła. 

Jako pierwsi na miejscu wy-
padku byli druhowie z miejscowej 
OSP - prezes Marcin Stańczyk 
i sekretarz Marek Kuc, którzy 
udzielili jej pomocy. Ze wzglę-
du na podejrzenie urazu biodra 
u 16-latki, wezwano pogotowie. 
Karetka przewiozła ją do śmi-
głowca LPR. 

Obrażenia rowerzystki nie były 
na szczęście poważne. Obecnie 
przebywa ona już w domu.  mwk

Bolimowska Wieś |�Śmiertelny�wypadek

Zginął rowerzysta
76-letni mieszkaniec Bolimow-

skiej Wsi zmarł na skutek obra-
żeń, jakich doznał w wypadku 
w miejscowości, w której miesz-
kał. Do zdarzenia doszło 11 wrze-
śnia około godziny 17.

Starszy pan jechał rowerem 
w kierunku Sochaczewa. Na od-
cinku gdzie nie ma ścieżki rowero-
wej, nagle skręcił w lewo, w stronę 
wjazdu do posesji. Podczas wyko-
nywania manewru wpadł pod koła 
jadącego za nim Fiata CC. Za jego 
kierownicą siedziała 73-letnia ko-
bieta.

Ciężko ranny mężczyzna został 
zabrany śmigłowce LPR „Ratow-
nik 16” do szpitala specjalistycz-
nego w Płocku. Mimo udzielo-
nej mu tam pomocy medycznej, 
nie udało się go uratować. W ak-
cji ratowniczej brały także udział 
po dwa zastępy JRG Skierniewice 
i OSP Bolimów, dwa zastępy poli-
cji oraz pogotowie.

Jak się nieofi cjalnie dowiedzie-
liśmy, tragicznie zmarły mężczy-
zna mieszkał w Bolimowskiej 
Wsi, a wcześniej przez lata w sa-
mym Bolimowie.     tm

�8� września� przed� 16� policjan-
ci� zatrzymali� na� stacji� benzynowej�
w� goleńsku� 33-letniego� mieszkań-
ca�powiatu�łęczyckiego,�który�przy-
jechał�na�stację�suzuki�swift,�mając�
w� organizmie� 3� promile� alkoholu.�
zatrzymanie�to�było�możliwe,�dzięki�
prawidłowej� reakcji� dwojga� miesz-
kańców�powiatu�łowickiego,�którzy�
wezwali� policję� i� nie� pozwolili� mu�
odjechać�samochodem.

�8�września�o.�22.37�na�ul.�zgo-
da�w�łowiczu�policjanci� zatrzymali�
28-letniego� mieszkańca� łowicza,�
który�miał�1,15�mg/dm3�alkoholu.�

�w� nocy� z� 9� na� 10� września,�
około� północy,� na� ulicy� Kurkowej�
w� łowiczu� 21-letnia� mieszkanka�
łowicza,� kierująca� samochodem�
marki� alfa� Romeo,� nie� zachowała�
bezpiecznej� odległości� i� uderzyła�
w�tył�citroena,�prowadzonego�przez�
20-letnią�mieszkankę�powiatu�łowic-
kiego.�na�szczęście�obyło� się�bez�
poważnych� obrażeń,� sprawczyni�
została�ukarana�mandatem.

�10� września� o� godzinie� 18.20�
na� skrzyżowaniu� ulic� Katarzynów�
i� Radzieckiej� w� łowiczu� 30-letni�
mieszkaniec� powiatu� łowickiego�
jadący�Hondą,�na�skrzyżowaniu�nie�
ustąpił� pierwszeństwa� jadącemu�
prawidłowo�Oplem�astrą�29-latkowi�
z�łowicza.�Obaj�byli�trzeźwi,�spraw-
ca�kolizji�został�ukarany�mandatem.

�11� września� o� godz.� 8.08� na�
ulicy� zamkowej� Fiat� Punto� nie� za-
chował� bezpiecznej� odległości�
si�wjechał�w�tył�samochodu�tej�sa-
mej� marki� i� modelu.� sprawczynią�
była� 18-letnia� mieszkanka� powiatu�
skierniewickiego,� zaś� drugim� z� fi�a-

tów� kierował� 43-letni� mieszkaniec�
powiatu� łowickiego.� Oboje� byli�
trzeźwi,� kobieta� została� ukarana�
mandatem.

�11�września�o.�8.10�w�stachle-
wie� na� skutek� nieprawidłowego�
wyprzedzania�Vw�Transporter�ude-
rzył�w�osobowe�Renault.�Kierowca�
Volkswagena� –� 35-letni� mieszka-
niec� powiatu� zgierskiego� został�
ukarany� mandatem.� drugim� z� sa-
mochodów�kierowała�45-latka�z�po-
wiatu�łowickiego.�Oboje�byli�trzeźwi.

�11� września,� o� godz.� 8.35� po-
trącenie� rowerzysty� miało� miejsce�
w� chruślinie.� 64-letni� mieszkaniec�
powiatu� łowickiego� jechał� drogą�
wojewódzką�703�rowerem�od�stro-
ny� bielaw,� kiedy� na� skrzyżowaniu�
został�potrącony�przez�Hondę,�kie-
rowaną�przez�30-letnią�mieszkankę�
powiatu�łowickiego,�która�wjechała�
na� skrzyżowanie� z� drogi� podpo-
rządkowanej� (z� tzw.� „chruślanki”).
Mężczyzna� został� przewieziony� do�
szpitala� w� łowiczu,� na� szczęście�
jego�obrażenia�nie�wymagały�hospi-
talizacji.� Oboje� uczestnicy� zdarze-
nia�byli� trzeźwi,�sprawczyni�została�
ukarana�mandatem.

�11�września�o�14.30�w�zdunach�
20-latek,� kierujący� Fiatem� Punto,�
na� czerwonym� świetle� wjechał� na�
skrzyżowanie,� powodując� kolizję�
z� Vw,� kierowanym� przez� 36-latka.�
Obaj�byli�trzeźwi.

�11�września�o�17.30�ma�skrzy-
żowaniu� warszawskiej� i� nadbzu-
rzańskiej� 40-letni� łowiczanin,� kieru-
jący�Vw,�uderzył�w�tył�Toyoty�yaris,�
kierowanej�przez�36-letnią�łowiczan-
kę.�Oboje�byli�trzeźwi,.��  opr. tm
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Szczecin�|�Turniej�Muzyków�Prawdziwych�

Kolejny sukces Stanisława Madanowskiego
Stanisław Madanowski, śpie-

wak ludowy z Boczek Chełmoń-
skich, zajął I miejsce w kategorii 
solistów – wokalistów podczas 
Turnieju Muzyków Prawdziwych 
organizowanego przez Filharmo-
nię Szczecinską. To młode wyda-
rzenie, które odbyło się dopiero po 
raz 4. Adresowane jest do praw-
dziwych, autentycznych muzy-
ków, którzy sławią tradycję swo-
jego regionu poprzez muzykę  
i śpiew. Bierze w nim udział wielu 
doświadczonych i dojrzałych mu-
zyków, ale też młodzież. 

Stanisław Madanowski wziął 
udział w przesłuchaniach, które 
odbyły się 8 września, a towarzy-
szyła mu w nich córka Monika 
Zabost, której obecność niejedno-
krotnie przyniosła już muzykowi 

szczęście. Tak było i tym razem. – 
To prestiż śpiewać w Filharmonii, 
tata dostał brawa, jak sam stwier-
dził, to były największe brawa  

w jego życiu – opowiada nam cór-
ka śpiewaka. 

W konkursie wokalnym nale-
żało wykonać 2 utwory. Pan Sta-
nisław zaśpiewał „Mateusu, Ma-
teusu”, zaś w drugiej odsłonie,  
w odpowiedzi na wylosowaną 
emocję: „cierpienie”, wykonał 
piosenkę „Jaskółki”. Trzeci utwór, 
nieobowiązkowy, był odpowie-
dzią na pytanie: „Skąd jestem?”, 
a wykonaniu śpiewaka z Boczek 
Chełmońskich wiązanką łowic-
kich przyśpiewek z jego słynnym 
„a ty łody”. Wydarzeniu towarzy-
szył też konkurs tańca dla par oraz 
gawęd. „Rzutem na taśmę” Sta-
nisław Madanowski wystartował  
w tym ostatnim i zajął w nim II 
miejsce za przemowę weselną, 
którą oceniała publiczność.  aa 

Aktualności
Dziecko dźgnęło nożem inne dziecko,
a wójt wdał się w bójkę z mieszkańcem
– czyli co się dzieje w naszym sąsiedztwie. Historie z Głowna i Bedlna. str. 43 

OgłOszenie�własne�wydawcy

Łowicz |�nieudany�przetarg�na�wiatę

Targowisko nadal będzie 
tkwić w wieku XX
Od kilku miesięcy na ogrodzeniu targowiska miejskiego 
można zobaczyć tablice opatrzone tytułem  
„Targowisko Miejskie XXI wieku”, prezentują one projekt 
modernizacji targowiska. Etap pierwszy, czyli przebudowę 
ogrodzenia już wykonano, pozostał jeszcze do realizacji 
gwóźdź programu, czyli wiata nad pierwszą aleją  
od ul. Sikorskiego – ale to się odwlecze w czasie.

Burmistrz Krzysztof Kaliński 
krótką informację na temat in-
westycji zamieszczoną na tabli-
cy kończy: „Nie mogę się docze-
kać efektu końcowego” i niestety 
zarówno on, jak i handlujący oraz 
kupujący będą musieli poczekać, 
bo nie udało się znaleźć wyko-
nawcy, który by w dość ekspre-
sowym tempie, bo do końca roku, 
wykonał zlecenie.

Przetarg na budowę wiaty zo-
stał otwarty 10 września. Naczel-
nik Wydziału Inwestycji i Remon-
tów w łowickim ratuszu Grzegorz 
Pełka powiedział nam, że przed 
przetargiem zainteresowane star-
tem w nim były dwie firmy, nie 
wzięły one jednak ostatecznie 
udziału w przetargu. Pytany dla-
czego tak mogło się stać odpowia-
da, że prawdopodobnie z powodu 

krótkiego czasu realizacji zamó-
wienia, który wynosił 4 miesiące. 
Naczelnik przyznaje, że ogłasza-
jąc przetarg liczył na to, iż ter-
min wykonania prac nie będzie 
stanowić problemu. Z rozmów 
z potencjalnymi wykonawcami 
dowiedział się jednak, że zamó-
wienie części elementów wiaty 
zaprojektowanej dla miejskiego 
targowiska, które są nie standardo-
we, może być kłopotliwe w krót-
kim czasie. Tym bardziej, że ele-
menty te muszą być cynkowane.

Ratusz mógł jednak przetarg 
ogłosić znacznie wcześniej, bo 
dokumentację i pozwolenie na 
budowę miał już gotową od kil-
ku miesięcy. Pełka wyjaśnia jed-
nak, w tym czasie był problem 
z przygotowaniem specyfikacji 
przetargowej na to zadanie, a to 

w związku z realizacją rozpoczę-
tych inwestycji i przygotowaniem 
innych przetargów i zapytań ofer-
towych.

Naczelnik Pełka powiedział 
nam, że pod koniec września pla-
nuje ogłosić kolejny przetarg na 
budowę wiaty. Termin realizacji 
zamówienia zostanie wydłużo-
ny do końca maja lub czerwca. 
Zwiększona zostanie też naj-
prawdopodobniej w budżecie 
kwota na wykonanie prac – z 800 

tys. zł, które są obecnie zarezer-
wowane, nawet do 1,4 mln. zł. 
Urzędnik przyznał, że kwota już 
w chwili ogłoszenia przetargu 
była zaniżona, co jest dość czę-
stą praktyką w łowickim ratuszu, 
który przyjął to jako metodę zbi-
jania cen w ofertach. Ostatecznie 
do zwiększenia środków przeko-
nały go rozmowy z potencjalny-
mi oferentami i rozeznanie ryn-
ku, na którym ceny materiałów 
budowanych nadal rosną.  tb

Wiata nad pierWszą alejką
zgodnie�z�projektem�wiata�ma�
mieć�długość�67�m,�szerokość�
dachu�–�16�m,�wysokość�
–�prawie�6�m.�zajmie�ona�
przestrzeń�nad�pierwszą�aleją�
(z�warzywami)�od�strony�ul.�
sikorskiego.�Pod�zadaszeniem�
znalazłby�się�pasaż�dla�
kupujących�o�szerokości��
5�m�i�3-metrowej�szerokości�
przestrzeń�na�stoiska�po�obu�
jego�stronach,�jeszcze�bardziej�
na�zewnątrz,�także�po�obu�
stronach,byłyby�miejsca�na�

parkujące�prostopadle�pojazdy.�
Poszycie�wykonane�ma�być�
z�blachy,�dodatkowe�światło�
dostaczyłyby�świetliki,�całość�
oparta�zostałaby�na�stalowych�
słupach.�nawierzchnia�pasażu,�
miejsc�przeznaczonych�do�
sprzedaży�oraz�parkowania�
samochodów,�zostałaby�
wyłożona�nową�kostką.�
Planowanej�konstrukcji�nie�
należy�mylić�z�halą�targową,�
byłaby�to�wiata�czyli�konstrukcja�
z�dachem�bez�ścian.�

Łowicz�|�diecezjalne�spotkanie�Młodych

O Bogu na różne melodie
Przybycia 1000 osób 
z diecezji łowickiej 
spodziewają się 
organizatorzy  
II Diecezjalnego Spotkania 
Młodych, które odbędzie 
się 15 września w muszli 
koncertowej w parku  
Błonie w Łowicz pod 
hasłem „Ku wolności...”.

W pierwszym spotkaniu, które 
zostało zorganizowane przed ro-
kiem, uczestniczyło 700 osób. 

Jak nam powiedział ks. Jacek 
Zieliński, diecezjalny duszpa-
sterz młodzieży, aby wziąć udział  
w spotkaniu nie trzeba się wcze-
śniej nigdzie zgłaszać i zapisywać. 
Wystarczy przybyć 15 września 
do Łowicza. 

Spotkanie adresowane jest do 
młodzieży od VII klasy szkoły 
podstawowej, poprzez uczniów 
szkoły średniej po studentów. Dla 
wszystkich uczestników przygo-
towany zostanie obiad (o godz. 
12.45) oraz drobny upominek. 

Spotkanie rozpocznie się od 
godz. 10 zawiązaniem wspólno-

ty. Kwadrans później zaplanowa-
no koncert zespołu Spes Nostra, 
który tworzą księża z naszej die-
cezji. Jest to zespół, który utwo-
rzyli jeszcze jako klerycy WSD 
w Łowiczu, przy czym nie dzia-
łał on nieprzerwanie, lecz reakty-
wował się. 

O godz. 11.15 rozpocznie się 
hip-hopowy koncert ewangeliza-
cyjny w wykonaniu zespołu Wy-
rwani z Niewoli – tworzą go Ja-
cek Zajkowski i Piotr Zalewski 
z Białegostoku – mężczyźni po 
przejściach. O swoich doświad-
czeniach życiowych będą podczas 
koncertu mówić i śpiewać. 

Muzyki nie zabraknie prawdo-
podobnie również podczas konfe-
rencji pt. „Wolność w relacjach”, 

którą o godz. 13.30 wygłosi Ja-
kub Bartczak – znany raper, któ-
ry został księdzem. Jest on znany 
w środowisku muzycznym i ko-
ścielnym m.in z tego, że był koor-
dynatorem i jednym z ambasado-
rów Światowych Dni Młodzieży 
w 2016 roku w Krakowie, kon-
certuje, pełni posługę kapelana 
w jednym ze szpitali we Wrocła-
wiu. Angażuje się w akcje chary-
tatywne na rzecz bezdomnych, 
prowadzi grupę neokatechume-
nalną i jest duszpasterzem mło-
dzieży.

O godz. 15. zaplanowano mszę 
św. w intencji młodzieży, którą od-
prawi biskup ordynariusz Andrzej 
Dziuba. Zakończenie spotkania  
o godz. 16.30.  mwk

Łowicz |�dzielna�trójka�dla�niepodległej

Marek przeszedł  
100 kilometrów

Trzech łowickich śmiałków – 
Marek Trepa, Paweł Pięta i Maciej 
Malangiewicz z łowickiego od-
działu PTTK, wyruszyła na nie-
podległościowy pieszy rajd, upa-
miętniający stulecie odzyskania 
niepodległości. Swój stukilome-
trowy marsz rozpoczęli oni do-
kładnie w momencie 79 rocznicy 
wybuchu II wojny światowej – w 
sobotę, 1 września o godz. 4.45.

Projekt „Na Szlakach Niepod-
ległości” obejmował pieszą wę-
drówkę drogami i duktami Ziemi 
Łowickiej. Wyzwanie rozpoczęło 
się na łowickim Starym Rynku, 
zaś trasa obejmowała m.in.: Klew-
ków, Niedźwiadę, Mastki, Karsz-
nice Małe, Złaków Borowy Stę-
pów, Zduny, Strugienice, Bocheń, 
Grudze – aż do Łowicza. 

Mijając pomniki i miejsca pa-
mięci uczestnicy sobotniego od-
dawali hołd poległym w walkach  
o wolność i niepodległość ojczyzny. 

– W tym wzniosłym dniu od-
wiedziliśmy istotne miejsca pa-
mięci, m.in. pomnik ku czci w 
żołnierzy w Mastkach, cmentarze 
w Kiernozi i Guźni. Było mi tro-
chę przykro, że tego dnia zdarza-
ły się groby oraz pomniki zapo-
mniane, na których nikt nie zapalił 
nawet znicza. My, nasz marsz po-
święciliśmy Bogu i ojczyźnie, zaś 
o poległych staraliśmy się pamię-
tać – powiedział naszemu reporte-
rowi Marek Trepa, jedyny spośród 

trzech uczestników, któremu uda-
ło się dotrzeć na metę. 

Pierwszego dnia, tuż po noc-
legu w szkole w Stępowie, ze 
względu na inne obowiązki gru-
pę opuścił Maciej Malangiewicz, 
więc wędrówkę kontynuowano 
we dwóch. Po przebyciu 70 kilo-
metrów okazało się, iż zespół opu-
ścił Paweł Pięta ze względu na do-
kuczliwe dolegliwości stóp. 

– To były najtrudniejsze mo-
menty całego marszu. Świado-
mość, że muszę iść sam. Wtedy 
przeżyłem kryzys i bardziej niż 
dotychczas dawały mi się we zna-
ki odparzone stopy. Na szczęście, 
już w Kwiatku dołączyła do mnie 
moja żona Renata, zaś ostatnie ki-
lometry przed Łowiczem prze-
szliśmy w towarzystwie kolegi 
Andrzeja Słomskiego – opowiada 
nasz rozmówca. 

Po przebyciu 103 kilometrów 
piechur ponownie stanął na łowic-
kim Starym Rynku. Towarzyszy-
ło mu wówczas uczucie ulgi i sa-
tysfakcji. 

– Zawsze marzyłem o tym, by 
pieszo pokonać tyle kilometrów i 
zazdrościłem ludziom, którym się 
to udawało. Wcześniej przejecha-
łem taką trasę rowerem, jednak to 
zdecydowanie mniejsze wyzwa-
nie niż iść. Jestem z siebie dumny, 
a tego dnia spełniło się moje ma-
rzenie – powiedział naszemu re-
porterowi Marek Trepa.  aw

Marek Trepa i Paweł Pięta uczcili pamięć poległych,�zapalając�znicze�
m.in.:�na�cmentarzu�wojskowym�w�Kiernozi.�
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w�trakcie�występu�podczas�
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Aktualności
Ścieżki rowerowe
czy parking
na ulicy 1 Maja? str. 11

Łowicz�|�zmiany�w�autobusach�MzK

Nie każdy chwali biletomaty
Ponad miesiąc od wyjechania na trasy czterech 
nowych autobusów Miejskiego Zakładu 
Komunikacji, w których są biletomaty, niektórzy 
mieszkańcy Łowicza, szczególnie starsi, 
dostrzegają kłopoty z nimi związane.

– Rzadko jeżdżę autobusem, ale 
wolałam kupowanie biletów u kie-
rowców. Jak korzystam z bileto-
matu, to się denerwuję, że coś po-
mylę, a czasem ktoś jeszcze czeka 
za mną. Nie mogę się przekonać 
do tych urządzeń – powiedziała 
nam pani Wiesława z Korabki. Jej 
koleżanka, pani Zofi a, dodała zaś, 
że kupienie biletu w autobusie jest 
dla niej problemem z innego po-
wodu. – Kierowca zatrzymuje się 
na przystanku, wpuszcza pasaże-
rów i rusza. Niech pan ustoi przy 
automacie i ponaciska wszystkie 
te guziki, gdy autobus jedzie, ha-
muje lub skręca – mówi. – Sama 
widziałam, jak starsi ludzie tracili 
równowagę i mało co się nie prze-
wracali. 

Pani Irena z Przedmieścia po-
wiedziała nam, że można ku-
pić bilet u kierowcy i korzystają 
z tego starsi ludzie, którzy nie po-
trafi ą korzystać z biletomatu, ale 
niestety kierowcy sprzedają bilety 
niechętnie i odsyłają do urządzeń 
znajdujących się w autobusach.

Swoimi uwagami na temat 
działania biletomatów podzieliła 
się z nami listownie także Monika 
Kosiela, była mieszkanka Łowi-
cza. Zwróciła ona uwagę, że kil-
ka dni po uruchomieniu biletoma-
tów stacjonarnych (te są trzy: na 
os. Bratkowice – przy ul. Tuszew-
skiej, na Dworcu Łowicz Główny 

i na ul. Kurkowej) nie działały one 
tak jak powinny, jeden wyświetlał 
komunikat, że nie może sprzedać 
biletu, drugi „wypluwał” monety 
bez żadnego komunikatu.

My natomiast zauważyliśmy, 
że przez kilka sierpniowych dni 
nie działał biletomat przy ul. Kur-
kowej – zupełnie jakby został 
odłączony od prądu. 

Problemy te potwierdzają po-
dróżujący autobusami, z którymi 
rozmawialiśmy. Pani Monika po-
chwaliła też z jednej strony nowe 
autobusy miejskie, za czystość 
i działającą klimatyzację, ale 
z drugiej strony zauważyła ich 
duży minus – „...czy ktoś, kto de-
cydował o ich kupnie, choć tro-
chę pomyślał o osobach starszych, 
niepełnosprawnych, czy matkach 
z dziećmi? Szkoda, że nadal będą 
jeździły po mieście autobusy, któ-
re nie są niskopodłogowe, a w do-
datku mają w środku schody”.

Dwudziestoparoletni Damian 
ma bardziej pozytywne nastawie-
nie do zmian, które zaszły w ostat-

nich tygodniach w MZK. W roz-
mowie z nami chwali biletomaty. 
– Kupienie biletu nie jest trud-
ne, to jak kupić bilet parkingowy 
– stwierdza i dodaje, że zamie-
rza wyrobić sobie Łowicką Kar-
tę Miejską, która zastąpi mu bilet.

Zastępująca urlopującego ak-
tualnie dyrektora MZK Bogdana 
Suchanka Teresa Słomska przy-
znaje, że problemy z biletomatami 

się zdarzają i dość często są one 
serwisowane. Ale wynikają one 
nie z awaryjności urządzeń, ale 
z nieodpowiedniej obsługi. – Bi-
letomaty najczęściej się zawiesza-
ją po tym, jak podróżny wciśnie 
zbyt dużo różnych funkcji w jed-
nym czasie. Ale sytuacja ta powoli 
się normuje – zaznacza – bo ku-
pujący coraz lepiej znają obsługę 
tych urządzeń. A osoby starsze, 

które mają z tym problem, zapra-
sza do biura przy ul. Armii Kra-
jowej, gdzie pracownicy wyja-
śnią jak kupić bilet w biletomacie. 
Sama przeszkoliła już kilka osób, 
w większości seniorów.

Słomska podkreśla, że kierow-
cy mają przy sobie bilety i mogą 
je sprzedać na żądanie podróżne-
go. Dzieje się tak, gdy osoba jest 
w podeszłym wieku, lub gdy urzą-
dzenie mobilne w pojeździe ule-
gło awarii. Irytacja kierowcy może 
niekiedy wynikać z czasu, który 
musi na to poświęcić i opóźnienia, 
które powstaje na trasie przejazdu, 
przesunięcie o kilka minut może 
spowodować postój na przejeździe 
kolejowym, który może trwać ko-
lejnych kilkanaście minut. Według 
niej trudno też oczekiwać od kie-
rowcy, że wstrzyma się z rusze-
niem z miejsca do czasu, aż wszy-
scy kupią bilety. 

Łowicka karta miejska
Rozwiązaniem jest wcześniej-

szy zakup biletów w biletoma-
tach stacjonarnych – można ich 
kupić dowolną ilość w dowolnym 
czasie, ale zdaniem Teresy Słom-
skiej warto włożyć nieco wysiłku 
i wystąpić po Łowicką Kartę 
Miejską. Wnioski można składać 
w MZK lub w sekretariacie ratu-
sza. Wpłynęło ich już ponad 200, 
jako pierwsi zrobili to seniorzy, 
a obecnie robią to uczniowie do-
jeżdżający do szkół i dorośli do-
jeżdżający do zakładów pracy. 
Pierwsze karty zostaną wydane 
20 września.

dla wybranych: 
Łowicki bilet roczny
Na kartach można „gromadzić” 

pieniądze przez doładowania, np. 
z kont internetowych, można też 
zapisać na nich przysługujące 
zniżki i wysokość opłat, z której 

będzie korzystał podróżny – kwo-
ta będzie automatycznie odliczana 
w kasowniku.

Jak tłumaczy Słomska, w życie 
weszła także uchwała Rady Miej-
skiej, która wprowadza też Łowic-
ki Bilet Roczny, daje on szansę na 
przejazdy MZK przy minimal-
nych kosztach osobom często ko-
rzystającym z MZK, które w tym 
roku zostały pozbawione darmo-
wych przejazdów i za bilet muszą 
płacić 25% ceny biletu jednorazo-
wego normalnego. Jednorazowa 
opłata na rok wynosi 10 zł. Posia-
danie tej zniżki zostanie zapisane 
na karcie. 

W tym, jak i w każdym innym 
przypadku, podróżny wsiadając 
do autobusu musi zbliżyć kartę do 
kasownika, aby jego przejazd zo-
stał zarejestrowany i powtórzyć to, 
gdy będzie wysiadał z pojazdu. 

Łowicz�|�ulica�dolna

Asfalt jeszcze w tym miesiącu
Przebudowa nawierzchni 

i chodników na ul. Dolnej na Ko-
rabce rozpocznie się pod koniec 
września. Grzegorz Gawroński, 
prezes Zakładu Utrzymania Mia-
sta zapewnia, że podlegli mu pra-
cownicy zostaną skierowani na ul. 
Dolną, gdy uporają się z rozpo-
czętymi już pracami, m.in. ułoże-
niem kostki na stacjach dla miej-
skich rowerów.

Prace przewidują wykonanie 
nowej nawierzchni z masy bitu-
micznej na długości 112 metrów, 
wraz z regulacją studzien rewizyj-
nych kanalizacji sanitarnej i zasuw 
wodociągowych oraz budowę no-
wych chodników. Masę dostarczy 
Przedsiębiorstwo Robót Inżynie-
ryjno-Drogowych w Łowiczu. 
Roboty będą kosztować ratusz 95 
tys. zł.  tb

Łowicz�|�Międzynarodowe�łowickie�Forum�gospodarcze

Dyskusje o gospodarczych perspektywach
Otwarte dyskusje na temat przemysłowego 
potencjału i przyszłości Łowicza, warsztaty, 
konsultacje z przedsiębiorcami i promocja 
lokalnych – to elementy forum gospodarczego 
zorganizowanego 7 września w Hotelu Eco 
przy ul. Podrzecznej.

Pierwszą prelekcję wygłosił 
Bartosz Filip Malinowski, kon-
sultant i założyciel fi rmy WeThe-
Crowd, który mówił o crowd-
sourcingu i crowdfundingu, 
czyli wykorzystywania darmowe-
go wsparcia od ludzi, chcących 
bezinteresownie wspierać orygi-
nalne przedsięwzięcia. Przepro-
wadzono też dwie dyskusje pane-
lowe. Pierwsza dotyczyła metod 
poszukiwania innowacji oraz 
źródeł ich fi nansowania. O swo-
jej działalności mówili m.in. Da-
wid Adach i Michał Szymański, 
założyciele świetnie prosperują-
cej fi rmy z branży IT – MDBo-
otstrap (z ich narzędzi korzysta-

ją m.in. NASA, Amazon, Nike, 
Mazda, Samsung, Sony, Yahoo, 
Airbus czy Ikea). Druga dyskusja 
poświęcona była rozwoju bran-
ży sektora rolno – spożywczego. 
Uczestniczył w niej m.in. Jaro-
sław Samsel, wiceprezes Zarządu 
ZPOW Agros Nova Łowicz, który 
mówił o rozwoju łowickiego za-
kładu i planach jego rozbudowy. 
Byli też przedstawiciele innych 
fi rm, na przykład Bracia Urbanek 
czy SOP „Pszczółka”. Forum pro-
wadził dziennikarz telewizji TVN 
Paweł Płuska. 

Była też część artystyczna, 
w której wystąpiła Dorota Miś-
kiewicz – znakomita wokalistka 

jazzowa i popowa, która w Łowi-
czu występowała już w ubiegłym 
roku, w kinie Fenix. Międzyna-
rodowe Łowickie Forum Gospo-
darcze zostało zorganizowane w 
ramach realizowanego przez Wy-
działu Strategii, Rozwoju i Ob-
sługi Przedsiębiorców Urzędu 

Miejskiego w Łowiczu projektu 
„Łowicz – centrum przetwórstwa 
rolno-spożywczego”. Zgromadzi-
ło przeszło 100 uczestników, w 
większości przedsiębiorców z Ło-
wicza i okolic, ale byli też goście z 
innych miast, na przykład Lublina, 
Poznania czy Warszawy.  tm

Przedstawiciele Agros Nova na konferencji: Mariusz�wojda�(kierownik�
działu�technologii),�Jarosław�samsel�(wiceprezes�zarządu�zPOw�agros�
nova)�i�Jarosław�Ruta�(dyrektor�produkcji).�

Zakup biletu w biletomacie miał być dziecinnie łatwy,�jednak�seniorzy�
twierdzą,�że�sprawia�im�to�spory�kłopot.

ktO mOŻe 
kOrzystaĆ 
z ŁOWickieGO 
biletU rOczneGO?

za�jednorazową�opłatę�
w�wysokości�10�zł�przez�cały�
rok�jeździć�mogą�seniorzy�
mający�ukończony�70.�
rok�życia,�dzieci�do�7.�roku�
życia,�członkowie�rodzin�
wielodzietnych�i�rodzin�
zastępczych,�posiadający�
kartę�„duża�Rodzina�3+�
i�rodzina�zastępcza”;�głusi,�
głuchoniemi,�niewidomi�i�ich�
przewodnicy�–�na�podstawie�
legitymacji�właściwego�
organu;�niepełnosprawni�
i�ich�opiekunowie�
na�podstawie�dokumentu�
stwierdzającego�stopień�
niepełnosprawności�
lub�orzeczenie�
o�niepełnosprawności�
oraz�honorowi�dawcy�krwi,�
posiadających�honorowe�
odznaki�Polskiego�
czerwonego�Krzyża,�
zasłużony�Honorowy�
dawca�Krwi,�na�podstawie�
legitymacji�Polskiego�
czerwonego�Krzyża.
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biletomaty�
najczęściej�się�
zawieszają�po�tym,�
jak�podróżny�
wciśnie�zbyt�dużo�
różnych�funkcji�
w�jednym�czasie.
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Sprostowanie
W poprzednim numerze NŁ, 

w artykule pt. „Ostre słowa po-
kazały konfl ikt na linii wójt – dy-
rektor szkoły” błędnie napisałam, 
że wójt wspomniał o konfl ik-
cie dyr. Małgorzaty Zielińskiej
z Radą Pedagogiczną.  

Faktycznie chodzi o konfl ikt 
z Radą Rodziców, co wynika z 
całości tekstu, w którym jest kil-
kakrotnie o tym wspomniane. 
Jest podejrzenie, że doszło tam 

do fałszerstwa, które polegało 
na sporządzeniu protokółu z po-
siedzenia Rady Rodziców, które-
go faktycznie nie było, pojawiła 
się pod nim sfałszowana piecząt-
ka. 

Na tym posiedzeniu wskaza-
ne osoby zostały upoważnione do 
pobierania pieniędzy należących 
do Rady Rodziców. 

Za błędne wyjaśnienie isto-
ty sprawy osoby zainteresowane 
przepraszam.

Mirosława Wolska-Kobierecka 
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Wybory samorządowe�|�Kampania�ruszyła�w�realu

Kawa na peronie, stoisko na targu, 
plakaty na przystankach

dokończenie ze str. 1

Inną zabawną sytuacją było 
spotkanie posła Pawła Bejdy  
z PSL, który nie poczęstował się 
kawą i przechodząc powiedział 
coś w stylu „I tak na Pana nie za-
głosuję”. 

– Bardzo fajna akcja, akurat nie 
zdążyłam dzisiaj rano wypić kawy 
– oceniła jedna z pasażerek idą-
cych do pociągu. 

Łowicki PiS nie ogłosił dzisiaj 
kandydatów do rad miasta i po-
wiatu (ma to zrobić wkrótce), ale 
przewodniczący Rady Miejskiej 
Michał Trzoska przyznał, że byli 
oni wśród osób rozdających kawę. 

konferencja  
z przedstawicielami 
pkp 
Na zakończenie Jakub Wolski 

zaprosił dziennikarzy na krótką 
konferencję prasową, podczas któ-
rej mówił o powodach przeprowa-
dzenia akcji, a jednym z nich było 
podziękowanie mieszkańcom za 
wybór na 4-letnią kadencję na 
radnego miejskiego. – Odprowa-
dziliśmy mieszkańców miasta na 
pociągi do Warszawy i częstowa-
liśmy ich rano świeżą kawą. Przez 
to chcieliśmy zwrócić uwagę na 
problemy dojeżdżających do War-
szawy. Sam byłem w takiej sytu-
acji, przez 12 lat dojeżdżałem do 
Warszawy i problemy, z którymi 
borykają się dojeżdżający nie zo-
stały przez te 12 lat rozwiązane – 
przekonywał Jakub Wolski. 

To mówiąc wyjaśnił, że naj-
większą bolączką podróżnych 
jest to, że są zmuszeni dojeżdżać 
na dworzec PKP własnymi sa-
mochodami, z powodu niedopa-
sowania rozkładu autobusów do 
kursowania pociągów, co propo-
nuje zmienić. – Mamy co praw-
da nowy parking, ale ten parking  
o godz. 6.20 zapełnia się całkowi-
cie i kolejni, którzy odjeżdżają na-
stępnymi pociągami nie mają już 

tak naprawdę, gdzie parkować – 
zauważył Wolski. 

Jako ostatni powód spotkania 
akurat w tym miejscu, kandy-
dat na burmistrza wymienił pro-
blemy związane z samą koleją, 
które wiążą się m.in. z nieustan-
nie zmieniającymi się rozkłada-
mi jazdy, co powoduje trudności 
w dopasowaniu godzin dojazdu 
pociągiem z rozpoczęciem pracy  
w Warszawie. 

Dlatego zaprasza wszystkich na 
konferencję z przedstawicielami 
PKP, podczas której będzie moż-
na zadać – jak określił „wszystkie 
trudne, czasami niewygodne pyta-
nia”. 

Będzie ono miało też formę 
konsultacji dotyczących rozwią-
zań, jakie powinny zostać wpro-
wadzone podczas planowanego 
remontu budynku dworca Łowicz 
Główny.  aa 

Poseł Paweł Bejda z PSL nie poczęstował się kawą od�kandydata�na�burmistrza�łowicza�z�Pis��
–�Jakuba�wolskiego.
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Wybory�|�gmina�łyszkowice

Czworo kandydatów  
na wójta, może być więcej

Już niebawem oficjalnie po-
znamy nazwiska wszystkich kan-
dydatów na wójtów w najbliż-
szych wyborach samorządowych.  
W gminie Łyszkowice,  jak do tej 
pory, chęć ubiegania się o stano-
wisko potwierdziło nam czworo 
kandydatów.

Oprócz obecnego wójta Ada-
ma Ruty oraz Piotra Klimkiewi-
cza i Małgorzaty Zielińskiej –  
o tych kandydaturach pisali-
śmy już na naszych łamach –  
w wyborach ma zamiar wystar-
tować również Małgorzata Ko-
siorek. Mieszka ona w Głownie, 
ale z gminą Łyszkowice czuje 
się mocno związana od lat. Od 
1998 roku  jest główną specja-

listką i koordynatorką filii Banku 
PKO S.A. w Łyszkowicach. Jest 
bezpartyjna, startuje z własnego 
komitetu. Startowała już w wy-
borach na wójta już 4 lata temu, 
zdobywając blisko 11% głosów 
nie weszła do drugiej tury.

Swój komitet wyborczy zareje-
strował także Piotr Panak. Na razie 
nie potwierdza, ani też nie zaprze-
cza czy będzie chciał ubiegać się 
o fotel wójta, na pewno wystawi 
kandydatów na radnych. Piotr Pa-
nak ma 40 lat i jest przedsiębior-
cą, prowadzi piekarnię w Łyszko-
wicach, pochodzi z Czatolina. Jest 
bezpartyjny, do tej pory nigdy nie 
sprawował żadnych funkcji samo-
rządowych i publicznych.   tm

Wybory samorządowe 2018 |�Miasto�łowicz

Aktywna kampania Wojciecha Gędka
Kandydat na burmistrza Łowicza z ramienia partii 
„Wolni i Solidarni” Wojciech Gędek, w tym tygodniu 
prezentuje swoją deklarację programową w różnych miejscach 
Łowicza. Zbiera podpisy i rozmawia z zainteresowanymi 
mieszkańcami na przykład  na Starym Rynku, przy targowisku 
miejskim  czy na placu przy ul. Miodowej na os. Górki.

W rozmowie z nami Wojciech 
Gędek mówił nam, że wychodzi 
do ludzi i chce z każdym zain-
teresowanym rozmawiać kon-
kretnie, o każdym punkcie jego 
programu. Powiedział, że liczy 
przede wszystkim na tę część 
społeczeństwa, która do tej pory 

na wybory nie chodziła, bo nie 
wierzyła, że cokolwiek można 
zmienić. Zapewnia, że jego ko-
mitet i listy wyborcze będą się 
wyróżniały tym, że pojawią się 
na nich wyłącznie ludzie uczci-
wi, którzy są gotowi bezinte-
resownie służyć, a nie czerpać  

z bycia u władzy korzyści dla sie-
bie.

Dużego zainteresowania spo-
tkaniami raczej nie ma, a sam 
kandydat przyznaje, że nie jest 
jeszcze pewien czy zdoła ze-
brać wymaganą liczbę podpisów. 
Jego komitet, chcąc go wystawić  
w wyborach na burmistrza, musi 
– jak każdy – zarejestrować listy 
swoich kandydatów na radnych 
w co najmniej 2/3 z okręgów wy-
borczych, na jakie podzielony jest 
Łowicz – przyp. red. 

– Inni kandydaci kupują wy-
borców, składając dużo absur-

dalnych obietnic, jak na przy-
kład darmowa komunikacja 
miejska dla wszystkich – mó-
wił Wojciech Gędek. – Ja różnię 
się tym, że nikogo nie oszukuję, 
nie obiecuję czegoś, jeśli nie je-
stem w 100% pewny, że zdołam 
to zrealizować w ciągu jednej 
kadencji. Dlatego nie zawarłem 
w programie wielu potrzebnych 
rzeczy, jak na przykład rewita-
lizacja Starego Rynku, o któ-
rą starałbym się jako burmistrz, 
ale nie mogę na tym etapie obie-
cać, że to zrobię. Jeśli zostanę 
burmistrzem będę się rozliczał 
z każdej złotówki, każdy niepo-
trzebny wydatek z publicznych 
pieniędzy to dla mnie kradzież.   
 tm

Wojciech Gędek (z prawej), mówił nam, że chce być kandydatem 
niezależnym i uczciwym.�–�nie�sprzedałem�się�w�latach�80.,��
tym�bardziej�nie�sprzedam�się�nikomu�teraz�–�mówi.�
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Gmina Nieborów |�wybory

Papuga i Kosmatka będą 
rywalizować o fotel wójta

W gminie Nieborów o stanowi-
sko wójta powalczy dwóch kandy-
datów: były wicestarosta łowicki, 
radny powiatu łowickiego Dariusz 
Kosmatka, który wystartuje z 
KWW PiS oraz były radny gmin-
ny, obecny radny powiatowy Jaro-
sław Papuga z KWW Nieborów. 
Przy czym Papuga jest członkiem  
Polskiego Stronnictwa Ludowego.

Jak nam powiedzieli, w paź-
dzierniku zaproszą wyborców na 
otwarte spotkania w Kompinie, 
Nieborowie, Bednarach, Mysła-
kowie, Bobrownikach, Bełchowie 
Wsi, Bełchowie Osiedlu i Dzierz-
gówku, czyli tam, gdzie znajdują 
się okręgowe komisje wyborcze. 
Terminy są ustalane. Na spotka-
niach tych będą prezentować sie-
bie i swoje programy wyborcze.

Kilka miesięcy temu lista poten-
cjalnych kandydatów była znacz-
nie dłuższa. Był na niej np. radny 

gminny od 1990 roku i z przerwa-
mi przewodniczący Rady Tadeusz 
Kozioł. Jak nam powiedział osta-
tecznie zrezygnował m.in. dlatego, 
że niebawem osiągnie wiek eme-
rytalny. Będzie jednak kandydo-
wać z list KW Kukiz’15 do Rady 
Powiatu Łowickiego. Zmierzy się 
on w wyborach z innym kandyda-
tem z gminy, który zamierzał star-
tować na wójta Krzysztofem Se-
lentą z PiS, choć ten zdecydował 
o starcie z KWW „Łączy nas Ło-
wicz i Ziemia Łowicka”. Na wójta 
nie będzie kandydował, kandydat 
Platformy Obywatelskiej na wój-
ta z poprzednich wyborów Ma-
rek Rybus, choć jeszcze w rozmo-
wie z NŁ na początku roku brał tę 
możliwość pod uwagę. Jak nam 
powiedział odsuwa się od polityki.

Obecny wójt Andrzej Werle, 
mimo emerytury, będzie kandy-
dować do Rady Powiatu.  tb

Gmina Chąśno |�wybory�samorządowe

Znów jeden kandydat
Wszystko wskazuje na to, że 

– podobnie jak 8 i 4 lata temu – 
Dariusz Reczulski nie będzie miał 
kontrkandydata w wyborach na 
wójta gminy Chąśno. Obecny 
wójt wcześniej już zadeklarował, 
że będzie się ubiegał o czwartą 
kadencję. W gminie nie został za-
rejestrowany żaden niezależny ko-
mitet wyborczy wyborców, więc 
ewentualnego kontrkandydata dla 
Dariusza Reczulskiego upatrywać 
można tylko w komitetach par-

tii politycznych. Nieoficjalną dro-
gą dowiedzieliśmy się, że oprócz 
PSL, do którego należy wójt Re-
czulski, pozostałe partie, w tym 
nawet Prawo i Sprawiedliwość, 
mają w tej gminie problem z wy-
stawieniem kandydatów na rad-
nych w 2/3 tej okręgów w tej gmi-
nie. Lider struktur PiS w powiecie 
łowickim potwierdził nam, że nie 
wystawi własnych kandydatów na 
wójtów w gminach Chąśno i Kier-
nozia.   tm

Sanniki�|�Kto�będzie�kandydował�na�burmistrza?�

Co najmniej czterech kandydatów 
Cztery lata temu wójt 
(obecnie burmistrz) 
Sannik Gabriel 
Wieczorek był jedynym 
kandydatem na to 
stanowisko.  
W tegorocznych 
wyborach kandydatów 
będzie ich co najmniej 
czworo. 

W wyborach samorządowych 
w 2014 roku Gabriel Wieczorek, 
reprezentujący Komitet Wybor-
czy Polskiego Stronnictwa Lu-
dowego, zdobył 2.113 głosów.  
W tym roku również będzie kan-

dydował. Różnica jest taka, że nie 
startuje z komitetu wyborczego 
Polskiego Stronnictwa Ludowego 
albo z komitetu własnego. Bur-
mistrz ma też świadomość, że bę-
dzie miał kontrkandydatów. 

Na „giełdzie nazwisk” w Sanni-
kach padało też nazwisko dyrekto-
ra Gimnazjum im. Książąt Mazo-
wieckich w Sannikach i radnego 
powiatu gostynińskiego Dariusza 
Wachowicza. Jeszcze kilka tygo-
dni temu dyrektor nie potwierdzał, 
ale też nie zaprzeczał mówiąc, że 
jest przedwcześnie zadane py-
tanie. Wczoraj, 12 września po-
twierdził w rozmowie z nami, że 
będzie kandydował na burmistrza 
Sannik z komitetu PSL. 

Decyzję o kandydowaniu po-
twierdził również Grzegorz Ge-

isler – przedsiębiorca działający 
m.in. na terenie gminy. W 2014 
roku kandydował on do Rady Po-
wiatu Gostynińskiego z pierw-
szej pozycji na liście Komitetu 
Wyborczego Siemowit IV. Uzy-
skał wtedy 392 głosy (10,04%) 
i radnym nie został. Radnym po-
wiatowym był w kadencji 2010-
2014 (uzyskał wtedy 619 głosów). 
Był też – jeszcze przed poprzed-
niczką obecnego burmistrza/
wójta Marią Fudałą wójtem gmi-
ny Sanniki przez dwie kadencje, 
w latach 1990-98. Startuje z KW 
Siemowit IV. 

Na urząd burmistrza Sannik nie 
zamierza kandydować mieszkają-
cy w Sannikach adwokat Jarosław 
Zawadzki – kandydat z wyborów 
samorządowych z 2010 roku po-

pierany wtedy przez Komitet Wy-
borczy Prawo i Sprawiedliwość. 
Z PiS wystartuje natomiast Jo-
anna Milczarska z Sannik. Przy-
pomnijmy, że Zawadzki uzyskał 
w 2010 roku 1.022 głosy, co sta-
nowiło 35,46% głosów ważnych. 
Czy obecnej kandydatce popiera-
nej przez PiS uda się zrobić lepszy 
wynik? Cztery lata temu wygrał 
wtedy Gabriel Wieczorek zdoby-
wając 1.860 (64,54%) głosów. 

W kontekście wyborów samo-
rządowych padało też nazwisko 
Marii Wróblewskiej. Sama zain-
teresowana tego nie potwierdzi-
ła, a co więcej – zaangażowała się  
w kampanię na rzecz Dariusza 
Wachowicza. Według niej z bar-
dzo dużym prawdopodobień-
stwem można stwierdzić, że przy 
4 kandydatach, żaden z nich nie 
zdobędzie więcej niż 50% głosów, 
w związku z tym dojdzie do dru-
giej tury wyborów.   mak
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Kocierzew Płd.�|�79.�rocznica�bitwy�nad�bzurą�

Patriotyczne obchody i odsłonięcie
postumentu
W piątek, 14 września, w Kocierzewie Płd. obędą 
się obchody 79. rocznicy Bitwy nad Bzurą oraz 
100-lecia odzyskania niepodległości przez Polskę. 

W tym dniu nastąpi odsłonię-
cie tablicy pamiątkowej na po-
stumencie w kształcie zegara sło-
necznego, wewnątrz którego – na 
kolejnych 45 lat – spocznie kap-
suła czasu. Program uroczysto-
ści przewiduje zbiórkę uczestni-
ków przed remizą OSP o godz. 
10.00, zaś 20 minut później od-

będzie się przemarsz na cmen-
tarz wojenny, gdzie odczytany zo-
stanie Apel Poległych. Ok. godz. 
10.40 nastąpi przemarsz uczest-
ników przed Urząd Gminy, gdzie 
dokona się odsłonięcie postumen-
tu w kształcie zegara słonecznego, 
wewnątrz którego umieszczona 
zostanie kapsuła czasu. Przypo-

mnijmy, że w jej wnętrzu ukryte 
zostaną m.in. eseje Macieja Dur-
maja i Patrycji Siekierskiej, któ-
re zdobyły I nagrody w gminnym 
konkursie literackim pod hasłem 
„Pamiętając o przeszłości – bu-
dujemy przyszłość” na napisanie 
eseju nt. „Moja Mała Ojczyzna  
– Gmina Kocierzew Południowy 
w 2063 roku”. 

W ten sposób gmina chce za-
akcentować 100-lecie odzyska-
nia niepodległości przez Polskę, 
ale nie tylko. W 1973 roku Woje-
wódzka Rada Narodowa powoła-
ła do życia gminę Kocierzew Płd.  
W tym roku mija 45 lat jej istnie-
nia, zaś za kolejnych 45 lat gmina 

będzie obchodziła 90-lecie. Z tyłu 
na postumencie zostanie po łaci-
nie wypisana informacja, by otwo-
rzyć kapsułę czasu w 2063 r. Cho-
dziło o to, by czas był ten na tyle 
odległy, by gmina mogła się zmie-
nić, ale też o to, by istniała realna 
perspektywa na uczestniczenie 
obecnych pokoleń w jej otwarciu. 

O godz. 11.30 odprawiona zo-
stanie msza św. w kościele p.w. 
Św. Wawrzyńca, zaś po jej za-
kończeniu będzie można obej-
rzeć krótki program artystyczny  
w wykonaniu uczniów miejsco-
wej szkoły podstawowej, która 
nosi wezwanie Bohaterów Walk 
nad Bzurą 1939 r.  aa 

Gmina Zduny�
Czy potrzebny 
jest żłobek?

Wójt gminy Zduny przepro-
wadził w czasie wakacji ankie-
tę wśród rodziców dzieci, które 
nie ukończyły 2. roku życia. Py-
tał ich, czy byliby zainteresowani 
posłaniem dzieci do żłobka i na ile 
godzin. Oczywiście żłobka na te-
renie gminy nie ma, jednak – jak 
mówił na sesji 6 września wójt Ja-
rosław Kwiatkowski – są rządo-
we programy, z których samorząd 
mógłby się starać o dotację na po-
wstanie takiej placówki. 

Wspomniał, że ma na myśli 
adaptację pomieszczeń w Szko-
le Podstawowej w Nowych Zdu-
nach, gdzie w wyniku reformy 
oświaty zwalniają się pomiesz-
czenia. 

Jeśli chodzi o wyniki ankiety, to 
choć rozesłana ona została do 150 
rodzin, to odpowiedziało tylko 35, 
ale tylko w 2 przypadkach rodzice 
nie byli zainteresowani żłobkiem. 
Z pozostałych 10 wyraziło zainte-
resowanie opieką w żłobku, która 
trwałaby 5 godzin, a 23 – chciało-
by opieki 10-godzinnej. 

Ponieważ grupa w żłobku liczy 
8 dzieci, to zdaniem wójta spra-
wa jest godna zainteresowania 
na przyszłość, ponieważ wyniki 
ankiety wskazują, że w Nowych 
Zdunach mógłby powstać żłobek 
z 2-3 grupami dzieci.  mwk

Bolimów�|�zmiany�na�rynku

Pomnik nie ma już związku z Gwardią Ludową
Pomnik stojący w centralnej części Rynku  
im. Tadeusza Kościuszki w Bolimowie  
nie jest już poświęcony pamięci partyzantów  
Gwardii Ludowej, ale bohaterom poległym w walce  
o wolność i niepodległość Polski.  
Zmiana nastąpiła pod koniec sierpnia.

Zgodnie z tym, co zapowiada-
liśmy kilka tygodni temu, na po-
mniku stojącym na bolimowskim 
rynku zaszły poważne zmiany. 
Dotychczasowa tablica z napi-
sem „Pamięci partyzantów Gwar-
dii Ludowej poległych w bitwie 
nad Rawką w walce z hitlerow-
skim najeźdźcą w sierpniu 1943 
roku. Społeczeństwo Bolimo-
wa i Powiatu Łowickiego” zosta-

ła skuta, a w jej miejsce zamon-
towano nową tablicę z napisem 
„Bohaterom poległym w walce  
za wolność i niepodległość Pol-
ski”. Zdaniem wójta Stanisława 
Linarta napis ten jest uniwersalny 
i nie wzbudził sprzeciwu w czasie 
konsultacji z Instytutem Pamięci 
Narodowej.

Z pomnika zniknęły symbole 
GL: metalowy tzw. Krzyż Grun-

waldzki i wygrawerowana na nim 
tarcza z dwoma mieczami grun-
waldzkimi. Tarczę zastąpił wy-
grawerowany na granitowej tarczy 
herb Bolimowa, natomiast Krzyż 
Grunwaldzki – tradycyjny krzyż 
wykonany przez mistrza kowal-
stwa Edwarda Buczka z Bolimo-
wa. Oprócz tego pomnik został 
oczyszczony. Prace kosztowały 
niespełna 4 tys. zł.

Przypomnijmy, że inicjatywa 
wprowadzenia zmian wypłynęła 
ze strony gminy Bolimów. Wo-
jewoda nie występował do gmi-
ny o usunięcie pomnika, ponie-
waż znajduje się na rynku, który 
cały jest ujęty w strefie ochrony 
konserwatorskiej, a to wyłącza 
obowiązek stosowania ustawy  
dekomunizacyjnej. Więcej na ten 
temat pisaliśmy w 29 numerze 
NŁ. tb

Powiat łowicki�|�największa�powiatowa�inwestycja�po�odbiorze�

„Schetynówka” skończona. Chodnik Bednary – Nieborów powstanie
18 sierpnia zakończyły się prace przy modernizacji 
drogi powiatowej Ruszki – Kompina – Nieborów. 
Odbiór inwestycji odbył się 29 sierpnia.

Jak nam powiedziała dyrek-
tor Powiatowego Zarządu Dróg 
i Transportu Anna Gajek-Sarwa, 
nie było większych uwag do wy-
konawcy, któremu wskazano jed-
nie drobne usterki. 

Roboty kosztowały powiat ło-
wicki 6 mln 508 tys. zł, z czego 
2 mln 560 tys. zł to dotacja rządo-
wa pozyskana w ramach Progra-
mu Rozwoju Gminnej i Powiato-
wej Infrastruktury Drogowej na 

lata 2016-2019), 250 tys. zł doło-
żyła gmina Nieborów, 200 tys. zł 
– gmina Kocierzew Płd. 

Roboty prowadzone były na 
odcinku 18 km 106 m. Przeprowa-
dzono remont nawierzchni asfal-
towej, remont gruntowych pobo-
czy, utwardzenie części poboczy, 
remont chodników, zatoki autobu-
sowej, rowów i przepustów. Pra-
ce realizowała spółka Drogomex  
z Pruszkowa. 

dlaczego  
na poboczu  
nie ma tłucznia?
Mieszkańcy gminy Niebo-

rów nie do końca są zadowoleni 
z przeprowadzonych prac. Mają 
uwagi do poboczy, które ich zda-
niem powinny zostać wykona-
ne z tłucznia. Anna Gajek-Sar-
wa wyjaśnia jednak, że droga 
ma parametry zgodne z ustawą 
– szerokość wynoszącą 6 m i na 
takiej drodze pojazdy podczas 
mijania nie zjeżdżają na pobocza.  
Dlatego nie muszą być one wy-
konane z tłucznia. Może to być 

grunt rodzimy z piachem. Gdy-
by na całej długości miały być  
z tłucznia, do ceny z przetargu 
należałoby dodać około pół mi-
liona złotych. 

Zdaniem radnego powiatowe-
go z gminy Nieborów Dariusza 
Kosmatki to przesadna oszczęd-
ność i przy przeprowadzeniu tak 
dużej inwestycji można było zro-
bić pobocza dobrej jakości. 

Uważa też, że poza progami 
zwalniającymi w Bednarach (na 
skrzyżowaniu dróg przy stacji pa-
liw) powinny zostać zamontowa-
ne progi przy szkołach w Kom-

pinie, Bednarach i Nieborowie. 
Będzie o nie wnioskował. War-
to dodać, że mieszkańcy wnio-
skowali też o budowę chodnika 
między stacją PKP w Bednarach 
a szkołą w Nieborowie, który nie 
był uwzględniony w tzw. sche-
tynówce – o czym pisaliśmy na 
naszych łamach. PZDiT wyko-
nał projekt i przeprowadził w lip-
cu przetarg, w którym najtańszą 
ofertę złożyła firma JKM Mirex 
ze Skierniewic. Opiewa ona na 
765.070 zł (100 tys. zł dołożyła 
gmina Nieborów). Chodnik ma 
powstać w ciągu 2 miesięcy.  mwk

Sanniki�|�OsP�
9 jednostek 
wystawi drużyny

Gminne zawody sportowo-po-
żarnicze przeznaczone dla jedno-
stek straży z terenu gminy San-
niki odbędą się w niedzielę, 23 
września, o godz. 9.00, na boisku 
przy ul. Wólczyńskiej w Sanni-
kach. Drużyny wystawić zamierza  
9 jednostek. 

Wstępne plany zakładały, że  
w tym roku zawody sportowo-
-pożarnicze odbędą się na boisku  
w Lwówku, ale organizatorzy 
obawiali się o to, by ciężkie sa-
mochody strażackie nie uszkodzi-
ły murawy przy boisku. Zapadła 
więc decyzja, że zawody odbędą 
się na boisku w Sannikach, które 
– przypomnijmy – będzie wkrót-
ce modernizowane. Firma, która 
wygrała przetarg do modernizacji, 
przystąpi po zawodach. Tymcza-
sem w sobotę, 15 września, na bo-
isku w Lwówku odbędą się gmin-
ne zawody drużyn OSP w piłkę 
nożną.  mak 

Postument jest już 
przygotowany,�ale�do�czasu�
obchodów�pozostaje�zasłonięty.�
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Łowicz�|�budżet�obywatelski�2019

Zmiany w regulaminie
Od początku do końca września mieszkańcy 
Łowicza mogą zgłaszać swoje propozycje do budżetu 
partycypacyjnego miasta na 2019 rok. Tak jak  
w ubiegłym roku, do rozdysponowania będzie  
1,3 mln zł – 100 tys. zł dla każdego z 10 osiedli  
i 300 tys. zł dla jednej z propozycji ogólnomiejskich.

Propozycja może zgłaszać każ-
dy mieszkaniec Łowicza, któ-
ry przebywa na terenie miasta  
z zamiarem stałego pobytu. Taką 
możliwość mają również niepeł-
noletni, ale potrzebują oni do tego 
zgody prawnych opiekunów. Pro-
pozycje mogą być zgłaszane dro-
gą tradycyjną – w sekretariacie 
Urzędu Miejskiego lub też po-
przez wrzucenie ich do skrzynki 
wiszącej na bramie ratusza; a tak-
że drogą elektroniczną, za pomo-
cą platformy internetowej lowicz.
budzet-obywatelski.org. Formula-
rze są dostępne na stronie i w se-
kretariacie. 

Do wniosku muszą być załą-
czone podpisy z poparciem pro-
pozycji. Żeby zgłosić propozycję 
do głosowania osiedlowego, na-
leży zebrać 10 takich podpisów, 
do ogólnomiejskiego – 20. Trze-
ba też zaznaczyć, że propozycje 
dotyczące osiedla może zgłaszać 
tylko osoba na nim mieszkają-
ca. To, czy dane zadanie spełnia 
kryteria budżetu obywatelskiego 
i jest możliwe do wykonania za 
cenę około 100 tys. zł (albo 300 
tys. zł w przypadku ogólnomiej-
skich), ocenia powołany w ratuszu 

zespół, zaś w kwestiach spornych 
decydujący głos ma burmistrz.

Głosowanie na propozycje 
osiedlowe odbędzie się w dwóch 
etapach. Najpierw, na corocz-
nych zebraniach mieszkańców 
osiedli, drogą tradycyjną, zosta-
ną wybrane po trzy propozycje 
– z tych, które zgłosili mieszkań-
cy, które zostaną dopuszczone do 
II etapu. Później, w drugim eta-
pie – w dniach 22 listopada – 7 
grudnia, będziemy wybierać po 
jednej z trzech propozycji z dane-
go osiedla i jedną z listy wszyst-
kich pozytywnie zweryfikowa-
nych propozycji ogólnomiejskich.  
W porównaniu z rokiem poprzed-
nim wprowadzona została zasad-
nicza innowacja – głosy oddawa-
ne elektronicznie będzie trzeba 
potwierdzić przez SMS. Te, któ-
re zostaną wybrane, mają być re-
alizowane w 2019 roku, chociaż  
– jak pokazuje praktyka – trzeba 
też się liczyć z opóźnieniami.

realizacja idzie  
w tym roku wolno
Z zaplanowanych na bieżący 

rok 11 inwestycji w ramach bu-
dżetu obywatelskiego, choć mamy 

już wrzesień, w pełni zrealizowa-
ne i oddane do użytku zostały tyl-
ko dwie: siłownia plenerowa i plac 
zabaw przy ul. Ciemnej (Nowe 
Miasto) oraz budowa chodników 
przy bloku nr 5 na osiedlu Kostka.

Naczelnik wydziału inwestycji  
i remontów UM w Łowiczu Grze-
gorz Pełka przyznał w rozmowie 
z nami, że realizacja tych działań 
w tym roku bardzo się przeciąga 
w stosunku do zakładanego pla-
nu, jest to głównie spowodowane 
trudnościami w opracowywaniu 
dokumentacji. Nie jest w stanie 
zagwarantować, że wszystkie  
z pozostałych 9 uda się zrealizo-
wać w tym roku kalendarzowym, 
ale też uspokaja, że żadna z nich 
nie jest zagrożona całkowicie.  
– Jeśli czegoś nie zdążymy ukoń-
czyć w tym roku, zrobimy to  

w przyszłym – mówi. Zadania, 
które na razie czekają na realiza-
cję, to: plac zabaw z siłownią na 
os. Szarych Szeregów (os. Zato-
rze), budowa ul. Paderewskiego 
(os. Górki), poszerzenie odcinka 
ul. Nowej (os. Starzyńskiego), po-
szerzenie placu zabaw (wraz z to-
rem dla rolkarzy i wrotkarzy) przy 
blokach na os. Dąbrowskiego, re-
mont nawierzchni ul. Zielonej 
(os. Korabka) i oświetlenie ścież-
ki zdrowia w Lasku Miejskim (os. 
Przedmieście). 

Niezrealizowana pozostaje też 
„Góra frajdy” na łowickich Bło-
niach, wybrana spośród propo-
zycji ogólnomiejskich. Grzegorz 
Pełka przyznaje, że zostanie ona 
zrealizowana albo pod sam koniec 
tego roku, albo w roku przyszłym. 
  tm

Powiat łowicki |�drogi�powiatowe

Drogowe inwestycje 
trwać będą do grudnia 
Powiatowy Zarząd Dróg 
i Transportu w Łowiczu 
o tej porze roku prowadzi 
kilka inwestycji drogowych 
w kilku gminach. W tym 
tygodniu planowane jest 
podpisywanie kolejnych 
umów z wykonawcami, 
których czas realizacji 
wynosił będzie 90 dni. 
To oznacza, że będą one 
zakończone w grudniu. 

Wykonana została już moder-
nizacja drogi Wola Gosławska 
– Stary Waliszew w gminie Bie-
lawy o długości 1.496 m. Koszto-
wała ona 348.571 zł, wykonawcą 
było Przedsiębiorstwo Robót In-
żynieryjno-Drogowych Sp. z o.o. 
w Łowiczu. 

PRID wykonał również prze-
budowę i nakładkę dwóch odcin-
ków drogi powiatowej w Piaskach 
w gminie Nieborów o łącznej 
długości 1.150 m, która koszto-
wała powiat 406.750 zł. Obecnie 
ta sama firma prowadzi prace na 
560 m odcinku drogi Łyszkowice 
– Pszczonów, która zostanie po-
szerzona, powstanie tam zatoka 
autobusowa i położony zostanie 
nowy asfalt. PRID za swoje robo-
ty otrzyma 383.587 zł. Nie będą 
to jedyne nakłady na tą drogę, po-
nieważ ma zostać tam również po-
budowany chodnik. Przetarg na to 
zadanie wygrała firma Danetpil 
Grzegorza Zielińskiego z Głowna, 

oferując kwotę 233.700 zł. Chod-
nik powstanie na tym samym od-
cinku tej drogi. Na terenie gminy 
Łowicz prowadzona będzie prze-
budowa drogi Zawady – Parma na 
odcinku 156 m. Roboty ma wy-
konać PRID, który wygrał prze-
targ oferując 179.181 zł. W gminie 
Kiernozia przewidziano remont 
dwóch odcinków drogi Kierno-
zia – Witusza o łącznej długości 
1.227 m. Wykonawcą również bę-
dzie PRID, koszt tej inwestycji to 
515.567 zł. 

W tym tygodniu planowane 
jest zawarcie umowy z PRID na 
wykonanie modernizacji drogi  
w Mastkach w gminie Chąśno. 
Odcinek o długości 910 m będzie 
miał nową nakładkę asfaltową, 
planowany jest remont zatoki par-
kingowej, przepustów, odmulanie 
i profilowanie rowów. Roboty te 
kosztować będą 289.708 zł.

W Domaniewicach modernizo-
wana będzie ulica Długa Wieś na 
odcinku 1.453 m. Umowa również 
zawarta będzie w tym tygodniu. 
Koszt inwestycji – 542 tys. zł. 

W kilku przeprowadzonych  
w lipcu przetargach na remon-
ty dróg łowicki PRID był jedy-
nym oferentem biorącym udział  
w przetargu. W sierpniowych 
trzech postępowaniach oferty skła-
dało też Przedsiębiorstwo Budowy 
Dróg i Mostów Erbedim z Piotrko-
wa Trybunalskiego, ale były one 
od 16 do 29% droższe od cen za-
proponowanych przez PRID.  mwk

Wypełnione formularze z�propozycjami�można�wrzucać�do�skrzynki�
na�bramie�ratusza.�
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Sanniki
Kto poprawi 
stan boiska 

Sannicka firma Spec-bud Al-
freda Felczaka wygrała przetarg 
i przeprowadzi modernizację bo-
iska w Sannikach. Roboty będą 
kosztowały 257.712 złotych i są 
dofinansowane dotacją w wyso-
kości 200 tysięcy złotych. Pienią-
dze pochodzą z Mazowieckiego 
Instrumentu Wsparcia Infrastruk-
tury Sportowej „Mazowsze 2018”. 

Roboty mają rozpocząć się  
w najbliższych dniach, a powinny 
zostać zakończone w połowie paź-
dziernika.  mak   

Łyszkowice�
Gmina sprzeda 
udział  
w nieruchomości

Jednogłośnie Rada Gminy 
Łyszkowice na sesji 29 sierpnia 
wyraziła zgodę na zbycie swoich 
udziałów w zabudowanej nieru-
chomości o powierzchni 500 m² 
położnej w Łyszkowicach. Wójt 
Adam Ruta wyjaśniał, że gmina 
weszła w posiadanie 1/4 udzia-
łu w nieruchomości po śmierci 
współwłaściciela, który nie miał 
spadkobierców. Drugi współwła-
ściciel wystąpił do gminy z wnio-
skiem o nabycie udziałów, co jest 
o tyle uzasadnione, że samorząd 
nie miał pomysłu na to, co z tym 
majątkiem zrobić. 

Według operatu szacunkowego 
udział gminy w działce ma war-
tość 7.700 zł, w budynku – 31.300 
zł. Gmina będzie musiała ponieść 
jednak koszty wyceny, aktu nota-
rialnego, wpisu do ksiąg wieczy-
stych. Udziały w nieruchomości 
nabędzie współwłaściciel, gmina 
nie będzie więc ogłaszała przetar-
gu.  mwk  

Rogóźno�|�Huczne�otwarcie�rozbudowanego�obiektu

Nowa świetlica dumą wsi 
Około 220 osób: 
gospodyń, strażaków, 
mieszkańców wsi 
Rogóźno i ich gości, 
bawiło się 1 września na 
oficjalnym przekazaniu 
rozbudowanego 
i w całości 
wyremontowanego 
budynku, w którym 
mieści się strażnica  
i świetlica wiejska. 

Nowy obiekt już teraz jest 
dumą całej wsi, a mieszkańcy 
mają nadzieję na organizowanie  
w nim licznych imprez. 

Poprzednio budynek spełniał 
już rolę remizy OSP i świetlicy,  
z której korzystało m.in. Koło Go-
spodyń Wiejskich, ale był dużo 
mniejszy, brakowało w nim toa-
let, a dostęp do wody był tylko w 
strażnicy. 

Obiekt został rozbudowany  
o nowy garaż dla strażaków, prze-
stronną i dobrze wyposażoną 
kuchnię wraz z zapleczem sanitar-
nym oraz salę taneczną. Urządzo-
no w nim także świetlicę dla mło-
dzieży, w której znalazły się m.in. 
stoły do bilarda i ping ponga oraz 
piłkarzyki. 

We wspomnianą sobotę zorga-
nizowano uroczystość, podczas 
której, z udziałem całej lokalnej 
społeczności, hucznie świętowano 
przekazanie nowego obiektu. Po 
oficjalnych wystąpieniach ks. pro-
boszcz Krzysztof Osiński poświę-
cił wszystkie pomieszczenia. Na-
stępnie goście zostali zaproszeni 
na obiad, zaś po posiłku wszyscy 

bawili się na potańcówce na placu 
przed świetlicą. 

Inwestycję o wartości ok. 1,2 
mln zł gmina Domaniewice zre-
alizowała z własnych funduszy,  
a prace rozpoczęły się w połowie 
września 2017 roku. Przewodni-
cząca gminna KGW w Domanie-
wicach i sołtys wsi Rogóźno Be-
ata Mikituła powiedziała nam, że 
już teraz niektóre osoby komen-
tują, że Rogóźno ma najładniej-
szą świetlicę w okolicy, a nawet 
w powiecie. – Będziemy się roz-
wijać, zaczniemy się więcej spo-
tykać i zrobimy coś dla wsi – mó-
wiły nam z entuzjazmem panie  
z KGW Rogóźno: Agnieszka Sut 
i przewodnicząca Wioleta Gaj-
da. Gospodynie przyznały, że ich 
koło jest młode, ma zaledwie 3 
lata, ale jego członkinie mają za-
pał i chęć do działania, a w nowej 
kuchni łatwiej im będzie przy-
gotowywać posiłki. Podczas im-
prezy to one dbały o wydawanie 
na salę dań, które wcześniej zo-
stały dostarczone przez katering. 
Niektóre potrawy, jak tradycyjny 
smalec, panie z KGW wykonały 
same. – Teraz bierzemy mężów  
i idziemy się bawić! – mówiły po 
wydaniu obiadu gospodynie. aa 

Otwarcie remizy OSP Rogóźno –�Proboszcz�parafii�domaniewice��
ks.�Krzysztof�Osiński�święci�budynek�remizy�OsP�Rogóźno.

Panie z KGW Rogóźno w swoim żywiole – w kuchni, w�której�po�remoncie�mają�zdecydowanie�lepsze�warunki.�

Po części oficjalnej goście spotkali się na przyjęciu��
z�okazji�otwarcia�nowej�sali.�

Kiernozia i Witusza�|�Fundusz�sprawiedliwości�

Nowy sprzęt już u strażaków 
Sprzęt ratowniczy 
zakupiony za ponad  
36 tys. złotych już trafił  
do jednostek Ochotniczych 
Straży Pożarnych  
w Kiernozi i Wituszy.

Sprzęt został zakupiony przez 
gminę Kiernozia z pieniędzy po-
chodzących z Funduszu Sprawie-
dliwości utworzonego w Minister-
stwie Sprawiedliwości. 

OSP Kiernozia otrzyma-
ła: defibrylator z kluczem pedia-
trycznym kosztujący 6.737,70 
zł, zabezpieczenie poduszek po-
wietrznych kierowcy i pasażera za 
1.611,30 zł, zestaw klinów do ra-
townictwa technicznego za 2.337 
zł, detektor wielogazowy z łado-
warką za 2.952 zł, parawan z na-
pisem STRAŻ za 1.390 zł, dwie 
pilarki do drewna za 3.739,20 
zł i dwie butle kompozytowe za 
4.009,80 zł. Razem: 22.777 zł. 

OSP Witusza otrzymała: ze-
staw ratownictwa medycznego 
PSP R-1 z deską i szynami Kra-
mera o wartości 4.752 zł, defibry-
lator z kluczem pediatrycznym za 
6.737,70 zł oraz pilarka do drew-
na o wartości 1.869,60 zł. Razem 
13.359,30 zł. Obdarowani w ser-
decznych słowach podziękowa-
li władzom gminy za otrzymany 
sprzęt, który przyczyni się do pod-
niesienia gotowości ratowniczej  
w jednostkach.  mak 

RZuT OKieM�|�KlaTKa�scHOdOwa�nie�dO�POznania

Trwa remont i odnawianie 
klatek schodowych  

w bloku komunalnym  
przy ul. Głowackiego 19  

w Łyszkowicach. 22�sierpnia�
zakończył�się�remont�w�klatce��

nr�1�(na�zdjęciu),�trwają�podobne�
prace�w�klatce�nr�2.�Przyjęty�

przez�władze�gminy�plan�prac�
remontowo-budowlanych�

budynków�komunalnych�zakłada�
podobne�prace�co�roku��

w�kolejnych�klatkach.�tm u
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Łowicz�|�w�listopadzie�do�wypożyczenia

Rowerowe Łódzkie 
wkracza do Łowicza

dokończenie ze str. 1
Podlegający ratuszowi Zakład 

Utrzymania Miasta jest w trakcie 
wykonywania utwardzonych na-
wierzchni pod stacje, tam, gdzie 
wymaga tego ich lokalizacja. Zro-
bił to już przy ul. Sadowej na os. 
Górki, w sąsiedztwie  przystan-
ku kolejowego Łowicz Przedmie-
ście przy ul. Kaliskiej oraz przy 
ul. Podleśnej w sąsiedztwie Lasu 
Miejskiego. Zakład otrzymał też 
zlecenie na budowę kolejnych sta-
cji: przy ul. Grunwaldzkiej – obok 
SP3, przy ul. Armii Krajowej na-
przeciwko Zakładu Usług Ko-
munalnych i bazy MZK, przy ul. 
Medycznej – w sąsiedztwie SP7.  
Kolejne stacje powstaną także na 
targowisku, od strony ul. Starzyń-
skiego, na Starym Rynku, przy 
ul. Dworcowej obok Dworca Ło-
wicz Główny, przy ul. Kaliskiej 
– w sąsiedztwie pływalni, przy 
ul. Starościńskiej obok starostwa 
i na Nowym Rynku. W tych ostat-
nich lokalizacjach stacje powsta-
ną na nawierzchniach już istnieją-
cych placów, ZUM ma wykonać 
w tych miejscach jedynie kosme-
tyczne prace polegające np. na 
przesunięciu ławek lub dołożeniu 
kostki. Realizacja tych prac kosz-
tować będzie w sumie 36 tys. zł.

ile za wypożyczenie 
roweru?
Wiemy z jakimi kosztami bę-

dzie wiązała się jazda rowerami, w 
które zostaną wyposażone stacje. 
Po pierwsze, aby móc je wypoży-
czyć, będzie trzeba zarejestrować 
się w systemie informatycznym, 
wnosząc jednorazową opłatę ini-
cjacyjną w wysokości 20 zł. Tak 
utworzone konto będzie można 
zasilać pieniędzmi przelewanymi 
z konta bankowego za pomocą np. 

przelewu internetowego. Aby fi -
zycznie wypożyczyć rower na sta-
cji podróżny musi mieć na założo-
nym koncie minimum 10 zł.

Wypożyczenia dokona w pro-
sty sposób przez aplikację w tele-
fonie komórkowym (smartfonie) 
lub przez terminal umieszczo-
ny na rowerze. Musi wpisać swój 
numer telefonu, kod PIN i numer 
wypożyczanego roweru. 

Pierwsze 20 minut korzystania 
z roweru będzie bezpłatne, od 21 
minuty do 60 minuty korzysta-
nia zapłacimy 1 zł, za drugą peł-
ną godzinę jazdy zapłacimy 3 zł, 
a za trzecią godzinę i każdą kolej-
ną 5 zł.

Rowery będą wyposażone 
w GPS, co pozwoli je lokalizować 
w przypadku pozostawienia ich 
poza stacją, ale koniecznie w miej-
scach publicznych. Zostawienie 
roweru poza stacją będzie możli-
we (w odróżnieniu od rozwiązań 
stosowanych w innych miastach) 
będzie wiązało się z dodatkową 
opłatą w wysokości 5 zł.

Po 200 złotych zapłacą Ci po-
dróżni, którzy pozostawią rower 
w miejscowości znajdującej się 
poza strefą obowiązywania pro-
jektu „Rowerowe Łódzkie” oraz 
ci, którzy przekroczą czas 12 go-
dzin jego wypożyczenia.

Poza tym fi rma,w ramach wy-
granego przetargu, zapewni trwa-
jącą 6 lat obsługę rowerów i sta-
cji. Będzie to polegało nie tylko 
na serwisowaniu, ale też np. na co-
dziennej ich dyslokacji, dokony-
wanej wcześnie rano, po stacjach 
na terenie całego miasta, tak aby 
ułatwić ich wypożyczenie. Czyt-
niki GPS jak i obserwacje prowa-
dzone na bieżąco, dadzą też odpo-
wiedź, gdzie rowerów powinno 
być więcej o jakiej porze.  tb

Pylon, który będzie informował o strefi e z rowerami na�terenie�
miejskiego�targowiska.

Gmina Kocierzew Płd.�|�stypendia�motywacyjne�dla�uczniów�

Dodatkowa zachęta do nauki
Wzorem innych gmin powiatu łowickiego, także 
gmina Kocierzew Płd. postanowiła przyznawać 
stypendia motywacyjne dla uczniów, którzy uczą 
się w szkołach podstawowych położonych na 
terenie gminy – w Kocierzewie Płd. oraz dwóch 
stowarzyszeniowych: w Łaguszewie i Gągolinie 
Płd. Uchwała wraz z regulaminem w tej sprawie 
zostały przyjęte 31 sierpnia na sesji Rady Gminy. 

Stypendium będzie świadcze-
niem jednorazowym, przyzna-
wanym na zakończenie danego 
roku szkolnego w maksymalnej 
wysokości: 600 zł dla uczniów 
klas VII – VIII szkół podstawo-
wych i oddziałów gimnazjalnych 
oraz 400 zł dla uczniów klas IV 
– VI szkół podstawowych. – Pod-
patrzyliśmy jak to jest w sąsied-

nich gminach. Chcemy, żeby te 
stypendia były dodatkową zachę-
tą dla dzieci, które chcą się uczyć, 
starają się – mówiła na sesji wójt 
Agnieszka Wojda.  

Stypendium mogą otrzymać 
uczniowie, którzy spełniają je-
den z następujących warunków: 
uzyskali wzorową ocenę z za-
chowania i osiągnęli średnią ocen 
w nauce z obowiązkowych za-
jęć dydaktycznych na poziomie 
co najmniej: 5,2 w klasach IV – 
VI szkoły podstawowej i 5,0 w 
klasach VII – VIII szkoły pod-
stawowej i oddziałach gimna-

zjalnych; są laureatami konkur-
sów przedmiotowych, fi nalistami 
bądź laureatami olimpiad przed-
miotowych co najmniej o zasięgu 
wojewódzkim, a ponadto uzyska-
li co najmniej bardzo dobrą ocenę 
z zachowania i średnią ocen: 5,0 
w klasach IV – VI szkoły pod-
stawowej i 4,75 w w klasach VII 
– VIII szkoły podstawowej i od-
działach gimnazjalnych; są lau-
reatami konkursów, turniejów, 
przeglądów i festiwali co naj-
mniej o zasięgu wojewódzkim, 
uzyskali w nich czołowe miejsca 
(od I do III), uzyskali co najmniej 
bardzo dobrą ocenę z zachowa-
nia i uzyskali średnią ocen z obo-
wiązkowych zajęć dydaktycz-
nych na poziomie co najmniej: 
5,0 w klasach IV – VI szkoły 
podstawowej i 4,75 w klasach 
VII – VIII szkoły podstawowej 
i oddziałach gimnazjalnych. 

Stypendia mogą też otrzymać 
osoby, które uzyskały udokumen-
towane wysokie wyniki sportowe 
w klasyfi kacji indywidualnej na 

szczeblu wojewódzkim (od I do 
III miejsca), krajowym lub mię-
dzynarodowym, a w klasyfi kacji 
zespołowej we współzawodnic-
twie na poziomie krajowym i po-
siadają co najmniej bardzo dobrą 
ocenę z zachowania. 

Stypendium może być wy-
płacane także uczniom VIII klas 
szkoły podstawowej oraz III klas 
gimnazjum w przypadku otrzy-
mania co najmniej 90% wszyst-
kich punktów z egzaminu po 
klasie VIII lub egzaminu gimna-
zjalnego. 

Decyzję o przyznaniu sty-
pendium podejmie wójt gmi-
ny Kocierzew Płd. w oparciu 
o propozycje komisji stypendial-
nej. Prawo zgłaszania uczniów 
do stypendium przysługuje dy-
rektorom szkół i to oni zostaną 
poinformowani o przyznanych 
stypendiach. Świadczenia moty-
wacyjne będą wypłacane gotów-
ką do rąk rodzica lub prawnego 
opiekuna lub na wskazane przez 
nich konto. 

aGnieszka
antOsieWicz

agnieszka.antosiewicz@lowiczanin.info

Humin |�ujęcie�czeka�na�ostateczny�odbiór

Na kryzys z wodą nie zdążyli
Woda z wybudowanej w tym 

roku Stacji Uzdatniania Wody 
i zmodernizowanej studni głę-
binowej w Huminie ciągle nie 
trafi a do sieci wodociągowej, 
chociaż, wobec problemów z do-
stawą wody w czasie najwięk-
szych upałów, gmina uspokajała, 
że niebawem zacznie ono nor-

malnie pracować i zasili gminne 
wodociągi. Kamil Michalczyk 
z Referatu Gospodarki Urzędu 
Gminy w Bolimowie powiedział 
nam, że ujęcie obecnie czeka na 
ostateczną decyzję o pozwole-
niu na użytkowanie, którą wydać 
ma Powiatowy Inspektor Nadzoru 
Budowlanego w Skierniewicach. 

Niestety data kontroli obiektu zo-
stała zaplanowana dość późno, bo 
dopiero na 17 września.

Urzędnik dodał, że woda z uję-
cia została już przebadana przez 
skierniewicki Sanepid pod ką-
tem jakości – wyniki są pozy-
tywne, pozytywnie wypadł też 
odbiór inwestycji przez gminę, 

podobnie jak kontrola przepro-
wadzona przez Wojewódzki Fun-
dusz Ochrony Środowiska, który 
współfi nansuje inwestycję. Przy-
pomnijmy, że jej wartość to 2 mln. 
364 tys. zł. a wykonawcą była fi r-
ma Hydro-Marko z Jarocina.

Jeśli kontrola nadzoru budow-
lanego wypadnie pomyślnie, to 
można się spodziewać, że woda 
z ujęcia w Huminie popłynie 
w gminnych wodociągach pod ko-
niec miesiąca.  tb

Gmina Łowicz�|�wybory�uzupełniające�

Bocheń będzie wybierać sołtysa 
Na czwartek 20 września 
na godzinę 14.00 
w Domu Ludowym 
w Bocheniu został 
ustalony termin wyborów 
sołtysa w Bocheń.

Mają one związek z odwoła-
niem podczas sierpniowego ze-
brania wiejskiego, będącego 
sołtysem przez 31 lat, Jerzego 
Kurczaka. Czy zgłosi on swoją 
kandydaturę w wyborach? 

Na zakończenie sesji Rady 
Gminy, 10 września, były sołtys 

Jerzy Kurczak przedstawił wy-
stąpienie, w którym m.in. zgło-
sił pretensje do rady, która przed 
podjęciem uchwały o zwoła-
niu zebrania wiejskiego, w cza-
sie którego został odwołany, nie 
pozwoliła mu się wytłumaczyć 
z zarzutów stawianych w pi-
smach przez niektórych miesz-
kańców, a które – jak przekonuje 
– nie są prawdziwe. Przypomnij-
my, że jednym z nich było m.in. 
zakłócanie ciszy nocnej, co wią-
zało się z przyzwoleniem na or-
ganizowanie dyskotek na terenie 
Domu Ludowego. 

Sekretarz Beata Orzeł tłuma-
czyła, że złożony przez miesz-
kańców wniosek spełniał wszyst-
kie wymogi formalne i gmina, ani 
radni nie mogli nic w tej w kwestii 
zrobić, ponieważ wybór i odwo-
łanie sołtysa to kompetencje, któ-
re leżą po stronie zebrania wiej-
skiego. – Są wyznaczone kolejne 
wybory. Wszyscy mogą w nich 
startować, pan Jurek też – przeko-
nywała sekretarz. 

Jerzy Kurczak zapytany przez 
nas o to, czy zamierza ponownie 
kandydować w wyborach na soł-
tysa wsi Bocheń, odpowiedział: 

– Na razie, to ja się muszę dobrze 
przespać.  aa 

Jerzy Kurczak,�odwołany�sołtys�
wsi�bocheń.�
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Punkt zapalny

ReKlaMa

Łyszkowice�|�z�sesji�Rady�gminy

Kolejna odsłona konfl iktu na linii wójt
– były dyrektor GOKiS
Wójt gminy Łyszkowice Adam Ruta na sesji 
Rady Gminy 29 sierpnia przypomniał, że były 
dyrektor GOKiS Piotr Klimkiewicz na sesji 
w marcu powiedział publicznie, iż ma dokumenty 
świadczące o tym, że gmina wydała 40 tys. zł 
po to, aby odebrać działkę jednostce 
OSP w Gzince.

– Czy ma pan ten dokument? 
– zapytał Klimkiewicza wójt. Ten 
odpowiedział: – Na tą chwilę nie. 

Wtedy Adam Ruta odczytał 
postanowienie Sądu Okręgowe-

go z Łodzi Wydział Cywilny z 3 
marca br., z którego wynikało, że 
gmina była zwolniona z kosztów 
sądowych w postępowaniu doty-
czącym nieruchomości w Gzince. 

– I jak człowieku teraz wyglą-
dasz? – pytał Adam Ruta byłego 
dyrektora GOKiS. Pokazał też 
Nowego Łowiczanina sprzed kil-
ku lat, w którym zamieszczone 
było zdjęcie sceny ośrodka kul-
tury w Łyszkowicach, na którym 
widoczne są dwa grzejniki – któ-
rych teraz nie ma. Były dyrek-
tor miał twierdzić, że ich nigdy 
tam nie było. Wójt znalazł dowód 
na to, że to było inaczej. 

– A pan miał się przyłączyć do 
kanalizacji! – atakiem próbował 
odeprzeć atak Piotr Klimkiewicz. 

– A stypendia miał pan fundować, 
a nie funduje! 

Adam Ruta odpowiedział, że 
z prywatnych pieniędzy funduje 
dzieciom ze Stachlewa wyjazdy 
na basen. A atak ostro skomento-
wał: – Nie zagniecie mnie, bo oce-
niacie mnie według swoich kry-
teriów! W późniejszej rozmowie 
z nami wójt stwierdził, że Piotro-
wi Klimkiewiczowi mogły się po-
mylić koszty sądowe z wartością 
przedmiotu sporu. Występując 
do sądu gmina musiała bowiem 
określić wartość sporu. Podstawą 

była ocena rzeczoznawcy, który 
wycenił działkę w Gzince na 20 
tys. zł. Nakłady, jakie gmina po-
niosła, również oszacowano na 
20 tys. zł. Wójt wyjaśnił też, że 
wrócił do tematu, aby pokazać 

niewiarygodność Klimkiewicza. 
Dodał przy tym, że sprawa dział-
ki w Gzince musiała zostać upo-
rządkowana, ponieważ gmina nie 
może przekazywać nieruchomo-
ści na cele ochrony przeciwpo-
żarowej na rzecz OSP, która ma 
charakter stowarzyszenia. W za-
kresie obowiązków gminy wobec 
straży ochotniczych jest zapew-
nienie im środków na gotowość 
bojową, a nie poboczną dzia-
łalność, np. kuchnię w remizie. 

Warto dodać, że konfl ikt po-
między wójtem a byłym dyrekto-
rem GOKiS – odwołanym z tego 
stanowiska przez Adama Rutę 
– jest rozstrzygany na drodze są-
dowej. Obaj panowie startowali na 
stanowisko wójta w wyborach sa-
morządowych w 2014 r. i wszyst-
ko wskazuje na to, że w tym roku 
ponownie się zmierzą.  mwk

Łowicz – gmina Łowicz |�droga�do�Kiernozi

Tu brakuje kawałka chodnika
Problem braku około 100-metrowego 
odcinka chodnika pomiędzy ul. Kierozką 
a Małszycami, wzdłuż prowadzącej 
do Kiernozi drogi wojewódzkiej 584, 
przypomniał nam czytelnik, który w ubiegłym 
tygodniu odwiedził naszą redakcję. 

Poruszaliśmy go przed laty, 
gdy chodniki te powstawały przy 
ul. Kiernozkiej – w czasie inwe-
stycji realizowanej przez mia-
sto. Wzdłuż drogi wojewódzkiej 
chodnik budowany był później, 
z inicjatywy Zarządu Dróg Woje-
wódzkich w Łodzi. 

– Tam jest duży ruch: ludzie 
chodzą pieszo, jeżdżą rowerami, 
zarówno dorośli, jak i dzieci – mó-
wił czytelnik. Chciał, aby przypo-
minać osobom, które mają wpływ 
na bezpieczeństwo, że na tym od-
cinku przydałby się również chod-

nik lub porządne pobocze – z kost-
ki czy asfaltu. 

Grzegorz Pełka, naczelnik Wy-
działu Inwestycji i Remontów 
w Urzędzie Miejskim w Łowiczu, 
powiedział nam, że miasto dopro-
wadziło chodnik prawie do granic 
miasta. Niewielki odcinek mógł-
by faktycznie tam jeszcze zostać 
ułożony od strony Małszyc, gdy-
by gmina wykonała przepust nad 
przydrożnym rowem. 

W Urzędzie Gminy Łowicz 
dowiedzieliśmy się, że przed 
około 4 laty gmina chciała 
w Małszycach, wzdłuż drogi 
do Kiernozi pobudować chod-
nik, który byłby przedłużeniem 
chodnika w ciągu ulicy miej-
skiej, jednak Zarząd Dróg Wo-
jewódzkich nie wyraził na to 

zgody. Koncepcję przygotowa-
ną do tego celu odrzucił. Gmi-
na pobudowała wówczas chod-
nik przy drodze powiatowej 
w Małszycach i w stronę Klew-
kowa i planowała zrobić też 
wspomniany chodnik w stronę 
Łowicza. ZDW wykonał jed-
nak, w myśl swojej koncepcji 
i ze swojego budżetu, ten odci-
nek przy swojej drodze, który 
nie łączy się z chodnikiem przy 
Kiernozkiej. Czy da się to teraz 
naprawić? Krzysztof Foks, kie-
rownik łowickiego rejonu ZDW 
w Łodzi, powiedział nam, że 
decyzja leży po stronie Urzędu 
Marszałkowskiego w Łodzi, któ-
ry musiałby na ten cel przezna-
czyć pieniądze. Wcześniej mu-
szą o to wystąpić władze gminy 
lub mieszkańcy. Nie ma on wąt-
pliwości, że budowa tego chod-
nika byłaby uzasadniona i jeśli 
przyjdzie mu zaopiniować ją, 
na pewno będzie to opinia po-
zytywna. 

Krzysztof Foks nie był kierow-
nikiem łowickiego rejonu, gdy 
chodnik w Małszycach był bu-
dowany, przypuszcza jednak, że 
o takim zakresie prac zdecydo-
wać mogło kilka czynników: rów 
przydrożny, koncepcja budowy 
ronda na skrzyżowaniu ulic Płoc-
kiej i Kiernozkiej lub brak pienię-
dzy. To nie znaczy, że nie popeł-
niono błędu, który należy kiedyś 
naprawić. 

decyzja�leży�
po�stronie�urzędu�
Marszałkowskiego,�
który�musiałby�
na�ten�cel�
przeznaczyć�
pieniądze.�wcześniej�
muszą�o�to�wystąpić�
władze�gminy�
lub�mieszkańcy.

adam�Ruta�odczytał�
postanowienie�sądu,�
z�którego�wynikało,�że�
gmina�była�zwolniona�
z�kosztów�sądowych.�
–�i�jak�człowieku�teraz�
wyglądasz?�–�pytał�
byłego�dyrektora.

Chodnik przy ul. Kiernozkiej w tym miejscu kończy się. w�odległości�około�100�m�widać�chodnik�w�Małszycach.

mirka WOlska
-kObierecka

mirka.wolska@lowiczanin.info
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Łowicz |�co�się�bardziej�liczy?�interes�czy�rekreacja�i�bezpieczeństwo?

Ścieżka rowerowa kontra 
parking dla samochodów
Zapowiadając budowę 
ronda w ul. 1 Maja  
i ul. Dmowskiego, 
pisaliśmy, że na długości 
od Końskiego Targu  
do ronda, po południowej 
stronie ul. 1 Maja, 
powstanie ścieżka 
rowerowa. Z pomysłu 
tego zrezygnowano  
– i to już na etapie 
projektu realizacyjnego.  
Obecnie prace są  
na ukończeniu  
– a ścieżki nie ma.

Naczelnik Wydziału Inwesty-
cji i Remontów w ratuszu Grze-
gorz Pełka powiedział nam, że 
pomysł nie został zarzucony. Od 
strony południowej do ronda do-
chodzi ścieżka rowerowa bie-
gnąca po wschodniej stronie ul. 
Dmowskiego, w miejscu skrzyżo-
wania rozdziela się ona w dwóch 
kierunkach, w stronę wschodnią 
(Zielkowic), ale także w stronę za-
chodnią (Końskiego Targu). Przez 

ul. Dmowskiego wyznaczono 
obok przejścia dla pieszych prze-
jazd dla rowerów. Dalej, już po 

zachodniej stronie ulicy, powstał 
kilkunastometrowy odcinek ścież-
ki, w stronę Końskiego Targu, ale 

kończy się on ślepo – chodnikiem, 
a to oznacza, że rowerzysta będzie 
musiał tam zejść z jednośladu i go 

prowadzić, lub włączyć się do ru-
chu na ul. 1 Maja.

Naczelnik Pełka podkreśla jed-
nak, że w ramach inwestycji prze-
budowano także chodniki wzdłuż 
ul. 1 Maja po jej południowej 
stronie, od budynku Sądu Rejo-
nowego do niemal samego ron-
da. Powstał tam chodnik z kostki 
o szerokości 4 m. Jest on na tyle 
szeroki, że można w przyszło-
ści podzielić go tak, aby wydzie-
lić ścieżkę rowerową i część dla 
ruchu pieszego. Pełka zaznacza, 
że wobec jednolitej kostki, stanie 
się to przez wymalowanie linii na 
już ułożonej kostce, ale dopiero, 
gdy oddana do użytku zostanie ul. 
Dmowskiego, wraz z parkingami. 

Jak tłumaczy, lokalizacja ścież-
ki rowerowej w tym miejscu oka-
zała się kłopotliwa, bo przebiega 
ona pod lokalami handlowymi  
i usługowymi w trzech wybudo-
wanych niedawno kamienicach,  
a ich właściciele woleliby, aby 
przestrzeń zajęta na ścieżkę nadal 
wykorzystywana była na parking 
dla samochodów klientów.

Naczelnik zaznaczył, że aktual-
ne są plany budowy ścieżki rowe-
rowej od ronda w kierunku Ziel-
kowic (i dalej przez Mysłaków do 
Nieborowa). Jej pierwszy odcinek 
powstaje już teraz od ronda do 
skrzyżowania z ul. Turystyczną.

Oni wolą parking
Łowicki przedsiębiorca Jacek 

Haczykowski, właściciel jednej  
z kamienic, pod którą miała-
by przebiegać ścieżka, potwier-
dził nam słowa naczelnika Peł-
ki, że około 20 osób – właścicieli 
budynków i pracowników czte-
rech punktów handlowych (ban-
ku, dwóch salonów fryzjerskich  
i sklepu zoologicznego) znajdu-
jących się w budynkach przy ul.  
1 Maja skierowało do ratusza pi-
smo z prośbą o rezygnację ze 
ścieżki i zabezpieczenie miejsc 
parkingowych, z których mogliby 
korzystać ich klienci.

Spotkało się to jednak z odmo-
wą burmistrza. Na wysokości bu-
dynków powstała tylko zatoczka 
parkingowa, na dwa samochody 
parkujące równolegle do jezdni. 
– To rozwiązanie pozbawione jest 

sensu, wystarczy spojrzeć ile sa-
mochodów parkuje w tym miej-
scu. Gdyby na tej samej długości 
obecnej zatoczki przewidziano 
parkowanie prostopadłe lub sko-
śne, stanęłoby tam 8 samocho-
dów, a nie dwa – mówi przedsię-
biorca. Wskazuje też możliwość 
wygospodarowania miejsc par-
kingowych przez rezygnację z zie-
leńców znajdujących się między 
jezdnią a chodnikiem.

Przedsiębiorca za niepoważne 
uważa propozycje naczelnika Peł-
ki, aby klienci punktów handlo-
wych parkowali na parkingu przy 
ul. Dmowskiego. Pyta ilu z nich 
przejdzie 200 m od samochodu, 
aby zarezerwować sobie wizytę 
w salonie fryzjerskim. A klientom 
parkującym na ścieżce rowerowej 
będzie grozić mandat.

I zwraca uwagę na jeszcze jed-
no: poprowadzenie ścieżki ro-
werowej pod kamienicami przy 
1 Maja traktuje jako pomysł nie-
poważny. – Dokąd ma ona niby 
prowadzić? Czy do ul. Kaliskiej? 
– pyta. – Gdzie nie ma ścieżki ro-
werowej, a ruch rowerowy popro-
wadzony jest od Ronda Niepodle-
głości, przez ul. Dmowskiego, do 
ronda w ul. 1 Maja? Czy na Sta-
ry Rynek? Ale którędy, bo wszę-
dzie jest wąsko i trudno znaleźć 
miejsce na ścieżkę – mówi Ha-
czykowski. Na pytanie, czy wi-
dzi możliwość, aby pogodzić na 
wspomnianym fragmencie ul.  
1 Maja powstanie ścieżki rowero-
wej i miejsc parkingowych, odpo-
wiada krótko: – Absolutnie nie.  tb

nie ma pOtrzeby?
Pod�koniec�czerwca�
tego�roku�radny�miejski�
Paweł�Pięta�złożył�do�
burmistrza�interpelację,�
w�której�zapytywał,�czy�
i�kiedy�planowane�jest�
stworzenie�dokumentu,�który�
porządkowałby�sposób�
budowania�i�utrzymania�dróg�
rowerowych�w�łowiczu.��
Radnego�zdenerwowało,��
gdy�w�czerwcu�zobaczył,��
że�ponownie�nie�wykorzystuje�
się�szansy�na�uczynienie�
systemu�dróg�rowerowych�
spójnym�–�chodziło�mu�
właśnie�o�brak�ścieżki�o�której�
piszemy�obok.�Odpowiedź�
na�interpelację�przyszła�trzy�
tygodnie�później.�burmistrz�
nie�odpowiada�wprost�na�
pytanie,�czy�taki�dokument�
zostanie�stworzony,�pisze,�że�
jego�powstanie�jest�kwestią�
przyszłości.�Twierdzi,�iż�

ścieżki�rowerowe��
w�mieście�powstają�zgodnie�
z�zasadami,�jakim�powinny�
odpowiadać�drogi�publiczne,�
podkreśla�też,�że�przy�nowo�
budowanych�drogach�ścieżki�
są�projektowane�w�taki�
sposób,�by�ich�system�był�
spójny,�jednorodny�i�czytelny.�
zwraca�także�uwagę,�że�
drogi�rowerowe�najbardziej�
potrzebne�są�przy�tych�
ulicach�w�mieście,�które�
mają�status�krajowych,�
wojewódzkich�i�powiatowych�
–�przez�co�ewentualne�
zapisy�co�do�standardów,�
jakim�powinny�odpowiadać,�
nie�miałyby�i�tak�mocy�
obowiązującej,�bo�ratusz��
na�te�ulice�nie�ma�wpływu.
Radny�Pięta�uważa�takie�
podejście�za�błąd.�Mówi,�że�
opracowywanie�standardów�
projektowych�i�wykonawczych�
dla�systemu�dróg�rowerowych�

jest�praktyką�powszechną.�
Koszt�ich�sporządzenia�
zwraca�się�szybko,�gdyż�
umożliwia�oszczędności��
w�tworzeniu�dróg�rowerowych�
na�etapie�projektowania��
i�budowy.�–�wiele�jest�
prostych�udogodnień�
do�wykorzystania�na�już�
istniejących�ulicach,�takich�
jak�np.�„śluzy�rowerowe”��
przy�skrzyżowaniach,�
kontrapasy�itp.,�które�nie�
kosztują�dużo,�a�podnoszą�
bezpieczeństwo�–�mówi.�
Radny�twierdzi,�że�na�
możliwość�takich�i�innych�
rozwiązań�(np.�gdzie�
wymalować�jako�pas�
dla�rowerów�część�ulicy,�
a�gdzie�przeznaczyć�na�
to�część�chodnika)�mogą�
wskazać�właśnie�eksperci,�bo�
zwykli�projektanci�dróg�patrzą�
zawsze�tylko�na�zlecony�im�
odcinek,�a�nie�widzą�całości.�

ReKlaMa

ReKlaMa

chodnik�z�kostki��
o�szerokości�4�metrów�
można�w�przyszłości�
podzielić�tak,��
aby�wydzielić�ścieżkę�
rowerową�i�część�
dla�ruchu�pieszego.�
stanie�się�to�przez�
wymalowanie�linii��
na�już�ułożonej�kostce.

Zatoka parkingowa przy ul. 1Maja,�samochody�nie�parkują�na�niej�równolegle,�ale�prostopadle�bo�i�inaczej�
kolejni�kierowcy�nie�mieliby�gdzie�stanąć.
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Ponad�rok�temu�pisaliśmy��
w�nł�o�konieczności�stworzenia�
w�łowiczu�systemu�dróg�
rowerowych,�zaznaczając,�że�
przecież�nie�w�każdym�miejscu�
oznaczać�to�musi�budowę�
nowej�ścieżki.�burmistrz�nie�
negował�tej�konieczności,�ale�
do�tej�pory�nic�w�tej�sprawie�się�
nie�dzieje.�
na�nasze�pytanie�dlaczego,�
odpowiedział,�że�nie�wycofuje�
się�z�tej�obietnicy��
i�nadal�zamierza�powołać�
zespół,�który�tym�się�zajmie,�
z�udziałem�osób�z�zewnątrz,�
zainteresowanych�tematem.��
czy�jednak�taki�zespół�zastąpi�
fachowe�opracowanie?�
czy�może�jedno�powinno�
uzupełniać�drugie?�czas�płynie,�
rowerów�na�ulicach�przybywa�
–�czy�trzeba�czekać�aż�wydarzy�
się�tragedia?
Wojciech Waligórski



Aktualności
KRóTKO i NA TeMAT�|�FelieTOn�niezaleŻny
KRzyszTOF�MiKlas

12 �www.lowiczanin.info13�września�2018������nr 37

ReKlaMa

Nowy Rynek�|�i�łowicka�giełda�Kulturalna

Książki, płyty i inne przedmioty 
z drugiej ręki

– Słyszałam o tych książkach 
dobre opinie. Myślę, że fajnie 
mi się będzie je czytać – powie-
działa nam łowiczanka Zuzanna 
Łykowska, która w minioną so-
botę, 8 września, w czasie I Ło-
wickiej Giełdy Kulturalnej naby-
ła serię książek Becci Fitzpatrick 
(„Szeptem”, „Crescendo”, „Ci-
sza”, „Finale”). Jak zauważyła, 
za cztery części zapłaciła tyle, co 

w Empiku kosztuje pewnie tylko 
jedna. 

Zuzanna – na co dzień uczen-
nica klasy II technikum w Zduń-
skiej Dąbrowie – zauważyła 
na łowickiej giełdzie sporo faj-
nych książek, również takich, 
jakie sama czytała lub już ma. 
– Ale portfel krzyczy: stop – po-
wiedziała nam z uśmiechem. Do-
dała też, że jak była uczennicą 

Gimnazjum nr 2, to wiele cieka-
wych książek udawało się jej wy-
pożyczać w szkolnej bibliotece. 
Teraz książki częściej kupuje. 

Z kolei osobą, która sprzeda-
ła jej swoje zbiory, była Weroni-
ka Kunikowska, która na I łowic-
ką giełdę przyjechała ze swoimi 
siostrami, Karoliną i Antosią. 
Dziewczęta powiedziały nam, 
że przedsięwzięcie spotkało się 
ze sporym zainteresowaniem ze 
strony młodzieży i osób doro-
słych. 

One wybrały na sprzedaż te ty-
tuły, które już mają w więcej niż 
jednym egzemplarzu lub prze-
czytały i w domu niepotrzebnie 
się kurzą.

Jak nam wyznały, najwięcej 
książek udało się sprzedać Karo-
linie, nieźle radziła sobie też An-
tosia, która ze swojej biblioteczki 
sprzedała książki o Kubusiu Pu-
chatku i Śpiącej Królewnie. 

Jak się dowiedzieliśmy, po-
dobne giełdy w Łowiczu będą 
jeszcze organizowane, nie usta-
lono jednak jak często i kie-
dy będzie kolejna. W pierwszej 
udział wzięło około 10 sprzeda-
jących.  mwk

Kocierzew Płd. |�Propozycja�na�weekend

Drugi rajd dla uczczenia 
Niepodległości

Urząd Gminy i Gminna Bi-
blioteka Publiczna w Kocierze-
wie Płd. zapraszają do udziału 
w drugiej edycji Rodzinnego 
Rajdu Rowerowego, który odbę-
dzie się w najbliższą niedzielę, 
16 września, dla upamiętnienia 
100. rocznicy odzyskania niepod-
ległości przez Polskę.

Zbiórka uczestników odbędzie 
się o godz. 14.00 na parkingu 
w sąsiedztwie Urzędu Gminy 
w Kocierzewie Płd. O godz. 
14.45 rowerzyści wyruszą na tra-
sę rajdu, zaś ok. 16.00 został za-
planowany postój na „małe co nie 
co” na placu przy OSP Różyce-
-Żurawieniec. 

Godzinę później rowerzy-
ści powinni być już z powro-
tem w Kocierzewie Płd., gdzie 
przy bibliotece odbędzie się po-
częstunek ciepłym żurem. – Już 

po pierwszej edycji rajdu wiele 
osób pytało, kiedy będzie kolej-
ny. Poprzednio frekwencja dopi-
sała, zobaczymy jak będzie tym 
razem, ale już teraz zapisało się 
wiele z tych osób, które jechały 
z nami poprzednio – powiedziała 
nam wójt Agnieszka Wojda. 

Podobnie jak podczas pierw-
szej edycji raju trasa przejazdu 
wynosi ok. 20 km, ale tym razem 
prowadzi przez miejscowości 
w północnej części gminy. 

Zachęca się, aby uczestnicy 
rajdu byli ubrani w stroje biało-
-czerwone, co ma związek ze 
100-leciem odzyskania niepodle-
głości przez Polskę. 

Wpisowe na rajd wynosi 
5 zł od uczestnika. W ramach tej 
opłaty przygotowane zostaną ga-
dżety i poczęstunek dla uczestni-
ków.  aa 

Łowicz
Upamiętnią Bitwę 
nad Bzurą

79. rocznicę bitwy nad Bzurą 
oraz udział w niej łowickiego puł-
ku upamiętnią 15 września miło-
śnicy historii i turystyki. Uroczy-
stości poprzedzi V Rajd Szlakiem 
Bojowym 10. Pułku Piechoty. 
Jego uczestnicy pokonają 10 km 
pieszo lub kajakiem z Łowicza 
do Kompiny. Niektórzy wybio-
rą liczącą 30 km trasę rowerową 
przez Arkadię, Nieborów, Bedna-
ry, Kompinę oraz Zabostów. Dele-
gacja uda się tego dnia na cmen-
tarz katedralny w Łowiczu, gdzie 
spoczywa m.in.: dowódca 10 pp 
Marian Krudowski, a także na 
żołnierskie mogiły w Nieborowie 
i Bednarach. Uroczystości głów-
ne odbędą się na cmentarzu wo-
jennym w Kompinie. Przewodnik 
PTTK przypomni w tym miej-
scu historię pułku w czasie dzia-
łań nad Bzurą. Po części ofi cjalnej 
chętni wezmą udział we wspól-
nym ognisku z konkursami spraw-
nościowymi.  aw

Zuzanna Łykowska (z prawej) zdecydowała się na zakup serii�książek�
od�weroniki�Kunikowskiej.�

autor�zamieszczanych� tu� felietonów�zdecydował�się�kandydować�w�nadchodzących�wyborach�samorzą-
dowych�do�sejmiku�wojewódzkiego.�w�związku�z�tym�zdecydował,�że�na�czas�kampanii�wyborczej�zawie-
sza�pisanie�felietonów.�Takie�rozwiązanie�wydało�nam�się�oczywiste,�więc�je�zaakceptowaliśmy.���Redakcja
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Gospodynie z KGW Kiernozia rozpieszczały�podniebienia�uczestników�
pysznymi�kartaczami.�
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Doda zachwycała publiczność oryginalnymi�kreacjami�oraz�perfekcyjnym�wykonaniem�swoich�przebojów.

Zenon Martyniuk z zespołu „Akcent” przyciągnął tłumy,�
których�w�łowiczu�dawno�nie�było.

Jacek Zieliński z zespołu „Skaldowie” udowodnił,�że�posiada�
nie�tylko�talent�wokalny,�lecz�także�poczucie�humoru.

aGnieszka
WOjcieszek

agnieszka.wojcieszek@lowiczanin.info

Publiczność licznie przybyła na występ wieńczący 
„Księżackie Jadło”�–�koncert�dody.

Większość przebojów zespołu „Akcent”�publiczność�zaśpiewała�
wraz�z�wokalistą�–�zenonem�Martyniukiem.�
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„Księżackie Jadło” |�Tak�tłoczno�nie�było�w�łowiczu�od�dawna

Kulinarne niespodzianki i muzyczne atrakcje 
przyciągnęły do Łowicza tłumy
Pod znakiem pysznego jedzenia i dobrej zabawy upłynęło mieszkańcom Łowicza niedzielne 
popołudnie, 9 września. Na Nowym Rynku trwał Festiwal Dobrej Żywności – Księżackie Jadło.

Jedna z największych imprez 
plenerowych regionu przyciągnę-
ła miłośników tradycyjnej kuchni 
domowymi przysmakami, kuli-
narnymi niespodziankami, poka-
zem gotowania oraz konkursem 
na łowicki krupnik. Podczas tego-
rocznej edycji zwyczajowego go-
towania na oczach widzów pod-
jął się Jan Kuroń. Znany i ceniony 
kucharz zaproponował publiczno-
ści kaszotto z indykiem, warzywa-
mi i wędzoną papryką. 

Ponadto był on przewodniczą-
cym dziesięcioosobowej komisji, 
oceniającej smak zupy podczas 
konkursu na najlepszy łowic-
ki krupnik. Wybór nie był pro-
sty, gdyż w ramach konkursu za-
prezentowano wiele wariantów 
tradycyjnego dania. Ostatecznie 
zwyciężyła zupa przygotowana 
przez gospodynie z KGW Jastrzę-
bia, otrzymując nagrodę w posta-
ci 2.500 złotych. W konkursie do-
ceniono również starania członkiń 
KGW Zduny (II miejsce, 2.000 
złotych) oraz KGW Sypień (III 
miejsce, 1.500 złotych). 

Przedstawicielki Kół Gospo-
dyń Wiejskich dbały tego dnia 
o rozkosz podniebienia przyby-
łych. Gospodynie z Chąśna przy-
gotowały m.in.: tartę cebulową 
oraz różne rodzaje ciasta domo-
wego. Największym zaintereso-
waniem uczestników cieszyły się 
jednak pierogi. 

– Do wyboru były pierogi z ka-
pustą i grzybami, a także z bocz-
kiem i kaszą gryczaną. Choć 
łącznie było ich ponad czterysta, 
rozeszły się jak świeże bułeczki 
– zauważa przewodnicząca KGW 
Chąśno, Agnieszka Rutkowska. 

Popularnością cieszyło się 
również stoisko KGW w Kierno-
zi, proponujące łowicki krupnik, 
kwaśnicę, bigos z mielonym, pie-
rogi, chleb ze smalcem oraz 11 ro-
dzajów domowych ciast. 

– Pracy było dużo, ale war-
to było podjąć ten trud dla satys-
fakcji, jaka pozostała. Najwięk-
sze wzięcie miały dziś kartacze. 
Miałyśmy ich ogrom, a zjedzone 
zostały w zaledwie dwie godziny 
– powiedziała naszemu reporte-
rowi Wioletta Brzozowska, prze-
wodnicząca Koła. 

I to był problem, bowiem ta sy-
tuacja powtórzyła się na innych 
stoiskach KGW: jedzenia dla 
wszystkich szybko zabrakło.

Na deser pozostawiono tego 
dnia występy gwiazd sceny mu-
zycznej: Zenona Martyniuka z ze-

społem Akcent, grupy Skaldowie 
oraz Dody z formacją Virgin. Jako 
pierwszy wystąpił jednak syn le-
gendarnego Don Vasyla – Dziani, 
który wprowadził widzów w cy-
gański klimat. 

Punktualnie o godzinie 17.00 na 
scenie przy Nowym Rynku poja-
wiła się niekwestionowana gwiaz-
da niedzielnego popołudnia – Ze-
non Martyniuk. Artyście szybko 
udało się nawiązać kontakt z pu-
blicznością, więc już od pierw-
szych chwil widzowie razem 
z nim śpiewali największe przebo-
je, m.in. „Kochana, wierzę w mi-
łość”, „Przez twe oczy zielone” 
czy „Przekorny los”. Zespół za-
prezentował również swój nowy 
singiel „Zaczarowana wyspa”. Jak 
się okazało, na występ króla disco-
-polo przybyli fani zarówno z Ło-
wicza i okolic, a nawet Warszawy. 

– Przyjechaliśmy całą rodzi-
ną specjalnie na występ Zenka. 
Wspólnie z nim śpiewaliśmy naj-
większe hity. Dzieci wspaniale się 
bawiły przy nowych kompozy-
cjach, a my, nieco starsi, cieszyli-
śmy się, że nie zabrakło dawnych 
przebojów. Przypomniały nam 
one naszą młodość – zauważyła 
pani Kamila, która wraz z mężem 
i dziećmi przyjechała na koncert 
z Głowna. 

Nostalgię za minionymi latami 
wywołał występ zespołu Skaldo-

wie. Ich wykonanie m.in. „Prze-
ślicznej wiolonczelistki” wielu 
uczestników porwało do tańca. 

Na zakończenie imprezy 
na scenie pojawiła się Dorota 
Rabczewska, czyli Doda. Piosen-
karka wystąpiła w towarzystwie 
Virgin – grupy, z którą rozpoczy-
nała swoją karierę muzyczną. Dla 
przypomnienia tych chwil, już na 
wstępie, wykonali wspólnie utwór 
sprzed lat, zatytułowany „To ty”. 

– To pierwszy singiel, jaki na-
graliśmy. Miałam wtedy 15 lat 
– przypomniała artystka.

Wieczorny koncert cieszył się 
zainteresowaniem młodych lu-
dzi, którzy chętnie wykonali z ar-
tystką znane przeboje, m.in.: „Nie 
daj się” czy „Dżaga”. Były grom-
kie brawa oraz żywiołowe tańce 
pod sceną. Dużym zaskoczeniem 
okazały się nie tylko oryginalne 
stroje gwiazdy, lecz także wyko-

nanie jednego z najsłynniejszych 
przebojów grupy Guns N’Roses 
– „Sweet Child O’Mine”. 

Odświętny nastrój panował na 
łowickim Nowym Rynku jesz-
cze długo po zakończeniu impre-
zy. W tym czasie dało się usłyszeć 
komentarze, iż tegoroczna edycja 
wydarzenia była najlepszą w jego 
historii. 

– Dobrze, że muzyczny reper-
tuar był w tym roku zróżnico-
wany, bo dzięki temu mogliśmy 
bawić się całymi pokoleniami 
i każdy znalazł coś odpowiednie-
go dla siebie – powiedzieli po kon-
cercie pani Ewelina i pan Hubert, 
mieszkańcy Domaniewic, którzy 
przybyli dziś do Łowicza z myślą 
o występie Zenona Martyniuka, 
jednak na późniejszych występach 
zdecydowali się zostać ze względu 
na – jak określili – znakomitą at-
mosferę wydarzenia. 
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Gmina Nieborów�|�Oświadczenia�majątkowe�za�rok�2017.�co�mają�samorządowcy�i�ile�zarobili�–�część�Xi

W kieszeniach urzędników i radnych
W naszym cyklu tekstów poświęconych 
oświadczeniom majątkowym, które składali – według 
stanu na koniec grudnia 2017 roku – samorządowcy 
naszego regionu, tym razem przedstawiamy stan 
posiadania władz i radnych gminy Nieborów.

 Wójt gminy Nieborów An-
drzej Werle wykazał oszczędno-
ści, zgromadzone wspólnie z żoną 
Danutą, w wysokości 24.870 zł 
(w roku 2016 – 18.370 zł, 2015 
– 16.450 zł) oraz nieruchomo-
ści posiadane na zasadzie współ-
własności z żoną i córką Moni-
ką: dom o powierzchni 100 m² 
i wartości 90 tys. zł oraz działkę 
siedliskową o pow. 0,3961 ha za-
budowaną domem mieszkalnym 
i dwoma budynkami gospodar-
czymi o wartości 300 tysięcy zło-
tych.

Z tytułu wykonywanej pra-
cy na stanowisku wójta osiągnął 
dochód w wysokości 142.974,84 
zł (w roku 2016 – 133.033,43 zł, 
w 2015 roku – 133.061 zł), z ty-
tułu przysługującej mu emery-
tury częściowej – 39.566,06 zł  
(w roku 2016 – 39.405,82 zł,  
w 2015 roku 39.282,86 zł) ryczałt 
za pracę w zarządzie Lokalnej 
Grupy Działania „Ziemia Łowic-
ka” – 294 zł (w roku 2016 – 300 
zł, w 2015 roku – 200 zł). 

Wśród mienia ruchomego wójt 
wykazał posiadanie samocho-
du Ford Mondeo z 2009 roku  
o wartości 22 tys. zł, ciągnika  
rolniczego T-25A z 1988 roku  
o wartości poniżej 10 tys. zł. Po-
jawiający się we wcześniejszych 
latach w oświadczeniach samo-
chód Renault Megane z 1997 
roku został przekazany na szrot. 
Nie wykazał zobowiązań finan-
sowych przekraczających 10 ty-
sięcy złotych, w poprzednich 
latach wójt ujawniał spłatę kre-
dytu konsumenckiego w Banku 
Spółdzielczym Ziemi Łowickiej  
w Nieborowie, który wziął na re-
mont domu.

 Sekretarz gminy Adam Ja-
niak wykazał oszczędności  
w wysokości 107.100 zł (w 2016 
roku – 97.600 zł, w 2015 roku  
– 118.500 zł), posiadanie domu 
o pow. 130 m² i wartości 100 tys. 
zł oraz gospodarstwa rolnego  
o profilu mlecznym o pow. 
10,8776 ha i wartości 200 tys. zł,  
z którego osiągnął przychód 
92.400 zł (w 2016 roku – 77.500 
zł, w 2015 roku – 81.300 zł)  
i dochód w wysokości 25.200 zł  
(w 2016 roku – 19.300 zł, w 2015 
roku – 20.500 zł).

Dochody, które osiągnął, to: 
z tytułu zatrudnienia w Urzę-
dzie Gminy – 105.068,26 zł  
(w 2016 r. –101.595, 98 zł, w 2015 
r. – 98.141,25 zł). Wśród mie-
nia ruchomego wymienił: samo-
chód osobowy Opel Astra Clas-
sic z 1999 roku (współwłasność  
z żoną), samochód osobowy Opel 
Astra z 2013 r., ciągnik rolniczy 
Case JX90 z 2011 r. W oświad-
czeniu nie ma informacji o zobo-
wiązaniach finansowych.

 Skarbnik gminy Anna Kwiat-
kowska-Gajda wykazała posia-
danie, w ramach współwłasności 
małżeńskiej, oszczędności w wy-
sokości 174 tys. zł oraz, jako ma-
jątku odrębnego, 580,075 jedno-
stek uczestnictwa w funduszach 
inwestycyjnych o łącznej wartości 
9.914,56 zł.

Oprócz tego posiadanie na 
zasadach własności osobistej 
mieszkania o pow. 47,77 m²  
i wartości 35 tys. zł, gospodarstwa 
rolnego o pow. 16,26 ha i warto-
ści 550 tys. zł, z którego osiągnę-
ła przychód w wysokości 90 tys. 
zł i dochód w wysokości 30 tys. 

zł. Wykazała także posiadanie na 
własność pomieszczenia gospo-
darczego do mieszkania o łącznej 
powierzchni 22,78 m² i wartości 
4 tys. zł oraz, na zasadach współ-
własności, nieruchomości o pow. 
0,1535 ha pod budynkiem miesz-
kalnym wielorodzinnym o warto-
ści 6 tys. zł. 

W 2017 roku skarbnik uzyska-
ła wynagrodzenie w wysokości 
137.188,68 zł, oprócz tego otrzy-
mała darowiznę w wysokości 80 
tys. zł. Nie wykazała zobowią-
zań kredytowych, wykazała za to 
mienie ruchome w postaci samo-
chodów osobowych: Volkswagen 
Passata z 2010 roku i Hondy CR-V 
z 2012 roku, oprócz tego maszy-
ny rolnicze, ciągniki: Fendt 309  
z 2009 roku, Fendt 716 z 2001 
roku i Valtra A 83 z 2012 roku, 
ponadto kombajn zbożowy Fendt 
5180E z 2012 roku i opryskiwacz 
Argo i Pług Pottinger.

 Przewodniczący Rady Gminy 
Nieborów Tadeusz Kozioł wyka-
zał posiadanie na zasadach współ-
własności małżeńskiej oszczędno-
ści w kwocie 59.976,63 zł (w 2016 
roku – 35.455,15 zł, w 2015 roku 
– 46.525,18 zł), współwłasności 
z żoną domu o powierzchni 120 
m² o wartości 100 tys. zł oraz go-
spodarstwa rolnego o powierzch-
ni 4,26 ha i wartości 45 tys. zł,  
z którego osiągnął przychód  
w wysokości 6,5 tys. zł (w 2016 
roku – 7,2 tys. zł, w 2015 roku  
– 8.7 tys. zł) i dochód – 1,7 tys. zł 
(w 2016 roku – 1,9 tys. zł, w 2015 
roku – 2,8 tys. zł).

W 2015 roku osiągnął do-
chody: 58.107,41 zł z tytułu peł-
nionej funkcji prezesa Gminnej 
Spółdzielni „Samopomoc Chłop-
ska” w Nieborowie (w 2016 roku 
– 53.818, 48 zł, w 2015 roku  
– 51.613,63 zł), 14.520 zł z diet 
radnego (tyle samo co w poprzed-
nich latach), wykazał także do-
płaty obszarowe w wysokości 
1.998,16 zł. Wśród mienia rucho-

mego wykazał posiadanie: Volks-
wagena Polo z 2007 r. o wartości 
11 tys. zł oraz Volkswagena Turan 
z 2005 roku o wartości 16 tys. zł. 
Nie wykazał zobowiązań finanso-
wych przekraczających 10 tys. zł.

 Tomasz Baczyński wyka-
zał oszczędności w wysokości 40 
tys. zł (w roku 2014 miał zgroma-
dzone 87.812,82 zł), posiadanie na 
zasadach współwłasności: domu 
mieszkalnego o powierzchni 200 
m² i wartości 300 tys. zł, miesz-
kania o pow. 42 m² o wartości 
300 tys. zł, działki o pow. 1100 m² 
o wartości 30 tys. zł oraz o pow. 
1850 m² o wartości 50 tys. zł.

Z tytułu prowadzonej jedno-
osobowej działalności gospodar-
czej uzyskał dochód w wysokości 
21.165 zł (w 2016 roku – 20.038 
zł, w 2015 roku – 18.743,12 zł) 
z tytułu zatrudnienia w Star-
wood Service Poland w War-
szawie – 70.655,09 zł (w 2016 
roku – 73.241,56 zł,w 2015 roku  
– 70.546,12 zł) oraz z diet radnego 
– 5.402 zł (w 2016 roku – 5.040 zł, 
w 2015 roku 4.872 zł). Wykazał 
także posiadanie samochodu oso-
bowego Honda Civic IX z 2012 
roku. Nie wykazał zobowiązań fi-
nansowych o wartości przekracza-
jącej 10 tys. zł.

 Henryk Bakalarski  
w oświadczeniu za 2016 rok wy-
kazał oszczędności 195 tys. zł  
(w 2016 r. – 167.020 zł, w 2015  
– 116 tys. zł) i posiadanie obligacji 
Getin Noble Bank S.A. w ilości 47 
sztuk o wartości 47 tys. zł.

Posiada, na prawach współwła-
sności z żoną, dom o powierzch-
ni 120 m² o wartości 360 tys. zł, 
działkę siedliskową o powierzch-
ni 0,09 ha, budynek gospodarczy 
o pow. 68 m² oraz las o pow. 0,43 
ha. W oświadczeniu z 2017 roku, 
podobnie jak rok wcześniej, nie 
podał ich wartości pisząc „war-
tość wg cen rynkowych”. Ale  
w oświadczeniu za 2014 rok ujaw-

nił, że wartość budynku to 68 tys. 
zł, a lasu – 15 tys. zł.

Wykazał dochody: 149.281,95 
zł (w 2016 roku – 132.494,09 zł,  
w 2015 roku – 125.635,62 zł)  
z tytułu zatrudnienia w Kolejach 
Mazowieckich Sp. z o. o. w War-
szawie na stanowisku naczelnika 
sekcji, z tytułu otrzymywanych 
diet radnego 5.308 zł (w 2016 roku 
– 4.872 zł, w 2015 roku – 4.999 
zł). Wśród mienia ruchomego  
o wartości powyżej 10 tys. zł. wy-
kazał posiadanie samochodu oso-
bowego Mazda 3GT z 2010 roku, 
nie wykazał zobowiązań pienięż-
nych powyżej 10 tys. zł.

 Barbara Kostusiak nie wy-
kazała oszczędności. Posiada 
dom mieszkalny o pow. 290 m²  
i wartości 330 tys. zł (w 2015 roku  
– 250 tys. zł). Wykazała dochód 
z tytułu otrzymywanej emerytury 
w wysokości 32.463,64 (w 2016 
roku – 32.332 zł, w 2015 roku  
– 32.195,64 zł) oraz diet radnego 
6.190 zł (w 2016 roku – 5.640 zł, 
w 2015 roku – 5.640 zł). Wśród 
mienia ruchomego wymieniła 
posiadanie samochodu osobowe-
go Mercedes C220 z 1996 roku. 
Nie wykazała zobowiązań finan-
sowych powyżej 10 tys. zł.

 Andrzej Krokocki nie wy-
kazał w oświadczeniu za 2017 rok 
oszczędności (w 2016 roku wyka-
zywał zaś 25 tys. zł – podobnie jak 
w 2015, 2014 i 2013 roku), współ-
własność domu o powierzchni 150 
m² o wartości 295 tys. zł. Osiągnął 
dochody: 55.648,48 zł (w 2016 
roku – 52.105,95 zł, w 2015 roku 
– 49.704,83 zł) z tytułu zatrud-
nienia w Kolejach Mazowieckich  
w Warszawie oraz 5.496, zł  
(w 2016 r. – 5.040 zł, w 2015 roku 
– tyle samo) z tytułu otrzymywa-
nych diet radnego, a także 3.940 
zł z tytułu dotacji otrzymanej  
z WFOŚ. Wykazał posiadanie sa-
mochodu osobowego Volkswa-
gen Touran z 2008 r. Nie wykazał 

posiadania innego mienia rucho-
mego ani zobowiązań pieniężnych 
powyżej wartości 10 tys. zł.

 Krzysztof Kubel nie wy-
kazał oszczędności, wykazał za 
to współwłasność domu miesz-
kalnego o powierzchni 72 m² 
i wartości 120 tys. zł. W 2015 
roku uzyskał dochód z tytułu za-
trudnienia w JSE Warszawa Za-
chód – 56.303,64 zł (w 2016 
roku – 61.008,37 zł, w 2015 roku  
– 37.078,61 zł) oraz pracy radne-
go gminy – 5.590 zł (w 2016 roku  
– 4.956 zł, w 2015 roku – 420 
zł).W oświadczeniu wykazał po-
siadanie samochodów osobowych 
Seat Toledo z 2003 roku oraz Saab 
9,3 z 2008 roku. Nie wykazał po-
siadania mienia ruchomego ani 
zobowiązań pieniężnych powyżej 
wartości 10 tys. zł.

 Mariusz Lepieszka nie wy-
kazał oszczędności, wykazał zaś 
posiadanie domu mieszkalne-
go o powierzchni 60 m² o war-
tości 40 tys. zł, gospodarstwa 
rolnego o powierzchni 4,55 ha  
i wartości 160 tys. zł, z czego osią-
gnął dochód w wysokości 3.219 zł 
(w 2016 roku – 3.142 zł, w 2015 
roku – 3.230 zł). Oprócz tego 
wykazał dochody: 32.728,88 zł  
(w 2016 roku – 32.596,26 zł,  
w 2015 roku – 33.621 zł) z tytu-
łu renty i 5.140 zł (w 2016 roku  
– 4.956 zł, w 2015 roku – 4.996 zł) 
z tytułu pełnienia funkcji radnego. 
Nie wykazał mienia ruchomego, 
wykazał za to kredyt hipoteczny 
w wysokości 22.038,96 zł (w 2016 
roku – 22.791,48 zł, w 2015 roku 
– 24.600 zł).

 Jacek Makowski wykazał 
posiadanie oszczędności 5.063 
zł (w 2016 roku – 15.866,22 zł,  
w 2015 roku – 102.932,08 zł), 
domu mieszkalnego o pow. 150 
m² i wartości 90 tys. zł, gospo-
darstwa rolnego o pow. 14,11 ha 
i wartości 350 tys. zł, z którego 
osiągnął przychód 161.589,66 zł  
(w 2016 roku – 120 tys. zł) i do-
chód w wysokości 50.000 zł  
(w 2016 r. – 45 tys. zł, w 2015 roku 
– 10 tys. zł). W roku 2015 uzyskał 
dochód z diet radnego – 5.328 zł 
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(w 2016 roku – 4.788 zł, w 2015 
roku – 4.788 zł), dopłat z ARiMR 
– 33.722,98 zł (w 2016 roku  
– 22.823,80 zł).

Radny wykazał posiadanie 
traktora Ursus 5314 o wartości 
20 tys. zł na zasadach współwła-
sności z bratem, przyczepy rolni-
czej – 30 tys. zł, prasy rolującej  
o wartości 53 tys. zł, miniładowar-
ki przegubowej o wartości 155 tys. 
zł. Wykazał także zobowiązanie 
kredytowe w Banku Spółdziel-
czym Ziemi Łowickiej w wy-
sokości 114.210 zł (w 2016 roku  
– 121.965 zł). 

 Józef Miziołek nie wykazał 
oszczędności, wykazał posiadanie 
na prawach współwłasności domu 
mieszkalnego o pow. 36 m² i war-
tości 20 tys. zł. W 2015 roku osią-
gnął dochody: 13.762 zł (w 2016 
roku – 13.635,68 zł, w 2015 roku 
– 13.432,08 zł) z tytułu otrzymy-
wanej emerytury, 5.590 zł (w 
2016 roku – 5.040 zł, w 2015 roku  
– 5.040 zł) z tytułu otrzymywa-
nych diet radnego. Radny nie wy-
kazał mienia ruchomego oraz zo-
bowiązań kredytowych o wartości 
większej niż 10 tys. zł.

 Krzysztof Osóbka wy-
kazał oszczędności w wysoko-
ści 112.955,45 zł (w 2016 roku 
– 90.277,82 zł, w 2015 roku  
– 36.890,20 zł), posiadanie domu 
mieszkalnego o pow. 183,10 m²  
o wartości 340 tys. zł, mieszkania 
o pow. 54,75 m² o wartości 209 
tys. zł, gospodarstwa rolnego o po-
wierzchni 7,22 ha i wartości 200 
tys. zł.

W oświadczeniu wykazał do-
chody: 59.066,08 zł (w 2016 
roku – 58.150,86 zł, w 2015 roku  

– 53.820,04 zł) z tytułu zatrud-
nienia w WORD Skierniewice, 
731,28 zł (w 2016 r. – 551,28 zł,  
w 2015 r. – 2.100 zł) z tytułu pra-
cy w Biurze Rachunkowym Fakt, 
5.982 zł (w 2016 r. – 5.452 zł,  
w 2015 r. – 5.546 zł z tytułu diet 
radnego, 4.095 zł (w 2016 roku  
– 3.885,87 zł, w 2015 r. – 2.078,80 
zł, w roku – 8.156,93 zł) z tytułu 
otrzymywanych dopłat z ARiMR 
oraz 8.321,24 zł z tytułu najmu 
prywatnego mieszkania (w 2015 
roku było to 8.917 zł). Ponadto 
nie wykazał dochodu, ale straty 
z tytułu prowadzonej jednooso-
bowej działalności gospodarczej, 
obejmującej m.in. szkolenia BHP. 
Wśród posiadanego mienia rucho-
mego wykazał Hondę ST1300  
z 2010 roku o wartości 25 tys. zł.

 Tomasz Papiernik wyka-
zał posiadanie oszczędności 9 
tys. zł (w 2016 roku – 8 tys. zł,  
w 2015 roku – 12 tys. zł). Nie wy-
kazał posiadania domu miesz-
kalnego czy mieszkania. W 2016 
roku osiągnął dochód: 43.744,57 
zł (w 2016 roku – 37.084,73 zł,  
w 2015 – 36.683,27 zł) zł z tytułu 
zatrudnienia w Greiner Packaging 
Sp. z.o.o. w Teresinie oraz 5.402 
zł (w 2016 roku – 4.536 zł,w 2015 
roku – 4.828 zł) z diet radnego. 
Nie wykazał zobowiązań finan-
sowych przekraczających 10 tys. 
zł, wśród mienia ruchomego wy-
kazał zaś posiadanie samochodu 
osobowego Toyota Corolla z 2004 
roku o wartości 12 tys. zł.

 Jan Pierzankowski wyka-
zał: oszczędności w wys. 33 tys. 
zł (w 2016 r. – 25 tys. zł, w 2015 
r. – 19 tys. zł, w 2014 – 12.776 zł), 
dom mieszkalny o pow. 80 m²  

i wartości 60 tys. zł, działkę pod 
budynkami o pow. 1.332 m²  
o wartości 35 tys. zł. Osiągnął 
dochody: 27.284,08 zł (w 2016 r.  
– 27.173,24 zł, w 2015 – 27.047,04 
zł) z tytułu otrzymywanej eme-
rytury, 6.622,18 zł (w 2016 r.  
– 6.122,24 zł, w 2015 – 6.330,07 
zł) z tytułu diet radnego, 840 zł  
(w 2016 – 224 zł, w 2015 r. – 392 
zł) za pracę w Gminnej Komisji 
Przeciwdziałania Alkoholizmo-
wi oraz 1,5 tys. zł za deputat wę-
glowy. Wykazał posiadanie samo-
chodu osobowego Skoda Fabia  
z 2007 r., nie wykazał zobowiązań 
kredytowych w kwocie przekra-
czającej 10 tys. zł.

 Arkadiusz Pudłowski – nie 
wykazał oszczędności, posiadania 
domu, mieszkania czy gospodar-
stwa, nie wykazał też mienia ru-
chomego przekraczającego 10 tys. 
zł. W oświadczeniu znajduje się 
informacja, że z tytułu zatrudnie-
nia w PKP Intercity SA na stano-
wisku konduktora otrzymał wyna-
grodzenie w wysokości 42.484,06 
zł (w 2016 roku – 39.706,37 zł,  
w 2015 roku – 41.017,98 zł), z ty-
tułu otrzymywanych diet radne-
go uzyskał dochód w wysokości  
– 5.496 zł (w 2016 roku – 4.704 zł, 
w 2015 roku – 4.788 zł). Nie wy-
kazał posiadania mienia ruchome-
go oraz zobowiązań pieniężnych 
powyżej 10 tys. zł.

 Grzegorz Szkup (zastąpił 
w trakcie kadencji radną Halinę 
Siekierską, która podjęła pra-
cę w Biurze Rady Gminy) wyka-
zał w oświadczeniu posiadanie na 
zasadach współwłasności żoną: 
138.400,58 zł oszczędności, pa-
pierów wartościowych Funduszu 

Pioner na łączną kwotę 9.263,08 
zł, domów o pow. 225 m² o war-
tości 406 tys. zł i o pow. 120 m²  
o wartości 138 tys. zł, a także go-
spodarstwa rolnego o pow. 4,96 ha 
i wartości 150 tys. zł i pow. 1,01 ha 
o wartości 50 tys. zł, z których nie 
osiągnął dochodu. W ubiegłym 
roku zarobił 79.459,91 zł jako do-
wódca zmiany w jednostce Pań-
stwowej Straży Pożarnej w Stry-
kowie.

Nie wykazał w oświadczeniu 
zobowiązań finansowych powy-
żej 10 tys. zł, wykazał za to po-
siadanie dwóch samochodów 
osobowych na zasadach współ-
własności z żoną: Toyoty Aven-
sis Verso z 2005 roku oraz Fiata 
Grande Punto z 2007 roku.

 Zbigniew Szymański 
nie wykazał zgromadzonych 
oszczędności, wykazał posiada-
nie na prawach współwłasności  
z żoną: domu mieszkalnego  
o pow. 140 m² i wartości 130 tys. 
zł, gospodarstwa rolnego o pow. 
1,279 ha o wartości 10 tys. zł,  
z którego nie wykazał przycho-
du i dochodu (w 2016 r. napisał 
w oświadczeniu, że przychód wy-
niósł 2 tys. zł i dochód – 1.100 zł). 
Ponadto wykazał posiadanie na 
prawach współwłasności z żoną 
działki o pow. 0,23 ha i wartości 
23 tys. zł. 

Osiągnął dochody: 52.533 
tys. zł (w 2016 r. – 49.134,29 zł,  
w 2015 – 47.046,43 zł) z tytułu za-
trudnienia w PKP PLK oraz 6.190 
zł (w 2016 r. – 5.640 zł, w 2015  
– 5.640 zł) z tytułu diet radnego.

Nie wykazał mienia ruchome-
go o powyżej wartości 10 tys. zł 
oraz zobowiązań kredytowych po-
wyżej tej wartości.  tb

Złaków Kościelny�|�Parafialne�dożynki

6 dożynkowych wieńców 
w podziękowaniu za plony

Parafialne dożynki odbyły się 
2 września w kościele pod we-
zwaniem Wszystkich Świętych 
w Złakowie Kościelnym. Wieńce 
dożynkowe przygotowali miesz-
kańcy 6 miejscowości z gmin 
Zduny oraz Chąśno: Złakowa Bo-
rowego, Złakowa Kościelnego, 
Wyborowa, Mastek, Niespuszy 
Wsi oraz Karsznic Dużych. 

W poprzednich latach na tę 
uroczystość parafia zaprasza-
ła Sochaczewską Orkiestrę Dętą.  
W tym roku, aby zmienić nieco 
formułę, w Złakowie gościł Ze-
spół Śpiewaczy Kiernozianie. 

Zespół towarzyszył delegacjom 
z wieńcami, które przed mszą 
św. spotkały się przed kościołem, 
gdzie poświęcone zostały wień-
ce, potem, śpiewając, poprowa-
dził korowód dożynkowy do ko-
ścioła. Śpiewał w czasie liturgii 
pieśni religijne, a po jej zakończe-

niu – patriotyczne. Był to program 
przygotowany z okazji 100-lecia 
odzyskania przez Polskę niepod-
ległości. 

Jak nam powiedział proboszcz, 
ks. Piotr Janowski, Kiernozianie  
– ubrani w łowickie stroje – zostali 
ciepło przyjęci przez parafian, któ-
rzy kochają łowicki folklor. Dopi-
sała pogoda, a frekwencja – biorąc 
pod uwagę ilość wydarzeń, które 
tego dnia odbywały się w Łowi-
czu i okolicach – nie była słaba. 

Po mszy św. osoby biorące 
udział w uroczystości mogły po-
smakować chleba, który przynie-
śli starostwie – Halina Banasiak  
z Karsznic Małych i Krzysz-
tof Sołtysiak z Karsznic Dużych. 
Chleb i ciasto drożdżowe przygo-
towali też pochodzący z Wybo-
rowa Grażyna i Paweł Zimeccy  
– właściciele cukierni „Majka”  
w Łowiczu.  mwk 

Procesja eucharystyczna�z�wieńcami�niesionymi�przez�delegację�
z�wiosek.�na�pierwszym�planie�wieniec�z�wyborowa.�
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Sobota�|�spływ�kajakowy�

Kajakarze spłynęli „Z Soboty w sobotę” 
Blisko 50 osób wzięło 
udział 1 września w spływie 
kajakowym z „Soboty  
w sobotę”, który ok. godz. 
9.30 wyruszył w kierunku 
Łowicza. To już jego  
5. edycja, czyli tzw.  
mały jubileusz.

Uczestnicy spotkali się naj-
pierw przy supermarkecie Tesco 
w Łowiczu, skąd zabrały ich dwa 
autokary. Miejscem wodowania 
kajaków był most w Sobocie, skąd 
uczestnicy mieli do pokonania ok. 
22 km, by dotrzeć na przystań ka-
jakową w Łowiczu. Do celu do-
płynęli między godz. 16 a 17, 
zaś potem wszyscy wzięli udział  
w ognisku integracyjnym. Po dro-
dze uczestnicy mogli podziwiać 

piękno przyrody i zaznajomić się 
ze sztuką kajakarstwa. Obsługę 
spływu prowadzili instruktorzy 
kajakarstwa z Klubu Turystyki 
Kajakowej „Tratwa”, działającego 
przy łowickim Oddziale PTTK, 
na czele z komandorem spływu 
Mariuszem Wiśniewskim. Jesz-
cze przed rozpoczęciem przypo-
minał on uczestnikom, aby mimo 
tego, że w pięciostopniowej skali 
trudności Bzura ma notę zaledwie 
jeden, mieć do rzeki respekt. 

Sobotni spływ okazał się do-
brą okazją do rodzinnej integracji 
i aktywnego pożegnania wakacji. 
W jednym z kajaków popłynę-
li m.in. Tomasz Kłosiński i 7-let-
ni Antek Nalepa, czyli dziadek  
i wnuk. – Rodzice są zapracowani, 
a dziadek ma czas, więc może go 
poświęcić wnukowi – powiedział 

Tomasz Kłosiński o powodach za-
brania wnuka na spływ. 

W innym kajaku po męską 
przygodę wyruszyli Rafał Redos 
z Chąśna i jego 8-letni syn Antek, 
czyli tata i syn. – Pewnie gdyby-
śmy dzisiaj nie płynęli, to skoń-
czyłoby się to siedzeniem przy 
Xboxie – powiedział nam Ra-
fał Redos w odpowiedzi na pyta-
nie, czy spływ może mieć walor 
wychowawczy. Spływ z „Sobo-
ty w sobotę” początkowo miał się 
odbyć 25 sierpnia, jednak wów-
czas został odwołany z powodu 
złych warunków atmosferycznych. 
Nowy termin okazał się strzałem 
w dziesiątkę, ponieważ pogoda na 
koniec wakacji dopisała. 

Spływ organizował łowicki 
Oddział PTTK przy współpracy  
z Urzędem Miejskim.  aa 

Bednary |�zawody�wędkarskie�nad�bzurą�

Marek Rosa został Mistrzem Koła PZW 
24 uczestników 
przystąpiło w niedzielę, 
2 września, do 
wędkarskich zawodów 
spinningowych o tytuł 
Mistrza Koła PZW 
Łowicz na 2018 rok. 
Rywalizacja odbyła się 
wzdłuż Bzury  
w Bednarach,  
w pobliżu  
niebieskiego mostu. 

Wędkowanie rozpoczęło się  
o 7.00, wcześniej prowadzono za-
pisy. Zaplanowana została jedna, 
czterogodzinna tura zawodów 
spinningowych. Ich teren został 
wyznaczony od mostu w Bedna-
rach do mostu w Kompinie. 

Zawody odbywały się na ży-
wej rybie, a sędziowie przy-
znawali punkty według tabeli, 
tylko za wymiarowe okazy. Wy-
glądało to w ten sposób, że za-
wodnicy zgłaszali złowienie 
ryby sędziemu, który ją mierzył  
i – w przypadku gdy była wymia-
rowa (punktowana), zapisywał 
wynik, a następnie ryba była wy-
puszczana z powrotem do wody. 

Już na samym początku zawo-
dów Marek Rosa złowił szczu-

paka o długości 52,5 cm. Jak się 
później okazało, była to najdłuż-
sza ryba złowiona podczas tych 
zawodów. Innymi rybami, jakie 
udawało się złowić tego dnia, były 
okonie – niestety większość z nich 
nie miała prawidłowych wymia-
rów, dlatego nie dopisywano za 
nie punktów zawodnikom. 

Mistrzem koła został Marek 
Rosa (zdobył 900 pkt.), kolejne 
lokaty zajęli kolejno: II miejsce 
– Stanisław Brener (ubiegłorocz-
ny mistrz koła i okręgu), III miej-
sce – Patryk Danych, IV miej-
sce – Piotr Słomiany, V miejsce 
– Grzegorz Graczyk i VI miejsce 

– Józef Kołaczyński. Zawodnicy, 
którzy zajęli pierwsze trzy miej-
sca, będą reprezentować łowickie 
koło na zawodach o Mistrzostwo 
Okręgu PZW Skierniewice. Do-
łączy do nich Józef Kołaczyński, 
jako zdobywca tytułu Wędkarz 
Roku 2017. 

Po raz pierwszy w zawodach 
brał udział Janusz Kosiorek  
z Łowicza, dla którego wędkar-
stwo jest pasją już od 10 lat, ale 
dopiero od pół roku należy do 
koła. – Przeważnie w sobotę z ro-
dziną albo ze szwagrem się łowi, 
a nieraz i po pracy na 2 godzin-
ki się pojedzie połapać. Dla mnie 
to jest taki relaks, można wypo-
cząć nad wodą – mówi nam Ja-
nusz Kosiorek. 

Z kolei Stanisław Brener łowi 
już od 30 lat, jest ubiegłorocznym 
mistrzem koła i okręgu. – Jak tyl-
ko jest wolna chwila, to się jedzie 
na ryby, najczęściej nad Bzurę, 
bo najbliżej – przyznaje. 

Zawody organizował łowicki 
zarząd Polskiego Związku Węd-
karstwa, a mogli w nich brać 
udział tylko członkowie koła. 

Już teraz zarząd Koła PZW 
Łowicz zaprasza na kolejne za-
wody, którymi będą towarzyskie 
zawody spławikowe, organizo-
wane wspólnie z Kołem PZW 
Bełchów, które odbędą się 30 
września na zalewie za laskiem 
miejskim w Łowiczu.  aa 

Blisko 50 osób wzięło udział w spływie kajakowym z „Soboty w sobotę”.�na�chwilę�przed�wodowaniem�
kajaków�zrobili�sobie�wspólne�zdjęcie.�

uczestnicy wędkarskich zawodów spinningowych o tytuł Mistrza Koła PZW Łowicz�na�2018�rok��
na�wspólnym�zdjęciu.�

Paweł Godos, wiceprezes łowickiego Koła PZW gratuluje ii miejsca 
Stanisławowi Brenerowi w�wędkarskich�zawodach�spinningowych.

Stanisław Brener�łowi�już��
od�30�lat,�jest�ubiegłorocznym�
mistrzem�koła�i�okręgu.�

Patryk Danych�zajął�iii�miejsce�
w�wędkarskich�zawodach�
spinningowych�w�bednarach.�

Dla Janusza Kosiorka�z�łowicza�
wędkarstwo�jest�pasją�już�od�10�lat,�
ale�dopiero�pół�roku�należy�do�koła.�
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Kiernozia�|�wybory�na�wójta�

Tylko czy aż  
dwoje kandydatów?

Formalne potwierdzenie podjęcia 
starań o reelekcję uzyskaliśmy od obec-
nej wójt gminy Kiernozia Beaty Mia-
zek już przed kilkoma tygodniami i nic 
w tej sprawie nie zmieniło się. 

Wójt deklarowała, że „z podniesioną 
głową” podda się weryfikacji przez wy-
borców. Beata Miazek cztery lata temu 
kandydowała z Komitetu Wyborcze-
go Wyborców Gminy Kiernozia. Tak 
samo będzie i w najbliższych wybo-
rach. Wtedy była kontrkandydatką dla 
zasiadającego na fotelu wójta od wielu 
lat Zenona Kaźmierczaka. 

W tym roku kontrkandydatem bę-
dzie startujący z komitetu Polskiego 
Stronnictwa Ludowego Kordian Żu-
rek – 40-latek z gminy Kiernozia, rol-

nik gospodarujący na około 33-hekta-
rowym gospodarstwie, żonaty, ojciec 
3 córek. Jest to syn byłego radnego po-
wiatowego Janusza Żurka. 

Beata Miazek choć mieszkanką 
Łowicza i pochodzi ze Skaratek, jest 
związana z gminą Kiernozia od bar-
dzo wielu lat. Zanim została wójtem, 
pracowała w Ośrodku Doradztwa Rol-
niczego i opiekowała się właśnie gmi-
ną Kiernozia. Znała więc i jej specyfikę  
i również wielu rolników gospodarują-
cych na terenie tej gminy. Obecna wójt 
zdobyła przed 4 laty 1074 głosy, co sta-
nowiło 65,37%. Jej kontrkandydat Ze-
non Kaźmierczak (Komitet Wyborczy 
Wyborców Ziemi Kiernozkiej), zdobył 
569 głosów, co stanowiło 34,63%.  mak 

Gmina Kocierzew Płd.�|�wybory�samorządowe�

Maciej Kania z PiS będzie kandydował na wójta 
Maciej Kania z Łowicza 
potwierdził nam oficjalnie, że 
w zbliżających się wyborach 
samorządowych będzie 
kandydował na wójta gminy 
Kocierzew Płd. z ramienia Prawa 
i Sprawiedliwości. O fotel wójta 
powalczy z Agnieszką Wojdą, 
która będzie ubiegała się  
o reelekcję.

Pogłoski o tym, że Maciej Kania wystar-
tuje w wyborach pojawiły się już po czerw-
cowej konferencji prasowej przed Urzędem 
Gminy w Kocierzewie Płd., podczas której 
wojewoda łódzki Zbigniew Rau przekazał 
przedstawicielom gminy symboliczny czek 

w wysokości 192.430 zł na modernizację 
drogi gminnej od Kocierzewa Południowe-
go do Północnego. Podczas konferencji to-

warzyszył mu wspomniany Maciej Kania 
oraz sekretarz ds. parlamentarnych w Kan-
celarii Prezesa Rady Ministrów Grzegorz 
Schreiber. 

Teraz już oficjalnie potwierdził, że zde-
cydował się kandydować na wójta tej gmi-
ny po rozmowach z niektórymi jej miesz-
kańcami, a także dlatego, że uważa iż jest 
ona niedoinwestowana, zaś on korzystając 
ze swojego doświadczenia w pozyskiwaniu 
funduszy unijnych będzie potrafił to zmie-
nić. 

Maciej Kania mieszka w Łowiczu, ma 
żonę i dwie córki. Prowadzi własną dzia-
łalność, zajmującą się pozyskiwaniem środ-
ków unijnych dla samorządów. Jak mówi,  
w przeszłości był związany ze stadniną koni 
w Walewicach, występował jako pełnomoc-
nik zarządu Polskiego Związku Jeździec-
kiego. Wykształcenie ekonomiczne zdobył 
na uczelni w Irlandii.  aa 

Maciej Kania, kandydat�Pis�na�wójta�gminy�
Kocierzew�Płd.
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Łowicz |�narodowe�czytanie�w�muzeum

Literatura i muzyka pozwalają 
przenieść się w czasie
22 osoby zaprosiła 
Powiatowa Biblioteka 
Publiczna w Łowiczu 
na Narodowe Czytanie 
„Przedwiośnia” Stefana 
Żeromskiego, które odbyło 
się 8 września w łowickim 
muzeum. W tym gronie 
byli samorządowcy, osoby 
znane z życia politycznego 
i społecznego, a także 
dziennikarze.

Czytanie nie zgromadziło licz-
nej publiczności, a szkoda, bo 
organizatorzy przygotowali je 
z dużą starannością. Każ-
dy wchodzący do sali baroko-
wej mógł przenieść się w czasie 
do 20-lecia międzywojennego. 
Do tej epoki nawiązywały stroje 
pracownic biblioteki i na koniec 
koncert Sylwii Strugińskiej-Wo-
chowskiej – solistki Teatru Mu-
zycznego w Łodzi, która pocho-
dzi z Domaniewic. 

Bardzo ciekawym elemen-
tem spotkania był przygotowany 
przez PBP „Wielki test o 20-le-
ciu międzywojennym”. Pada-
ły w nim ciekawe pytania m.in. 
w jakim charakterze pracował 
Stefan Żeromski w czasie pobytu 
w Szwajcarii (bibliotekarz), gdzie 
i kiedy powstało Biuro Podróży 
Orbis (Lwów 1920 r.), ile koszto-
wał przed wojną chleb (0,30 zł), 
jak długo w 1938 roku jechał po-
ciąg z Warszawy do Krakowa (4 
godziny), który papież potępiał 
tango (Pius X). 

Publiczność udało się „wcią-
gnąć” w ten test i chętnie od-
powiadała, choć nie zawsze 
poprawnie. Datę i miejsce po-
wstania Orbisu znał przewodnik 
PTTK Eligiusz Pietrucha, przed-
wojenną cenę chleba wicestaro-
sta Grzegorz Bogucki. Pytanie 
o papieża, który potępiał tango, 
skomentował burmistrz Krzysz-
tof Kaliński mówiąc, że dobrze, 
że nie był to Pius XI czyli Achil-
le Ratti, który odwiedził Łowicz 
przed 100 laty. 

Poszczególne pytania testu 
były zadawane między czytaniem 
„Przedwiośnia”. Ponieważ do Na-
rodowego Czytania wybrano krót-
kie, choć charakterystyczne frag-
menty, bibliotekarki zapowiadając 
osoby, które czytały, streszczały 
przebieg wydarzeń, aby wprowa-
dzić obecnych w dany moment 
akcji.  mwk

Gmina Bielawy
100-lecie OSP 
Oszkowice

Ofi cjalny przemarsz podod-
działów oraz uroczysta msza świę-
ta rozpoczną obchody 100-lecia 
OSP w Oszkowicach, które od-
będą się w sobotę, 15 września, 
o godzinie 12.30. Po nabożeń-
stwie jubilaci udadzą się na salę 
przy remizie, gdzie odbędzie się-
poświęcenie jubileuszowej tablicy 
pamiątkowej oraz wręczenie od-
znaczeń za strażackie zaangażo-
wanie oraz wysługę lat. – To dla 
nas wyjątkowy dzień i niezwy-
kłe święto. Rozpiera nas duma na 
myśl, że doczekaliśmy tak wspa-
niałego jubileuszu. Pamiętamy, 
że zaangażowani w życie lokal-
nej OSP byli już nasi dziadkowie 
i pradziadkowie – zauważa pre-
zes OSP Oszkowice Paweł So-
bierajski.  Jubileusz połączony bę-
dzie z obchodami 110-lecia KGW 
w Oszkowicach oraz 110-lecia 
Kółka Rolniczego.  aw

Łowicz
Zbiórka strojów 
do I Komunii Św.

Niepotrzebne dla nas stroje 
komunijne, jak alby czy komże, 
mogą okazać się cennym podar-
kiem dla wiernych zza wschod-
niej granicy. Dlatego ich zbiórkę 
prowadzi łowickie biuro posła Ta-
deusza Woźniaka we współpracy 
z radnym Sejmiku Województwa 
Łódzkiego Robertem Baryłą.

Zbiórka jest odpowiedzią 
na ogólnopolski apel Zespołu Po-
mocy Kościołowi na Wschodzie, 
działającego przy Konferencji 
Episkopatu Polski. Podkreśla on, 
że dla wielu dzieci z krajów by-
łego Związku Radzieckiego, taka 
zbiórka to jedyna szansa na to, by 
mogły iść do pierwszej komunii 
świętej w odświętnym stroju. Stro-
je będą zbierane do 25 września, 
od poniedziałku do piątku, w biu-
rze poselskim Tadeusza Woźniaka 
przy ul. Kaliskiej 5/15.  tm

Głowno�|�Pod�hasłem�„Radosna�niepodległa”

„Czar Jesieni” w 11. odsłonie
Od godzin przedpołudniowych do wieczora w sobotę, 8 września na terenie 
Miejskiego Ośrodka Kultury w Głownie odbywały się XI Artystyczne 
Spotkania Seniorów „Czar Jesieni”. Wzięło w nich udział 25 zespołów 
wokalnych, śpiewaczych, instrumentalno-wokalnych, kapel i kabaretów 
oraz 15 solistów, 7 duetów i 7 gawędziarzy. W sumie 350 osób.

Do Głowna przyjechali senio-
rzy z różnych zakątków woje-
wództwa łódzkiego, nie zabrakło 
reprezentacji Głowna, Łowicza 
i Bedlna. Znaleźli się oni w gro-
nie laureatów nagrodzonych lub 
wyróżnionych przez jury w skła-
dzie: Aleksandra Guni – fl ecistka, 
Kamila Wójcicka-Maciaszczyk – 
skrzypaczka oraz Emilia Kudra – 
wokalistka. 

– Tych lat nie odda nikt, ale 
nie ma czego żałować, bo jeszcze 
wiele przed wami – mówiła otwie-
rając imprezę dyrektor MOK 
w Głownie Urszula Zawadzka, 
nawiązując do słów piosenki Ire-
ny Santor, która chwilę wcześniej 
była puszczana z głośników. Wraz 
z nią „Czar Jesieni” otwierali: 
Magdalena Szajder – przewodni-
cząca Rady Miejskiej w Głownie 
(która pochwaliła się obecnym, 
że również jest już seniorką) oraz 
Wojciech Brzeski – członek Za-
rządu Powiatu Zgierskiego.   

W tym roku impreza przebie-
gała pod hasłem „Radosna Nie-
podległa” i była jednocześnie for-
mą obchodów Europejskich Dni 
Dziedzictwa, które z kolei mają 
hasło „Niepodległa dla wszyst-
kich”. W związku z tym organi-
zatorzy określili, że jeden z dwóch 
utworów prezentowanych przez 
każdy z zespołów (soliści prezen-
towali tylko jeden) musiał być pa-
triotyczny. 

Miejsce I w kategorii zespo-
łów (jedno z trzech równoległych) 
zajął chór Klubu Seniora Radość 

z Łowicza, który wykonał utwo-
ry „Jak długo w sercach naszych” 
oraz „Bystry potok”. Wyróżnienie 
otrzymały m.in. Wesołe Plecko-
wianki, które wykonały piosenki 
„Polskie kwiaty” oraz „Chłopak 
z gitarą”  i Szewcowianki, któ-
re przedstawiły „Rozkwitały pąki 
białych róż” oraz „Wodą, wodą” – 
oba zespoły z gminy Bedlno.  

W kategorii solistów miejsce III 
zajęła Maria Nierobisz z Łowicza, 
która wykonała piosnkę „Mija raz 
dwa”, wyróżnienia przyznano 
m.in. Helenie Stępniak i Krzysz-
tofowi Czarneckiemu z Bedlna. 
Pani Helna zaśpiewała „Dnia 6 
sierpnia”, a pan Krzysztof „Po-
lkę”. 

Karol Gabara z Głowna zajął 
III miejsce za gawędę „Ucieczka 
do raju”. 

W czasie Artystycznych Spo-
tkań Seniorów wręczone zostały 
nagrody w konkursie literackim 
Piórem Seniora, na który w tym 
roku wpłynęło 15 wierszy. II miej-

sce zajął w nim wiersz Stanisła-
wa Żaka z Łowicza pt. „Drogi do 
wolności”, wśród wyróżnionych 
utworów był wiersz Ewy Tom-
czak z Łowicza „Mowa Ducha 
Narodu” oraz Krystyny Kunikow-
skiej „Wyznanie”. 

rywalizacja mobilizuje    
Anna Bieguszewska, przewod-

nicząca Klubu Seniora Radość 
z Łowicza i członkini chóru, który 
zajął I miejsce powiedziała nam, 
że seniorzy lubią, gdy ich występ 
jest oceniany. Konkurs – który ma 
element rywalizacji sprawia, że 
występujący lepiej się mobilizu-
ją, bardziej się starają. Z kolei za-
jęte miejsce sprawia, że czują się 
dowartościowani – a kto tego nie 
lubi. 

Chór z Łowicza po raz pierw-
szy zajął w Głownie I miejsce, 
choć w poprzednich latach był na-
gradzany i wyróżniany – ale nigdy 
tak wysoko. Najwyższe miejsce 
to zasługa Marii Nierobisz, która 

jest kierownikiem chóru, akom-
paniatora Szymona Mońki, któ-
ry od ponad roku gra seniorom 
na akordeonie oraz członkom ze-
społu. W Głownie zaśpiewali 
w 12-osobowym składzie: Anna 
Bieguszewska, Krystyna Kaba, 
Barbara Wolszczak, Jadwiga Kaź-
mierczak, Anna Krawczyk, Ma-
rianna Łopatka, Maria Nierobisz, 
Hanna Kuleta, Wanda Kosiorek, 
Bogumiła Kaczor, Krystyna Ba-
naszkiewicz i Krystyna Zakrze-
wicz.   

Kierownik chóru Maria Niero-
bisz, która jako solistka zajęła III 
miejsce, ma już na swoim koncie 
I miejsce w Głownie w 2014 roku 
i w tym roku II w Łęczycy.  mwk 

Zespoły chętnie robiły sobie pamiątkowe zdjęcia�z�wykorzystaniem�
ramki�przygotowanej�przez�MOK.�

Rozgrzewka przed przeglądem 
przy�muzyce�granej�na�żywo�przez�
kapelę�z�gminy�bedlno.

Dyrektor PBP Renata Frączek,�
podobnie�jak�jej�pracownice,�
na�narodowe�czytanie�ubrała�się�
w�strój�nawiązujący�do�20-lecia�
międzywojennego.�

Nieborów, Łowicz |�Trening�z�mistrzem

Rolki przy lesie
i ulicami miasta

Dwie nietuzinkowe imprezy dla 
jeżdżących na rolkach – począt-
kujących oraz zaawansowanych, 
odbyły się w miniony weekend 
w Łowiczu i Nieborowie. Każda 
spotkała się z dużym zaintereso-
waniem.  

W piątek, 7 września od godz. 
17 na drodze technicznej wzdłuż 
drogi krajowej nr 70 w Niebo-
rowie odbył się trening jazdy na 
rolkach z panczenistą Zbyszkiem 
Bródką. Tutaj mile widziani byli 
początkujący. Dzieci, młodzież 
i dorośli pod okiem sportowca, 
który latem – zamiast na łyżwach 
– trenuje właśnie na rolkach, uczy-
li się jeździć slalomem, hamować, 
razem z nim robili pociąg. Wszy-
scy świetnie się przy tym bawi-
li. Dodatkową atrakcją spotkania 
z mistrzem olimpijskim była moż-
liwość zrobienia sobie z nim zdję-
cia czy otrzymania autografu.

Nie mniej wesoło było następ-
nego dnia, w sobotę, 8 września 
wieczorem z Parku Mickiewicza, 
skąd o godz. 20 wyruszył Night 
Skating, czyli nocny przejazd rol-
kami po Łowiczu. Doświadczeni 
rolkarze – przede wszystkim mło-
dzi, choć nie zabrakło też takich 
w wieku dojrzałym oraz osoby 
na hulajnogach i rowerach poko-
nali dość forsowną trasę wiodącą 
ulicami: Mickiewicza, Tuszewska, 
Jana Pawła II, Piłsudskiego, Ka-
liska, Tkaczew, Mostowa, Blich, 
Seminaryjna, Legionów, Grun-
waldzka, Brzozowa, Strzelecka, 
Seminaryjna, Blich, Tkaczew, 
Al. Sienkiewicza, Kurkowa, Sta-
nisławskiego i Wojska Polskiego. 
Przejazdowi towarzyszyła muzy-
ka puszczana z samochodu. Nad 
bezpieczeństwem grupy – która 
jechała po zmroku – czuwała po-
licja.  mwk

Dodatkową atrakcją treningu w Nieborowie�była�możliwość�
zadawania�pytań�mistrzowi�olimpijskiemu�oraz�zrobienia�z�nim�zdjęcia.�

mirka WOlska
-kObierecka

mirka.wolska@lowiczanin.info

M
iR

O
s

ła
w

a
�w

O
ls

K
a

-K
O

b
ie

R
ec

K
a

M
iR

O
s

ła
w

a
�w

O
ls

K
a

-K
O

b
ie

R
ec

K
a

M
iR

O
s

ła
w

a
�w

O
ls

K
a

-K
O

b
ie

R
ec

K
a

M
iR

O
s

ła
w

a
�w

O
ls

K
a

-K
O

b
ie

R
ec

K
a



21www.lowiczanin.info � ���nr 37������13�września�2018

OgłOszenie

ŁSPZ�|�dzikie�zwierzęta�też�czasem�potrzebują�pomocy

Jeże bez matki 
znalezione w Natolinie
Łowickie Stowarzyszenie Przyjaciół Zwierząt 
3 września zostało poinformowane o małych jeżach, 
jakie zostały znalezione w Natolinie Kiernozkim 
w gminie Kiernozia. Siedem kolczastych maleństw 
zostało tam bez opieki, ponieważ ich matka została 
przejechana przez samochód.

Zwierzętami zaopiekowała się 
mieszkanka tej miejscowości, 
która była dość zaskoczona, gdy 
znalazła na terenie swojej pose-
sji jeże. Wyszły one ze stodoły w 
poszukiwaniu pożywienia. Uda-
ło się jej dowiedzieć od sąsiada, 
że dwa dni wcześniej na drodze 
blisko jej domu zginął duży jeż. 
Wtedy skojarzyła, że to musiała 
być mama jej dzikich lokatorów. 
O zdarzeniu poinformowała pre-
zes ŁSPZ Grażynę Wołynik.

Ponieważ stowarzyszenie ni-
gdy wcześniej nie opiekowa-
ło się jeżami, Grażyna Wołynik 
skontaktowała się z Ośrodkiem 
Rehabilitacji Dzikich Zwierząt 

w Łagiewnikach, gdzie udzie-
lono jej wielu cennych rad. Do-
tyczyły one przede wszystkim 
tego, czym można je karmić – 
nie można jeżom dawać mleka 
krowiego, jeśli już dopuszczal-
ne to kozie, można dawać jabłka, 
którego sok jest dla nich źródłem 
wody, ale ponieważ są mięso-
żerne ( a nawet owadożerne), 
to głównym ich pokarmem dla 
młodych jeży może być karma 
dla... kotów. 

Ponieważ pytała, w jakim wie-
ku są one samodzielne, dowie-
działa się, że wtedy, gdy potrafi ą 
zwinąć się w kłębek i samodziel-
nie zdobywać pożywienie czyli 
polować – czego na pewno jesz-
cze nie potrafi ą. Na szczęście 
małe jeże jedzą już samodziel-
nie. 

Do naturalnego środowiska 
bardzo im się jednak spieszy, po-

nieważ zanim zapadła decyzja, 
co z nimi począć, jeden z nich 
uciekł już z gospodarstwa w Na-
tolinie Kiernozkim. 

Gdy facebookowym fanpage 
ŁSPZ zamieszczony został wpis 
o jeżach, od razu znalazło się kil-
ka osób, które wyraziły chęć za-

opiekowania się nimi. Jeże trafi ły 
do Mysłakowa, do doświadczo-
nej osoby, która potrafi  się nimi 
zająć. Jeże zamieszkały z dala od 
często uczęszczanych dróg, za to 
blisko lasu. Jest więc nadzieja, że  
za jakiś czas usamodzielnią się. 

Kilka dni temu stowarzysze-
nie miało też interwencję zwią-
zaną z wiewiórką, znalezioną na 
poboczu drogi. To również była 
pierwsza interwencja związana 
z tym gatunkiem. Pomimo, że 
wiewiórka – jak się okazało był 
to samiec, trafi ła do Łagiewnik, 
nie udało się jej uratować. Miała 
poważne obrażenia, prawdopo-
dobnie została potrącona przez 
samochód.  

Grażyna Wołynik bardzo nad 
tym ubolewa, tym bardziej, że 
osoby z Łagiewnik, doświadczo-
ne w leczeniu dzikich zwierząt, 
bardzo starały się wiewiórce po-
móc, widząc, że to piękny okaz. 

– Ważne jest, aby ludzie wi-
dząc zwierzęta, które potrzebu-
ją pomocy człowieka, reagowali 
to, aby nie byli obojętni – mówi 
prezes. – Może następnym ra-
zem na taką pomoc nie będzie 
za późno.  

Łowicz |�ekipa�„Ja-Ty-My”�na�Targach�ekonomii�społecznej

Tysiąc pierogów dla łodzian 
Działający w sali przy 
Syntexie łowicki Zakład 
Aktywizacji Zawodowej 
„Ja-Ty-My” Łowicz 
został doceniony 
podczas Łódzkich 
Targów Ekonomii 
Społecznej, które 
towarzyszyły Mixerowi 
Regionalnemu.

– Wygraliśmy!!! Otrzymaliśmy 
nagrodę publiczności na najlepsze 
przedsiębiorstwo na targach – cie-
szyli się podopieczni – pracowni-
cy ZAZ-u. Na targi przygotowali 
stoisko, a w zasadzie punkt gastro-
nomiczny, w którym można było 
dosłownie za kilka złotych skosz-
tować na przykład gorących pie-

rogów, owocowych napojów oraz 
bogracza (potrawa jednogarnko-

wa, tym razem w zalewie pomi-
dorowej), którego porcja koszto-

wała 3,50 zł. – Na naszym stoisku 
kolejka była cały czas, a byliśmy 
tam od 11 do 18 – powiedziała 
nam kierownik ZAZ Małgorzata 
Wagner. W przygotowania zaan-
gażowani byli wszyscy pracowni-
cy ZAZ-u: część z nich wyłącznie 
na miejscu – w kuchni przy sali 
w Syntexie w Łowiczu, a część 
również w ostatnią niedzielę przy 
stoisku ZAZ-u w Łodzi.  

– Nasi ludzie przygotowali po-
nad tysiąc pierogów. To było duże 
wyzwanie, mnóstwo pracy – opo-
wiada Wagner. W wyjeździe nie 
chodziło o to, by ZAZ na wyjeź-
dzie zarobił, ale przede wszyst-
kim o to, by pracujący w nim nie-
pełnosprawni dowartościowali 
się i poznali, że praca może też 
sprawiać przyjemność. – Pewnie 
zwróciło nam się za paliwo i nie-
wiele więcej zostało, ale było war-
to jechać, chociażby ze względu 
na wyróżnienie i to od publiczno-
ści – komentują organizatorzy wy-
jazdu.  mak 

PZW Łowicz�|�udane�wędkowanie

Wędkarze wygrywają 
nie tylko „u siebie”

Siedmiu wędkarzy z łowickie-
go koła Polskiego Związku Węd-
karskiego uczestniczyło w ostatnią 
niedzielę, 9 września w spławi-
kowych zawodach wędkarskich 
o puchar starosty sochaczewskie-
go. Mogą się oni pochwalić zaję-
ciem czołowych miejsc w dwóch 
kategoriach. 

Łowiccy wędkarze wystarto-
wali w dwóch kategoriach: ju-
niorskiej (trzech zawodników) 
i kategorii dla seniorów (czterech) 
i w obu zajęli czołowe miejsca. 
W kategorii juniorów U-20 zwy-
ciężył Patryk Danych z wynikiem 
2.700 g, trzeci był Kacper Seku-
ła z wynikiem 2.475 g. Natomiast 
w kategorii seniorów zwyciężył 
doświadczony wędkarz i również 
zwycięzca wielu innych, organizo-

wanych przez PZW zawodów Pa-
weł Godos, który osiągnął wynik 
5.760 g. Były to ostatnie zawody 
z cyklu Grand Prix Okręgu PZW 
Skierniewice.  

Zawody odbyły się z oka-
zji rocznicy Bitwy nad Bzurą na 
zbiorniku „Boryszew” w Socha-
czewie, w pięciu kategoriach: ka-
deci (do lat 15), juniorzy (do lat 
20), młodzież (do lat 25), kobiety i 
seniorzy. W zawodach brali udział 
wędkarze z Łowicza, Głowna, 
Żyrardowa, Grodziska Mazowiec-
kiego, Bełchowa, Sochaczewa, 
Rawy Mazowieckiej, Skiernie-
wic i Żychlina. Jak nam relacjonu-
ją uczestnicy zawodów: – Pogoda 
i ryby tego dnia dopisywały. Do 
siatek trafi ały głównie płotki, uk-
leje i drobne leszczyki.  opr. mak 

Ostrów�|�dzień�pieczonego�ziemniaka�

Konkurs dla KGW
na pyzę łowicką
W tym roku pod hasłem 
„Jesienne Smaki – ziemniak 
w roli głównej” zostanie 
zorganizowany doroczny 
Dzień Pieczonego 
Ziemniaka w Ostrowie. 
Impreza rozpocznie się 
w najbliższą sobotę 
15 września o godz. 16 
na placu przy Domu 
Ludowym.

W programie będą zabawy 
i konkursy z nagrodami oraz 
atrakcje przygotowane przez wo-

dzireja. Głównym wydarzeniem 
będzie konkurs dla Kół Gospodyń 
Wiejskich z gminy Łowicz na naj-
smaczniejszą pyzę łowicką. Zwy-
cięzcy tegoż konkursu zostaną 
uhonorowani nagrodami. 

Organizatorami imprezy są 
Stowarzyszenie Dolina Bobrówki 
oraz Powiatowy Zespół Doradz-
twa Rolniczego w Łowiczu, któ-
rzy do wspólnej zabawy zapra-
szają całe rodziny z dziećmi. Na 
wszystkich przybyłych gości bę-
dzie czekał poczęstunek z grilla 
i grochówka wojskowa za darmo. 
 aa 

Łowicz |�impreza�dla�mieszkańców�

Dzień Zdrowia i Sportu 
W piątek 21 września w godz. 

od 10 do 13 w I LO odbędzie się 
„Dzień Zdrowia i Sportu”, który 
ogólniak przygotowuje wspólnie 
z Sanepidem. 

Impreza jest skierowana dla 
uczniów szkoły, ale także dla osób 
z zewnątrz. W ramach wydarze-
nia mieszkańcy będą mogli sko-
rzystać z nieodpłatnych badań 
m.in. słuchu, ciśnienia krwi, cu-
kru i cholesterolu, a także mam-
mografi i dla kobiet w wieku od 50 
do 69 roku życia. Dostępne będzie 
też Mobilne Centrum Diagnostyki 
Osteoporozy oraz punkt konsulta-
cji dla pacjentów, w którym infor-
macji udzieli rzecznik NFZ. 

Zawodowi strażacy przygotują 
pokaz ratownictwa medycznego, 

będzie też możliwość skorzystania 
z urządzeń tj. narkogogle i alko-
gogle (imitujących stan po spoży-
ciu narkotyków lub alkoholu) oraz 
smokolyzera (pozwala na zba-
danie zawartości tlenku węgla w 
wydychanym powietrzu). Ponadto 
przygotowano szereg atrakcji, jak 
np. pokaz aikido, judo, aerobik, 
turniej w piłkę siatkową oraz po-
kazowy trening na trampolinach 
i wiele innych. Planowany jest 
też konkurs na ciasto ekologiczne 
i warsztaty zdrowego żywienia. 

Impreza jest organizowana w 
związku z obchodami jubileuszu 
70. rocznicy działalności Świato-
wej Organizacji Zdrowia i ogło-
szonego przez nią hasła na 2018 
rok: „Zdrowie dla wszystkich”. aa 

Wędkarze z PZW Łowicz�podczas�zawodów�w�sochaczewie.�

Małe jeże�ujawniły�się�
właścicielce�posesji�wtedy,�gdy�
wyszły�z�ukrycia�w�poszukiwaniu�
pożywienia.
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Na stoisku łowickiego ZAZ-u można�było�za�kilka�złotych�dobrze�zjeść.�

mirka WOlska
-kObierecka

mirka.wolska@lowiczanin.info
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Łowicz�|�Okręgowa�sp-nia�Mleczarska

Nowy zarząd z niższym 
wynagrodzeniem
niż poprzedni

Niedawno powołany, trzy-
osobowy zarząd łowickiej OSM 
będzie zarabiał mniej, niż po-
przednicy. Decyzję o zmianie 
wynagrodzenia podjęła przy po-
wołaniu rada nadzorcza.

W poprzednim numerze NŁ, 
przytaczaliśmy uzyskaną drogą 
nieofi cjalną informację o tym, 
że prezes mleczarni zarabiać bę-
dzie miesięcznie 6 średnich za-
kładowych, a wiceprezesi po 4,5 
średniej zakładowej. Dowiedzie-
liśmy się jednak, że dane były 

już wtedy nieaktualne, dotyczyły 
bowiem zarobków poprzedniego 
zarządu. Z powołaniem nowego, 
ustalono, że prezes Iwona Grzy-
bowska zarabiać ma 5 średnich 
zakładowych, natomiast wice-
prezesi Łukasz Siewierski i Ar-
kadiusz Pisarek po 4 średnie za-
kładowe.

To, że rada nadzorcza zdecy-
dowała się obniżyć wynagrodze-
nia zarządu potwierdził nam jej 
przewodniczący Dominik Uczci-
wek.    tm
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Skutki mrzonek o maturze
dla każdego (cz.I)
O problemach polskiej edukacji 
rozmawiamy z Przemysławem 
Jabłońskim, dyrektorem szkół pijarskich 
w Łowiczu.

 Często powtarzanym w la-
tach 90. sloganem było, że Pol-
ska jest atrakcyjnym terenem 
dla inwestycji zagranicznych, 
gdyż jest krajem ludzi młodych 
i dobrze wykształconych. Czy 
młodzi ludzie kończący dziś na-
ukę są nadal dobrze wykształ-
ceni?

– Myślę, że trzeba doprecyzo-
wać czy mówimy o tych, którzy 
kończą w Polsce szkoły technicz-
ne: zawodowe czy technika, czy 
też o tych, którzy kończą studia 
wyższe?

 Myślę o całości systemu.  
O tym, czy ktoś otwierają-
cy nową, nawet sporą fabrykę, 
znajdzie do niej kadrę zarzą-
dzającą, inżynierów i techników.

– Trzeba pamiętać o tym, że 
ówczesne studia kończyła dużo 
mniejsza liczba osób, niż to ma 
miejsce dzisiaj, wtedy to było 
6-7% populacji, dziś mówimy 
o około 30%. Była też zupełnie 
inna struktura szkolnictwa, nastą-
piło zdecydowane przesunięcie ze 
szkół technicznych w stronę li-
cealnych. Ta, podjęta kilkanaście 
lat temu decyzja, że każdy mło-
dy człowiek powinien skończyć 
liceum i zdać maturę, była, moim 
zdaniem, idealistyczna i już po 10 
latach okazało się, że jest nie do 
zrealizowania. 

Konsekwencją dziś jest to, że 
odsetek uczniów idących do li-
ceów jest bardzo duży, na nie-
korzyść szkół technicznych.  
W rezultacie, o ile wtedy był  

w Polsce duży zasób ludzi przy-
gotowanych do pracy w konkret-
nych zawodach, o tyle dzisiaj jest 
bardzo wielu ludzi z wykształce-
niem wyższym, ale po kierun-
kach, po których pracę jest trud-
no znaleźć. To jest efekt złudnych 
ambicji, jakie w młodych lu-
dziach zaczęto rozbudzać, dziś 
ci ludzie czują się zawiedzeni. A 
przedsiębiorcy, z którymi mam 
kontakt, praktycznie wszyscy 
narzekają na kłopoty z zatrud-
nianiem pracowników. Trzeba 
również pamiętać, że blisko dwa 
miliony młodych Polaków wyje-
chało za granicę. Konsekwencje 
takiej polityki musiały więc być 
– i są. Jesteśmy tego świadkami.

 A przy tym polskie uczelnie 
wyższe wypadają we wszelkiego 
rodzaju zestawieniach bardzo 
słabo…

– Na liście szanghajskiej naj-
lepsza polska uczelnia technicz-
na, Politechnika Warszawska, jest  
w siódmej czy  ósmej setce…

 Czy to nie wynika także  
z tego, że słabi uczniowie wycho-
dzą ze szkół średnich?

– Trudno mi wiarygodnie oce-
niać cały system. Bazując na 
wiedzy i spostrzeżeniach, jakie 
posiadam, uważam, że jednak 
reformę trzeba zacząć od szkół 
wyższych – taką opinię wyrazi-
łem na jednym ze spotkań kon-
sultacyjnych Rady Szkół Kato-
lickich z panią minister edukacji. 
Musimy zdefiniować czego ocze-

kuje uczelnia wyższa od absol-
wentów szkół niższego szczebla, 
jakiego pułapu i zakresu wiedzy. 
I dopiero wtedy możemy iść ni-
żej, określić czego oczekuje-
my na maturze, a szkoła średnia 
może wskazać czego oczekuje od 
absolwenta gimnazjum czy szko-
ły ośmioklasowej. I pod tym ką-
tem przygotowywać nauczycieli, 
programy nauczania, podręczni-
ki.

Co ciekawe, 15-17 lat temu 
było rzeczą praktycznie niemoż-
liwą zaprosić kogoś z uczelni, 
by przyjechał z wykładem do 
szkoły, natomiast dzisiaj uczel-
nie same proponują, że przyjadą 
do szkoły z takim czy innym wy-
kładem, bo szukają dla siebie stu-
dentów. To pokazuje, że zorien-
towały się, iż sytuacja jaka miała 

miejsce przez ostatnie 30 lat, jest 
nie do obrony.

Szkoły niższych szczebli od lat 
bardzo się starają, by ich poziom 
i dobrze rozumiana atrakcyjność 
przyciągały uczniów – a uczelnie 
dopiero próbują to nadganiać. To-
czy się debata, jak uczelnie mają 
wyglądać, mówi się dużo o auto-
nomii, samodzielności… Ja my-
ślę, że państwo, które na uczel-
nie łoży duże środki, powinno 
mieć coś w nich do powiedzenia. 
Uczelnie bardzo się przed tym 
bronią, ale z czegoś przecież bie-
rze się to, że są w siódmej czy 
ósmej setce. Przodujące w świe-
cie uczelnie amerykańskie czy 
brytyjskie są w zupełnie inny spo-
sób zarządzane, nie ma w nich tej 
zgubnej, moim zdaniem, kaden-
cyjności. Trzeba mieć wizję szko-
ły na kilkadziesiąt lat. U nas tego 
brakuje.

 O reformie szkolnictwa 
wyższego ciągle można jednak 
powiedzieć tylko tyle, że będzie 
wdrażana, natomiast reformę 
szkolnictwa na niższych szcze-
blach właśnie przeżywamy. Czy 
powrót do systemu: 8 lat w szko-
le podstawowej i cztery w śred-
niej, wyjdzie polskiej szkole na 
zdrowie?

– Jako środowisko szkół kato-
lickich sugerowaliśmy raczej sys-
tem 3x4: czteroletnia szkoła pod-
stawowa, czteroletnie gimnazjum 
i czteroletnie liceum. Trzyletnie 
liceum to na pewno było niepo-
rozumienie. Główne, rozszerzo-
ne przedmioty, miały trwać w nim 
tylko dwa lata, to był chybiony 
pomysł. Natomiast jeżeli chodzi 
o obecną reformę: na pewno jest 
bardzo trudno wprowadzić sys-
tem, który będzie idealny dla ca-
łego kraju. Na wsiach system z 

ośmioklasową szkołą podstawową 
stworzy potężny problem, bo ma-
jąc gimnazjum w gminie można 
było w nim zgromadzić całą mło-
dzież, ale przede wszystkim całą 
kadrę i to stałą kadrę. Można było 
też taką szkołę dobrze wyposażyć. 

A teraz, po likwidacji gimna-
zjów, w podstawówkach będą kla-
sy najwyżej kilkunastoosobowe 

osobowe, więc nauczyciele będą 
musieli dojeżdżać do 3-4 szkół, 
a następstwem tego będą słabe 
efekty pracy wychowawczej. Dla 
Polski powiatowej będzie to więc 
duży problem. Z punktu widze-
nia dużego miasta, zmiana ta nie 
ma większego znaczenia – mó-
wię oczywiście tylko o kwestiach 
technicznych, organizacyjnych. 

1918-2018
100 lat odzyskania Niepodległości

dO tej pOry rOzmaWialiśmy z:
�burmistrzem�Krzysztofem 
Kalińskim,�historykiem,�
o�dorobku�i�klęsce�
międzywojennego�XX-lecia;
�Krzysztofem Górskim,��
byłym�naczelnikiem�miasta,��
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�Januszem Kukiełą��
o�dużych�rodzinach�i�o�tym,�
co�wnoszą�do�społeczeństwa;
�położną�Małgorzatą 
Grzegorczyk�o�tym,�co�
zmieniło�się�na�oddziałach�
położniczych;
�ginekologiem�Adamem 
Skonecznym�o�tym,�dlaczego�
tyle�kobiet�rodzi�przez��
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Józefem Zawitkowskim��
o�świętach�bożego�narodzenia�
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w�pomaganie�innym;
�Cezarym Gawrońskim��
o�tym,�jak�Polacy�piją��
i�co�robić,�by�pili�mniej;
�psychologiem,�terapeutą�
Hanną Wojciechowską��
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�Wojciechem Czubatką��
–�o�emigracji�z�Polski�i�jak�
można�się�odnaleźć�–�lub�nie��
–�na�obczyźnie;
�Adamem Rogowskim-
Tylman,�specjalistą��
onkologiem,�o�tym,�że�rak�

przestaje�być�tabu;
�Jakubem Petelewiczem,��
o�uwikłaniu�Polaków�w�zagładę�
polskich�Żydów�i�ich�ratowanie;
�podinspektorem�
Grzegorzem Radzikowskim,�
o�kondycji�polskiej�policji;
�Beatą Jeziorowską,�
polonistką�w�Pijarskim�lO,��
o�tym,�jakim�językiem�mówią�
licealiści;
�ks. Romanem Batorskim�
o�wierze�Polaków;
�Justyną Tufalską,�o�tym,��
jak�Polacy�organizują�wesela��
i�jak�się�na�nich�bawią;
�dr Anną Leszczyńską,�
doradcą�podatkowym,�
o�podatniku�w�gąszczu�
przepisów;
�Witoldem Kosińskim,�
właścicielem�dwóch��
sklepów�spożywczych,��
o�szansach�polskiego�
drobnego�handlu;

�Alicją Chojecką,�właścicielką�
biura�podróży,�o�zagranicznych�
wyjazdach�Polaków;
�Arturem Rożniatą,�
animatorem�kółka�
fotograficznego�w�sP�1,�o�tym,�
czemu�może�służyć�rodzinna�
fotografia;
�Marianną Sierotą,�
właścicielką�domów�
weselnych,�o�tym,�jak�obecnie�
świętuje�się�dzień�
i�Komunii�Świętej;
 psychoterapeutą�Karoliną 
Margraf-Obudzińską,�
o�cechach�psychicznych�
współczesnych�Polaków�
i�ich�uwarunkowaniach;
 dr Michałem Grzymałą-
Kazłowskim,�o�polskiej�
architekturze,�o�wyglądzie�
polskich�miast�i�wsi;
�ireneuszem Znykiem,�
prezesem�zrzeszenia�
Plantatorów�Owoców��

i�warzyw�w�łowiczu,��
o�kondycji�polskiego�rolnictwa;
�Jarosławem Kosińskim, 
rolnikiem,�o�tym,�co�sprawia,��
że�młody�człowiek�decyduje�
się�przejąć�gospodarstwo�
rolne;
�wójtem�gminy�chąśno�
Dariuszem Reczulskim,��
o�wyludnianiu�się�polskiej�wsi��
i�o�tym,�co�może�ten�proces�
powstrzymać;
�Komendantem�Hufca�
zHP�w�łowiczu�Michałem 
Kordeckim,�o�zagrożeniach��
i�szansach�stojących��
przed�harcerstwem;
�Krzesimirem Dębskim,�
kompozytorem,�związanym�
rodzinnie�z�wołyniem,��
o�tym,�co�mówi�o�człowieku�
tragedia�wołyńska;�
�Prof.�dr.�hab.�nauk�med.�
Michałem Ciurzyńskim,��
kardiologiem,�o�chorobach�

serca,�leczeniu�i�zapobieganiu;
�Martą Wróbel,��
właścicielką�sieci�sklepów�
Folkstar,�o�atrakcyjności�
polskiego�folkloru;
�Jolantą Perzyną,�
przewodniczącą�gminnej��
Rady�Kgw�w�gminie�zduny,�
o�fenomenie�ponownego�
rozkwitu�Kół�gospodyń�
wiejskich.
�Łukaszem Kazłowskim,�
mediatorem�sądowym,��
a�w�latach�1990-91�
burmistrzem�łowicza,�
o�konfliktach�w�polskich�
domach�i�o�ich�źródłach.
�Karoliną Gajdą,�dietetykiem,�
o�odżywianiu�się�Polaków.
�Jolantą Karczewską,�
katechetką�z�zespołu�szkół�
Ponadgimnazjalnych�nr�4�
w�łowiczu,�o�tym,�dlaczego�
tak�wielu�młodych�Polaków�
mieszka�ze�sobą�bez�ślubu.

Przemysław Jabłoński,�dyrektor�szkół�pijarskich�w�łowiczu.
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Trzyletnie�liceum��
to�na�pewno�było�
nieporozumienie.�
natomiast�jeżeli�
chodzi�o�obecną�
reformę:�na�pewno�
jest�bardzo�trudno�
wprowadzić�system,�
który�będzie�idealny�
dla�całego�kraju.�
na�wsiach�system�
z�ośmioklasową�
szkołą�podstawową�
stworzy�potężny�
problem.
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A jeśli chodzi o absolwen-
tów? Im więcej szczebli naucza-
nia, tym więcej decyzji musi 
podejmować młody człowiek 
i jego rodzice. W systemie z gim-
nazjami częściej była oceniana 
wiedza uczniów egzaminem ze-
wnętrznym. Podobny system ist-
nieje w Niemczech, gdzie wyniki 
uczniów w sposób kategoryczny 
decydują o przyjęciu do konkret-
nej szkoły.

Więc z oceną pomysłu powro-
tu do szkoły ośmioklasowej trze-
ba poczekać. Obawiam się, że 
politycy, którzy podejmowali tę 
decyzję, pamiętali swoją szkołę 
ośmioletnią, ale wtedy inna była 
struktura demografi czna, wtedy 
nawet na wsiach klasy liczyły po-
nad 20 uczniów, zdarzały się na-
wet po dwie na poziomie. Teraz 
rzeczywistość jest inna. Nauczy-
ciel mógł pracować w jednym 
miejscu, nie musiał wędrować.

 Być może na wsi reforma 
doprowadzi do tego, że osta-
nie się po prostu jedna duża 
ośmioklasowa szkoła w gminie, 
dobrze wyposażona, ze stabilną 
kadrą?

– Ale widzimy, że społecz-
ności lokalne mają ambicje, by 
utrzymać także mniejsze szkoły 
– i mamy spór.

 Dyskusja o pożądanym 
kształcie szkolnictwa w Polsce 
jest właściwie permanentna, 
ciągle coś się zmienia – ale nie 
jest to jedyny problem, przed 
którym stoi polska szkoła. Wy-
mienia się także niedofi nanso-
wanie, przytłoczenie uczniów 
nadmiarem materiału do opa-
nowania, feminizację zawodu, 
Kartę Nauczyciela, wpływ ro-
dziców na nauczycieli…

– Za duży czy za mały?

 O to mi chodzi: co z tego 
katalogu jest, według Pana, 
problemem rzeczywistym, a co 
wydumanym?

– Na pewno kluczową rolę 
w szkole odgrywa nauczyciel, 
dobry poradzi sobie nawet przy 

brakach w wyposażeniu. Samo-
rządy zapewniają stabilność fi -
nansową szkół dbając o ich utrzy-
manie i wyposażenie. Natomiast 
przedmiotem nieustannej debaty 
są pensje nauczycielskie. Można 
pozostawić tę sprawę tak jak jest, 
można – jak kilka lat temu po-
stulowano – zwiększyć pensum 
godzin, zwiększyć jednocześnie 
pensje, co w naturalny sposób do-
prowadzi do odejścia części osób 
z zawodu. Na razie widać, że nie 
sprawdził się system awansów 
nauczycielskich, bo ten awans na-
stępuje bardzo szybko, a dyrektor 
ma niewielkie możliwości wyna-
gradzania nauczyciela za lepszą 
pracę i zaangażowanie nie będąc 
zmuszanym do ciągłego odwoły-
wania się do etosu. Po osiągnię-
ciu przez nauczyciela stopnia na-
uczyciela dyplomowanego, nie 
ma on często już motywacji do 
dalszej intensywnej pracy. Jest 
to opinia większości dyrektorów 
szkół, z którymi się zetknąłem.

Znam argumenty przeciw-
ko wyposażaniu dyrektorów 
w możliwości bardziej elastycz-
nego wynagradzania – że po-
tworzą się kliki. Może gdzieś po-
wstaną, ale przecież mówimy o 
rozwiązaniach dla całego syste-
mu – a instrument fi nansowy był-
by bardzo pożyteczny do moty-

wowania, do zachęty by się dalej 
rozwijać, kształcić. Na razie wi-
dać, że w ministerstwie nadal jest 
duża obawa przed oddaniem in-
strumentów oceny nauczyciela w 
ręce osób zarządzających szkołą. 

 W szkole pijarskiej jest 
większa niż w innych szkołach 
swoboda zarządzania przez dy-
rektora?

– Tak. Mamy dosyć mocno 
rozbudowany własny kilkunasto 
składnikowy system nagradzania.

 Karta Nauczyciela tu nie 
obowiązuje?

– Jeśli chodzi o wynagradzanie 
– nie. Wszyscy nauczyciele otrzy-
mują zasadnicze wynagrodzenie 
podobnie jak w szkołach samo-
rządowych, ale mamy dodatkowo 
rozbudowany system motywacyj-
ny, który się sprawdza. Są nagrody 
za zaangażowanie w życie szkoły, 
np.: przedstawienia, uroczystości, 
wymiana międzynarodowa, wy-
dawanie gazetki szkolnej oraz za 
pracę dydaktyczną.

 Są więc też nagrody za pra-
cę w sferze wychowania?

– Tak, nagradzamy za pracę 
wychowawczą i są to nagrody ka-
lasantyńskie, od imienia założy-
ciela zakonu pijarów.

 A jak dyrektor może ocenić 
pracę w tej dziedzinie?

– Klasy są zróżnicowane, więc 
nie chodzi o to, by dać nagrodę 
nauczycielowi, który nie ma pro-
blemów wychowawczych w swo-
jej klasie. Bo może być grupa 
uczniów, z którą się pracuje łatwo 
i taka, która wymaga wielkiego 
zaangażowania. Rola dyrektora, 
by potrafi ł to zauważyć i właści-
wie ocenić.

 Ale jest to do zrobienia?
– Moim zdaniem jest. Cała pra-

ca nauczyciela może nie jest ła-
twa do oceny, ale stosując czytelne 
i klarowne kryteria jest możliwa.

Rozmawiał Wojciech Waligórski
Ciąg dalszy 

w następnym numerze

cO tydzieŃ, 
O pOlsce

Od�listopada�ubiegłego�
roku,�poprzedzając�
100.�rocznicę�odzyskania�
niepodległości�przez�
Polskę,��prowadzimy�
na�naszych�łamach�
cykl�cotygodniowych�
rozmów�z�ludźmi�różnych�
zawodów,�zaangażowań,�
odpowiedzialności,�
zamiłowań,�których�

pytamy��o�to,�jaka�jest�
nasza�niepodległa�Polska.�
wyróżnikiem�jest�to,�że�
każda�z�osób,�którą�prosimy�
o�rozmowę,�jest�albo�
mieszkańcem�naszego�
miasta�lub�okolicy,�albo�stąd�
pochodzi,�tu�rozpoczynała�
naukę,�emocjonalnie�bądź�
rodzinnie�czy�towarzysko�
jest�nadal�z�tą�ziemią�
związana.�nasze�wywiady�
(obecny�jest�kolejnym)�mają�

na�celu�pokazać�
nam�Polskę�jaką�jest�
obecnie�i�jacy�są�Polacy�
–�jak�wygląda�nasze�życie�
a.d.�2018.�
Każdego�z�naszych�
rozmówców�pytamy�
o�inny�wycinek�naszej�
rzeczywistości,�by�całość�
stworzyła,�widziany
z�łowickiej�perspektywy,�
obraz�naszego�kraju.�
Redakcja

Historia i Teraźniejszość�|�czego�nas�uczy�ostatnie�100�lat

Znak Milenium
Dziś 36. odcinek naszego cyklu „Nieskończenie 
Niepodległa”, realizowanego przy współpracy 
z niezależnym ośrodkiem dokumentacji 
i najnowszych dziejów Polski „Karta”. 
Piszemy w nim o roli, jaką w odzyskiwaniu 
przez polskie społeczeństwo podmiotowości 
odegrały zorganizowane przez Kościół obchody 
100-lecia Chrztu Polski.

Prymas Stefan Wyszyński, jesz-
cze więziony przez komunistów, 
pisze tekst Jasnogórskich Ślubów 
Narodu Polskiego, które w sierp-
niu 1956 przyjmuje blisko milion 
wiernych. To zarazem duszpaster-
ski program na lata Wielkiej No-
wenny (1957–66), prowadzący 
do Roku Milenijnego. Jego zapo-
wiedzią jest także peregrynacja 
kopii Obrazu Jasnogórskiego we 
wszystkich parafi ach w Polsce. 
Władze mobilizują się przeciw 
temu pod hasłem Tysiąclecia Pań-
stwa Polskiego.

Prymas, w roli przywódcy spo-
łecznego, wyprowadza – wobec 
pojawienia się Obrazu czy pod-
czas uroczystości milenijnych 
– miliony ludzi w przestrzeń pu-
bliczną. Forma religijna osłania 
fundamentalną treść: powrót pod-
miotowości polskiego społeczeń-
stwa, które widzi siebie samo na 
ulicach. To dla wielu zasadnicze 
przeżycie, że można być tak ra-
zem, poza dyktatem komunistycz-
nej władzy.

 16 kwietnia 1966 
– w Gnieźnie odbywają się cen-
tralne kościelne obchody Mile-
nium Chrztu Polski (poprzedzał je 
kilkuletni program duszpasterski 
Wielkiej Nowenny). Władze ko-
munistyczne organizują w pobli-
żu jedno z wydarzeń związanych 
z obchodami Tysiąclecia Państwa 
Polskiego i zagłuszają pieśni re-
ligijne wystrzałami z armat. Była 
to kulminacja walki o „rząd dusz” 
między Kościołem a komunistami.

 Adam Nowak (mieszka-
niec podpoznańskiej miejsco-
wości) w dzienniku

Przed katedrą i w katedrze setki 
tysięcy ludzi. To nie jest tylko uro-
czystość religijna. To manifestacja 

patriotyczna przeciw formalnym 
i politycznym próbom podziału 
Polaków, przeciw manipulacjom 
partii, która chce określać według 
swoich wzorów cnoty i wady oby-
watelskie.

Poznań, 16 kwietnia 1966 

 Janusz Zabłocki (publicy-
sta, działacz katolicki) w dzien-
niku

Toczy się […] zacięta wal-
ka, która w istocie rozstrzygnie 
o przyszłości nie tylko Kościoła 
w państwie socjalistycznym, ale 
i o duchowej przyszłości narodu. 
Decydujące będzie to, czy w ob-
liczu bezprzykładnej ofensywy 
komunistycznego państwa, do 
której zmobilizowało ono wszel-
kie środki, Prymas Polski znajdzie 
się wraz z Episkopatem izolowa-
ny i osamotniony, czy też otrzyma 
wsparcie od społeczeństwa. Wy-
nik tej konfrontacji, tego swoiste-
go społecznego referendum, zale-
żeć będzie od tego, jak zachowają 
się masy.

Ożarów Mazowiecki, 18 kwiet-
nia 1966

Przeżycie nie byłoby tak głębo-
kie i mocne, gdyby mu nie towa-
rzyszyło nierozłącznie tak żywe 
doświadczenie międzyludzkiej 
wspólnoty. Wiernych zgromadzo-
nych w wielkim tłumie umacnia 
poczucie, że w przeżyciu swoim 
nie jest nikt z nich osamotniony, 
ale łączy ono tak wielką liczbę 
ludzi przybyłych w tym samym 
celu i w imię tej samej Sprawy. 
I stają się tym przeżyciem wspól-
noty silniejsi i bardziej sobie wza-
jem bliscy. Można to było odczuć 
tamtego wieczoru [3 maja] na ja-
snogórskich wałach. […] Po raz 
pierwszy zobaczyliśmy się w ta-
kiej liczbie razem.

Warszawa, 4 maja 1966 

 Jan Nowak-Jeziorański 
(dyrektor Rozgłośni Polskiej 
RWe) 

Nie mieliśmy wprawdzie re-
portera na miejscu w Polsce, 
ale słuchacz w kraju tylko z na-
szych audycji mógł usłyszeć 
w najdrobniejszych szczegó-
łach to wszystko, co działo się 
w Gnieźnie, Poznaniu, Krakowie 
i na Jasnej Górze. Pomogli nam 
w tym zresztą sami słuchacze. 
Od różnych amatorów zaczęliśmy 
otrzymywać okólnymi drogami 
taśmy z nagraniami. […] Dzięki 
temu mogliśmy nadać godzinny 
reportaż z Częstochowy z prze-
mówieniem Prymasa i innych. 
Echem z Monachium odbiły się 
i powróciły do kraju pamiętne sło-
wa arcybiskupa [Bolesława] Ko-
minka wygłoszone na Jasnej Gó-
rze: „Nikt nie może ograniczyć 
naszej wiary do wąskiego nacjo-
nalistycznego getta”.

Monachium

Lublin, 5 czerwca 1966. Obraz�Matki�bożej�nawiedzenia�niesiony�przez�
studentów�podczas�obchodów�Tysiąclecia�chrztu�Polski.�
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Warszawa, 20-21 czerwca 
1966.�wierni�przed�Obrazem�
Matki�bożej�wystawionym�w�oknie�
zakrystii�katedry.�

Poznań, 17 kwietnia 1966. 
Prymas�Polski�ks.�kard.�stefan�wyszyński�
i�ks.�arcybiskup�antoni�baraniak�w�drodze�do�fary�
podczas�obchodów�Tysiąclecia�chrztu�Polski.�

Białystok, 20 listopada 1966. 
uroczystości�z�okazji�Tysiąclecia�chrztu�Polski�
na�placu�przed�katedrą.

Warszawa, 1966.�chłopcy�
z�latawcem�udekorowanym�
z�okazji�Tysiąclecia�Państwa�
Polskiego�podczas�święta�latawca.�
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nie�sprawdził�się�
system�awansów�
nauczycielskich,�
dyrektor�ma�
niewielkie�możliwości�
wynagradzania�
nauczyciela�za�lepszą�
pracę�i�zaangażowanie�
nie�będąc�
zmuszanym�do�
ciągłego�odwoływania�
się�do�etosu.�

Szachy�|�Mistrzostwa�świata�w�solvingu

Kacper Piorun znów z medalami
Bogata medalowa 
kolekcja Kacpra Pioruna 
poszerzyła się o dwa 
medale Mistrzostw Świata 
w Rozwiązywaniu Zadań 
Szachowych, rozegranych
w Ochrydzie w Macedonii.

W klasyfi kacji indywidualnej 
mistrzostw, broniący tytułu sprzed 
roku Kacper Piorun, zdobył srebr-
ny medal. Lepszy był tylko jego 
kolega z narodowej reprezentacji 
Piotr Murdzia, a na trzecim stop-
niu podium stanął  reprezentant 
Słowacji Tomaš Peitl. Startowało 
83 zawodników, w zdecydowanej 
większości z Europy. Pochodzą-
cy z Łowicza arcymistrz (od 2011) 

był w przeszłości trzykrotnie indy-
widualnym mistrzem świata w tej 
konkurencji.

W klasyfi kacji drużynowej Po-
lacy – tradycyjnie już – nie mie-
li sobie równych, zdobywając  10 
złoty medal z rzędu. Złotą druży-
nę tworzyli Piotr Murdzia, Kacper 
Piorun i Aleksander Miśta. Na po-
dium nasi zawodnicy wyprzedzili 
drużyny Rosji i Wielkiej Brytanii. 
Startowało 19 reprezentacji.

Przypomnijmy, że 27-letni dziś 
Kacper Piorun urodził się i wy-
chowywał w Łowiczu. Jest arcy-
mistrzem zarówno w solvingu, jak 
i w szachach klasycznych (w któ-
rych był mistrzem Polski w 2017. 
i wicemistrzem w 2016 i 2018). 
W tym roku zdobył też tytuł mi-
strza Polski w szachach szybkich. 
Jest zawodnikiem Stilonu Gorzów 
Wielkopolski.      tm

Polacy znów ze złotem!
Od�lewej:�aleksander�Miśta,�
Piotr�Murdzia�i�Kacper�Piorun.�
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WSPOMNieNiA�|�POzOsTaną�w�naszeJ�PaMięci

ReKlaMa

22 lipca br. w wieku zaledwie 
56 lat odszedł sołtys wsi Mięso-
śnia Krzysztof Piestrzeniewicz. 
Choć z ciężką chorobą zmagał się 
od dwóch lat, jego śmierć zasko-
czyła bliskich. Odszedł bowiem 
człowiek, który do końca nie stra-
cił pogody ducha i wiary, że „bę-
dzie dobrze” – prawdziwy gospo-
darz, ojciec rodziny, dobry mąż 
i uczynny sąsiad. 

Krzysztof Piestrzeniewicz uro-
dził się 31 stycznia 1962 roku 
w Głownie, jako syn Ludwika 
i Lucyny. Był drugim dzieckiem 
z trójki rodzeństwa, miał dwie 
siostry. Od urodzenia mieszkał 
w Mięsośni. Uczył się w Szko-
le Podstawowej w pobliskim Po-
powie Głowieńskim, a następnie 
ukończył Zasadniczą Szkołę Za-
wodową o kierunku rolniczym 
w Bielawach.

Rodzice pana Krzysztofa naj-
pierw mieszkali z dziećmi przy 
tzw. nowej nitce, czyli części wsi, 
utworzonej w latach 50-tych w ra-
mach tzw. komasacji, gdzie osie-
dlili się jego dziadkowie. Później 
jednak nabyli plac w głównej czę-
ści Mięsośni i tu stworzyli gospo-
darstwo. On, jako młody chło-
piec, uczestniczył w tym procesie, 
a później brał udział we wszystkich 
pracach i naturalną koleją rzeczy 
sam został rolnikiem i przez całe 
życie związany był z pracą w go-
spodarstwie ukierunkowanym na 
hodowlę bydła mlecznego i opa-
sowego. Był producentem mleka 
i udziałowcem w SM Łowicz. 
Jako młody człowiek grał w piłkę 
nożną w Sokole Popów. 

22 czerwca 1991 r. Krzysztof 
Piestrzeniewicz ożenił się z Wie-
sławą z domu Pietrzak, pochodzą-
cą z tej samej wsi. Małżonkowie 
znali się od dzieciństwa, a przeży-
li razem 27 lat. Wychowali dwo-
je dzieci – córkę Edytę (obecnie 
26-letnią) i syna Dawida (obecnie 
23-latka). Teraz syn, jako młody 
rolnik, prowadzi z pomocą mamy 
gospodarstwo po tacie, a córka jest 
fi zjoterapeutką. 

W 2003 r. pan Krzysztof po raz 
pierwszy został wybrany przez 
mieszkańców Mięsośni na funkcję 

sołtysa, którą pełnił kolejno przez 
3 pełne kadencje, czwartej niestety 
nie dokończył. Jako sołtys zabie-
gał o przekazanie budynku po by-
łym sklepie GS z przeznaczeniem 
na świetlicę wiejską. Dążenia te 
się spełniły, a dzięki niemu i za-
angażowaniu wielu mieszkańców 
Mięsośni, ich społecznej pracy, 
a także przy fi nansowym wspar-
ciu gminy, obiekt został wyre-
montowany i służy społeczności 
lokalnej do organizacji spotkań 
i imprez okolicznościowych. 

Państwo Piestrzeniewiczowie 
planowali, że na jedną z kolejnych 
rocznic ślubu zaproszą gości na 
przyjęcie właśnie tam, ale organi-
zacji hucznego jubileuszu stanęła 
na drodze poważna choroba – naj-
pierw diagnoza, później kolejne 
etapy terapii. 

W tym roku, 10 czerwca, pod-
czas uroczystych obchodów jubi-
leuszu 100-lecia jednostki Ochot-
niczej Straży Pożarnej w Popowie 
Głowieńskim, jako sołtys wsi, któ-
ra dołożyła się do ufundowania 
nowego sztandaru, obok sołtysów 

innych miejscowości, Krzysztof 
Piestrzeniewicz wbijał pamiątko-
wy gwóźdź w drzewiec sztandaru. 

W epitafi um zamieszczonym 
po śmierci Krzysztofa Piestrze-
niewicza na stronie internetowej 
Urzędu Gminy Głowno wspo-
mina się go jako człowieka po-
godnego, spokojnego i uczynne-
go, z którym współpraca układała 
się bardzo dobrze. Pogoda ducha 
pana Krzysztofa była widoczna 
w jego uśmiechu, który był jego 
znakiem rozpoznawczym. Żona 
Wiesława wspomina optymizm 
i życiową zaradność męża, przy-
pominając często powtarzane 
przez niego zwroty: „Nie przej-
muj się – rób swoje” czy „Żona, 
nie damy się!”. Był jej opoką, fi -
larem rodzinnego gospodarstwa, 
wsparciem w trudnych chwilach. 
Nawet gdy po raz ostatni udawał 
się do szpitala, przekonywał siebie 
i rodzinę, że „będzie dobrze”. In-
nego wariantu zdawał się nie brać 
pod uwagę, a bliscy żyli w takim 
samym przekonaniu – że i tym 
razem pokona chorobę, że – jak 
kilka razy wcześniej – niebezpie-
czeństwo zostanie zażegnane.

Krótkie, lecz dodające otuchy 
słowa już na zawsze będą brzmia-
ły w uszach żony i dzieci. One 
oraz niezmienne wezwanie do 
pracy, do codziennych obowiąz-
ków: „Jazda!” – bo pan Krzysz-
tof był przede wszystkim czło-
wiekiem ciężkiej, fi zycznej pracy 
– jak mówi żona – prawdziwym 
chłopem – rolnikiem z krwi i ko-
ści, niezmordowanym, nierzadko 
pracującym ponad siły, w pracach 
polowych nie lubiącym zostawać 
w tyle, sumiennym i obowiąz-
kowym, ale także – otwartym na 
nowe pomysły. To czyniło z nie-
go naprawdę dobrego gospodarza 
– człowieka, który pracą własnych 
rąk doszedł do wszystkiego, co 
w życiu osiągnął, a ze swego 
chłopskiego pochodzenia i ze swej 
pracy był dumny. 

– Mąż zawsze był sobą, nikogo 
nie udawał – opowiada pani Wie-
sława. – Kiedy nasze dzieci były 
małe, zabierał je ze sobą wszę-
dzie, gdzie się ruszał. Dbał, by ni-

czego im nie brakowało. Dawid-
ka „ciągał” na pole, uczył pracy 
z maszynami. Teraz to procentu-
je, bo ostatnie 2 lata w gospodar-
stwie, gdy mąż nie mógł już tak 
pracować, należą do Dawida, któ-
ry został przez tatę wprowadzony 
w obowiązki. Ale ten tata zawsze 
był obok, można było zawsze do 
niego przyjść czy zadzwonić, żeby 
zapytać co, gdzie, kiedy i jak zro-
bić. Teraz syn musi liczyć przede 
wszystkim na siebie. Głęboko 
wierzę, że da sobie radę – przecież 
miał dobrego nauczyciela.

Dawid Piestrzeniewicz po-
twierdza: – Najlepszego! 

A pani Wiesia wspomina: 
– Jako mąż i żona bardzo się róż-
niliśmy i dość często się spierali-
śmy, a wszystkie te lata to poszuki-
wanie kompromisu, na szczęście 
z obu stron. To chyba pozwoliło 
nam być ze sobą 27 lat. Małżeń-
stwo z nim nie było nudne, bo 
męża było wszędzie pełno. Ja by-
łam tą stroną ostrożniejszą, czę-
sto zastanawiałam się „A co bę-
dzie...”, a maż parł do przodu, 
mówiąc „Jakoś to będzie!”. Miał 
dar do kierowania i ja na to przy-
stawałam, wolałam być na drugim 
planie. To on zajmował się wielo-
ma sprawami. Bardzo mi go bra-
kuje...

Krzysztof Piestrzeniewicz był 
człowiekiem towarzyskim, lubią-
cym zabawę, posiadającym szero-

Krzysztof Piestrzeniewicz (1962-2018) 
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ODeSZLi OD NAS�|�27.08.2018�–�8.09.2018
�27 sierpnia:�

genowefa�Markiewicz,�l.85.
�28 sierpnia: 

zofia�Maciągowska,�l.84.
�29 sierpnia: 

Mieczysław�adamas,�l.76.
�31 sierpnia: 

Helena�bogusz,�l.96.
�1 września: 

adam�gajek,�l.63;�
zbigniew�ciołek,�l.47,�stryków;�
emilia�gajda�Pietrzak,�l.50;�
barbara�stasiak,�l.83,�Koźle.

�2 września: 
ewa�biniewicz,�l.60;�
aniela�brynkiewicz,�l.90,�
stryków.

�3 września: 
zofia�lichman,�l.86;�
barbara�adamczewska,�l.85,�
głowno.

�4 września: 
wojciech�lis,�l.59,�warszawa

�8 września: 
waleria�Mikorenda,�l.84;�
Henryk�zagawa,�l.69.

Nieborów�|�ważne�spotkanie�w�szkole

W sprawie kontrowersyjnej 
propozycji
14 września o godz. 12. 
w Szkole Podstawowej 
w Nieborowie 
rozpocznie się 
spotkanie ważne 
dla kilkudziesięciu 
właścicieli posesji 
w Nieborowie, Arkadii 
i Mysłakowie.

Chodzi o wszczęte przez Kon-
serwatora Zabytków w Łodzi po-
stępowanie dotyczące wpisania 
do rejestru zabytków układu Ar-
kadia – Nieborów wraz z otocze-
niem. Projekt zgłoszony przez 
Stowarzyszenie „Dziedzictwo 
Nieborowa” z Warszawy, opar-
ty jest na wynikach opracowania 
Narodowego Instytutu Dziedzic-
twa z Łodzi.

Zakłada on wpisanie do reje-
stru zabytków obszarów poło-
żonych wzdłuż drogi Nieborów 

– Arkadia, począwszy od gra-
nicy gminy Nieborów z gmi-
ną Bolimów wzdłuż drogi przez 
Nieborów, dalej wzdłuż dro-
gi gminnej (dawnej DK 70), na-
stępnie Drogi Krajowej nr 70 
do jej łuku w Mysłakowie w są-
siedztwie parku w Arkadii. We 
wpisie ujęte byłyby także te-
reny zajęte przez park i pałac 
w Nieborowie oraz park w Ar-
kadii. Oprócz tego proponowana 
jest znacznie szersza strefa 
ochronna.

Wszczęte postępowanie wzbu-
dziło wśród mieszkańców duży 
niepokój, w strefi e ochrony kon-
serwatorskiej, jak otoczeniu, zna-
lazłyby się domy i zabudowania 
gospodarcze oraz nieruchomo-
ści przeznaczone lub potencjal-
nie przeznaczone pod zabudowę 
mieszkaniową. 

Wraz z powołaniem strefy 
właścicieli obowiązywałoby sze-
reg ograniczeń.  tb



25www.lowiczanin.info � ���nr 37������13�września�2018

kie grono znajomych, a przy tym 
pomocnym i uczynnym. Serdecz-
ne relacje łączyły go z rodziną,  
o swoich siostrach nie mówił ina-
czej jak Mirusia i Renia. Znajomi 
dzieci państwa Piestrzeniewiczów 
traktowali go jak przyjaciela, nie-
mal rówieśnika: „Dzień dobry 
Pani Wiesiu, jest Krzysiek?” – py-
tali odwiedzając ich. Pani Wie-
sława była dla dzieciarni „panią”, 
a jej mąż – po prostu Krzyśkiem. 
Dziś bliscy i znajomi często wspo-
minają go śmiejąc się przez łzy, bo 
są to dobre, wesołe wspomnienia.

– Ostatnio ktoś mi mówił, że 
zanim poprosił Krzyśka o pomoc, 
ten sam ją zaproponował. Czasem 
złościło mnie, że zostawiał swoje 
(mówił: bo ty dasz radę), a szedł 
pomagać do kogoś. Wujo Andrzej 
powiedział mi niedawno „Wiesz, 
przez te wszystkie lata (około 40) 
my się ani razu nie pokłóciliśmy” 
– wspomina pani Wiesia.

Gdy Krzysztof Piestrzenie-
wicz zachorował, wielu znajo-
mych okazało mu i jego rodzinie 
wsparcie. On sam był człowie-
kiem silnym i wytrzymałym. Nie 
narzekał, nie obnosił się z choro-
bą, znosił ją z pokorą i godnością, 
do końca wierząc, że „wszystko 
zmierza w dobrym kierunku”. 

– Nasze zderzenia ze służbą 
zdrowia były trudne i jeżeli mogę 
coś dodać z tej perspektywy, to po-
wiem, że najwięcej człowieczeń-
stwa, najwięcej zrozumienia oka-
zywali mężowi młodzi lekarze,  
a nie utytułowani profesorowie  
– mówi pani Wiesława i dodaje, że 
ona i dzieci dziękują rodzinie oraz 
znajomym za wsparcie w choro-
bie pana Krzysztofa, za słowa po-
cieszenia, a teraz – za życzliwość. 

Córka pana Krzysztofa, Edyta 
Piestrzeniewicz, pisze o nim tak: 
„Mój Tato, „mały – wielki czło-
wiek”, o dużym serduchu dla nas 
– najbliższych i całego świata. Ni-
gdy nie odmówił pomocy innym, 
często rzucał swoją robotę, gdy 
ktoś potrzebował pomocy. Był sil-
nym, wytrzymałym człowiekiem, 
gdy sobie coś zaplanował, dążył 
do wyznaczonego celu z wiarą  
i optymizmem, czy były to małe 
czy duże sprawy. Jakoś to będzie, 
poradzimy sobie – bo tak mawiał 
Tata. Te słowa będą teraz dla nas 
motorem napędowym do działania 
– jak tata, gdy był z nami. Zawsze 
w nas wierzył. Mimo że mało 
mówił o swoich emocjach, czuli-
śmy, że bardzo nas kocha. Żarto-
wał, uśmiechał się każdego dnia, 
mimo choroby i bólu, jaki odczu-
wał. Przetrwał kilka poważnych 
operacji, nigdy nie narzekał, ale 
bardzo złościł się gdy musiał leżeć 
bezczynnie. Smerfy – mówił do 
mnie i brata – jazda do roboty! Był 
wymagający, ale za to mu dzię-
kujemy. Dzięki temu wiemy, że 
bez sumiennej i ciężkiej codzien-
nej pracy ciężko cokolwiek osią-
gnąć. Mój Tatuś był wspaniałym, 
najlepszym jakiego mogłam sobie 
wymarzyć tatą. Był dla nas świa-
tłem, które musiało zgasnąć w bia-
ły dzień. Zaświecił jako gwiazda 
na niebie, która będzie nad nami 
czuwać. Wierzymy, że tam, na gó-
rze, już nie cierpi i będziemy robić 
wszystko, aby był z nas dumny”. 

Krzysztof Piestrzeniewicz 
zmarł 22 lipca br., a 25 lipca br. 
został pochowany na cmentarzu 
parafialnym w Starym Walisze-
wie. W imieniu władz samorządo-
wych podczas pogrzebowej mszy 
św. zmarłego pożegnał wójt gmi-
ny Głowno Marek Jóźwiak, nato-
miast w imieniu wszystkich soł-
tysów gminy mowę pożegnalną 
wygłosił sołtys wsi Dąbrowa Ta-
deusz Krysztofczyk. W ostatniej 
drodze zmarłemu towarzyszyli 
bliscy, rodzina i przyjaciele, zna-
jomi i sąsiedzi.  ewr

Domaniewice |�Odpust�i�dożynki�w�sanktuarium

Biskup Osial: przychodzimy 
do Matki świętować Jej urodziny
Parafianie i pielgrzymi 
kolejny raz licznie 
przybyli 8 września 
do Sanktuarium Matki 
Bożej Domaniewickiej 
Pocieszycielki Strapionych 
i Pięknej Miłości na 
główną mszę odpustową, 
która w południe została 
oprawiona została na placu 
pielgrzymkowym.

Koncelebrował ją bp Wojciech 
Osial, on też wygłosił kazanie,  
a także błogosławił chleby, ziarno, 
wieńce, owoce i warzywa, które  
w procesji z darami zostały przy-
niesione pod ołtarz. 

– Przychodzimy do Matki Bo-
żej, aby świętować Jej urodziny  
(8 września Kościół obchodzi uro-
czystość narodzenia Matki Bożej, 
zwaną też świętem Matki Bożej 
Siewnej). Przychodzimy do na-

szej Matki. Co możemy Jej po-
darować? – mówił na wstępie ho-

milii biskup pomocniczy diecezji 
łowickiej. Dalej zauważył, że każ-

da matka jest szczęśliwa, kiedy jej 
dziecko dobrze żyje. Dla Matki 

Bożej najlepszym prezentem bę-
dzie to, jeśli przystąpimy do spo-
wiedzi oraz komunii św. i gdy 
wrócimy do naszych domów, aby 
dobrze żyć. 

W dalszej części kazania mó-
wił o pobożności rolników Księ-
stwa Łowickiego i o wyjąt-
kowym miejscu Matki Bożej  
w świadomości Polaków, na któ-
rą warto zwrócić uwagę w roku, 
w którym obchodzimy 100-le-
cie odzyskania niepodległo-
ści. Bo przecież Polacy w walce  
o niepodległość zawsze mieli na 
sztandarach Matkę Bożą i Boga. 
Przejawem wyjątkowego w na-
szym kraju kultu Maryi (którego 
– jak wspomniał – może my sami 
nie uświadamiamy sobie tak do-
brze jak np. Włosi czy Anglicy) 
są nasze różańce, obrazki, jakie 
nosimy w portfelach, obrazy, któ-
re mamy w naszych domach. Ale 
też pielgrzymowanie do licznych 
sanktuariów maryjnych i litanie 
odmawiane w maju przy przy-
drożnych kapliczkach. 

– Maryja zawsze była obec-
na i to, że tu dzisiaj jesteśmy, to 
jest znak naszej wiary. Ale tak jak 
ona musimy być posłuszni Panu 
Bogu i pamiętać, że sprawy Boże 
są ważniejsze niż ludzkie – mówił 
biskup.  mwk

Gmina Zduny�|�gospodynie�po�kolejnej�wycieczce

Prawosławna zaduma i smak kartaczy
48 działaczek Kół Gospodyń 

Wiejskich z gminy Zduny wzię-
ło udział w wycieczce do Bia-
łegostoku, Wilna i Augustowa. 
Wyjazd trwał od 31 sierpnia do 
2 września. Działaczki organizo-
wały go ze własnym zakresie, bez 
biura podróży. 

Tego rodzaju wyjazdy są orga-
nizowane co roku. Po raz pierw-
szy gospodynie zdecydowały się 
przekroczyć granicę Polski. De-
cyzja o tym, że w programie wy-
cieczki znajdzie się Wilno, po-
jawiła się wiosną. Większość 
uczestniczek wyjazdu była w tym 
mieście po raz pierwszy. 

Jolanta Perzyna, szefowa 
Gminnej Rady Kobiet w Zdu-
nach, ocenia wyjazd jako bar-
dzo udany. Wzięły w nim udział 
przedstawicielki kilku pokoleń, 
w wieku od 20-30 do ponad 70 
lat. Atmosfera była bardzo przy-

jazna, nawet w autokarze panie 
wspólnie śpiewały, modliły się  

i tańczyły. – Jedyną wadą było to, 
że miałyśmy trochę za mało cza-

su. W Wilnie spędziłyśmy jeden 
dzień i to było za mało. Powinny-

śmy przeznaczyć na nie dwa dni. 
Nie miałyśmy też czasu na zwie-
dzanie pałacu w Trokach. Obej-
rzałyśmy go tylko z zewnątrz. 

Gospodynie w Wilnie odwie-
dziły m.in. Ostrą Bramę, cmen-
tarz na Rossie i cerkiew Św. Du-
cha, która zrobiła na nich duże 
wrażenie. Zwróciły uwagę na od-
świętne stroje, w jakich wyznaw-
cy prawosławia przychodzą do 
świątyni i niezwykłe ich skupie-
nie podczas modlitwy. 

Z wielką ciekawością w cza-
sie obiadu spróbowały też sma-
ku kartaczy i zdobyły przepis na 
nie. Być może pokuszą się, aby 
na jedno z okolicznościowych 
spotkań spróbować je przygoto-
wać. Nie odmówiły sobie zaku-
pu sękacza, którego kawałek każ-
da gospodyni chciała przywieźć 
do Zdun. 

Na nocleg panie wracały do 
hotelu Cresovia w Gibach (po-
wiat sejneński), tam też organi-
zowały sobie integracyjne spo-
tkania z konkursami i nagrodami. 
 mwk

Gmina Zduny�|�dożynki�parafialne

Zabytkowym Zetorem, 
na wozie drabiniastym,
z wieńcem do kościoła

Mieszkańcy Strugienic bardzo 
się postarali, aby tegoroczne do-
żynki parafialne w Zdunach, które 
odbyły się 9 września, miały god-
ną oprawę. Swój wieniec dożyn-
kowy przewieźli do kościoła św. 
Jakuba wozem drabiniastym, któ-
ry ciągnął zabytkowy Zetor 2505. 

Na wozie zasiedli ubrani  
w stroje łowickie: starostowie do-
żynek – Marzena Flis oraz Ga-
briel Dróżdż, a także muzykanci 
i kilka towarzyszących im osób.  
W stroje łowickie ubrało się tego 
dnia w sumie 23 mieszkańców 
Strugienic, które w tym roku były 
gospodarzem dożynek. 

Jak nam powiedziała sołtys 
Strugienic Maria Bończak, rolą 
gospodarzy dożynek w parafii  
w Zdunach jest przyniesienie do 
kościoła chleba, prowadzenie pro-
cesji, a także czytania w czasie Li-

turgii Słowa. W tym roku po raz 
pierwszy zdarzyło się tak, że wie-
niec ze Strugienic był jedynym 
przeniesionym do kościoła, ponie-
waż inne miejscowości nie zrobiły 
wieńca – z wyjątkiem Jackowic, 
ale delegacja z tej wsi pojechała 
na dożynki powiatowe do Bednar. 

Kościół został przez gospoda-
rzy dożynek udekorowany – poja-
wiły się w nim np. ule, miniatura 
wiatraka i dynie. Po zakończeniu 
mszy św. starościna dożynek za-
prosiła wszystkich na poczęstunek 
przygotowany przez mieszkańców 
parafii – był chleb ze smalcem, 
kwaszone ogórki i ciasto. Przygry-
wała kapela. Potem wóz odjechał 
do Strugienic, gdzie przygotowa-
no obiad i zabawę, która trwała do 
wieczora. Zaangażowani w przy-
gotowanie dożynek mieli jednak 
pewien niedosyt, że mało osób 

przyszło do kościoła, więc cią-
gnikiem z wozem przejechali się 
jeszcze drogą przez całą wieś, aż 
do Maurzyc. Warto dodać, że Ze-

tora udostępnił (i osobiście nim 
kierował) Sławomir Maszkowski 
z Rząśna, który należy do Stowa-
rzyszenia Retro Łowiczanka, wóz 

użyczył Jan Kwieciński ze Stru-
gienic (który grał też w kapeli na 
bębenku), na akordeonie grał Jan 
Rosa z Urzecza.  mwk

Parafianie wnieśli dożynkowe wieńce pod ołtarz w procesji z darami. błogosławił�im�bp�wojciech�Osial.
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Dożynki parafialne w Zdunach�jeszcze�chyba�nigdy�nie�miały�takiej�oprawy,�jaką�w�tym�roku�przygotowali�
mieszkańcy�strugienic.�
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Gospodynie z gminy Zduny przed�ważnym�dla�Polaków�miejscem�–�cmentarzem�na�Rossie�w�wilnie.�
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Reportaż
Gmina Łowicz�|�Hodowla�ślimaka�jadalnego

Biznes przerodził się w pasję 
– Kto raz pozwoli się namówić na zjedzenie ślimaka, z pewnością sięgnie po ten przysmak 
ponownie – przekonuje naszego reportera Piotr Płuska, hodowca ślimaków jadalnych z Małszyc. 
Zainteresowanie niecodziennym rarytasem jest w Polsce coraz większe. 

Znajdujące się nieopodal Ło-
wicza gospodarstwo rolne „Sna-
ils Breeder” hodowlą ślima-
ków zajmuje się od 2010 roku. 
Na powierzchni 0,5 ha w sezo-
nie od maja do września żyje tam 
1.600.000 ślimaków, co w przeli-
czeniu na sprzedawane w ciągu 
tego okresu tony wynosi 15. Swo-
ją działalność gospodarstwo opie-
ra w dużej mierze na eksporcie do 
innych krajów, takich jak: Hiszpa-
nia, Włochy, Portugalia czy Cypr, 
jednak w Polsce również nie bra-
kuje osób zainteresowanych tego 
typu smakołykami. 

– Mięso ślimaka jest smaczne, 
bogate w białko oraz minerały. 
Zawiera dużo „pierwiastka życia”, 
czyli selenu. Jest również wskaza-
ne dla osób, będących na diecie, 
ze względu na to, iż jest lekko-
strawne. Myślę, że jest ono godne 
polecenia – poleca Piotr Płuska. 

To jednak nie smak oraz walo-
ry odżywcze ślimaków przesądzi-
ły kilka lat temu o uruchomieniu 
hodowli, lecz aspekt biznesowy. 
Okazuje się bowiem, że zapotrze-
bowanie na ślimaki stale wzrasta, 
a to łączy się z wysoką ceną za 
produkt. Konkurencja jest z kolei 
niewielka, bo podobnych hodowli 
raczej w Polsce nie przybywa.

– Miałem 19 lat, kiedy zrozu-
miałem, że oprócz pracy zawo-
dowej chciałbym posiadać na wsi 
jakąś działalność. Na początku 
moje pomysły oscylowały wo-
kół hodowli strusi i szynszyli, ale 
ostatecznie stanęło na dalszej li-
terze alfabetu. Decyzję podjąłem 
w tydzień, a potem powoli wszyst-
kiego się uczyłem. To, co począt-
kowo miało być tylko biznesem, 

przerodziło się w pasję – zapew-
nia Piotr Płuska. 

Zdaniem naszego rozmów-
cy opieka nad tak liczną hodow-
lą nie jest zajęciem zbyt wyma-
gającym i czasochłonnym. Jak 
twierdzi, dziennie poświęca mu 
ok. dwóch godzin, żeby zapew-
nić ślimakom optymalne warun-
ki rozwoju. W tym czasie należy 
je odpowiednio nakarmić oraz na-
wodnić. Na początku życia żywią 
się one mieszanką roślinną kapu-
sty oraz rzepaku – rzepik perko, zaś 

w późniejszym czasie specjalną 
ekologiczną paszą. 

Wskutek stosowania takiej 
techniki żywienia hodowany w 
Małszycach ślimak z gatunku 
Helix Aspersa Müller, czyli tzw. 
„mały szary”, dorasta w ciągu 
3 miesięcy, nie zaś, jak zwykle 
bywa, w czasie 5 miesięcy. 

– Rozwój naszych ślimaków 
jest efektem naszych starań. To 
zajęcie, które przynosi mnóstwo 
satysfakcji. Choć niewiele przy 
nich pracujemy, o ślimakach my-

ślimy od rana do wieczora – za-
pewnia. 

Z doświadczenia hodowcy wy-
nika, iż właściwie przyrządzo-
ny ślimak zaspokoi nawet najbar-
dziej wymagające podniebienia. 
Jego przygotowywanie rozpoczy-
na się od gotowania – niestety „na 
żywca” – we wrzątku. Następnie 
– jak to w kuchni bywa – ograni-
czeniem jest jedynie fantazja. Ulu-
bioną potrawą naszego rozmówcy 
jest tzw. ślimak po burgundzku, 
czyli gotowany w rosole, a na-

stępnie przez 20 minut pieczony. 
Zwykle podaje się go z masłem 
czosnkowym. Gotowy półprodukt 
można również zamrozić, by cie-
szyć się nim także poza sezonem. 

– Zwykle na kilkanaście osób 
zaledwie kilka chciałoby śli-
maka spróbować, jednak kie-
dy urządziliśmy bal sylwestrowy 
i przygotowaliśmy 260 ślimaków, 
okazało się, że wszystkie zniknęły 
w mgnieniu oka – dodaje.

Zdaniem Pawła Płuski, jedy-
ną wadą potraw ze ślimaków jest 

długi czas ich przygotowywania. 
By mięso było smaczne, należy je 
gotować około dwóch godzin. We 
wrzącej wodzie umieszczamy tak-
że muszle, aby je wysterylizować. 
Można w nich podawać przygo-
towane uprzednio ślimaki. Jest to 
zajęcie czasochłonne, zaś sama 
przekąska zwykle znika w kilka 
sekund.

Ci, którzy chcieliby kulinar-
nie eksperymentować ze ślima-
kiem znalezionym w ogródku, 
także mogą sobie na to pozwo-
lić, jednak pod pewnymi warun-
kami. Zamieszkujący przestrzenie 
przydomowe ślimak winniczek 
jest gatunkiem zagrożonym wy-
ginięciem i znajduje się on pod 
ochroną. Można go zbierać jedy-
nie w miejscach wyznaczonych 
przez Ministerstwo Ochrony Śro-
dowiska i tylko raz do roku – od 
początku do końca maja. Dodat-
kowo, możliwe jest spożycie jedy-
nie egzemplarzy posiadających 30 
milimetrów w najwęższym miej-
scu. Zwolennicy winniczka mu-
szą również pamiętać o odcięciu 
końcowej części ślimaka, czyli 
wątrobotrzustki, gdyż, jeśli tego 
nie zrobimy, przysmak będzie 
gorzki. 

Ci, którzy chcieliby cieszyć 
się potrawami ze ślimaka w do-
wolnym czasie, mogą skorzystać 
z oferty hodowli. Cena takiego 
specjału wynosi ok. 10-13 złotych 
za kilogram. 

ReKlaMa

Piotr Płuska i Bogusława Pacler�prezentują�hodowane�w�Małszycach�ślimaki.
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Przygotowywanie�
rozpoczyna�się�
od�gotowania�
–�niestety�„na�
żywca”�–�we�wrzątku.�
następnie�–�jak�to�
w�kuchni�bywa�
–�ograniczeniem�jest�
jedynie�fantazja.
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Bednary�|�dożynki�powiatu�łowickiego�i�gminy�nieborów

W podziękowaniu za plony
i pracę rąk ludzkich
Grażyna Haczykowska i Stanisław Kosiorek – starostwie dożynek 
– przenieśli do kościoła pw. św. Macieja i Małgorzaty w Bednarach 
do poświęcenia podczas mszy św. chleby, a delegacje z 8 gmin 
powiatu łowickiego – dożynkowe wieńce. Tak rozpoczęło się 9 września 
święto plonów powiatu łowickiego i gminy Nieborów.

Biskup Wojciech Osial, któ-
ry koncelebrował mszę św. i wy-
głosił kazanie, mówił, że dożynki 
są po to, aby podziękować Bogu 

za plony, a ludziom – za ich pra-
cę. Podkreślał też, że ważne w ży-
ciu jest to, aby czynić dobro i żyć 
z Bogiem, myśląc o tym, co byśmy 
mu dali, gdybyśmy dzisiaj przed 
nim stanęli. Bo wraz z wieńcami 
powinniśmy przynieść pod ołtarz 
swoje życie. – Jeśli niesiesz wie-
niec pod ołtarz, a wiesz, że twój 
brat coś do ciebie ma, to idź się 

z nim pojednaj – mówił w kaza-
niu. – Bo jeśli to, co mówi Bóg 
nie wpływa na twoje życie, to naj-
większe wieńce nie pomogą. 

Wspomniał też, że Bednary, 
które liczą 659 lat, to wieś daw-
nego Księstwa Łowickiego, któ-
rego mieszkańcy charakteryzowa-
li się pobożnością. Tutaj zawsze 
z Bogiem siano, do Boga mo-
dlono się, gdy przyszła susza lub 
inna klęska i Bogu dziękowano 
za zbiory. I ta tradycja jest kulty-
wowana. 

Z kościoła uczestnicy mszy 
św. przeszli na pobliski cmentarz, 
żeby złożyć kwiaty pod pomni-
kiem Żołnierzy Września 1939 
roku i obeliskiem poświęconym 
strażakom – ochotnikom. A po-
tem na boisko przy Szkole Pod-
stawowej w Bednarach, na któ-
rym ustawiono dwie sceny. Na 

głównej wystąpiły: Zespół Śpie-
waczy Bednary, chór Blicho-
wiaków, Zespół Pieśni Ludowej 
Kiernozianie. W ich wykonaniu 
zabrzmiały piosenki ludowe i pa-
triotyczne. 

specjalne 
przygotowania
przed występem śląska
Przed występem gwiazdy wie-

czoru – Zespołu Pieśni i Tań-
ca Śląsk, scena ta przeszła lifting 
w wykonaniu obsługi technicznej 
zespołu. Najpierw ją czyścili, po-

tem rozłożyli wykładzinę odpo-
wiednią do tańca, posklejali ją ta-
śmami. Po ustawieniu podestu dla 
chóru scenę jeszcze raz starannie 
wycierali. 

Na scenie tej występowali chór 
i tancerze. Orkiestra, która im to-
warzyszyła, grała na scenie roz-
stawionej obok. Zespół Śląsk 
w czasie blisko 2-godzinnego, bar-
dzo urozmaiconego programu pt. 
„A to Polska właśnie”, przedstawił 
tańce narodowe – mazura i polo-
neza, a także śląskie, krakowskie, 
góralskie – i to zarówno z górali 
beskidzkich, jak i podhalańskich, 
a także łowickiego oberka – pełne-

go żywiołowych akrobacji, który-
mi tancerze popisywali się w cza-
sie całego programu. 

Na koniec występu kierow-
nik „Śląska”, Zbigniew Cierniak, 
przyjmując podziękowania za 
przyjazd na Ziemię Łowicką od 
starosty Krzysztofa Figata (który, 
jak się okazało, obaj omawiali już 
półtora roku wcześniej), powie-
dział, że tenże oberek jest w pro-
gramie każdego występu zespołu. 

Blisko 2-godzinny występ Ze-
społu Pieśni i Tańca Śląsk zakoń-
czył się wspaniałym, zespołowym 
krakowiakiem, owacjami na stoją-
co i prośbą o bis.  str. 28

mirka WOlska
-kObierecka

mirka.wolska@lowiczanin.info

Jeśli�niesiesz�wieniec�
pod�ołtarz,�a�wiesz,�
że�twój�brat�coś�do�
ciebie�ma,�to�idź�się�
z�nim�pojednaj.�bo�jeśli�
to,�co�mówi�bóg�nie�
wpływa�na�twoje�życie,�
to�największe�wieńce�
nie�pomogą.�

Biskup Wojciech Osial
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Pochodzący z Jamna Mariusz Fiedor (po�środku�w�dolnym�rzędzie)�tańczył�
m.in.�w�góralskim�tańcu�z�kijami.�

W wykonaniu chóru ZPiT Śląsk (ubranego�w�stroje�śląskie�tzw.�rozbarskie)�usłyszeć�można�było�
m.in.�znany�utwór�„zasiali�górale”.�

Na scenie pojawili się też śpiewacy w strojach górniczych z białymi 
i czerwonymi pióropuszami.�Obok�nich�panie�w�strojach�opolskich.
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dokończenie ze str. 27
Warto dodać, że choć stoisk na 

dożynkach – z jedzeniem, zabaw-
kami odpustowymi i maszynami 
rolniczymi – nie było wiele, to or-
ganizatorzy nie mieli raczej powo-
dów, żeby narzekać na frekwen-
cję, bo przed sceną było nawet 
do tysiąca osób – a warto wspo-
mnieć, że w tym samym czasie  
na Nowym Rynku w Łowiczu 
trwało Księżackie Jadło. 

Wśród tancerzy był 
mariusz Fiedor z jamna
Nie tylko oberek łączy zespół 

z naszym powiatem. Jak się do-
wiedzieliśmy przed koncertem, 
w „Śląsku” tańczy pochodzący 
z Jamna pod Łowiczem Mariusz 
Fiedor. Miał on szczególną pu-
bliczność – rodzinę i przyjaciół, 
którzy wypatrywali go na scenie, 
wiedząc, że ma na nią wejść z pra-
wej strony, podczas góralskiego 
tańca z kijami. 

Rozmawialiśmy z 21-letnim 
tancerzem jeszcze przed wystę-
pem. Powiedział nam, że w zespo-
le spełniło się jego marzenie, które 
powstało gdy miał 16 lat. Wtedy to 
– jako uczeń Szkoły Baletowej im. 
Feliksa Parnella w Łodzi (w której 
uczył się od 12. roku życia) – po 
raz pierwszy pojechał na Festiwal 
Polskich Tańców Narodowych, 
którego organizatorem jest ZPiT 
Śląsk i który odbywa się w jego 
siedzibie w Koszęcinie. – Wtedy 
dowiedziałem się, na czym pole-
ga ta praca i postanowiłem, że jak 

skończę szkołę, to tam pójdę – po-
wiedział nam Mariusz. W czerw-
cu ubiegłego roku z dyplomem 
zawodowego tancerza rozpoczął 
pracę w zespole, która jak najbar-
dziej spełniła jego oczekiwania.

Tancerz przeszedł wprawdzie 
kontuzję, w wyniku której miał 
operację kolana, co wyłączyło go 
z prób i występów na pół roku, ale 
już wrócił do tańca. 

– Za granicą jeszcze nie by-
łem, ale dużo koncertujemy w ca-
łej Polsce. Zespół tworzą osoby  
w różnym wieku, ale razem jeste-
śmy jak rodzina – powiedział nam 
Mariusz Fiedor, przyznając, że 
jest jednym z najmłodszych jego 
członków. Mieszka on obecnie  
w Koszęcinie, do domu przyjeż-
dża raz – dwa razy w miesiącu. 
Bierze udział w 5 do 15 wystę-
pach w miesiącu. W przerwach 

między nimi normalnie przycho-
dzi do pracy – takie codzienne 
próby trwają zwykle od godz. 10 
do 14 lub 15. – To samo w kółko 
powtarzamy, równo, „w muzykę”.

Pytany o to, czy zawsze tańczy 
z tą samą tancerką, mówi, że w ze-
spole raczej się tego nie praktyku-
je. Różne tańce wykonuje z inny-
mi partnerkami i raczej tancerze 
są przygotowywani do tego, aby 
umieli z każdą osobą zatańczyć. 

A publiczność? Czy zwracają 
na nią uwagę? – Ludzi zazwyczaj 
jest dużo i są bardzo zadowoleni. 
Myślę, że przychodząc na występ 
„Śląska”, wiedzą, że to jest na-
prawdę sztuka i tego się właśnie 
spodziewają. Sądzę, że występ 
robi wrażenie, zwłaszcza wtedy, 
gdy widzi się go pierwszy raz. 
Wiem, że tak jest, bo sam tego do-
świadczyłem. 

W finałowej scenie tancerze�–�jakby�nie�zmęczeni�po�dwugodzinnym�koncercie�–�wykonali�bardzo�
widowiskowego�krakowiaka.�

Łowicki obarek był wyjątkowo skoczny,�pełen�skomplikowanych�akrobacji.�

W skromnych, ale szykownych strojach�z�okresu�Księstwa�
warszawskiego�tancerze�przedstawili�mazura.�
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Łowicz |�nowa�wystawa�w�muzeum

Ceramika Jadwigi Dębskiej  
od przyszłego piątku
Muzeum w Łowiczu 
przygotowuje kolejną 
wystawę czasową 
zatytułowaną „Moje babie 
lato”. Wernisaż w piątek, 
21 września, o godzinie 17.

Prezentowane będą wyroby  
z gliny – zarówno te o charakte-
rze użytkowym, jak i czysto de-
koracyjnym – autorstwa Jadwigi 
Dębskiej. Zobaczymy na przykład 
zestawy naczyń stołowych, figurki 
czy rzeźby ceramiczne. 

Jadwiga Dębska mieszka w Ło-
wiczu, gdzie prowadzi pracownię 

ceramiki i rękodzieła „DeJa”. In-
spiracje czerpie z rodzimej sztu-
ki ludowej oraz z natury, uwielbia 
malarstwo Józefa Chełmońskiego.

Od lat współpracuje z wielo-
ma ośrodkami kultury. Swoje pra-
ce, wraz z innymi twórcami, pre-
zentowała m.in. na wystawach 
organizowanych w Walewicach, 
Łowiczu, Łodzi czy Warszawie. 
Nadchodząca wystawa w łowic-
kim muzeum będzie jej pierwszą 
indywidualną.

Wystawa „Moje babie lato” bę-
dzie czynna do 21 października.    
 tm

HopKultura�
Legenda muzyki 
klubowej

Wszyscy, którzy pamiętają sta-
re dobre czasy dyskoteki „Blue” 
koło Płocka, z pewnością ucieszą 
się z planowanej na 15 września 
imprezy w HopKulturze, podczas 
której wystąpi jej legenda – Dj W, 
którego supportować będzie Dj 
Kamo z Łowicza.

Dj W na scenie klubowej ak-
tywny jest od ponad 30 lat i nie 
zamierza kończyć kariery. Pocho-
dzący z Bydgoszczy DJ gra mu-
zykę house, ale sięga też po inne 
gatunki. Jest jednym z pionierów 
ruchu DJ-skiego w Polsce, sam 
zagrał już tysiące koncertów. Grał 
na największych festiwalach mu-
zyki klubowej, w tym na Sunrise 
Festiwalu w Kołobrzegu. Przez 
długi czas był rezydentem klubu 
„Blue” w Staroźrebach, z którym 
jest kojarzony w okolicy. 

Wydarzenie pn. Łowickie 
„W”ycinanki wystartuje o godz. 
22.00, zaś bilety wstępu w cenie 
15 zł będzie można zakupić na 
miejscu, w klubie.  aa 

Łowicz |�łOK
Kabaret „Ciach” 

6 października o godz. 16.00 
Łowicki Ośrodek Kultury zapra-
sza na występ kabaretu Ciach, 
który przyjedzie do Łowicza  
z programem „Historie śmiechem 
pisane”. Zielonogórski kabaret 
wystąpi dla nas w składzie: Mał-
gorzata Czyżycka, Tomasz Ko-
walski, Leszek Jenek i Mateusz 
Czechowski. Bilety w cenie 45 zł 
można kupić w kasie kina Fenix, 
online lub poprzez biletyna.pl. aa 

Sanniki |�Objazdowy�„XiV�Festiwal�w�Krainie�chopina”�w�pałacu

Wystąpi wiolonczelistka z pianistą 
Na bezpłatny koncert 
wiolonczelistki Izabeli 
Buchowskiej i pianisty 
Wojciecha Kubicy zaprasza 
w niedzielę, 16 września, 
o godzinie 14.00  
pałac w Sannikach.

Koncert odbędzie się w ramach 
objazdowego festiwalu muzycz-
nego „W Krainie Chopina”. 

Jest to już XIV edycja tego fe-
stiwalu, organizowanego przez 
Towarzystwo Muzyczne im. Wił-
komirskiego. Koncerty odbywa-
ją się w każdą niedzielę od 22 

czerwca do 7 października w za-
bytkowych kościołach, dworkach  
i salach koncertowych wokół 
Puszczy Kampinoskiej. Są to 
m.in. recitale organowe, koncerty 
kameralne, symfoniczne i jazzowe 
w mistrzowskich wykonaniach. 
W programie festiwalu znajdują 
się utwory ze wszystkich okresów 
i stylów muzycznych. Festiwal 
został zainicjowany w roku 2005 
przez Towarzystwo im. K. Wił-
komirskiego z siedzibą w Starych 
Babicach.

Muzycy, którzy wystąpią  
w Sannikach, odnieśli już wie-
le sukcesów na nie tylko polskich 

scenach muzycznych. Urodzo-
na w 1980 roku wiolonczelistka 
z Olsztyna koncertowała nie tyl-
ko w Europie, ale też i USA. Była 
wielokrotną stypendystką różnych 
instytucji, w tym Ministra Kultury 
i Dziedzictwa Narodowego. 

Pianista Wojciech Kubica uro-
dził się również w 1980 roku, 
w Krakowie. Naukę gry na for-
tepianie rozpoczął w wieku  
8 lat. Jest laureatem wielu nagród 
na konkursach krajowych i zagra-
nicznych, m.in. I nagrody na Mię-
dzynarodowym Konkursie Piani-
stycznym w Kijowie w 2003 roku. 
 mak 

RZuT OKieM |�MiXeR�RegiOnalny

Zespół Pieśni Ludowej „Kiernozianie”, działający�przy�ośrodku�kultury�
w�Kiernozi,�po�raz�kolejny�wziął�udział�w�Mixerze�Regionalnym�w�łodzi��
–�imprezie�promującej�łódź�i�region.�Kiernozianie�nie�tylko�wystąpili��
w�sobotę�na�scenie,�ale�również�promowali�się�występując�i�pozując��
do�zdjęć�przy�ul.�Piotrkowskiej�w�łodzi.�
–�Odwiedził�nas�między�innymi�marszałek�województwa�łódzkiego��
witold�stępień�–�powiedziała�nam�solistka�i�jednocześnie�szefowa��
gOK-u�i�zespołu�beata�lewaniak.�opr. mak�
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Łowicz�|�europejskie�dni�dziedzictwa

Warsztaty rodzinne,  
spacer historyczny i wykład
„Niepodległość dla wszystkich” – to polskie hasło 
Europejskich Dni Dziedzictwa w 2018 roku,  
co jest oczywiście nawiązaniem do setnej rocznicy 
odzyskania przez Polskę niepodległości. W akcję 
od lat włącza się także Muzeum w Łowiczu.

Na 16 września łowicka pla-
cówka przygotowała program 
kulturalny „Łowickie drogi do 
Niepodległości”. Rozpoczną go 
rodzinne warsztaty niepodległo-
ściowe od godziny 12.00 do 14.00. 
Uczestnicy wspólnie stworzą  
z materiałów papiero-plastycz-

nych mapę miasta, poznają jak 
wyglądało ono u progu niepodle-
głości, zobaczą jak się przez ostat-
nie sto lat zmieniało i rozwijało. 
Mapa ta będzie potem prezento-
wana dla zwiedzających muzeum. 
Na warsztaty obowiązują zapisy 
(nr tel. 46 837 39 28, wew. 36).

Od 14.00 spod budynku mu-
zeum wyruszy natomiast około 
dwugodzinny spacer historyczny 
„Śladami legionowych tradycji  
w Łowiczu”. Będzie okazją do 
przypomnienia legionowych tra-
dycji, ale też szerzej – życia miasta 
w czasie I wojny światowej.

O 16.00 w sali barokowej Kon-
rad Czernielewski, kustosz Mu-
zeum Tradycji Niepodległościo-
wych w Łodzi i ceniony znawca 
tradycji wojskowych, wygłosi wy-
kład, w którym omówi uzbroje-
nie Legionów Polskich, Legionu 

Puławskiego, Korpusów Polskich 
na Wschodzie, Armii Polskiej 
we Francji. Na slajdach pokaza-
ne zostaną najbardziej charaktery-
styczne rodzaje broni strzeleckiej, 
sprzętu artyleryjskiego oraz broni 
pancernej. 

Europejskie Dni Dziedzictwa  
to wspólna inicjatywa Rady Eu-
ropy i Unii Europejskiej, mają-
ca na celu promowanie zabytków. 
W projekcie uczestniczą wszystkie 
państwa członkowskie Rady Euro-
py, w tym także Polska, która włą-
czyła się do akcji w 1993 r.  tm

ŁOK |�Ramówka�na�nowy�sezon�

Jesień w kinie Fenix
Po wakacyjnej przerwie kino Fenix i Łowicki 
Ośrodek Kultury prezentują jesienne  
zapowiedzi filmowe. Tradycyjnie nie zabraknie 
premierowych pokazów, rodzimych produkcji, 
koncertów i innych wydarzeń.

– Zaczniemy komedią „Juliusz” 
z Wojciechem Mecwaldowskim 
(14 września), następny będzie 
film „Kamerdyner” Filipa Bajona 
(21 września), który otworzy tego-
roczny Festiwal Polskich Filmów 
Fabularnych w Gdyni. Ciekawost-
ką jest, że podczas festiwalu człon-
kiem jury Polskiej Federacji DKF 
będzie Mateusz Rudak z DKF 
„Bez Nazwy”. Trzyosobowe Jury 
oceniać będzie 16 polskich filmów 
w konkursie głównym – informuje 
nas Maciej Malangiewicz, dyrek-
tor ŁOK. 

W październiku planowane 
są premiery filmów „7 uczuć” 
Marka Koterskiego (12 paździer-
nika), „Jak pies z kotem” Ja-
nusza Kondratiuka (19 paździer-
nika) oraz debiut Ewy Bukowskiej  
– „53 wojny” (też 19 październi-
ka). W listopadzie kino zaprosi też 
na premierowy pokaz komercyj-
nego hitu „Planety singli 2” (9 li-
stopada). 

12 października koncertem 
Muńka Staszczyka z Przyjaciół-
mi (bilety zostały wyprzedane), 
DKF „Bez Nazwy” rozpocznie 
swój 23. sezon. Tytułem przewod-
nim przeglądu będzie wspomnia-
ny film Marka Koterskiego „7 
uczuć”, czyli opowieść o dalszych 
losach Adasia Miauczyńskiego. 
Pozostałe filmy pozostają na ra-
zie niespodzianką. W niedzielę 
(14 października) kino Fenix po 

raz kolejny włączy się w obchody 
Dnia Europejskiego Kina Arty-
stycznego, w ramach którego za-
prosi na całodniowy przegląd fil-
mów europejskich. 

Po wakacyjnej przerwie po-
wróci także Pasmo Kina Euro-
pejskiego, w ramach którego, od 
października – tak jak dotychczas  
– o stałej godz. 19.00, przez 4 ko-
lejne wieczory prezentowane będą 
pokazy wybranych filmów euro-
pejskich. 

W ramach cyklu na 100-lecie 
odzyskania niepodległości przez 
Polskę odbędzie się jeszcze m.in. 
premiera filmu „Obłoki śmierci. 
Bolimów 1915” (listopad), ukazu-
jącego historię niemieckich ataków 
gazowych nad Rawką i Bzurą. 

11 listopada kino Fenix włą-
czy się w ogólnopolską akcję pn. 
Dzień Kina Polskiego. Tego dnia 
zostanie wyświetlony film rodzi-
mej produkcji (tytuł wkrótce),  
a wszystkie bilety będą w symbo-
licznej cenie 11 zł. 

Od 29 listopada do 2 grudnia 
Łowicki Ośrodek Kultury będzie 
gospodarzem 55. Ogólnopolskie-
go Seminarium Polskiej Fede-
racji Dyskusyjnych Klubów Fil-
mowych. Przez 4 dni blisko 100 
przedstawicieli z całego kraju bę-
dzie wybierać władze na kolejną 
kadencję, a także weźmie udział 
w panelach tematycznych i warsz-
tatach.  opr. aa 

Łowicz�|�zmiana�sali�na�próby�

„Koderki” ogłaszają nabór 
Od nowego roku 
szkolnego w nowym 
miejscu będzie się 
spotykał Dziecięco-
Młodzieżowy Zespół 
Ludowy „Koderki”.

Próby zostały przeniesione 
do sali w Gimnazjum nr 1 w Al. 
Sienkiewicza (przypomnijmy, że 
dotychczas odbywały się w Szko-
le Podstawowej nr 1 przy ul. Ka-
liskiej). W poniedziałek, 10 wrze-
śnia, dzieci ze wszystkich grup 

wiekowych spotkały się na pierw-
szych po wakacjach zajęciach. 

Natomiast dziś, w czwartek, 
13 września, o godz. 15.30 w sali 
Gimnazjum nr 1 odbędzie się spo-
tkanie dla dzieci z rodzicami, pod-
czas którego będzie prowadzony 
nabór do zespołu. 

Kierownik Katarzyna Polak po-
wiedziała nam, że zgłaszać mogą 
się dzieci od 6. roku życia, za-
interesowane folklorem, tańcem  
i śpiewem, uczniowie szkół pod-
stawowych, klas gimnazjalnych  
i ponadgimnazjalnych.  aa 

Łowicz�|�narodowe�czytanie

Osadzeni znów czytali
Zakład Karny w Łowiczu 
po raz kolejny włączył 
się do prezydenckiej akcji 
„Narodowego czytania”.

Narodowe czytanie zostało za-
inicjowane w 2012 roku przez ów-
czesnego prezydenta Bronisława 
Komorowskiego. Łowicka jed-
nostka penitencjarna uczestniczy 
w niej co roku, od samego począt-
ku.

W tym roku czytanie za krata-
mi łowickiego więzienia zaczęło 
się już 3 września, za pośrednic-

twem radiowęzła. Do 8 września 
codziennie osadzeni czytali po 
jednym z rozdziałów „Przedwio-
śnia” Stefana Żeromskiego. Finał 
akcji 8 września polegał na odczy-
taniu jednego z rozdziałów z po-
działem na role. Powieść została 
wydrukowana z podstrony inter-
netowej akcji, a następnie obło-
żona w okładki przez zakłado-
wego introligatora zatrudnionego  
w więziennej bibliotece i oznaczo-
na pieczęcią – powstały w ten spo-
sób egzemplarz trafi do zakłado-
wej biblioteki.  oprac. tm

Lektura w więzieniu pozwala zabić czas,�a�przy�tym�jest�ważnym�
elementem�resocjalizacji.
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Sanniki |�iV�Powiatowy�Festiwal�Tańca�w�muszli�koncertowej�za�pałacem�

Zapowiedziało się blisko 350 gości 
Wyjątkowo dużo młodych tan-

cerzy – dzieci i nastolatków – za-
powiedziało swój udział w IV Po-
wiatowym Festiwalu Tańca, który 
odbędzie się w najbliższą sobotę, 
15 września, w Sannikach. Po-
przednie trzy edycje festiwalu też 
cieszyły się powodzeniem, ale 
nie aż tak dużym. Uczestniczyło  
w nich do 300 tancerzy. 

Start o godzinie 11.00, a koniec 
przewidywany jest około 16.00. 
Jedynym „dorosłym” zespołem, 
który wystąpi na festiwalu, będzie 
miejscowy Zespół Pieśni i Tańca 
„Sanniki”. Ich występ odbędzie 
się poza konkursem, około godzi-
ny 14.00. Festiwal przeznaczony 

jest dla zespołów i tancerzy z po-
wiatu gostynińskiego i płockiego.  

Poprzednie edycje festiwalu od-
bywały się w różnych miejscach 
w Gostyninie: a to w okolicach 
zamku, a to na rynku lub terenach 
sportowo-rekreacyjnych. – W tym 
roku tańczymy w nowej muszli 
koncertowej przy pałacu w San-
nikach. Trzeba promować to miej-
sce – powiedział nam Andrzej 
Wiśniewski, naczelnik Wydziału 
Promocji ze starostwa w Gostyni-
nie. – Cieszymy się, że mogliśmy 
zostać współorganizatorami festi-
walu, który do tej pory nie opusz-
czał Gostynina. Znów odwiedzi 
nas mnóstwo osób – uważa Mo-

nika Gadzińska z Europejskiego 
Centrum Artystycznego w San-
nikach. 

Ramowy program festiwalu 
jest następujący: o godzinie 11.00 
planowany jest korowód oraz pre-
zentacja zespołów przed sceną 
główną w parku przy pałacu. Po 
oficjalnym rozpoczęciu, o godz. 
11.15, zaplanowany został galo-
wy występ zespołu Szczawin Ko-
ścielny, który będzie świętował 
10-lecie swojego istnienia. Zespół 
dopiero co wrócił z występów  
w Chorwacji. 

Od godziny 11.40 do 14.00 lub 
dłużej, jeśli będzie taka potrzeba, 
będą odbywać się  występy zespo-

łów, które zgłosiły się na festiwal. 
Ma on charakter turniejowy, a na-
grody będą przyznawane w róż-
nych kategoriach: ludowych ze-
społów tanecznych, solistów, par 
oraz grup tanecznych. – Soliści to 
m.in. tancerze breakdance, ale też 
i tańczący taniec nowoczesny, gru-
py – zwykle to taniec nowoczesny 
– wyjaśniają organizatorzy. 

Dodatkową atrakcją festiwalu 
będzie też koncert laureatów prze-
glądu piosenki patriotycznej, któ-
ry odbył się w tym roku w Gosty-
ninie. Wystąpić ma 8 osób. 

Wręczenie nagród uczestnikom 
festiwalu planowane jest po godzi-
nie 15.00.  mak 
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Łowicz�|�sprawa�oszustów�bankowych�–�kolejne�przesłuchania

Mało brakowało, a zapukałby
do mnie komornik
Kilkanaście kolejnych osób zeznawało  
w głośnej sprawie oszustów bankowych,  
którą od kilku tygodni relacjonujemy  
na łamach NŁ. Kolejna rozprawa odbyła się  
w czwartek, 6 września.

Przypomnijmy, że sprawa doty-
czy działalności oszustów, którzy, 
wykorzystując dane osobowe re-
alnie istniejących osób, zaciągali  
w ich imieniu kredyty, pożycz-
ki oraz dokonywali kupna sprzę-
tu komputerowego. Posługując 
się danymi osobowymi tych osób 
podpisywali oni również umowy 
na świadczenie usług telekomuni-
kacyjnych w wysokim abonamen-
cie oraz kupno drogich telefonów. 

Mimo że w procesie oskarżo-
nych jest kilkanaście osób, po raz 
kolejny jedynie trzech z nich poja-
wiło się na czwartkowym przesłu-
chaniu. Byli to Mariusz M., Adam 
S. i Tomasz W., doprowadzeni  
z Zakładu Karnego w Łowiczu  
w asyście funkcjonariuszy policji. 

Zeznający w większości byli 
osobami poszkodowanymi w tej 
sprawie, co oznacza, że to na ich 
nazwiska brano kredyty oraz po-

życzki typu „chwilówki”, a także 
podpisywano umowy na świad-
czenie usług telekomunikacyj-
nych. Większość ze świadków nie 
znała osób oskarżonych, twierdzi-
ła, że zobowiązania finansowe zo-
stały na nich zaciągnięte pomimo 
podania fałszywych danych. 

– W moim przypadku zgadza 
się jedynie imię i pesel. Mam trud-
ne nazwisko, więc nawet ono zo-
stało zniekształcone. Sfałszowano 
również adres czy imiona rodzi-
ców. Ze względu na te pomyłki 
w danych osobowych, przez długi 
czas decyzje o wszczęciu w mo-
jej sprawie postępowania do mnie 
nie trafiały, innym zaś razem nie 
mogłam ich odbierać. Mało bra-
kowało, a zapukałby do moich 

drzwi komornik. Dopiero niedaw-
no został mi przyznany status oso-
by poszkodowanej – zeznawała 
świadek, na którą zaciągnięto trzy 
kredyty w różnych miastach Pol-
ski, na łączną kwotę blisko 10 ty-
sięcy złotych. 

Na sali sądowej nie brakowało 
tego dnia osób, które nie wiedzia-
ły w jakiej sprawie zostały do sądu 
wezwane. 

– Nie wiem czego sprawa do-
tyczy. Na komendzie zmuszony 
byłem złożyć zeznania odnośnie 
wyłudzania jakiegoś kredytu, ale 
ja go nie brałem – powiedział je-
den ze świadków. 

– Nie mam pojęcia o co tu cho-
dzi. W Łowiczu byłam dwa razy 
w życiu, przy okazji święta Boże-

go Ciała i nagle muszę pojawić się 
w łowickim sądzie, by zeznawać 
w jakiejś sprawie. Dlaczego aku-
rat mnie to spotkało? – pytała jed-
na z przesłuchiwanych.

Tego dnia na sali pojawiła 
się też kierownik ds. sprzedaży  
w ogólnopolskiej sieci pośrednic-
twa finansowego, odpowiedzial-
na za pozyskiwanie nowych po-
średników. Świadek zeznała, iż  
w sierpniu 2015 roku w Sochacze-
wie podpisała umowę współpracy 
z jednym z oskarżonych – Ada-
mem S. Na mocy tego dokumentu 
mógł on za pośrednictwem firmo-
wej platformy udzielać kredytów, 
a także sprzedawać produkty ban-
kowe. Świadek nie potrafiła opi-
sać szczegółów tej współpracy, 

ze względu na to, iż – jak twier-
dziła – Adama S. widziała tylko 
raz, w momencie, w którym pod-
pisała z nim umowę współpracy. 
Wspomniała, iż mężczyzna nie 
wzbudził jej podejrzeń, choć za-
uważyła, iż bardzo zależy mu tej 
współpracy oraz na szybkim do-
stępie do systemu firmy. Stwier-
dziła, iż po miesiącu umowa ta 
została zerwana, prawdopodobnie  
w związku z wykryciem jakichś 
nieprawidłowości. Świadek nie 
potrafiła sprecyzować o jakie pro-
blemy wówczas chodziło. 

Proces trwa.  aw

na�nazwiska�
poszkodowanych�
brano�kredyty�
oraz�pożyczki�typu�
„chwilówki”,�a�także�
podpisywano�umowy�
na�świadczenie�usług�
telekomunikacyjnych.

Lwówek�|�Kradzież�urządzeń�nawadniających

Policja rekomenduje znakowanie sprzętu
Coraz częściej dochodzi 
do kradzieży urządzeń 
wykorzystywanych  
w rolnictwie, sadownictwie 
czy ogrodnictwie.  
Taka sytuacja miała 
miejsce w ubiegły weekend 
w Lwówku w gminie 
Sanniki – rolnikowi 
skradziono warte kilkaset 
złotych elementy instalacji 
nawadniającej.

Poszkodowany sam zgłosił 
kradzież na Komendę Powiatową 
Policji w Gostyninie, która pro-
wadzi poszukiwania. Urządzenia 
były pozostawione na polu bez 
nadzoru. 

Policjanci zwracają się więc 
do wszystkich rolników z gminy 
Sanniki z apelem o oznakowanie 
swoich urządzeń. Można to zro-

bić w posterunki policji w San-
nikach – trzeba jednak najpierw 
uzgodnić termin, w posterunku 
lub pod numerem telefonu: 24 
261 12 75. 

– Gospodarzu, oznakuj swo-
je urządzenia – apeluje podkom. 
Dorot Słomkowska z KPP w Go-
styninie. – Zasada jest prosta, po-
licjanci znakują każdy element 
urządzenia, który następnie jest 
skatalogowany w policyjnym re-
jestrze. Dodatkowo wykonana 
zostaje szczegółowa dokumen-
tacja fotograficzna – tak, aby  
w przypadku kradzieży nie było 
wątpliwości kto jest właścicielem 
sprzętu. 

W celu ustalenia dogodne-
go terminu znakowania urzą-
dzenia należy skontaktować się  
z policjantami Posterunku Policji  
w Sannikach przy ul. Warszaw-
skiej 153 bądź telefonicznie pod nr 
tel. 24 2611 275. tm

RZuT OKieM |�dzielnicOwi�szKOlą�się�

Łowiccy dzielnicowi wraz z kolegami po fachu z�innych�komend��
z�woj.�łódzkiego�szkolili�się�z�zakresu�pierwszej�pomocy�przedmedycznej�
w�ramach�programu�„dzielnicowy�bliżej�nas”.�dwudniowe�szkolenie�
odbyło�się�pod�koniec�sierpnia�na�terenie�Oddziału�Prewencji�Policji�
w�łodzi.�Policjanci�doskonalili�się�w�restytucji�krążeniowo-oddechowej,�
zabezpieczania�ran,�krwotoków�i�krwawień�oraz�wykonywaniu�czynności�
zabezpieczających�podczas�zawału,�padaczki�czy�porażenia�prądem.
do�końca�2019�roku�planowane�jest�przeszkolenie�ponad�500�policjantów�
z�woj.�łódzkiego.�opr. mak 

Dzięki oznakowaniu i dokumentacji fotograficznej�nie�powinno�być�
wątpliwości�kto�jest�właścicielem�sprzętu,�nawet�jeśli�zostałby��
on�znaleziony�gdzieś�indziej.�
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informacje
�� infolinia PKP�intercity�703�200�200,�

Koleje�Mazowieckie�22�364�44�44,�łódzka�
Kolej�aglomeracyjna�(42)�205�55�15

�� informacja PKS 46-837-38-13
��Krajowe Biuro Numerów 118-913
��Międzynarodowe Biuro Numerów 

118-912
��Rozmowy krajowe –�zamawianie�

19050�(koszt�1,07�zł�z�VaT)
��Rozmowy międzynarodowe –�zama-

wianie�19051�(koszt�1,07�zł�z�VaT)
��Awarie tel. stacjonarnych�–�zgłoszenia:�

801�505�505
��Biuro zleceń�19497�(zamawianie�budze-

nia,�przypominanie�o�terminie�załatwienia�
sprawy,�przekazywanie�życzeń�itp.).

telefony
�� �Taxi osobowe:�46-837-34-01;�46-191-91;�

46-830-05-00;� 606-486-555;� 600-508-308;�
dworcowa:�602-774-552

��Taxi bagażowe:�46-837-35-28�
��Powiatowy urząd Pracy:�46-837-04-20
��Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat�46�837-59-02
��urząd Miejski:�sekretariat�46-830-91-51�
��urząd Skarbowy:�centrala�46�837-43-

58,�46-837-32-38,�sekretariat�46-837-80-28�
��ZuS�46-830-17-12
��Łowickie Stowarzyszenie Abstynenc-

kie „Pasiaczek”�łowicz,�ul.�św.�Floriana�7,�
tel.�46-837-66-92,�pon.-pt.�godz.�16.-20.00.

��Grupa AA „Łowiczanka” spotkania��
przy�Klubie�Pasiaczek�czw.�godz.�19.00.�

��Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie�(siedziba�stowarzyszenia�
„nadzieja”�ul.�Podrzeczna�3a),��
tel.�46-830-03-63,�czynny:�16.00-19.00.

��Gminna Grupa Abstynencka��
w Bielawach,�spotkania�w�czwartki�
w�godz.�10-11.�informacji�udziela�ug�biela-
wy�w�czwartki�w�godz.�8.00-10.00.

��Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło z wiatrem”  
w Domaniewicach,�(problem�przemocy)��
czynny:�pt.�16-18�tel.�46-838-33-11.

��Samopomocowa Grupa Abstynencka�
„Nie ma mocnych” w Zdunach 
(siedziba�gOK),�czw.�godz.�18.00.

dyżury przychodni
��Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul.�ułańska�28,�tel.�46-837-56-11,�46-837-56-
12,�46-837-56-13�lub�509-056-091–�czynna:�
w�dni�robocze�18.00-8.00,�soboty,�niedziele�
i�święta�od�8.00�(przez�24�h).�

��Poradnia Leczenia uzależnień,��
ul.�ułańska�28,�tel.46-837-37-07

��Poradnia Zdrowia Psychicznego��
ul.�3�Maja,�tel.�46-837-33-07

pogotowia
��Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
��Straż pożarna 998�alarmowy
��Policja 997�alarmowy
��Policyjny telefon zaufania�837-80-00
��Ogólnopolska poradnia telefoniczna  

dla osób dorosłych w kryzysie  
emocjonalnym,�czynna�od�pon.-pt.�godz.�
14.00-22.00�pod�bezpłatnym�numerem�
telefonu�116�123;�www.116123.edu.pl

��Pogotowie energetyki cieplnej �
46-837-59-16

��Pogotowie wod.-kan.�46-837-35-32
��Pog. energetyczne�991,�46-830-15-00
��Awarie oświetlenia ulicznego  

w Łowiczu:�881-551-551,�46�830-91-53�
��Warsztat konserwatorski��

łsM�46-837-65-58
��Gaz butlowy:�516-053-554,�697-

649-492,�46-837-84-40,�46-837-16-16,�
46-837-66-08,�46-837-41-02,�46-837-30-30,�
46-837-20-37,�46-838-36-36,�509-887-080;�
46-837-47-77,�46-837-44-44

��Zakłady pogrzebowe: 46-837-53-85,�
46-837-07-10,�46-837-20-22,�46-837-26-74,�
46-838-72-62,�602-131-698

��Lecznice dla zwierząt:  
ul.�starościńska�5,�tel.�46-837-52-48,�
ul.�chełmońskiego�31,�tel.�46-837-35-24,�

ul.�Krakowska�28,�tel.�46-830-22-86,��
łyszkowice,�tel.�46-838-87-19�
bielawy,�tel.�46-839-20-95

��Wojewódzkie Centrum Zarządzania 
Kryzysowego�w�łodzi�9287;�42�664-14-09,�
42�664-14-10,�26�144-44-05

apteki
��Łowicz – apteka całodobowa:�

ul. Stanisławskiego,�tel.�46-830-22-02

msze święte  
w niedziele i święta

��Kościół pw. św. Ducha: 7.00,�8.30,�
10.00,�12.00,�18.00.�

��Kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza:�7.00,�8.00,�10.00�(dla�młodzieży),�
11.15�(dla�dzieci),�12.30,�17.00.�

��Bazylika Katedralna:�7.00,�9.00,�10.30,�
12.00,�18.00.

��Kościół o.o. Pijarów: 8.00,�9.30,�11.00,�
12.30,�16.00.�

��Kościół Sióstr Bernardynek:�8.00,�10.00
��Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 

Pomocy: 8.00,�10:00,�12.30,�18.00.
��Kaplica seminaryjna:�10.00.

basen w Łowiczu 
ul.�Kaliska�5,�tel.�46-837-32-94

czynny�codziennie�w�godz.�8.00-22.00,��
w�soboty�i�niedziele�w�godz.�10.00-20.00.�
do�czasu�ustalenia�grafiku�zajęć�dla�
uczniów�szkół�i�innych�zajęć�grupo-
wych�–�informacje�o�wolnych�torach�do�
pływania�indywidualnego�należy�uzyskać�
telefonicznie.

boiska i hale 
sportowe

��Boiska Orlik ul. Grunwaldzkiej 9 
w Łowiczu tel.�735-048-951

��Boiska Orlik ul. Bolimowskiej 15/19  
w Łowiczu�tel.�516-031-268;�czynne:�
12.00-20.00

��Stadion piłkarski w Łowiczu�ul.�starzyń-
skiego�6/8,�tel.�46-837-62-08

��Stadion wielofunkcyjny w Łowiczu �
ul.�Jana�Pawła�ii�nr�3,�tel.�46-837-51-06

��Hala OSiR nr 1 ul. Jana Pawła ii nr 3 
w Łowiczu,�tel.�46-837-51-06,�czynna:�7.00-
15.00�(we�wtorki�7.00–�20.00)

��Hala OSiR nr 2 ul. Topolowa 2  
w Łowiczu,�tel.�46-837-09-04;�czynna:�
8.00–�16.00�(czwartek�8.00-20.00)�

��Boiska Orlik przy SP nr 1 w Łowiczu�
tel.�519-130-551,�czynne:�pon.-pt.�12.00-
20.00,�sob.-ndz.�12.00-20.00;

��Boisko przy SP nr 4 w Łowiczu�–��
tel.�46�837-36-94

��Boisko przy LO im. Chełmońskiego  
w Łowiczu�–�46�837-42-00

��Boisko Orlik w Popowie�tel.�46�895-15-36
��SP Bąków Górny�–�46�838-79-66
��SP Bednary –�46�8386576
��SP Kocierzew Płn.�–�46�838-48-26
��SP Stachlew�–�46�838-67-29��

(tylko�dla�mieszkańców�gminy�łyszkowice)
��SP Mysłaków�–�46�838-59-25
��SP Nieborów�–�46�838-56-94
��Gimnazjum Bolimów�–�46�838-03-99
��Kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny�od�8.00�do�zmroku
��Gimnazjum Łaguszew�–�46�838-43-93
��ZSP Błędów�–�46�838-14-76

muzea i wystawy
��Muzeum w Łowiczu�ul.�stary�Rynek�5/7�

–�czynne�codziennie�oprócz�poniedziałków��
w�godz.�10.00-16.00�(ostatnie�wejście��
15.30).�Bilety:�normalny�12�zł,�ulgowy�7�zł,��
wystawy�czasowe�3�zł,�rodzinny�(2�dorośli��
+�2�dzieci�do�18�r.ż.)�30�zł;�wstęp�bezpłatny�
na�wystawy�stałe�–�środa.�

„Sztuka Baroku”�–�stała�wystawa�
rzemiosła�artystycznego�(meble,�tkaniny,�
szkło,�porcelana),�malarstwa�i�rzeźby;�
„Historia miasta i regionu” –�stała�
wystawa�zabytków�archeologicznych,��
militariów,�portretów�trumiennych,�pamią-
tek�powstańczych,�gabinet�kolekcjonera;�

„etnografia Księstwa Łowickiego”�
–�stała�wystawa�strojów�ludowych,�wycina-
nek,�rzeźby,�ceramiki,�tkanin�i�eksponatów�
z�dziedziny�papiero-plastyki;�
„Piękno w drewnie ukryte – konserwa-
cja zabytków etnograficznych  
XiX – pocz. XX w. z kolekcji Muzeum  
w Łowiczu” –�stała�ekspozycja�etnogra-
ficzna�w�budynku�muzeum,�na�ekspozycji�
plenerowej�w�skansenie�przy�muzeum�
oraz�w�skansenie�w�Maurzycach.
izba Pamięci Łowickich Żydów�–�wy-
stawa�stała,�ukazuje�dzieje�społecz-
ności�żydowskiej�w�łowiczu,�od�chwili�
pojawienia�się�starozakonnych�w�mieście,�
poprzez�powstanie�i�intensywny�rozwój�
gminy�Żydowskiej,�aktywny�udział��
w�społeczno-gospodarczym�życiu�miasta��
w�XiX�i�XX�w.,�wybuch�ii�wojny�światowej,�
aż�do�ostatecznej�jej�zagłady;
„Barok Księstwa Łowickiego” –�
wystawa�poświęcona�sztuce�barokowej�
związanej�z�mecenatem�arcybiskupów�
gnieźnieńskich�czynna�do�9�września.
„To, co kochał… Adam Głuszek (1946-
2017)”�–�wystawa�jest�wspomnieniem�
o�adamie�głuszku�z�dąbrowic�skiernie-
wickich,�rzeźbiarzu�ludowym�zm.�18�lipca�
2017�r.;�czynna�do�16�września.
Ogólnopolska akcja MKiDN „60+ 
Kultura"�–�dla�osób�powyżej�60.�roku�
życia�w�dniach�29-30�września�–�wstęp�
na�wystawy�stałe�w�muzeum�3�zł/os.
Moje „babie lato”�–�wystawa�ceramiki�
Jadwigi�dębskiej;�wernisaż:�piątek,�
21�września,�godz.�17.00.�wystawa�
będzie�czynna�do�21�października.
��Skansen przy Muzeum w Łowiczu –��

czynny�do�końca�października,�od�wtorku�
do�niedzieli�w�godz.�10.00-16.00.�bilety:�
normalny�6�zł,�ulgowy�4�zł,�spacerowy�2�zł,�
rodzinny�(2�dorośli�+�2�dzieci�do�18�r.�ż.)��
15�zł;�dzień�bezpłatny�–�piątek.  

��Łowicki Park etnograficzny – Skansen 
w Maurzycach�–�czynny�codziennie��
do�końca�września�w�godz�10.00-18.00,�
od�godz.�18.00�do�19.00�zwiedzanie�
obiektów�tylko�z�zewnątrz�(obowiązuje�bilet�
spacerowy);�w�październiku�czynny�od�9.00�
do�16.00.�bilety:�normalny�10�zł,��
ulgowy�6�zł,�spacerowy�4�zł,�rodzinny��
(2�dorośli�+�2�dzieci�do�18�r.�ż.)�28�zł.

��Muzeum Diecezjalne, Łowicz, stary�
Rynek�20;�czynne�pon.-czw.�10-16;�pt.�i�sob.�
10.-14.00;�niedz.�i�święta�–�nieczynne.�

��  Galeria Browarna, Łowicz,��
ul.�Podrzeczna�17, tel.�691-979-262:

Andrzej Biernacki: wystawa malarstwa 
–�czynna:�pt.,�sob.�i�niedz.�w�godz.�16.00-
18.00.�wstęp�wolny.
��Foto Art. Galeria „ekspozycja 34”,  

łowicz, galeria�łowicka�(wejście�od�strony�
ul.�stanisławskiego):

„Madamki” –�wystawa�autorstwa�Pauliny�
cysak,�tworzącej�pod�pseudonimem�
Madame�lusi�Papillon.�wstęp�wolny.
��Muzeum Guzików w Łowiczu –�eks-

pozycja�500�guzików,�w�tym�ok.�200�sztuk�
guzików�personalnych;�galeria�łowicka,��
i�piętro,�ul.�stanisławskiego.�

�� izba Pamięci Stanisława Klickiego 
w Łowiczu�–�wystawa�urządzona�przez�
grupę�Historyczną�„Kampinos”�na�i�piętrze�
baszty�im.�gen.�Klickiego;�czynna�w�niedzie-
le,�w�godz.�16.00-18.00.�wstęp�wolny.

��Miejska Biblioteka im. A. K. Cebrow-
skiego,�łowicz,�os.�bratkowice�3a:

„Łowicz w zbiorach biblioteki” –�pre-
zentacja�wydruków�o�łowiczu�z�książek�
wydanych�w�XiX�i�XX�wieku.�Ponadto�księ-
gozbiór�lovicianów�(ponad�700�tytułów)�
–�dostępny�w�czytelni.�wstęp�wolny.
��Powiatowa Biblioteka Publiczna,

łowicz,�stary�Rynek�5/7�(wejście�od�3�Maja):
elżbieta i Feliks Walichnowscy 
„Pieniny” –�wystawa�fotograficzna;��
hol�biblioteki,�czynna�do�końca�sierpnia.
��„Powrót do przeszłości 1919-2014 – 

95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 PP” –�wystawa�zdjęć��w�dużym�forma-
cie;�zespół�szkół�Ponadgimnazjalnych�nr�1�
w�łowiczu,�ul.�Podrzeczna�30.

��Nieborów: Muzeum Motoryzacji –�
czynne:�pt.,�sb.,�ndz.�godz.�10.00-18.00�(lub�
po�uzgodnieniu�tel.�46�838-50-68,�501-945-
960).�Bilety: normalny�10�zł,�ulgowy�(dzieci��
i�młodzież�do�lat�15,�emeryci,�renciści)�7�zł,��
dzieci�do�lat�7�bezpłatnie.�nieborów�231a.

��Nieborów: Pałac i Wystawa Majoliki 
Nieborowskiej –�czynne:�poniedziałek�
–�piątek�w�godz.�10.00–16.00;�bilety:�
poniedziałek�–�wstęp�wolny�(oprócz�dni�
świątecznych�i�długich�weekendów;�soboty,�
niedziele�i�święta�w�godz.�10.00-18.00.��
Bilety: Pałac,�Ogród,�Manufaktura�Majoliki:�
22�zł�–�normalny,�13�zł�–�ulgowy,�50�zł�–�

bilet�rodzinny�(dwie�osoby�dorosłe,�dzieci�do�
lat�18,�maks.�6�osób),�1�zł��dzieci�7-16�l;�30�zł��
normalny�łączony�nieborów�i�arkadia;�20�zł��
ulgowy�łączony�nieborów�i�arkadia;�70�zł�
rodzinny�łączony�nieborów�i�arkadia;�2�zł�
dzieci�7-16�lat�łączony�nieborów�i�arkadia.

Oprowadzanie z przewodnikiem –��
w�każdą�niedzielę,�do�końca�października�
o�godz.�11�i�13�oprowadzanie�z�przewod-
nikiem�PTTK�łowicz.�bilety:�7�zł/os.,�dzie-
ci�do�lat�12�bezpłatnie�plus�bilety�wstępu�
do�zespołu�ogrodowo-pałacowego.�
„Pamiątki przeszłość 1796-1945. 
Berlińska linia Radziwiłłów” –�wystawa�
eksponatów�w�większości�należących�
do�potomków�berlińskiej�linii�Radziwiłłów�
(portrety,�miniatury,�litografie,�rysunki,�sre-
bra,�porcelana�oraz�licznych�przedmiotów�
użytkowych);�czynna�do�31�października.�
��Ogrody w Nieborowie i Arkadii: 

czynne:�wtorek�–�niedziela�w�godz.�10.00-
18.00�(Świątynia�diany�w�arkadii�–�ostatnie�
wejście�17.30).�Poniedziałek�–�wstęp�wolny�
(oprócz�dni�świątecznych�i�długich�weeken-
dów).�Ogrody�czynne�do�zmierzchu.

��Sanniki: Zespół Pałacowo-Parkowy  
–�13-14 września pałac i park wyłączony 
ze zwiedzania;�w�pozostałe�dni�czynny�
codziennie�w�godz.�7.30-22.00;�opieka��
przewodnika�od�pn.-pt.�w�godz.�8.00-15.30.��
zwiedzanie�pałacu�pod�opieka�przewod-
nika:�pon.-pt.�w�godz.�8.00-15.30;�sob.-ndz.�
10.00-18.00.�bilety�do�pałacu�–10�zł�
(normalny),�3�zł�(ulgowy),�dzieci�do�lat�6�–�
gratis.�na�teren�parku�–�wstęp�wolny.�

„Ożywić historię, czyli pałac  
w Sannikach za czasów Natanso-
nów i Dziewulskich” –�wystawa�stała�
dotycząca�historii�kolejnych�właścicieli�
dóbr�sannickich.�
Drogi do Niepodległej –�wystawa�
z�okazji�100.�rocznicy�odzyskania�
niepodległości�przez�Polskę,�ze�zbiorów�
Muzeum�Historii�Polskiego�Ruchu�ludo-
wego;�czynna�do�końca�września.
��Sromów: Muzeum Ludowe rodziny 

Brzozowskich –�czynne:�pon.-pt.�9.-17.00,�
ndz.�i�święta�12.00-17.00.�sromów�11,�gmina�
Kocierzew;�tel.�46-838-44-72.

��Walewice: w�kompleksie�można�
zobaczyć�m.in.�apartament�napoleoński,�
kaplicę�pałacową,�poznać�historię�hodowli�
koni�rasy�półkrwi�angloarabskiej. 

Pałac�–�zwiedzanie�pon.-pt.�w�godz.�
9.00-20.00;�w�weekendy�do�końca�
października�w�godz.�11.00-17.00;���
Stadnina koni�–�zwiedzanie�pon.-pt.��
w�godz.�8.-14.00,�po�rezerwacji;��
bilety:�ulgowy�5�zł,�normalny�8,50�zł.
��Złaków Kościelny: obrazy Matki 

Boskiej Częstochowskiej w�wykonaniu�
dzieci�ze�szkoły�Podstawowej�w�Mastkach;�
wystawa�w�kościele�pw.�wszystkich�Świę-
tych,�czynna�do�odwołania.

��Żelazowa Wola: Dom urodzenia  
Fryderyka Chopina –�czynny�od�1�maja�
do�30�września�w�godz.�9.00-19.00.��
bilety:�normalny�park�i�muzeum�23�zł,��
park�7�zł;�wstęp�wolny�środa.

��Wystawa on-line: „Gloria Victis  
1863-1864. Pamięć i tradycja w 150. 
rocznicę wybuchu Powstania Stycznio-
wego na Ziemi Łowickiej”�–�wystawa�
przygotowana�na�podstawie�materiałów�
archiwalnych�prezentowanych�w�2013�r.��
w�siedzibie�Oddziału�w�łowiczu�archiwum�
Państwowego�m.st.�warszawy;�www.�
warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

koncerty
��Sobota, 15 września: 
godz.�17.00�– Arka Noego�–�koncert�z�
okazji�100.�rocznicy�odzyskania�niepod-
ległości�przez�Polskę;�Pijarskie�szkoły�
Królowej�Pokoju�w�łowiczu,�ul.�Pijarska�2.�
wstęp�wolny.
godz.�22.00�–�„Łowickie Wycinanki”:  
DJ W & Kamo;�Klub�HopKultura�
(dziedziniec�łOK),�ul.�Podrzeczna�20.�
bilety:�15�zł.
��Niedziela, 16 września:
godz.14.00�–�XiV Festiwal „W krainie 
Chopina”;�wystąpią:�izabela�buchowska�
–�wiolonczela,�wojciech�Kubica�–�forte-
pian.�Pałac�w�sannikach,�ul.�warszawska.�
wstęp�wolny.
��Niedziela, 23 września:
godz.�17.00�–�Łowicka Orkiestra Ka-
meralna –�koncert�specjalny�w�ramach�
obchodów�100�lecia�niepodległej;��
w�programie�m.in.�polonezy�Kleofasa�

Michała�Ogińskiego�i�Fryderyka�chopina�
w�aranżacji�na�zespół�oraz�popularne�
pieśni.�gośćmi�Orkiestry�będą�Pani�
sylwia�strugińska�–�wochowska�(sopran)�
oraz�Pan�szymon�Jędruch�(tenor).��
sala�barokowa�Muzeum�w�łowiczu,��
stary�Rynek�5/7.�wstęp�wolny.

Kino Fenix 
łowicz�ul.�Podrzeczna�20,�tel.�46-837-40-01

��Czwartek, 13 września:
godz.�16.30�–�Dywizjon 303. Historia 
prawdziwa�–�film�wojenny,�prod.�Polska;�
reż.�denis�delić;�czas:�1�godz.�39�min.
godz.�18.30�–�Szpieg, który mnie rzucił 
/�sala�ii�–�komedia/�akcja,�prod.�usa;�
reż.�susanna�Fogel;�czas:�1�godz.�56�min.
godz.�19.00�–�Dywizjon 303. Historia 
prawdziwa
��Piątek – czwartek, 14-20 września:
godz.�16.15�–�Biały Kieł�–�film�ani-
mowany�przygodowy,�prod.�Francja/
luksemburg/usa;�reżyseria:�alexandre�
espigares;�czas:�1�godz.�25�min.
godz.�18.00�– Juliusz /premiera/�–�ko-
media,�prod.�polskiej;�reżyseria:�aleksan-
der�Pietrzak;�czas:�1�godz.�37�min.
godz.�19.00�–�Tajemnica objawienia /�
sala�ii�–�dramat,�prod.�Francja;�reżyseria:�
Xavier�giannoli;�czas:�2�godz.�17�min.
godz.�19.45�–�Juliusz�/premiera/

inne
��Czwartek, 13 września:
godz.�15.30�–�Przesłuchania do 
Dziecięco-Młodzieżowego Zespołu 
Ludowego Koderki;�sala�gimnastyczna�
dawnego�gimnazjum�nr�1�w�łowiczu,�
aleje�sienkiewicza�1.�wstęp�wolny,�dla�
dzieci�od�6.�roku�życia.
��Piątek, 14 września:
godz.�12.00�–�Narodowe Czytanie 
fragmentów „Przedwiośnia” Stefana 
Żeromskiego. w�programie,�oprócz�czy-
tania�fragmentów�książki,�przewidziano�
oprawę�muzyczną,�konkursy�dla�uczest-
ników�i�wystawę�poświęconą�autorowi�
powieści.�szkoła�Podstawowa�nr�1��
w�łowiczu,�ul.�Kaliska�12.�wstęp�wolny.
��Sobota, 15 września:
godz.�10.00�–�„Na szlakach Niepodle-
głej” – XV Rajd Szlakiem Bojowym  
10 Pułku Piechoty –�rajd�pieszy,�rowero-
wy�i�spływ�kajakowy�z�okazji�79.�rocznicy�
bitwy�nad�bzurą�na�trasie�łowicz�–�
Kompina.�Obowiązują�zapisy�i�wpłata�
wpisowego�(8�zł�trasa�piesza�i�rowerowa,�
28�zł�spływ�kajakowy).�szczegółowe�
informacje:�PTTK��Oddział�w�łowiczu,�
stary�Rynek.�zbiórka�uczestników:�stary�
Rynek�w�łowiczu.
godz.�11.00�–�iV Powiatowy Festiwal 
Tańca;�muszla�koncertowa�zespołu�
Pałacowo-Parkowego�w�sannikach;�
wstęp�wolny.
godz.�20.00�– Antoni Radziwiłł: „Faust” 
–�spektakl�operowy;�dziedziniec�Pałacu�
Radziwiłłów�w�nieborowie.�wstęp�wolny.
��Niedziela, 16 września:
godz.�12.00-17.00�–�europejskie Dni 
Dziedzictwa: „Łowickie drogi do 
Niepodległości”�–�w�programie:�godz.�
12.00-14.00�–�„Rodzinne�warsztaty�
niepodległościowe”�(Muzeum�w�łowiczu,�
obowiązują�zapisy);�godz.�14.00-16.00�
–�spacer�historyczny�–�„Śladami�legiono-
wych�tradycji�w�łowiczu”�(zbiórka�o�godz.�
14.00�przed�Muzeum�w�łowiczu);�godz.�
16.00-17.00�„uzbrojenie�polskich�formacji�
w�latach�i�wojny�światowej”�–�wykład�Kon-
rada�czernielewskiego�(sala�barokowa�
Muzeum�w�łowiczu);�wstęp�wolny.
��Sobota, 22 września:
godz.� 8.00-14.00� –Wyprzedaż Garażo-
wa na Górkach; okolice�przystanku�przy�
ul.�sadowej�(obok�biedronki)�wstęp�wolny�
dla�sprzedających�i�kupujących.
��Środa, 26 września:
godz.�17.00�–�Dyskusyjny Klub Książ-
kiw Sannikach, z�udziałem�doroty�gell-
ner;�pałac�w�sannikach,�ul.�warszawska�
142.�wstęp�wolny.
godz.�17.00�–�Dobre Książki i Kawa�–�
spotkanie�dKK�w�łowiczu;�dyskusja�
o�książce�Kaliny�błażejowskiej�pt.�„uparte�
serce.�biografia�Poświatowskiej”;�Powia-
towa�biblioteka�Publiczna�w�łowiczu,�

telefony
 � informacja: PKS�42-631-97-06
 �Policja 997�alarmowy
 �Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
 �Taxi w Głownie�42-719-10-14
 �Filia PuP�w Głownie�42-719-20-76
 �Filia Powiatowego urzędu Pracy  

w Strykowie�42-719-84-22
 �urząd Gminy Głowo�42-719-12-91
 �urząd Miejski w Głownie�42-719-11-51
 �urząd Mista-Gminy w Strykóowie  

42-719-80-02
 �KRuS�42-719-95-15
��Punkt Selektywnej Zbiórki Odpadów 

Komunalnych,�teren�zgKiM�w�strykowie�
ul.�batorego�25,�czynny:�wt.–pt.�w�godz.�
10.00-18.00�oraz�w�soboty�7.00-14.00.

pogotowia
 �Policja 997�alarmowy;�w Głownie�42-719-

20-20;�w Strykowie:�42-719-80-07
 �Straż pożarna:�998,�w Głownie 42-719-

10-08,�w Strykowie 42-719-82-95;
 �Pogotowie ratunkowe��999�alarmowy
 �Lecznica dla zwierząt w Głownie:�

42-719-14-40,�887-894-942;��

w Strykowie:�42-719-80-24�
 �Zakład pogrzebowy  

w Głownie:�42-710-71-90,�42-719-30-24;��
w Strykowie: 42-719-86-16

��Pogotowie wodociągowe��
w Głownie�42-719-16-39

 �Pogotowie energetyczne w Strykowie 
42-719-80-10;�w Zgierzu 42-675-10-00.

apteki
 �Dyżury aptek w Głownie:�
czwartek, 13 września:
Plac�wolności�4/5,�tel.�42�710-89-60
piątek, 14 września:��
ul.�sikorskiego�45/47,�tel.�42�719-10-28
sobota, 15 września:
ul.�Kopernika�19,�tel.�42�719-20-12
niedziela, 16 września: 
ul.�Młynarska�1,�tel.�42�716-45-95
poniedziałek, 17 września:  
ul.�sikorskiego�59,�tel.�42�710-12-99
wtorek, 18 września:  
ul.�łowicka�38�a,�tel.�42�719-21-31
środa, 19 września  
ul.�swoboda�17,�tel.�607-680-286
Apteki pełnią dyżury:�w�dni�powszednie�
od�zakończenia�zmiany�dziennej�do�godz.�
8.00�dnia�następnego;�w�sob.�w�godz.�20.�
-8.00�dnia�następnego;�w�niedz.�w�godz.�

18.00-8.00�dnia�następnego;�w�święta��
w�godz.�8.00-8.00�dnia�następnego.
 �Dyżury aptek w Strykowie:
niedziela, 16 września:�
pl.�łukasińskiego�15,�tel.�42�719-80-85�
w�godz.�9.00-14.00
��Punkt apteczny w Popowie Głowień-
skim nr 35:  tel.�42�719-57-57,�czynny:�
pon.-pt.�w�godz.�8.00-15.00.
��Punkt apteczny w Bratoszewicach,  
ul. Szkolna 14,�tel.�42�719-65-25,��
czynny:�pon.,�śr.,�pt.�8-16,�wt.,�czw.�8-17.

dyżury
 �Przychodnia Rejonowa 

    w Głownie,�
ul.�Kopernika�19,�tel.�42-719-10-92;�
poradnia�ogólna:�pn.-pt.�7.00-18.00.
 �Przychodnie w Strykowie:�
ul.�Kościuszki�27:�tel.�42-717-45-15;�
ul.�Targowa�16:�tel.�42-719-92-30.
��Punkt Konsultacyjny 
ds. uzależnień i Przemocy  
w Rodzinie:�ul.�Kilińskiego�2�pok.�nr�2.
informacje:�42-719-26-46.
��Punkt nieodpłatnej  

    pomocy prawnej:
Głowno, ul.�norblina�1:�pon.-pt.�8.-12.00;�
Stryków,�ul.�Kościuszki�29,�pon.-pt.�12-16

msze święte  
w niedziele i święta

��Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00

��Parafia św. Maksymiliana w Głownie:�
8.00,�9.30,�11.30,�16.00

��Parafia św. Barbary w Głownie:��
7.00,�9.00,�11.00,�17.00

��Parafia Św. Marcina w Strykowie:�
8:00,�9:30,�11:00,�18:00

��Parafia w Dmosinie:�7:30,�10,�12,�18:00

wystawy
��Galeria Bank&DM w Głownie. Galeria 

Sztuki Współczesnej Bank&DM;��
czynna:�pon.-pt.�w�godz.�9.00-17.00.�głow-
no,�ul.�Młynarska�5/13,�i�piętro.

inne
��Park linowy w Głownie:
czynny�do�30�września�w�sob.�i�niedz.��
w�godz.�11.00-19.00.

��Piątek – sobota, 14-15 września:
godz.�20.00-8.00�–�Nocny Turniej 
Historycznych Gier Planszowych,��
dla�najbardziej�aktywnych�graczy�
nagrody;�Miejski�Ośrodek�Kultury��
w�głownie,�ul.�Kopernika�45.
��Poniedziałek, 17 września:
godz.�10.00�–�79. rocznica agresji 
wojsk sowieckich na Polskę  
w�ii�wojnie�światowej�–�uroczystości�na�
cmentarzu�mariawickim�w�strykowie.�
wstęp�wolny.
��Piątek, 21 września:
godz.�12.00�–�uroczystość odsłonię-
cia obelisku, poświęconego pamię-
ci ks. prof. idziego Radziszewskiego 
i 100. rocznicy odzyskania niepod-
ległości przez Polskę;�bratoszewice�
(okolice�kościoła),�wstęp�wolny.
��Czwartek, 4 października:
godz.�8.00-12.00�–�Dyżur pracow-
nika ZuS w�urzędzie�Miasta-gminy�
stryków,�ul.�Kościuszki�27;�pomoc�w�
wypełnianiu�wniosków�o�świadczenia�
emerytalno-rentowe,�przyjmowanie�
wniosków,�udzielanie�informacji�na�
temat�uzyskania�prawa�do�świadczeń�
emerytalno-rentowych�itp.,�zakładanie�
kont�na�Platformie�usług�elektronicz-
nych�(Pue).�wstę�wolny�dla�mieszkań-
ców�miasta�i�gminy�stryków.

 iNFORMATOR�głOwieńsKi�i�sTRyKOwsKi�

OFeRTY PRACY
POwiaTOwy�uRząd�PRacy�w�łOwiczu
(oferty�z�dnia�10.09.2018�r.)

�� Kucharz�potraw�orientalnych
�� Operator�maszyn�do�produkcji�wyro-
bów�z�drutu,�lin,�siatek�i�kabli

�� Pomocniczy�robotnik�budowlany
�� Pracownik�fizyczny
�� sprzątaczka�biurowa
�� Mechanik�samochodów�ciężarowych
�� lakiernik�proszkowy
�� Pracownik�magazynowy
�� nauczyciel�przedszkola
�� Pokojowa
�� szwaczka�maszynowa
�� Fryzjer
�� Pracownik�biurowy�-�spedytor
�� dziewiarz
�� nauczyciel�chemii
�� instruktor�terapii�zajęciowej�w�pracowni�
komputerowej

�� Fakturzystka
�� Piekarz
�� Magazynier
�� Pomocniczy�robotnik�torowy
�� sprzedawca
�� Tokarz-frezer
�� Operator�maszyn
�� sprzedawca�w�stacji�paliw
�� sprzedawca�produktów�świeżych
�� sprzedawca-kasjer
�� Pomocniczy�robotnik�budowlany
�� Kierowca�samochodu�dostawczego
�� Handlowiec
�� Pracownik�pomocniczy�produkcji
�� Mechanik�pojazdów�samochodowych
�� Pomocniczy�robotnik�budowlany
�� Magazynier
�� Operator�wózków�widłowych
�� współpracownik�działu�produkcji
�� Pomocnik�mleczarski
�� Operator�maszyn
�� ustawiacz�linii
�� elektryk-automatyk

SKARB ROLNiKA 
nOTOwania�z�TaRgOwisKa�MieJsKiegO�
(ceny�z�dnia�10.09.2018�r.)

� � w�łowiczu� w�głownie
borówki� 0,25�kg� 4,00� 4.00
brokuły� szt.� 3,00-4,00� 4,00
buraki�czerwone� kg� 1,50-2,00� 2,00
cebula�� kg� 2,00� 2,00
cebula�dymka� pęczek� 2,00-2,50� 2,50
czosnek� szt.� 0,40-1,50� 0,80-1,50
fasola�zielona� kg� 5,00-6,00� 4,00
fasola�żółta� kg� 5,00-6,00� 4,00
gruszki� kg� 1,50-3,00� 2,50
jabłka� kg� 1,50-2,50� 1,50-3,00
jaja�fermowe� 15�szt.� 6,00-8,00� 6,00-8,00
jaja�wiejskie� 15�szt.� 12,00� 10,00-12,00
kalafior�� szt.� 3,50-4,00� 4,00
kapusta�biała�� szt.� 3,00-4,00� 3,00
kapusta�kiszona� kg� 5,00� 5,00
kapusta�pekińska� szt.� 5,00� -
koperek� pęczek� 1,00� 1,00
maliny� 0,5�kg� 4,00� 4,00
miód� 0,9�litra� 30,00� 30,00
marchew�� kg� 2,00� 2,00
natka�pietruszki� pęczek� 1,00� 1,00
ogórek�gruntowy� kg� 2,00-4,00� 2,00-4,00
papryka�czerwona� kg� 3,00-4,00� 3,00-4,00
papryka�zielona� kg� 3,00-4,00� 3,00-4,00
papryka�żółta� kg� 3,00-4,00� 3,00-4,00
pieczarki� kg� 6,00-9,00� 7,00
pietruszka� kg� 3,00-4,00� 3,00
pomidor�malinowy� kg� 4,00� 6,00
pomidor�polny� kg� 1,00-2,00� 2,00
por� szt.� 2,00� 2,00
rzodkiewka� pęczek� 2,00� 2,00
sałata� szt.� 2,50� 2,50
seler� szt.� 2,50� 2,50-3,00
szczypiorek� pęczek� 1,00� 1,00
słonecznik� szt.� 2,50-3,00� 3,00
śliwki� kg� 2,00� 2,00
włoszczyzna�� pęczek� 2,50� 3,00-4,00
ziemniaki�� kg� 1,00� 1,00

ROLNiK SPRZeDAJe 
(ceny�z�dnia�10.09.2018�r.)

Żywiec wieprzowy:
�� Różyce:�4,30�zł/kg+VaT
�� domaniewice:�4,30�zł/kg+VaT
�� chąśno:�4,30�zł/kg+VaT
�� Kiernozia:�4,40�zł/kg+VaT
�� skowroda�Płd.:�4,40�zł/kg+VaT
�� Karnków:�4,30�zł/kg+VaT

Żywiec wołowy:
�� skowroda�Płd.:�jałówki�7,00�zł/kg+VaT,��
krowy�6,00�zł/kg+VaT;�byki�8,00�zł/kg+VaT;

�� Różyce:�jałówki�7,00�zł/kg+VaT;��
krowy�5,00�zł/kg+VaT;�byki�8,00�zł/kg+VaT.

�� domaniewice:�jałówki�7,00�zł/kg+VaT;��
krowy�5,00�zł/kg+VaT;�byki�8,00�zł/kg+VaT.

stary�Rynek�5/7�(wejście�od�ul.�3�Maja).�
wstęp�wolny.
��Piątek, 5 października:
godz.�16.15�–�Angielski bez tajemnic�
–�bezpłatny�kurs�językowy�dla�mieszkań-
ców�terenów�wiejskich�woj.�łódzkiego,�
spotkanie�organizacyjne;�dom�Kultury�
w�zdunach.�wstęp�wolny.
��Sobota, 6 października:
godz.�16.00�– Kabaret „Ciach”�–�sala�
kinowa�łowickiego�Ośrodka�Kultury,��
ul.�Podrzeczna�20.�bilety:�45�zł.
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Ogłoszenia

 PuNKTY PRZYJMOWANiA OGŁOSZeń DROBNYCH DO „NŁ”: BiuRO OGŁOSZeń ŁOWiCZ,�ul.�PiJaRsKa�3a; BeDNARY,�sKleP�P.�PaPieRniK�24a;�BOBROWNiKi 27,�sKleP�P.�PacleR;�BOLiMóW,�ul.�RyneK�KOŚciuszKi�17,�sKleP�„ewa”,�
P.�PaPieRniK;�DOMANieWiCe,�ul.�główna�26,�sKleP�P.�JaKubiaK;�GąGOLiN POŁuDNiOWY,�sKleP�„KOs”;�iŁóW:�Pl.�RyneK�sTaROMieJsKi�21;�sKleP�P.�PaPieROwsKiegO;�KieRNOZiA,�RyneK�KOPeRniKa,�KiOsK�P.�wesOłOwsKieJ;��
KOCieRZeW PóŁNOCNY 37A,� sKleP� P.� KRygieR; KuRABKA 17A,� sKleP� P.� TOPOlsKieJ;� ŁOWiCZ,� Os.� bRaTKOwice,� KiOsK� lOTTO;� ŁYSZKOWiCe,� sKleP� „dueT”,� ul.� gMinna� 6;� NieBORóW,� al.� legiOnów� POlsKicH� 18,� sKleP�
P.� FigaTa;� NOWA SuCHA 22,� sKleP� P.� siewieRy;� OSTRóW 20,� sKleP� P.� beJdy;� OSMOLiN:� ul.� RyneK� 2,� sKleP� P.� seRwacH;� ul.� RyneK� 19,� sKleP� sPOŻywczO-PRzeMysłOwy;� PSZCZONóW 147,� sKleP� P.� liPińsKiegO;� �
SANNiKi,�ul.�waRszawsKa�183,�sKleP�P.�OlKOwicz;�SOBOTA,�Pl.�zawiszy�czaRnegO�12,�sKleP�P.�bińczaK;�SOKOŁóW 19,�sKleP�P.�głOwacKiegO;�STACHLeW 113A,�sKleP�P.�wieRzbicKieJ;�STARY DęBSK 6A,�sKleP�sPOŻywczO-PRzeMysłOwy,��
ŚLeSZYN,�ul.�góRna�5,�sKleP�P.�MączyńsKieJ;��ZAWADY 67,�sKleP�P.�sOKalsKieJ;�ZŁAKóW BOROWY 139A,�sKleP�P.�PiecKi.

PuNKTY PRZYJMOWANiA OGŁOSZeń DROBNYCH DO „WieŚCi”:�BiuRO OGŁOSZeń�GŁOWNO,�ul.�łOwicKa�40;�DMOSiN 1:�PieKaRnia�bOŻena,�KRzeszewsKa;�STRYKóW:�sTaRy�RyneK�1;��ul.�cMenTaRna�12.

PuNKTY PRZYJMOWANiA OGŁOSZeń DROBNYCH DO „NŁ DLA ŻYCHLiNA i OKOLiC”: BeDLNO 28 sKleP� Mini-Mag;� DOBRZeLiN� sKleP� „Magda”,� ul.� wł.� Jagiełły;� PACYNA,� ul.� TOwaROwa� 4,� sKleP� P.� M.� duRKi;� �
PLeCKA DąBROWA,�sKleP�„MOniKa”;�PODCZACHY 16,�sKleP�sPOŻywczO-PRzeMysłOwy;�ŚLeSZYN,�ul.�góRna�5,�sKleP�P.�MączyńsKieJ;�ŻYCHLiN,�ul.�29�lisTOPada�28,�sKleP�sPOŻywczO-PRzeMysłOwy.

WYDAWCA i ReDAKCJA Nie PONOSZą ODPOWieDZiALNOŚCi ZA TReŚć OGŁOSZeń i ReKLAM OPuBLiKOWANYCH ZGODNie Z ART. 36 uSTAWY  Z DNiA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWe”

samochodowe

kupno
 �Subiekt Nieborów Auto-

kasacja, sprzedaż części, 
tel. (46) 838-55-41.

��Każdego�dostawczego,�tel.�kom.�
725-562-998.

��Każdego�Mercedesa,�Toyotę,�tel.�
kom.�725-361-836.

��Kupię�każde�auto,�całe�i�rozbite,�tel.�
kom.�518-461-010.

��Kupimy�każdą�Toyotę,�Mercedesa,�
stan�obojętny,�tel.�kom.�798-602-197.

��Kupimy�każdego�busa,�stan�
obojętny,�tel.�kom.�798-602-197.

��skup�aut,�tel.�kom.�690-694-705.

��skup�aut�rozbitych,�skolizjowanych,�
stan�obojętny,�tel.�kom.�510-100-449.

��złomowanie�Pojazdów-�
zaświadczenia,�auto-skup:�
uszkodzone,�rozbite,�
wyeksploatowane,�Rząśno�13,�tel.�
kom.�602-123-360.

sprzedaż
��alFa�ROMeO�156,�2.0�benzyna,�

2003�rok,�tel.�kom.�509-837-633.

��audi�a4,�1,9�Tdi,�2002�rok,�tel.�
kom.�507-275-624.

��audi�a4�kombi,�2.0�benzyna,�2002�
rok,�tel.�kom.�509-837-633.

��audi�a4�kombi,�1.9�Tdi�130�KM,�
2002�rok,�tel.�kom.�509-837-633.

��audi�a4�kombi,�1.9�Tdi�130�KM,�
2002�rok,�tel.�kom.�509-837-633.

��audi�a6�c4�awant,�2.5,�1997�rok,�
tel.�kom.�693-531-562,�782-667-551.

��bMw�1�e87,�2005�rok,�tel.�kom.�
607-403-281.

��bMw�X1,�2013�rok,�tel.�kom.�
660-408-769.

��cHeVROleT�captiva,�2011�rok,�tel.�
kom.�693-323-114.

��ciTROËn�berlingo,�1.6�benzyna,�
2001�rok,�stan�bdb,�tel.�kom.�
609-459-539.

��ciTROËn�c4,�1.6�Hdi,�2012�rok,�po�
serwisie,�tel.�kom.�668-853-912.

��daewOO�Matiz,�1999�rok,�100.000�
km,�tel.�kom.�784-014-797.

��Fabia,�1.9�diesel,�2007�rok,�5-drzwi,�
8.500�zł,�tel.�kom.�602-584-266.

��FiaT�126p,�1985�rok,�tel.�kom.�698-
655-457,�dzwonić�15.00-17.00.

��FiaT�126p,�1994�rok,�tel.�kom.�
660-408-769.

��FiaT�ducato,�3.0,�2009�rok,�
plandeka,�8�palet,�tel.�kom.�
500-333-660.

��FiaT�Panda�iii,�1.2,�2012�
rok,�i�właściciel,�salon�Polska,�
bezwypadkowy,�tel.�kom.�
695-323-452.

��FiaT�Panda,�2006�r.,�86�tyś�km,�
niebieska,�stan�bardzo�dobry,�cena�
9300�zł.�tel.�666-57-41-89.

��FiaT�Punto,�1.2�gaz,�tel.�kom.�
605-925-091.

��FiaT�Punto�grande,�tel.�kom.�
663-326-020.

��FiaT�seicento,�1.1,�2002�rok,�tel.�
kom.�577-366-389.

��FiaT�seicento,�1999�rok,�tel.�kom.�
503-569-473.

��FORd�Focus�c�Max,�1.8�benzyna/
gaz,�2004�rok,�tel.�kom.�513-170-753.

��HOnda�civic�Vii,�1.4�benzyna/gaz,�
2001�rok,�tel.�kom.�502-712-484.

��HOnda�civic,�1.4,�2006�rok,�w�
oryginale,�tel.�kom.�503-830-181.

��Hyundai�H200,�1999�rok,�
ładowność�1.2�tony,�tel.�kom.�
784-014-797.

��Mazda�6,�2.0�diesel,�2002�rok,�
sedan,�tel.�kom.�603-207-420.

��Mazda�Premacy,�2.0,�2004�
rok,�czarna,�zadbana,�tel.�kom.�
603-064-775.

��MeRcedes�benz�klasa�c,�w�
203,�avangarole,�2,7�diesel,�kombi,�
2004,�granatowy�metalik,�bogate�
wyposażenie,�tel.�kom.�660-405-414.

��MeRcedes�benz�Vito�110,�
izoterma,�2002�rok,�tel.�kom.�
608-776-473.

��OPel�antara,�2.0�cdT,�2007�rok,�
tel.�kom.�603-741-475.

��OPel�astra,�2004�rok,�tel.�kom.�
665-045-806.

��OPel�astra�3,�1.6�benzyna/
gaz,�2005�rok,�klimatyzacja,�cena�
atrakcyjna,�tel.�kom.�604-706-309.

��OPel�astra�F,�1.6�benzyna+gaz,�
1999�rok,�sedan,�196.000�km,�i�
właściciel,�tel.�kom.�519-596-646.

��OPel�astra�g,�1.4,�2005�rok,�
220.000�km,�tel.�kom.�665-949-365.

��OPel�astra,�1.4�benzyna/gaz,�
2005�rok,�klimatyzacja,�tel.�kom.�
604-706-309.

��OPel�corsa,�1.0�benzyna,�
2001�rok,�5-drzwiowy,�tel.�kom.�
509-837-633.

��OPel�corsa,�1.7�diesel,�2006�rok,�
5-drzwiowy,�tel.�kom.�509-837-633.

��OPel�corsa,�1.2,�2012�rok,�
wersja�cosmo,�i�właściciel,�tel.�kom.�
600-944-728.

��OPel�Meriva,�1.3�diesel,�2006�
rok,�zadbany,�6.900�zł,�tel.�kom.�
786-263-059.

��OPel�signum,�2.2�dTi,�2003�rok,�
tel.�kom.�516-084-162.

��OPel�Vectra,�+�nowy�hak,�tel.�kom.�
605-485-350.

��OPel�Vectra�benzyna/gaz,�1998�
rok,�i�właściciel�w�kraju�od�12�lat,�tel.�
kom.�607-271-719.

��OPel�zafira,�2.0�diesel,�2000�rok,�
tel.�kom.�668-292-785.

��OPel�zafira,�2.0�diesel,�2003�rok,�
tel.�kom.�509-837-633.

��OPel�zafira,�2.0�dTi,�2000�rok,�
7-osobowy,�6,800�zł,�w�rozliczeniu�
mogę�przyjąć�mniejszy,�tel.�kom.�
513-375-786.

��PeugeOT�205�Junior,�1991�rok,�tel.�
kom.�509-692-511.

��PeugeOT�206,�1.4�gaz,�2003�rok,�
bordowy�metalik,�tel.�kom.�537-200-
181,�513-375-786.

��PeugeOT�206,�1.6�diesel,�2005�
rok,�kombi,�hak,�tel.�kom.�517-895-817.

��PeugeOT�207,�1.6�Hdi,�2007�
rok,�121.000�km,�12.200�zł,�tel.�kom.�
513-375-786.

��PeugeOT�307�sw,�1.6�benzyna,�
2007�rok,�tel.�kom.�509-837-633.

��POlOnez,�1997�rok,�i�właściciel,�
108.000�km,�tel.�kom.�600-770-727.

��RenaulT�laguna�2,�2004�rok,�tel.�
kom.�605-069-379.

��RenaulT�Mascott,�3.0,�2005�
rok,�kontener,�widna,�tel.�kom.�
512-397-156.

��RenaulT�Megane,�1.5�dci,�2012�
rok,�tel.�kom.�693-143-499.

��RenaulT�Megane�kombi,�1.9�
diesel�130�KM,�2007�rok,�tel.�kom.�
509-837-633.

��ROVeR�75,�2.0�diesel,�2002�rok,�
7.500�zł,�tel.�kom.�602-584-266.

��seaT�cordoba,�2003�rok,�tel.�kom.�
792-719-573.

��seaT�leon,�1.9�Tdi,�2003�rok,�tel.�
kom.�602-687-568.

��seaT�leon,�1.9�Tdi,�2005�rok,�
rzeczywisty�przebieg�152.000�
km,�bogate�wyposażenie,�
cena�konkurencyjna,�tel.�kom.�
604-706-309.

��sKOda�Fabia�kombi�benzyna/gaz,�
2004�rok,�hak,�tel.�kom.�661-134-123.

 �Sprzedam m\nawigację LARK 
4,3 cala, nowa nie gubi sygnału, 
tel. kom. 518-558-410.

��sTaR�1142,�1990�rok,�3-stronna�
wywrotka,�stan�dobry,�tel.�kom.�
604-403-654.

��suzuKi�grand�Vitara,�2.0�benzyna,�
2005�rok,�2-drzwiowa,�tel.�kom.�
668-292-785.

��TOyOTa�avensis,�2010�rok,�kombi,�
grafit,�cena�do�uzgodnienia,�tel.�kom.�
669-303-235.

��TOyOTa�corolla�Verso,�2.2�diesel,�
2005�rok,�tel.�kom.�509-837-633.

��TOyOTa�yaris,�2003�rok,�tel.�kom.�
608-893-315.

��TOyOTa�yaris,�1.0,�2007�rok,�
5-drzwiowy,�11.900�zł,�tel.�kom.�
513-375-786.

��VOlVO�s40,�1.9�Td,�2000�rok,�tel.�
kom.�797-318-666.

��VOlVO�s40,�1.8�benzyna,�2001�rok,�
tel.�kom.�509-837-633.

��VOlVO�V40,�1.9�dTdi,�2000�rok,�
2.700�zł�do�negocjacji,�tel.�kom.�
691-532-301.

��Vw�bora,�1.6�16V�benzyna/
gaz,�2001�rok,�stan�bdb.,�tel.�kom.�
604-825-723.

��Vw�golf,�1.4�benzyna,�2005�rok,�tel.�
kom.�509-020-872.

��Vw�golf,�1.6�Tdi,�2010,�3-drzwiowy,�
tel.�kom.�697-043-229.

��Vw�Jetta,�1.9�diesel,�2006�rok,�
214.000�km,�tel.�kom.�605-634-804.

��Vw�Passat,�1.9�Tdi�130�KM,�
Xi.2004�rok,�tel.�kom.�603-993-039.

��Vw�Passat,�2.0�Tdi,�kombi,�2009�
rok,�książka�serwisowa,�tel.�kom.�
664-092-200.

��Vw�Passat,�1.8T�+gaz,�2000�rok,�tel.�
kom.�604-811-546.

��Vw�Passat�kombi,�1.8�Turbo�
benzyna,�2004�rok,�tel.�kom.�
509-837-633.

��Vw�Passat�sedan,�1.9�Tdi,�2000�
rok,�tel.�kom.�509-837-633.

��Vw�Passat,�1.9�Tdi,�2004�
rok,�bogate�wyposażenie,�stan�
rewelacyjny,�10.900�zł,�tel.�kom.�
604-706-309.

��Vw�Passat,�2.0�Tdi,�2009�rok,�
bogata�wersja,�tel.�kom.�604-413-948.

��Vw�Polo,�2004�rok,�tel.�kom.�
505-319-895.

��Vw�Tiguan,�2.0�Tsi,�2012�rok,�
suV,�full�opcja,�skóra,�automat,�
sprowadzony�z�ameryki,�czarny,�
FVaT,�cena�do�uzgodnienia,�tel.�kom.�
603-653-030.

��Vw�Touran,�2006�rok,�tel.�kom.�
726-102-844.

inne
��sprzedam�opony�zimowe�używane�

bridgestone�185/60R14,�stan�bdb.,�
tel.�kom.�668-821-684.

��sprzedam�części�do�Forda�
Tranzyta,�tel.�kom.�691-033-754.

motorowe

kupno
��stare�motocykle,�motorowery,�

części,�tel.�kom.�513-185-357.

��Kupię�stare�motocykle:�wsK,�Mz,�
sHl,�Junak,�Motorynka,�Komarek�itp.,�
tel.�kom.�609-942-407.

sprzedaż
��sprzedam�motorower�simson,�stan�

idealny,�tel.�kom.�606-937-538.

��sprzedam�skuter�i�rower�góral,�tel.�
kom.�722-342-605.

��MzTs�150,�tel.�kom.�660-408-769.

nieruchomości

kupno
��Kupię�ziemię,�gm.�łyszkowice,�

okolice,�tel.�kom.�502-602-463.

��Kupię�działkę,�ziemię,�bloki,�tel.�
kom.�607-809-288.

��Kupię�ziemię�w�okolicach�łowicza,�
tel.�kom.�724-561-618.

��Kupię�ziemię,�przyjmę�w�dzierżawę�
-łyszkowice,�okolice,�tel.�kom.�
792-387-788.

sprzedaż
��działki�budowlane,�nieborów,�tel.�

kom.�607-328-032.

��sprzedam�1/6�udziału�w�domu,�tel.�
kom.�531-217-794.

��dom:�Kiernozia,�Rynek,�tel.�kom.�
502-075-189.

��działka�budowlana,�2.400�mkw,�
Konarzew�gm.�głowno,�tel.�kom.�602-
860-459,�530-079-377.

��sprzedam�dom�ocieplony,�piętrowy�
z�podpiwniczeniem,�działka�560�mkw,�
tel.�kom.�606-281-756.

��działka�budowlana�2200�
mkw.,�Mysłaków,�media,�tel.�kom.�
665-981-200.

��działka�z�domem�80�mkw,�
Joachimów�Mogiły,�tel.�kom.�
501-065-313.

��dom�160�m2�przy�ul.�Katarzynów,�
działka�740�m2,�tel.�kom.�
723-798-953.

��sprzedam�dom�wolnostojący�w�
łowiczu�oraz�1,23�ha�ziemi�wraz�z�
budynkami�w�zielkowicach,�tel.�kom.�
784-279-632.

��zduny,�dom�120�mkw.,�
zabudowania�gospodarcze,�działka�
0.97ha�,�tel.�kom.�694-182-993.

��działka�715�m2�nad�Jeziorem�
skrzyneckim,�z�prawem�zabudowy,�
tel.�kom.�604-107-760.

��dom,�łowicz,�tel.�kom.�
880-651-700.

��ziemię�2,24�lub�4,5�ha,�Psary,�
gmina�bielawy,�tel.�kom.�604-260-576.

��budowlana,�1.155�mkw.,�media,�
bełchów,�ul.�Polna,�tel.�kom.�
517-640-507.
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ReKlaMa

DO WYNAJĘCIA
lokal gastronomiczny z ogródkiem letnim

w centrum Łowicza, ul. Pijarska 3a
(ul. Pijarska, d. kawiarnia „U Dziennikarzy”)

Informacje: tel. 531 525 347

��dom�wolnostojący,�łowicz-
Przedmieście,�tel.�kom.�534-767-923.

��sprzedam�działkę,�okolice�głowna,�
+4915217697397.

��działka�rolno-budowlana,�nieborów�
centrum,�tel.�kom.�883-228-783.

��sprzedam�ziemię�1,49�ha�na�
Świącach,�tel.�kom.�728-126-602.

��sprzedam�działki�budowlane�
bronisławów�39,�tel.�kom.�
791-802-472.

��sprzedam�działkę�1.500�mkw,�
górki,�tel.�kom.�538-438-518.

��działki�budowlane�Otolice,�tel.�kom.�
512-490-910.

��nieźle�prosperujący�sklep�
spożywczy�z�działką,�dobrzelin,�tel.�
kom.�606-818-288.

��sprzedam�85�arów�w�tym�60�
arów�lasu,�koło�łowicza,�tel.�kom.�
606-818-288.

��działka�budowlana�uzbrojona,�
ogrodzona,�łowicz,�wschodnia�(przy�
bolimowskiej),�745�m2,�tel.�kom.�
602-615-399.

��budynek�mieszkalny,�gospodarczy,�
działka�30�arów,�Plecka�dąbrowa,�tel.�
kom.�693-439-431.

��sprzedam�2�ha�ziemi�rolnej�w�
bogorii�górnej�gm.�zduny�i�6.500�
m2�ziemi�rolno-leśnej�(Małszyce),�tel.�
kom.�604-902-486.

��sprzedam�działki�przy�ul.�Małszyce,�
tel.�kom.�604-282-998.

��gągolin�Północny�1,72�działka,�las,�
tel.�kom.�692-497-953.

��gągolin�Południowy�2,92�+budynki,�
tel.�kom.�692-497-953.

��do�sprzedania�nieruchomość�
gruntowa�o�pow.�0,47�ha,�częściowo�
zabudowana,�łowicz,�rejon�
Przyrynku,�tel.�kom.�602-728-864,�
728-319-244.

��ziemia�rolna�2,7�ha,�bąków�górny,�
tel.�kom.�888-761-255.

��sprzedam�las�1,51�ha,�48.000�zł,�
miejscowość�Polesie���,�tel.�kom.�
500-515-155.

��ziemia�1,5�ha,�klasa�ii,�iV,�działka�
wąska,�długa,�tel.�kom.�602-519-741,�
boczki.

��działka�budowlana,�głowno,�
graniczna�17,�tel.�kom.�694-903-240.

��sprzedam�działkę�w�nieborowie,�
tel.�kom.�692-368-494.

��ziemia�rolno-budowlana�2,86�
ha,�lutynek,�gm.�Kocierzew,�droga�
asfaltowa,�158.000�zł,�tel.�kom.�
693-351-078.

��działka�budowlana�3300�
mkw.�z�możliwością�działalności�
gospodarczej�w�stodole�198�mkw�
i�oborze�172�mkw�w�łagowie�
(możliwość�podłączenia�wszystkich�
mediów),�tel.�kom.�604-497-153.

��sprzedam�ziemię�orną�2�ha�i�łąkę�
1,7�ha�łęki�górne�gm.�Krzyżanów,�tel.�
kom.�697-671-695.

��sprzedam�posesję�łowicz,�
Katarzynów�42,�tel.�kom.�
603-879-720.

��M-3�sprzedam�lub�zamienię�na�
mniejsze,�tel.�kom.�727-758-820.

��łowicz,�parter,�3-pokojowe,�tel.�
kom.�506-214-763.

��sprzedam�ładną�działkę�
budowlaną�w�centrum�domaniewic�
(4.000�mkw.),�tel.�kom.�516-654-820.

��sprzedam�lub�zamienię�dom�
pod�łowiczem�na�bloki,�tel.�kom.�
606-967-338.

��sprzedam�3�ha�ziemi�borki�koło�
głowna,�tel.�kom.�507-325-487.

��grunty�orne�10�ha,�gmina�bielawy,�
tel.�kom.�697-094-770.

��sprzedam�mieszkanie�Tbs�64�
mkw.,�wyremontowane,�stryków,�tel.�
kom.�575-309-937.

��sprzedam�lub�wydzierżawię�13�
ha�Klotyldów-zosinów,�tel.�kom.�
535-201-784.

��działki�budowlane:�2.280�oraz�
1.060�m2,�zielkowice,�tel.�kom.�607-
343-411,�po�15:00.

��sprzedam�ziemię�4�ha,�z�
zabudowaniami�lub�oddzielnie,�
wejsce,�tel.�kom.�791-502-101.

��sprzedam�ziemię�3,5�ha,�Jeziorko,�
tel.�kom.�791-502-101.

��działka�2.300�m2,�Małszyce�63a,�
tel.�kom.�504-475-567.

��sprzedam�działkę�3.000�mkw�w�
łowiczu,�tel.�kom.�691-033-754.

��sprzedam�działkę�budowlaną�
400�mkw,�os.�Jastrzębia,�tel.�kom.�
691-610-713.

��sprzedam�mieszkanie�o�pow.�36�
mkw,�na�parterze,�os.�dąbrowskiego,�
tel.�kom.�602-479-334.

��działka�budowlana,�nieborów,�tel.�
kom.�502-346-069.

 �Zdecydowanie sprzedam 
działkę 1.25 ha przy ul. 
Poznańskiej w Łowiczu. Działka 
w studium zagospodarowania 
przestrzennego produkcyjno-
usługowa. energia, woda, gaz w 
bezpośrednim sąsiedztwie granic 
działki. Atrakcyjna cena 700.000 
zł, tel. kom. 509-551-203.

��sprzedam�mieszkanie�po�
generalnym�remoncie�na�os.�
broniewskiego�3.�Pow.�46�metrów,�w�
tym�2�sypialnie�oraz�pokój�dzienny�
z�aneksem�kuchennym�(pełne�
wyposażenie�w�tym�nowe�agd),�tel:�
888-725-340.

wynajem
��Przyjmę�w�dzierżawę�ziemię,�tel.�

kom.�781-842-724.

��wynajmę�M-3,�łódź,�stare�bałuty,�
tel.�kom.�666-811-783.

��Przyjmę�ziemię�w�dzierżawę�
(gmina�bedlno�+sąsiednie),�tel.�kom.�
661-764-856.

��wynajmę�2-pokojowe�mieszkanie,�
tel.�kom.�604-218-150.

��gminna�spółdzielnia�w�dmosinie�
wynajmie�lokal�60�mkw.,�wszystkie�
media,�centrum�gminy,�możliwa�
każda�działalność,�tel.�(46)�874-74-60,�
8.00-15.00,�tel.�kom.�605-587-016.

��do�wynajęcia�2�pokoje�z�kuchnią�w�
domu�prywatnym,�głowno,�tel.�kom.�
503-830-181.

��wynajmę�kawalerkę�w�łowiczu,�tel.�
kom.�795-410-608.

��Mieszkanie�do�wynajęcia�40�mkw.,�
łowicz,�tel.�kom.�510-177-041.

��do�wynajęcia�mieszkanie�37�mkw.,�
os.�sikorskiego,�głowno,�tel.�kom.�
603-607-617.

��wynajmę�lokal�nad�apteką�
słoneczko,�ul.�Krakowska,�tel.�kom.�
607-809-288.

��Mieszkanie�2-pokojowe,�os.�
Konopnickiej,�tel.�kom.�577-028-979.

��do�wynajęcia�mieszkanie�38�mkw,�
dwa�pokoje�z�kuchnią,�i�piętro,�os.�
starzyńskiego,�tel.�kom.�664-733-834.

��dwupokojowe,�głowno,�tel.�kom.�
517-446-507.

kupno różne
��szafę�międzywojenną,�tel.�kom.�

733-630-382.

��Kupię�blachę,�cegłę,�drut,�deski,�
łaty,�krokwie,�tregry,�tel.�kom.�
607-809-288.

 �Kupię drut 12, 14, tel. kom. 
607-809-288.

��Monety,�starocie,�tel.�kom.�
606-941-752.

��Kupię�samochód�dobrej�ziemi�do�
ogrodu,�tel.�kom.�605-249-075.

��Kupię�złom,�odbieram�makulaturę,�
przyjmujemy�folię,�wywozimy�odpady�
budowlane,�tel.�kom.�695-416-747,�
530-566-601.

sprzedaż różne
��drewno�kominkowe,�opałowe�

(workowane).�skrzynki�uniwersalne.�
Trociny.,�tel.�kom.�501-658-261.

��drewno�kominkowe,�opałowe,�tel.�
kom.�504-257-615.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

 �Drewno kominkowe i 
rozpałkowe, pellet, Głowno, tel. 
kom. 609-178-680.

��skrzynki�plastikowe�nowe,�
polskie,�15�kg�i�mniejsze,�tel.�kom.�
601-286-499.

��Kręgi,�pokrywy,�przepusty,�płytki�
chodnikowe�w�kolorach,�tel.�kom.�
531-467-981.

 �Pianina, fortepiany, tel. kom. 
604-443-118.

��budy�ocieplane�dla�psów,�tel.�kom.�
885-459-698.

��stylowe�meble�dębowe�niemieckie:�
segment�270x210�cm,�szafka�
RTV,�wypoczynek�1,�2,�3,�tel.�kom.�
609-688-461.

��używane:�okno�drewniane,�
dwie�szafy�2-drzwiowe,�tel.�kom.�
797-621-431.

��sprzedam�maszyny�do�wyrobu�
girlandy�na�wiązanki�sztuczne,�tel.�
kom.�883-647-382.

��sprzedam�tanio�komputer,�monitor,�
urządzenie�wielofunkcyjne,�głośniki,�
tel.�kom.�607-172-782.

��Hydraulika-kształtki,�wciągarka�
budowlana,�stojak�do�hydrantu,�
opiełacz,�tel.�kom.�664-507-718.

��domek�dziecinny�ze�zjeżdżalnią,�tel.�
kom.�788-870-752.

��narożnik�z�funkcją�spania,�tel.�kom.�
889-601-888.

��sprzedam�komodę�+�szafę�oraz�
szafę�i�wieszak�do�korytarza,�tel.�kom.�
602-746-524.

��sprzedam�piec�25�kw�z�
podajnikiem,�tel.�kom.�502-250-734.

��sprzedam�segment�młodzieżowy�z�
biurkiem,�tel.�kom.�784-269-956.

��akordeon�weltmaister,�stół�
bilardowy,�domek�letniskowy,�tel.�kom.�
791-776-110.

��Krajzega,�szlifierka�taśmowa,�tel.�
kom.�503-830-451.

��Płyty�paździeżowe,�tel.�kom.�
885-459-698.

��Pralka�samsung,�tel.�kom.�
503-969-394.

��wózek�paleciak,�tel.�kom.�
693-830-160.

��Piec�c.o.,�17kw�z�sterownikiem�i�
nadmuchem,�tel.�kom.�668-405-964.

 �Drewno opałowe, tel. kom. 
690-468-321.

��betoniarka,�tel.�kom.�504-507-730.

��drewno�opałowe,�kominkowe,�
suche,�tel.�kom.�602-733-249.

��wyprzedaż�garażowa:�Jasieniec�
23/k.Rybna,�tel.�kom.�609-491-588.

��spółdzielnia�tanio�sprzeda�regały�
sklepowe,�wagi�i�inne�urządzenia�
sklepowe,�tel.�(46)�874-74-60,�8.00-
15.00,�tel.�kom.�605-587-016.

��Meble�pokojowe.�Tanio!,�tel.�kom.�
660-914-401.

��sprzedam�tanio�tuje,�łowicz�
bolimowska�61,�tel.�(46)�837-85-84.

��sprzedam�jaja�świeże,�ekologiczne,�
tel.�kom.�668-708-583.

��Oddam�regał,�tel.�kom.�
691-715-543.

��sprzedam�6�topoli�ściętych,�tel.�
kom.�607-324-089.

��betoniarki:�sprzedaż,�remonty,�
części�zamienne,�tel.�kom.�
603-072-751.

��Piec�c.O.�zasypowy�defro�
powierzchnia�ogrzewana�do�120�
mkw,�2012�rok,�stan�bdb,�1.600�zł,�tel.�
kom.�603-166-316.

��sztachety�blaszane�(grafit),�nożyce�
warsztatowe,�tel.�kom.�506-771-822.

��Toaletka,�dywan�2,5x3�m�wełniany,�
tel.�kom.�572-576-006.

��sprzedam�skrzynki�uniwersalki,�tel.�
kom.�880-586-735.

��butle�spawalnicze�z�osprzętem,�
tanio,�tel.�kom.�515-319-247.

��sofa�3-osobowa�170�zł,�tel.�kom.�
515-319-247.

��Rury�stalowe�plastikowe�fi�200-500,�
tel.�kom.�603-809-795.

��Overlock,�renderkę,�stębnówkę,�tel.�
kom.�602-234-522.

��Plandeki�siatkowe�używane,�tel.�
kom.�603-809-795.

��Komplet�naczyń�firmy�Philipiak,�
tel.�(46)�837-20-20.

��Perkusja�stagg�(niemcy),�tel.�kom.�
694-019-963.

praca

dam pracę
��Przyjmę�do�pizzerii�kierowcę�

na�stałe�oraz�pomoc�kuchenną�
-weekendowo,�tel.�kom.�504-859-387,�
885-353-500.

��Firma�transportowa�zatrudni�
kierowców�kat.c+e�w�transporcie�
międzynarodowym�(kierunek�
włochy).�Oferujemy:�umowę�o�pracę,�
terminową�wypłatę,�praca�na�tacho,�
nowoczesny�tabor,�tel.�kom.�602-275-
001,�lub�606-666-683.

 �Zatrudnię na stanowisko 
sprzedawcy, hurtownia materiałów 
budowlanych, Stryków, dobre 
wynagrodzenie., tel. kom. 
605-086-824.

��Hurtownia�budowlana�w�
strykowie�zatrudni�kierowców�c.�
dobre�wynagrodzenie,�tel.�kom.�
601-153-348.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�c+e�w�
ruchu�międzynarodowym,�kółka�na�
niemcy,�tel.�kom.�601-720-805.

��Pracowników�do�produkcji�
ogrodzeń�betonowych�(praca�
akordowa),�osobę�z�uprawnieniami�
palacza,�pracowników�do�obsługi�
skupu�złomu,�tel.�kom.�606-238-181,�
509-345-�234.

��Pracowników�do�produkcji�
ogrodzeń�betonowych�(praca�
akordowa),�osobę�z�uprawnieniami�
palacza,�pracowników�do�obsługi�
skupu�złomu,�tel.�kom.�606-238-181,�
509-345-�234.

 �Zatrudnię mężczyzn i kobiety 
do pracy w pieczarkarni, praca na 
stałe, umowa, kontakt, tel. kom. 
605-081-709, 503-158-403, 
Dąbkowice Dolne 41, gm. Łowicz.

��zatrudnię�montażystę,�tel.�kom.�
602-504-924.

 �Zatrudnię szwaczki, dzianina, 
Głowno, tel. kom. 509-852-909.

 �Zatrudnię pomocnika 
dziewiarza, Głowno, tel. kom. 
509-852-909.
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 �Firma zatrudni pracowników 
fizycznych do pracy na budowie. 
Wynagrodzenie 15-19 zł na rękę, 
tel. kom. 601-593-011.

��zatrudnię�tynkarza�i�pomocnika,�tel.�
kom.�575-661-940.

 �Zatrudnię do układania kostki 
brukowej, tel. kom. 697-778-557.

��zatrudnię�murarzy�i�na�
wykończenie,�tel.�kom.�603-872-901.

��zatrudnimy�kierowców�kat.�c+e�
do�przewozu�kontenerów�morskich,�
Hamburg-Polska,�weekendy�w�domu,�
wysokie�zarobki,�stabilne�warunki�
pracy,�tel.�kom.�506-836-200.

��zatrudnię�kierowcę�c+e,�tel.�kom.�
505-845-686.

��zatrudnię�hydraulików,�tel.�kom.�
603-673-948.

 �Zatrudnię osobę dyspozycyjną 
do opieki nad dwoma 
dziewczynkami w wieku 
wczesnoszkolnym oraz do 
prowadzenia domu, tel. kom. 
507-649-125.

��zatrudnimy�pracowników�do�
restauracji�Mcdonald’s.�Oferujemy�
nową,�wyższą�stawkę.�gwarantujemy�
umowę�o�pracę.�Oferujemy�
elastyczne�godziny�pracy,�tel.�kom.�
696-442-485.

��zatrudnię�pracownika�
gospodarczego,�wiadomość:�łowicz�
ul.�Poznańska�148/150.

��zatrudnię�kierowców�kat.�c+e�
w�transporcie�międzynarodowym�i�
krajowym,�bardzo�dobre�zarobki,�tel.�
kom.�604-237-423.

��zatrudnię�elektromontera�z�
uprawnieniami�seP,�tel.�kom.�
793-098-999.

��zatrudnię�kierowcę�c+e,�praca�
po�kraju,�stałe�trasy,�możliwość�
przyuczenia,�Kiernozka�12,�tel.�kom.�
600-357-428.

��zatrudnię�pomocnika�mechanika�
samochodów�ciężarowych,�tel.�kom.�
600-357-428.

��zatrudnię�pracownika�do�serwisu�
opon�ciężarowych�(wymagane�prawo�
jazdy�kat.�b),�tel.�kom.�509-252-837.

��zatrudnię�kierowców�c+e.�
Transport�międzynarodowy�i�krajowy,�
pojedyncze/podwójne�obsady,�
bardzo�dobre�zarobki,�tel.�kom.�
668-575-740.

��Firma�nawiąże�stałą�współpracę�z�
montażystami�paneli�podłogowych,�
wykładzin,�drzwi,�tel.�kom.�
509-481-600.

��Firma�zatrudni�brukarza�oraz�
pomocników,�tel.�kom.�789-116-316.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�c,�tel.�kom.�
501-250-547.

��Praca�przy�kostce�brukowej,�
chętnych�z�głowna�i�okolic�proszę�o�
kontakt,�tel.�kom.�606-796-698.

 �Zatrudnię kierowcę C+e, 
transport międzynarodowy. 
Wysokie zarobki, wyjazdy 
tygodniowe, tel. kom. 
502-605-719.

��zatrudnię�szwaczki�na�dwuigłówkę,�
overlock�i�stębnówkę,�tel.�kom.�
665-217-483.

��zatrudnię�ekspedientkę�do�sklepu�
spożywczo-przemysłowego�w�
dmosinie,�tel.�kom.�501-669-440.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�c+e,�
firanka,�bliska�zagranica,�wolne�
weekendy,�tel.�kom.�602-410-096.

��Ferma�drobiu�w�sobocie�zatrudni:�
konserwatora,�pracownika�obsługi�
fermy,�palacza,�tel.�kom.�535-530-111.

 �Zatrudnię do formowania 
skarpet Łowicz, Strzelcew, tel. 
kom. 668-479-265.

��zatrudnię�kierowcę�c+e,�chłodnia/�
izoterma,�tel.�kom.�602-354-612.

��zatrudnię�spedytora,�tel.�kom.�
602-354-612.

��zatrudnię�mechanika�samochodów�
ciężarowych�i�naczep,�tel.�kom.�
602-354-612.

 �Zatrudnię murarza, pomocnika 
murarza, do elewacji, tynkarza, 
pomocnika do tynków 
maszynowych, tel. kom. 
513-985-412.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�c,�tel.�kom.�
601-297-797.

��zatrudnię�tynkarza�20�zł/godz.,�tel.�
kom.�536-515-460.

��zatrudnię�doświadczonych�
brukarzy,�pomocników.�Mile�
widziane�prawo�jazdy�kat.�b,�tel.�kom.�
508-286-519.

��Poszukujemy�pracownika�do�pracy�
w�magazynie�sklepu�internetowego.�
Obowiązki:�kompletowanie�
zamówień,�przygotowywanie�paczek�
do�nadania,�przyjmowanie�towaru.�
Praca�jednozmianowa,�Pon-Pt,�
łowicz,�umowa�o�pracę�,�tel.�kom.�
605-395-556.

��zatrudnię�pracowników�do�
docieplania�elewacji,�tel.�kom.�
539-335-695.

��zatrudnię�kierowcę�c+e,�Polska-
niemcy,�tel.�kom.�605-993-107.

 �Salon-Serwis KiA-Fiat Łowicz 
zatrudni pracowników: obsługi 
klienta, części zamiennych, 
likwidacji szkód, doradców 
serwisowych, handlowców, 
recepcjonistów, mechaników, 
stażystów. CV: recepcja.mgt@
kiamotors.pl.

��zatrudnię�kierowców�c,�c+e,�tel.�
kom.�691-621-098.

��zatrudnię�operatora�koparki,�tel.�
kom.�691-621-098.

��Przyjmę�pracowników.�
wykończenia,�elewacje,�tel.�kom.�
663-211-953.

 �Zatrudnię szwaczkę i 
prasowaczkę, tel. kom. 
509-571-801.

��zatrudnię�do�pracy�w�
gospodarstwie,�tel.�kom.�602-558-
294,�692-370-686.

 �Zatrudnię do sklepu z 
alkoholami, Łowicz, tel. kom. 
501-788-231.

��zatrudnię�ekspedientkę,�sklep�
spożywczo-warzywny,�ul.�11�
listopada,�tel.�kom.�691-715-550.

 �Hurtownia budowlana w 
Strykowie zatrudni kierowców 
C+e. Dobre wynagrodzenie, tel. 
kom. 601-153-348.

��zatrudnię�kierowcę�c+e�w�ruchu�
krajowym�(codziennie�w�domu)�
skup�owoców�głowno,�tel.�kom.�
694-919-525.

��zatrudnię�w�gospodarstwie�rolnym,�
tel.�kom.�782-521-171.

��zatrudnię�szwaczki�stębnówka,�
praca�cały�rok,�tel.�kom.�516-132-006.

��zatrudnię�pracownika�do�prac�
budowlanych,�tel.�kom.�508-051-696.

��zatrudnię�pracowników�do�
zbioru�jabłek�okolice�brzozowa,�
możliwość�zakwaterowania,�tel.�kom.�
660-719-389.

��aPT�Randstad�(47)�zatrudni�do�
lekkiej�pracy�na�produkcji,�3�zmiany,�
stryków,�darmowy�dojazd,�wysoka�
stawka���,�tel.�kom.�603-207-005,�
501-327-839.

��Kierowca�kat.�c+e,�praca�
poniedziałek-�piątek,�stała�
pensja,�umowa�o�pracę,�tel.�kom.�
604-755-729.

��Monterów�stolarki�meblowej�
z�doświadczeniem,�tel.�kom.�
696-086-527.

��zatrudnię�pracownika�na�myjnię,�
tel.�kom.�608-394-596.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�c+e�w�
transporcie�krajowym,�izoterma,�tel.�
kom.�608-394-596.

��zatrudnię�mężczyzn�do�zbioru�
kapusty,�tel.�kom.�660-096-000.

��Przyjmę�do�pracy�szwaczki�szyjące�
na�overlocku�i�stebnówce,�tel.�kom.�
668-008-211.

��Przyjmę�do�pracy�kierowcę�z�
kat.�c,�praca�od�poniedziałku�do�
piątku,�wolne�weekendy,�tel.�kom.�
666-308-980.

��zatrudnię�pracownika�do�prac�
wykończeniowo-remontowych,�tel.�
kom.�607-343-338.

��Przedszkole�w�sochaczewie�
poszukuje�nauczyciela�grupy�
przedszkolnej,�cV�na�adres:�praca@
lesneskrzaty.info.pl.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�c+e�
(chłodnia);�wyjazdy�z�Tesco�Teresin,�
tel.�kom.�608-067-847.

��zatrudnię�kierowcę�kat.c+e�w�
transporcie�krajowym,�naczepa�
chłodnia,�dobre�zarobki,�tel.�kom.�
608-067-847.

��Kierowca�kat.�c+e,�transport�
międzynarodowy�lub�krajowy,�mile�
widziane�doświadczenie,�tel.�kom.�
691-200-608.

��Pracownik�biurowy�ze�znajomością�
angielskiego,�tel.�kom.�691-200-608.

��zatrudnię�traktorzystę�do�pomocy�
w�gospodarstwie,�tel.�kom.�792-387-
788,�gmina�łyszkowice.

��nowa�szwalnia�w�głownie�zatrudni�
szwaczki,�własna�produkcja,�praca�
cały�rok,�tel.�kom.�518-203-421.

��zatrudnię�pracowników�
ogólnobudowlanych,�tel.�kom.�
783-997-688.

��Przyjmę�do�zbioru�jabłek,�okolice�
łowicza,�tel.�kom.�669-356-370.

��zatrudnimy�kierowcę�c+e!�
atrakcyjne�wynagrodzenie,�stała�
pensja�plus�delegacje�i�dodatki,�
średnio�między�6�a�7�tyś,�umowa�o�
prace.�Kontakt�509-784-126,�tel.�kom.�
509-784-126.

��zatrudnię�kierowcę�c+e,�kraj,�tel.�
kom.�605-680-709.

��Mała�masarnia�okolice�strykowa�
zatrudni�mężczyznę�na�produkcję,�tel.�
kom.�601-231-082.

��zatrudnię�kierowcę�na�busa,�tel.�
kom.�691-650-160.

��Firma�steven�zatrudni�tłumacza�
języka�niemieckiego�do�obsługi�
targów�w�Kolonii�w�terminie�18.09-
24.09.2018�(mile�widziana�znajomość�
języka�angielskiego).�Oferty�prosimy�
przesyłać�na�adres:�praca@steven.pl,�
tel.�kom.�606-832-571.

��Przyjmę�do�pracy�szwaczki�oraz�
chałupniczki�do�szycia�biustonoszy,�
głowno,�zabrzeźnia,�tel.�kom.�
698-399-684.

��autoryzowany�serwis�sprzętu�
gospodarstwa�domowego�w�
łowiczu�zatrudni�pracownika�na�
stanowisko:�technik�serwisu.�Praca�na�
warsztacie�i�w�terenie.Mile�widziane�
doświadczenie:�cV�na:�serwisagd_
lowicz@o2.pl,�tel.�(46)�830-23-27.

��zatrudnię�na�staż�w�sklepie�Żabka,�
tel.�kom.�535-451-380.

��zatrudnię�ekspedientki�do�pracy�w�
sklepie�spożywczym�w�łowiczu,�tel.�
kom.�512-088-422.

��dam�pracę�paniom�z�ukrainy,�tel.�
kom.�512-088-422.

��Pomoc�w�pracach�domowych�1-2�
razy�w�tygodniu,�łowicz,�Korabka,�tel.�
kom.�664-135-662.

 �Firma zatrudni kierowcę na 
wywrotkę z prawem jazdy C+e 
z okolic Łowicza, tel. kom. 
601-593-011.

��zatrudnię�do�układania�kostki,�tel.�
kom.�530-433-350.

 �Zatrudnię do szycia skarpetek 
na Rosso, tel. kom. 668-479-265.

��zatrudnimy�kierowców�c+e,�
transport�międzynarodowy,�
krajowy.weekendy�wolne,�tel.�kom.�
605-094-166.

��zatrudnimy�mechaników�na�
warsztat�samochodów�ciężarowych,�
tel.�kom.�605-094-165.

 �Firma RAFANN zatrudni ślusarzy 
i spawaczy do pracy na terenie 
Łowicza; także do przyuczenia. 
Wysokie zarobki, tel. kom. 
793-065-376.

szukam pracy
��zaopiekuję�się�dzieckiem,�tel.�kom.�

880-036-940.

��wokalista�szuka�zespołu,�tel.�kom.�
795-131-463.

usługi wideo
��wideofilmowanie.�Fotografia,�tel.�

kom.�698-535-780.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Wylewki agregatem, tel. kom. 

698-480-048.

��cyklinowanie,�polerowanie,�
układanie�parkietu,�tel.�kom.�
501-249-461.

��układanie�kostki�brukowej,�tel.�kom.�
667-837-817.

��dachy,�pokrycia�dachowe,�
konstrukcje,�obróbki,�tel.�kom.�
609-846-316.

 �usługi koparko-ładowarką, 
młotem hydraulicznym; 
koparką gąsienicową, tel. kom. 
790-606-451.

 �usługi minikoparką, tel. kom. 
608-612-013.

��Kruszywa,�piasek,�żwir,�ziemia�
ogrodowa.�Roboty�ziemne,�
wyburzeniowe,�transport�maszyn�
budowlanych,�rolniczych,�usługi�
kruszarką,�tel.�kom.�693-565-564.

��usługi�minikoparką,�przeciski�
kretem,�tel.�kom.�668-591-725.

��usługi�minikoparką,�tel.�kom.�
697-725-830.

��Parkiety:�profesjonalne�układanie,�
cyklinowanie�z�polerowaniem,�
lakierowanie.�schody:�cyklinowanie,�
lakierowanie,�tel.�kom.�607-090-260.

 �Schody, tel. kom. 607-789-345.

��Ogrodzenia,�wiaty�-�montaż,�tel.�
kom.�606-303-471.

��wykończenia�wnętrz,�glazura,�
terakota,�gipsowanie,�murowanie,�tel.�
kom.�535-868-376,�600-934-964.

��docieplenia�budynków,�tel.�kom.�
666-152-315.

��Okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

 �Brukarstwo, tel. kom. 
791-306-104.

��Tynki�tradycyjne,�mułkowane,�
murowanie,�tel.�kom.�725-668-616.

��układanie�kostki�brukowej,�krótkie�
terminy,�tel.�kom.�883-215-523.

��docieplenia�budynków,�
elewacje,�glazura,�terakota,�
adaptacja�poddaszy,�kompleksowe�
wykończenia�wnętrz.�FVaT,�tel.�kom.�
606-737-576.

��budowanie�kominów�z�klinkieru,�
przeróbki�budynków�gospodarczych,�
pokrycia�dachowe,�tel.�kom.�
723-917-819.

��grzanie�papy�termozgrzewalnej�
i�pokrycia�dachowe,�tel.�kom.�
507-542-210.

��Montaż�pokryć�dachowych,�
przeróbki�budynków,�murowanie�
kominów�z�klinkieru,�itp.,�tel.�kom.�
507-542-210.

��cyklinowanie�bezpyłowe,�tel.�kom.�
504-960-515.

��Podłogi�drewniane,�parkiety:�
układanie,�cyklinowanie,�polerowanie,�
lakierowanie,�olejowanie.�schody:�
renowacja.�Profesjonalnie,�solidnie,�
tel.�kom.�733-552-113,�601-378-677.

��Krycie�dachów�i�sprzedaż�
materiałów�budowlanych.�Tanio,�
solidnie!,�tel.�kom.�608-677-525.

��Krycie�papą,�tanio,�solidnie!,�tel.�
kom.�608-677-525.

��Tynki,�remonty,�docieplenia,�tanio,�
tel.�(46)�838-66-82.

��Tynki�maszynowe,�wylewki,�tanio,�
solidnie,�tel.�kom.�604-144-668.

��docieplanie�budynków,�elewacje,�
struktury:�agregatem.�Tanio,�szybko,�
solidnie,�tel.�kom.�607-612-176.

��struktury�agregatem,�krótkie�
terminy,�tel.�kom.�607-612-176.

 �Budowa budynków, ocieplenia, 
tynki maszynowe, wykańczanie 
wnętrz, płyty K/G, tel. kom. 
513-985-412.

��docieplanie�budynków,�
wykańczanie�wnętrz,�poddasza,�
gipsy,�www.remonty-lowicz.pl,�tel.�
kom.�511-735-802.

��Malowanie,�tel.�kom.�514-347-542.

��Płytki,�gładzie,�malowanie,�remonty,�
tel.�kom.�729-403-698.

 �Rozbiorę budynki, garaże, 
wywiozę gruz, tel. kom. 
607-809-288.
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 �Bramy garażowe, wrota, drzwi, 
ogrodzenia, balustrady, tel. kom. 
506-771-822.

��gładzie�gipsowe,�zabudowy�k/g,�
tel.�kom.�796-689-987.

sprzedaż
��Producent�siatki�ogrodzeniowej,�

Mysłaków,�tel.�kom.�886-562-223.

��Piec�ekocentr�na�eko-groszek�25�
kw�w�bardzo�dobrym�stanie,�tel.�kom.�
600-875-309.

��Piec�c.O.�Hef,�tel.�kom.�
603-709-279.

��Pustak�keramzytowy,�tel.�kom.�
609-473-490.

��sprzedam�stemple�budowlane,�tel.�
kom.�695-911-432.

��Piec�eko-groszek�25�kw,�tel.�kom.�
603-568-487.

��łaty�pod�blachę�4x5,�ok.�150�m,�tel.�
kom.�609-562-159.

usługi 
instalacyjne

��Hydraulika�kompleksowo,�tel.�kom.�
601-818-310.

��anteny:�montaż,�instalacje,�tel.�kom.�
601-306-566.

 �usługi elektryczne, tel. kom. 
506-522-852.

��usługi�elektryczne,�tel.�kom.�
509-838-364.

�� instalacje�elektryczne,�
dokumentacja,�tel.�kom.�723-125-777.

�� instalacje�elektryczne,�alarmowe,�
TV.�Montaż,�naprawa,�tel.�kom.�
665-422-974.

��usługi�hydrauliczne,�tel.�kom.�
785-543-610.

��doradztwo�energetyczne.�inspektor�
nadzoru,�tel.�kom.�572-106-191.

usługi inne
��Rozdrabnianie�gałęzi�rębakiem,�

wycinka�drzew,�zakrzaczeń,�tel.�kom.�
667-732-751.

��wycinka�drzew,�usługi�
podnośnikami�koszowymi�
27-metrowymi,�tel.�kom.�668-591-725.

��Kamaz:�przewóz�piasku,�żwiru,�
ziemi,�tel.�kom.�601-630-882.

��wycinka�drzew,�tel.�kom.�
696-008-528.

��Przeprowadzki,�transport,�tel.�kom.�
695-885-953.

��Okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Masz�problem�z�komputerem:�
zadzwoń.,�tel.�kom.�504-070-837.

��Pranie�dywanów�i�tapicerki�
meblowo-samochodowej�w�zakładzie�
i�u�klienta,�tel.�kom.�501-431-978.

 �Zespół, wokalistka, deejay, tel. 
kom. 503-746-892.

��naprawa�telewizorów.�łowicz,�
Topolowa�19,�tel.�(46)�837-70-20,�tel.�
kom.�728-227-030.

��wycinka�drzew�zagrażających,�
pielęgnacja�ogrodów,�usługi�
alpinistyczne,�tel.�kom.�693-552-240.

��Profesjonalne�cięcie�drzew�
niebezpiecznych,�pielęgnacja�zieleni�i�
ogrodów,�tel.�kom.�782-718-483.

��nowa�Pożyczka�Rodzinna,�
Małżeńska,�kwota�25.000�zł,�
tel.�(46)�895-10-53.

��Masz�komornika�na�głowie?�damy�
ci�kredyt,�tel.�(46)�895-10-53.

��Mycie�i�czyszczenie�kostki�
brukowej,�tel.�kom.�607-612-176.

��usługi�szklarskie.�grafika,�lustra,�
kabiny,�tel.�kom.�536-363-000.

��szwalnicze�naprawy,�tel.�kom.�
602-234-522.

matrymonialne
��Poznam�kobietę�do�60�lat,�sms�o�

sobie,�tel.�kom.�664-209-680.

��Mężczyzna�pozna�kobietę�do�35�lat,�
tel.�kom.�735-585-399.

nauka
��nauczyciel�języka�niemieckiego,�

lekcje,�tel.�kom.�505-256-528.

��angielski,�profesjonalnie,�tel.�kom.�
694-515-130.

��angielski,�mgr�filologii�angielskiej,�
nauczyciel,�doświadczenie,�lekcje,�tel.�
kom.�501-475-100.

��angielski,�niemiecki.�więcej�na�
facebook.com/lingvistauczy,�tel.�kom.�
693-833-062.

��Język�angielski,�niemiecki,�tel.�kom.�
663-684-178.

��Matematyka,�angielski,�tel.�kom.�
515-459-141.

��Matematyka,�tel.�kom.�791-802-482.

��Korepetycje�z�nauczycielem�języka�
niemieckiego,�egzamin�gimnazjalny,�
przygotowanie�do�matury,�tel.�kom.�
664-092-100.

��niemiecki�korepetycje,�tel.�kom.�
795-819-558.

��Korepetycje:�fizyka,�matematyka,�
przygotowanie�do�matury,�tel.�kom.�
604-449-538.

��angielski,�tel.�kom.�889-999-312.

��Kanadyjczyk�polskiego�
pochodzenia:�nauka�języka�
angielskiego�i�francuskiego,�
wszystkie�poziomy,�tel.�kom.�
604-621-125.

��nauka�i�korepetycje�z�angielskiego�
i�francuskiego�dla�uczniów�szkół�
podstawowych,�gimnazjum�i�średnich,�
tel.�kom.�604-621-125.

��angielski,�nauczyciel,�egzaminator�
maturalny,�tel.�kom.�662-611-189.

��Matematyka�kl.�i-Vi,�tel.�kom.�
696-740-690.

��Matematyka,�tel.�kom.�607-440-582.

��nauka�Języka�angielskiego�Jacek�
Romanowski,�tel.�kom.�607-440-582.

��nauczyciel�języka�niemieckiego�
udzieli�korepetycji,�tel.�kom.�
691-715-557.

 �Korepetycje matematyka, tel. 
kom. 798-356-247.

��Matematyka�-�korepetycje�(szkoła�
podstawowa,�gimnazjum,�średnia),�tel.�
kom.�537-561-791,�po�godz.�18:00.

rolnicze – kupno

płody rolne
��skup�zboża,�tel.�kom.�508-471-814.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�
własnym�transportem,�tel.�kom.�
783-112-512.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�
własnym�transportem,�tel.�kom.�
607-202-732.

��zboże,�tel.�kom.�603-945-983.

��skup�zbóż�paszowych:�jęczmień�
700�zł,�pszenżyto�700�zł,�pszenica�
800�zł,�transport/załadunek,�
leśniczówka�k./soboty,�tel.�kom.�
505-406-917.

��Kupię�zboże,�tel.�kom.�667-566-276.

��Kupię�zboże,�tel.�kom.�693-157-117.

��Kupię�owies,�żyto�i�pszenżyto,�tel.�
kom.�733-067-051.

��Kupię�żyto�z�dostawą�na�skład�
opału�w�Teresinie�przy�trasie�numer�
704,�łyszkowice-Kołacin,�tel.�kom.�
604-634-249.

��Kupię�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

��Kupię�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
726-721-037.

hodowlane
 �Kupię byki, tel. kom. 

601-307-164.

 �Kupię jałówki, tel. kom. 
601-307-164.

 �Kupię krowy, tel. kom. 
601-307-164.

 �Skup macior, knurów, trzody 
chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603-711-760.

��Kupię�cielaki�do�dalszego�chowu,�
tel.�kom.�609-562-159.

maszyny
��Każdego�władymirca,�ursusa,�tel.�

kom.�725-361-836.

��Kupię�maszyny�rolnicze,�tel.�kom.�
515-710-848.

��Kupię�talerzówkę,�glebogryzarkę,�
kopaczkę,�kosiarkę,�ładowacz�Troll,�
tel.�kom.�797-513-264.

��Kupię�c-328,�c-330,�c-360,�
c-355,�c-380,�MTz,�MF-255,�T-25�
władimirec�bez�dokumentów,�do�
remontu,�tel.�kom.�502-939-200.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
 �Zboża ozime - siewne, inne 

nasiona rolnicze. Firma Nasienna 
GRANuM, Łowicz, ul. Katarzynów 
46, tel. (46) 837-23-05, (46) 
837-23-01.

��Pszenicę,�jęczmień,�pszenżyto,�tel.�
kom.�697-638-898.

��sprzedam�pszenżyto,�jęczmień,�
żyto,�tel.�kom.�662-585-814.

��zboża,�gmina�dmosin,�tel.�kom.�
604-871-975.

��sprzedam�żyto,�sadzonki�
truskawek,�tel.�kom.�606-218-403.

��sprzedam�pszenżyto�ozime,�tel.�
kom.�664-724-850.
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��sprzedam�jabłka,�spady,�tel.�kom.�
512-831-605.

��sprzedam�mieszankę,�tel.�kom.�
505-933-179.

��czosnek�wiosenny�nieoczyszczony,�
tel.�kom.�609-688-461.

��sprzedam�żyto,�tel.�kom.�
692-916-507.

��siano,�zboże,�tel.�kom.�692-101-976.

��dynia,�tel.�kom.�669-419-342.

��sprzedam�jęczmień,�tel.�kom.�
514-145-695.

 �Sprzedam pszenżyto Tomko, 
żyto, Strugienice, tel. kom. 
668-380-714.

��sprzedam�pszenżyto,�mieszankę,�
tel.�kom.�515-122-403.

��Pszenica�ozima,�pszenżyto�ozime�
kilka�odmian,�Kiernozia,�tel.�kom.�
605-278-719.

��Pszenżyto�ozime�awokado�po�
centrali�na�słabe�gleby,�okolice�
sannik,�tel.�kom.�692-240-157.

��Żyto�do�siewu,�dańkowski�amber,�
oczyszczone,�tel.�kom.�608-643-187.

��sprzedam�żyto,�tel.�kom.�
694-590-051.

��sprzedam�gorczycę,�
tel.�(42)�719-59-94.

��sprzedam�zboże,�zbiornik�330�
litrów�do�mleka,�dojarkę�spawarkę,�tel.�
kom.�662-089-395.

��Pszenżyto�do�siewu,�tel.�kom.�
511-679-231.

��Pszenica�arkadia�i�odsiew,�tel.�kom.�
603-741-484.

��sprzedam�pszenżyto,�tel.�kom.�
724-130-244.

��Żyto�Rostockie,�ładne,�czyste,�tel.�
kom.�603-877-390.

��Kukurydza�na�kiszonkę�1.5�ha,�
Osiek,�tel.�kom.�606-901-931.

 �Wytłoki jabłkowe, przywóz, tel. 
kom. 664-532-700.

 �Suche wysłodki, śruty, otręby, 
tel. kom. 602-235-159.

��Pszenica�ozima,�pszenżyto,�żyto�z�
odnowy,�tel.�kom.�693-830-160.

��sprzedam�jęczmień�1�tona,�
bednary�Kolonia�20,�tel.�kom.�
696-465-492.

��sprzedam�żyto,�pszenicę,�jęczmień�
ozimy,�owies,�tel.�(46)�838-98-66.

��sprzedam�mieszankę�zbożową�
oraz�siano�kostka,�tel.�kom.�
668-419-928.

��Owies,�pszenica,�żyto,�tel.�kom.�
607-315-630.

��Papryka,�tel.�kom.�669-419-342.

��siano�(baloty,�kostka),�
sianokiszonka;�okolice�sochaczewa,�
tel.�kom.�730-722-069.

 �Sprzedaż zbóż ozimych Hodowla 
Strzelce Danko KWS, ceny 
zakładowe, Bielawy, ul. Rynek 14, 
tel. kom. 607-189-155.

��Pszenica,�owies,�pszenżyto,�tel.�
kom.�667-927-971.

��bele�słomy�120,�tel.�kom.�
694-157-527.

��Żyto�pierwszy�odsiew,�tel.�kom.�
692-199-767.

��siano,�tel.�kom.�791-785-230.

��sianokiszonka�w�belach,�tel.�kom.�
663-398-358.

��Pszenica�ozima�Hondia,�i�odsiew,�
tel.�kom.�781-779-640.

��Żyto,�pszenżyto,�mieszanka,�boczki,�
tel.�(46)�838-46-17.

��sprzedam�10�t�żyta�z�wywozem�
kupującego,�tel.�kom.�511-320-599.

��sprzedam�żyto,�jęczmień,�tel.�kom.�
727-472-522.

��Mieszanka�5�ton,�tel.�kom.�
692-434-273.

��sadzonki�truskawek�azja,�
Roxana,Vibrant,�tel.�kom.�
663-428-181.

 �Sprzedam wytłoki jabłkowe, 
FVAT, dostawa do klienta, tel. kom. 
693-025-909.

��sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
724-977-665.

��sprzedam�owies,�tel.�kom.�
696-796-696.

��Pszenżyto�Panteon,�pierwszy�
odsiew,�dąbkowice,�tel.�kom.�
668-594-262.

��sprzedam�ziemniaki�drobne,�mogą�
być�na�paszę.�Kiernozia,�tel.�kom.�
665-358-991.

��sprzedam�dynię�bambino�jadalną�
bardzo�dobra�na�paszę�dla�zwierząt,�
gmina�Pacyna,�tel.�kom.�726-767-915.

��Pszenżyto�10�ton,�tel.�kom.�
697-567-944.

��Pszenica�Tonacja�po�centrali,�tel.�
kom.�692-365-635.

��Pszenżyto,�tel.�kom.�606-188-034.

��sprzedam�pszenżyto,�tel.�kom.�
724-130-244.

��sprzedam�owies,�tel.�kom.�
785-567-451.

 �Wysłodki buraczane z dowozem, 
tel. kom. 600-323-947.

��słoma�w�balotach�120,�tel.�kom.�
501-713-862.

��sprzedam�żyto�rostockie,�tel.�kom.�
511-318-490.

��sprzedam�ok.�20�t.�pszenżyta,�tel.�
kom.�664-759-319.

��sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
790-365-746.

��sprzedam�żyto�Rubin�po�centrali,�
tel.�kom.�728-268-325.

��siano�kostka,�tel.�kom.�
695-304-897.

��Owies,�tel.�kom.�600-916-962.

��sprzedam�słomę�i�siano�ze�
stodoły�w�małych�kostkach,�tel.�kom.�
787-436-230.

��sprzedam�pszenżyto�siewne,�tel.�
kom.�600-678-356.

��sprzedam�pszenicę�arkadię�
po�centrali�czyszczona,�gmina�
domaniewice,�tel.�kom.�660-702-320.

��sprzedam�mieszankę�zbożową,�tel.�
kom.�883-842-795.

��Kukurydza�sucha,�mokra,�
owies,�pszenica,�żyto,�mieszanka,�
sianokiszonka,�tel.�kom.�506-115-015.

��słoma�ze�stodoły,�okrągłe�bele�
120/120�oraz�w�kostkach,�tel.�kom.�
660-260-131.

��sprzedam�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

��sprzedam�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
726-721-037.

hodowlane
��byczka�300�kg,�tel.�kom.�

518-360-010.

��sprzedam�jałówkę�wysokocielną�
czerwono-białą�waga�około�700�kg,�
tel.�kom.�721-105-235.

��Jałówki�hodowlane�wysokocielne,�
wycielenie�wrzesień�-�październik,�tel.�
kom.�609-846-254.

��Prosięta�wyczyszczone,�
odrobaczone,�tel.�kom.�608-643-187.

��sprzedam�jałówkę�cielną,�tel.�kom.�
882-177-513.

��sprzedam�jałówkę�wysokocielną�
HF,�tel.�kom.�509-499-924.

��sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�
tel.�kom.�728-121-674.

��Jałówka�cielna,�tel.�kom.�
608-137-544.

��sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�
tel.�kom.�724-695-653.

��sprzedam�prosiaki,�tel.�kom.�
881-956-637.

��Prosiaki,�tel.�(46)�837-47-14.

��Jałówka�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
664-968-279.

��sprzedam�4�jałówki�cielne,�tel.�kom.�
500-803-757.

��Prosiaki,�tel.�kom.�606-575-640.

��cielaki�mięsne,�tel.�kom.�
661-460-987.

��sprzedam�4�jałówki�cielne,�tel.�kom.�
665-281-739,�665-941-224.

��sprzedam�jałówkę�cielną,�termin�
wycielenia�koniec�września,�tel.�kom.�
514-999-832.

��sprzedam�jałówki�cielne,�tel.�kom.�
502-134-370.

��sprzedam�3�krowy�na�ocieleniu,�tel.�
kom.�782-282-046.

��Prosiaki,�tel.�kom.�515-291-402.

��Prosięta,�tel.�kom.�607-150-316.

��Prosięta,�tel.�kom.�510-259-018.

��sprzedam�krowę,�wycielenie�
20.09.2018,�tel.�kom.�663-398-358.

��Prosiaki,�5�szt.,�tel.�kom.�
725-368-799.

��sprzedam�owieczki�półroczne�rasy�
mięsnej,�tel.�kom.�513-960-407.

��Kozy,�tel.�kom.�733-630-382.

��sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�
koniec�października,�tel.�kom.�
731-710-052.

��sprzedam�kury�silki,�tel.�kom.�515-
746-342.

��sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�
tel.�kom.�508-586-263.

��sprzedam�prosięta�13�szt.,�tel.�kom.�
536-602-532.

��sprzedam�prosiaki�7�sztuk�25�
kg�cena�320�zł/para,�tel.�kom.�
693-322-822.

��sprzedam�prosiaki,�tel.�kom.�
570-513-525.

��sprzedam�krowę,�tel.�kom.�
607-065-145.

��sprzedam�byczki�2-tygodniowego,�
tel.�(46)�838-25-79.

��sprzedam�jałówkę,�wycielenie�
27�września�2018�r.,�tel.�kom.�
795-114-198.

��sprzedam�byczka�rasy�mięsnej�
waga�około�300kg,�tel.�603-361-505�
lub�691-336-202.

��sprzedam�byczki,�tel.�kom.�
511-611-296.

��Prosiaki,�tel.�kom.�732-797-792.

��sprzedam�byczka�i�jałoszkę,�tel.�
kom.�506-552-043.

��Jałówka�cielna,�tel.�kom.�697-
416-819,�po�15.00.

��dojenie�krów,�tel.�kom.�726-811-028.

��sprzedam�prosiaki�24�sztuki,�tel.�
kom.�696-312-242.

��sprzedam�2�jałówki�hodowlane�na�
wycieleniu,�tel.�kom.�603-945-944.

��Jałówka�cielna,�tel.�kom.�
509-379-115.

maszyny
��Kupię�kombajn�(bolko,�anna,�

Karlik),�sadzarkę,�cyklop,�troll,�
rozrzutnik,�glebogryzarkę,�kopaczkę,�
inne,�tel.�kom.�511-713-596.

��siewnik�poznaniak,�siewka�do�
nawozu,�tel.�kom.�509-853-384.

��agregat�ścierniskowy�Rolmako,�
2009�rok,�zabezpieczenie�
sprężynowe,�5�łap,�stan�bdb,�tel.�kom.�
609-541-340.

��ciągnik�ursus�c-360,�opryskiwacz,�
kosiarka�rotacyjna,�rozrzutnik,�siewka�
do�nawozu,�pług�3-skibowy,�brony�
5,�kultywator,�siewka,�sadzarka�do�
ziemniaków,�tel.�kom.�662-046-407.

��Pług�obrotowy�Overum�3-skibowy,�
siewnik�2,5�m�zachodni,�tel.�kom.�
889-013-143.

��Opryskiwacz,�siewnik�„poznaniak”,�
przyczepa�sanok�do�remontu�i�bez�
dokumentów,�tel.�kom.�606-576-628.

��brony�5,�kultywator�dostosowany�
do�truskawek,�opryskiwacz�400�l,�tel.�
kom.�691-270-829.

��chłodziarka�do�mleka�i�mięsa,�
myjka�niemiecka,�ośka�do�przyczep�
do�tylniego�wywrotu,�tel.�kom.�
691-270-829.

��Kombajn�do�ziemniaków�bolko,�
orkan�2,�dwa�wyciągi�Krotoszyn,�
dwa�zbiorniki�na�mleko�300,�250�
l,�tur�obornika�do�Fergusona�255,�
wszystko�w�dobrym�stanie,�tel.�kom.�
508-324-561.

��ursus�c-360,�rozsiewacz�do�
nawozu,�dwukółka,�brony,�siewnik�
konny�przerobiony�do�ciągnika,�tel.�
kom.�517-895-817.

��sprzedam�lekki�maszt�widlaka�
przystosowany�do�ciągnika�i�cyklop,�
tel.�kom.�518-217-684.

��sprzedam�kombajn�ziemniaczany�
anna,�tel.�(46)�838-73-77.

��agregat�uprawowy�Karlik,�
kultywator,�śrutownik�bąk,�pielnik�do�
warzyw,�tel.�kom.�509-853-384.

��Rozrzutnik�2-osiowy,�tel.�kom.�
887-682-975.

��Rozrzutnik�obornika,�Orkan�ii,�tel.�
kom.�663-226-547.

��ciągnik�ursus�c-360,�piec�do�
suszarni,�cyklop,�opryskiwacz�Hardi,�
tel.�kom.�509-293-050.

��sprzedam�c-360,�tel.�kom.�
607-645-243.

��Kos�w�dobrym�stanie�+�części,�
sieczkarnia�loda,�tel.�kom.�
600-107-937.

��sadzarka�dwukołowa�rotacyjna,�
brony�3,�wał�do�330�i�3P,�tel.�kom.�
605-485-261.

��części�używane�do�c-328,�c-330,�
c-360,�c-380,�c-355,�MTz,�T-25�
władimirec,�tel.�kom.�880-353-819.

��Kombajn�buraczany�neptun,�tel.�
kom.�507-275-624.

��Kombajn�anna,�sadzarka,�
opryskiwacz�600�litrów,�tel.�kom.�
531-791-123.

��sprzedam�rozrzutnik�1-osiowy,�tel.�
kom.�721-341-649.

��sprzedam�rozrzutnik�2-osiowy,�stan�
idealny,�tel.�kom.�693-698-352.

��zestaw�uprawowo-siewny,�
wybierak�do�kiszonek�i�inne,�tel.�kom.�
724-883-471.

��Pług�4-skibowy�awemak,�tel.�kom.�
795-088-317.

��sprzedam�siewnik�Poznaniak,�stan�
dobry,�tel.�kom.�888-761-255.

��siewnik�Poznaniak�na�docisku,�tel.�
kom.�783-637-875.

��sprzedam�kopaczkę,�tel.�kom.�
602-339-665.

��siewnik�Poznaniak,�tel.�kom.�
697-753-819.

��Kombajn�bolko,�tel.�kom.�
660-266-355.

��Pług�4-skibowy�unia�grudziądz,�
odkładnice�„40”,�tel.�kom.�
664-748-795.

��ciągnik�c-330�ursus,�
tel.�(46)�874-64-14.

��sieczkarnia�1-rzędowa,�tel.�kom.�
507-429-601.
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��naprawa�ciągników�rolniczych�
Mąkolice,�tel.�kom.�667-123-465.

��Mulczer�do�niszczenia�badyli�
kukurydzy�szer.�4,5�m,�tel.�kom.�
509-282-300.

��agregaty�bierne�3�m.�Rau,�z�
hydropakiem,�tel.�kom.�509-282-300.

��ciągnik�Fendt�515�z�ładowaczem�
czołowym,�tel.�kom.�509-282-300.

��agregat�podorywkowy�gruber,�szer.�
3,�4,�4,5�m.�podcinacze,�wał�strunowy,�
tel.�kom.�509-282-300.

��nadstawki�do�rozrzutnika�czarna�
białostocka,�tel.�kom.�693-830-160.

��Orkan�do�trawy�Tarup,�1,4-1,6�szer.,�
tel.�kom.�509-282-300.

��Rozrzutnik�obornika�Fortschritt�
oraz�wszystkie�części�nowe,�tel.�kom.�
693-830-160.

��Pług�zagonowy�4-skibowy,�
Kvenerland�zabezpieczenie�resorowe,�
ramię�do�wału,�tel.�kom.�509-282-300.

��Pługi�obrotowe�duży�wybór,�
4-skibowe,�5-skibowe,�6-skibowe�
Kverneland,�Vario�Frost,�Rabeverke,�
zmienna�szerokość�orki,�ramię�do�
wału,�tel.�kom.�509-282-300.

��Talerzówki�3,�4,�4,5�m,�typ�X,�V,�z�
wałem�strunowym,�sprowadzone�z�
niemiec,�tel.�kom.�509-282-300.

��Rozrzutnik�6�tonowy,�tel.�kom.�
693-830-160.

��siewniki�do�zboża�amazone,�d7,�
d8,�Fiona,�nordsen,�isaria,�Pottinger,�
duży�wybór,�tel.�kom.�509-282-300.

��stanowiska�do�bydła,�nowe,�
ocynkowane,�tel.�kom.�693-830-160.

��wycinaki�do�kiszonek�Fell�Kuhn,�
podwójny�nóż,�winda,�duży�wybór,�
sprowadzone�z�niemiec,�tel.�kom.�
509-282-300.

��Paszowóz�silowolf�11�m3,�2006�
rok,�komputer,�waga,�tel.�kom.�
509-282-300.

��Rozrzutniki�obornika�Fortshnitt�
T088,�welgler,�bergman,�strautman�
4-10�t.,�tel.�kom.�509-282-300.

��beczki�asenizacyjne�ocynkowane�
4,�5,�6,�7,�8,�10.000�litrów,�oś�skrętna,�
sprowadzone�z�niemiec,�tel.�kom.�
509-282-300.

��Karmniki,�turbomaty�dla�świń,�
duży�wybór,�200�szt.,�tel.�kom.�
509-282-300.

��Przyczepa�rolnicza�3-osiowa,�Hl-60,�
Hl-80,�tel.�kom.�509-282-300.

��sprzedam�obcinarkę�rolkową�do�
cebuli,�tel.�kom.�502-038-760.

��sprzedam�jednorzędówkę�
do�kukurydzy�Potinger,�tel.�kom.�
668-347-212.

��ładowacze�czołowe�do�
ursus�c-330,�c-360,�3512,�T-25�
hydrauliczne�lub�na�linkę,�tel.�kom.�
608-686-489.

��wyciąg�linowy,�pszenżyto,�
mieszanka,�tel.�kom.�605-485-261.

��sprzedam�orkana,�tel.�kom.�
795-431-121.

��Talerzówka,�Ostrówek,�koła�do�
przyczepy�10’,�tel.�kom.�509-853-384.

 �Wał strunowy, 3-metrowy, tel. 
kom. 697-688-625.

��sprzedam�śrutownik�na�kamienie,�
2�koła�do�przyczepy�6�ton,�tel.�kom.�
604-866-936.

��Rozrzutnik�objętościowy�Fortschritt,�
talerzówka�duża,�hydraulicznie�
rozkładana,�tel.�kom.�665-103-042.

��sprzedam�rozrzutnik�1-osiowy�
3,5�tony,�rozrzutnik�Tandem�6�
ton,�przyczepa�samozbierająca�
jugosłowianka�sippr�1,�tel.�kom.�
537-294-261.

��suszarnia�dachówkowa,�silos�
zbożowy�wewnętrzny,�rozsiewacz�
nawozu�Rauch,�tel.�kom.�
888-579-266.

��Kopaczka,�tel.�kom.�504-055-723.

��Rozrzutnik�1-osiowy,�brony�5,�tel.�
kom.�697-094-770.

��Śrutownik�bijakowy,�tel.�kom.�
692-199-767.

��ciągnik�ursus�1224,�tel.�kom.�
606-309-729.

��sortownik,�kombajn�bolko,�
691-961-145.

��Przyczepa�4t�sztywna�na�kołach�20,�
stan�idealny,�nierejestrowana,�cena�
2.500�zł;�glebogryzarka�grudziądz�
160,�stan�idealny,�cena�2.500�zł,�tel.�
kom.�500-385-907.

��Rozrzutnik�obornika�1-osiowy,�
siewnik�Poznaniak,�dozowniki�paszy,�
tel.�kom.�693-286-129.

��deszczownia�Odra�280�m,�wąż�75,�
prasa�z224/2,�2000�rok,�pierwszy�
właściciel,�tel.�kom.�693-531-562,�
782-667-551.

��siewnik�Kraj-Kutno,�25�redlic,�
sprawny,�tel.�kom.�668-315-571.

��Rozrzutnik�1-osiowy,�po�remoncie,�
tel.�kom.�665-489-419.

��Renault�9514�1980�rok�4x4,�zetor�
3-�i�4-cylindrowy�2/4�oraz�ciągniki�
sadownicze:�MF,�same�(możliwa�
zamiana),�tel.�kom.�504-475-567.

��siewnik�nordsten,�ciągnik�z�
turem�c-360,�opryskiwacz�polowy,�
rozrzutnik�1-osiowy,�żmijka�6�m,�
przyczepa,�obornik�2�letni�bydlęcy,�tel.�
kom.�509-652-840.

��Ślęza,�tel.�kom.�516-756-070.

��sprzedam�barakowóz,�tel.�kom.�
601-692-105.

��sprzedam�dojarkę,�tel.�kom.�
601-692-105.

��sprzedam�siewnik�zbożowy,�
tel.�(46)�837-14-61.

��sprzedam�nowy�śrutownik�bijakowy�
ssąco-tłoczący�oraz�poskrom�dla�
bydła,�tel.�kom.�600-817-944.

��Pług�4-skibowy�staltech,�tel.�kom.�
661-192-415.

��Rozrzutnik�2-osiowy,�tel.�kom.�
514-518-658.

��sprzedam�ciągnik�c-385,�rozrzutnik�
obornika�2-osiowy,�przyczepa�
wywrotka,�talerzówka,�śrutownik�
bijakowy,�młynek�3�walcowy,�żmijka�
do�zboża,�likwidacja,�tel.�kom.�
602-781-330.

��Obsypnik�do�kiszonek,�tel.�kom.�
505-319-895.

��ciągnik�c-360�3P,�1988�rok,�silnik�
po�kapitalnym�remoncie,�nowe�
sprzęgło,�odnowiony�wizualnie,�
19.500�zł�do�negocjacji,�tel.�kom.�
509-499-556.

��Kombajn�bolko,�tel.�kom.�
669-303-235.

��sprzedam�cyklop,�
tel.�(24)�285-84-27.

��ciągnik�rolniczy�same,�tel.�kom.�
726-102-844.

��Rozrzutnik�obornika�2-osiowy,�
kosiarka�rotacyjna,�tel.�kom.�
511-947-180.

��siewnik�zbożowy�amazone,�tel.�
kom.�518-103-986.

��sprzedam�ładowacz�zaczepiany�z�
tyłu�do�traktora,�zwalniany�za�pomocą�
linki�z�łychą,�tel.�kom.�784-955-323�
po�15:00.

��c-330,�maszyny�towarzyszące,�tel.�
kom.�570-980-770.

��władimirec�125,�1996�rok,�i�
właściciel,�stan�bdb,�tel.�kom.�
500-204-628.

��wyciąg�linowy,�tur�do�ciągnika�
deutz�dx6,�tel.�kom.�693-116-346.

��agregat�uprawowy�3�m�z�przednim�
wałkiem,�tel.�kom.�504-783-228.

��sprzedam�kombajn�ziemniaczany�
bolko,�tel.�kom.�601-086-844.

��ładowacz�hydrauliczny�na�tył�do�
c-330,�tel.�kom.�512-347-439.

��beczkowóz�Pomot�10.000�l,�2013�
rok,�tel.�kom.�791-020-669.

��John�deere�z�ładowaczem,�dojarka�
konwiowa,�młynek�walcowy,�tel.�kom.�
604-281-093.

��sprzedam�agregat�prądotwórczy�
diesel�7�i�11�kw,�tel.�kom.�
503-562-330.

��sprzedam�rozrzutnik�obornika,�
ładowacz�cyklop,�tel.�kom.�
602-628-670.

��sprzedam�rozrzutnik�1-osiowy,�tel.�
kom.�600-342-927.

��sadzarka,�tel.�kom.�695-304-897.

��Śrutownik�walcowy�własnej�
roboty�bardzo�wydajny,�tel.�kom.�
600-678-356.

��sprzedam�zbiornik�na�mleko�
prostokątny�500l,�przyczepę�
zbierającą�małą�w�dobrym�stanie,�tel.�
kom.�785-622-471.

��Tur�do�c-330,�tel.�kom.�
668-964-016.

��sprzedam�komplet�burt�do�
przyczepy�rolniczej�4,10x50,�2x50,�
pompa�paliwowa�Perkins�pasuje�do�
MF�255�i�wózka�widłowego,�tel.�kom.�
691-479-342.

��Pługi�obrotowe�3�i�4-skibowe�
Kverneland�resor,�siewnik�amazone�
d8�3�m�ścieżki�technologiczne�25�
rurek,�tel.�kom.�605-884-584.

��Pługi�4-skibowy�bomet,�2-skibowy,�
kultywator�2,10,�brony�3,�siewka,�
opryskiwacz,�siewnik�konny�15,�
grabiarka�gwiazdowa�4;�T-25,�tel.�
kom.�608-686-489.

��sprzedam�siewnik�i�camping�i�
rozdrabniacz,�tel.�kom.�692-668-521.

��sprzedam�dwukółkę�sadowniczą,�
tel.�kom.�603-610-952.

��Rozrzutnik�obornika�1-osiowy�
3,5-tonowy,�stan�dobry,�tel.�kom.�
660-260-131.

inne
��Opony�tylnie�do�c-360,�stan�dobry,�

50�zł/szt,�tel.�kom.�693-960-636.

��Obornik,�tel.�kom.�603-243-414.

��sprzedam�tylką�felgę�do�c-330,�tel.�
kom.�515-746-342.

��basen�do�mleka�850�l.,�tel.�kom.�
662-752-205.

��sprzedam�tunel�metalowy�8x31m,�
tel.�kom.�516-046-664.

��agregat�prądotwórczy�44�kw,�
hala�30x12�m�lub�większa-mniejsza.�
stal�nowa�i�użytkowa,�tel.�kom.�
603-061-839.

��Opony�używane�184R38,�
42070R28,�149R28,�tel.�kom.�
502-680-055.

��Żużel,�wapno�nawozowe,�słoma�z�
dowozem,�tel.�kom.�600-323-947.

��sprzedam�obornik,�tel.�kom.�
666-490-950.

��sprzedam�karmik�dla�tuczników,�
mało�używany,�tel.�kom.�663-647-082.

��zbiornik�na�mleko�400l,�tel.�kom.�
882-423-374.

��sprzedam�4�rozrzutniki�obornika,�
tel.�kom.�511-184-369.

��Obornik,�tel.�kom.�604-853-854.

��sprzedam�schładzalnik�do�
mleka�550�litrów�alfalawal,�tel.�kom.�
607-889-775.

��sprzedam�obornik�bydlęcy�ok.�
40�ton�z�załadunkiem,�tel.�kom.�
518-360-010.

��sprzedam�konwie,�tel.�kom.�
665-129-304.

��Tunel�foliowy�32/7,5/3,�tel.�kom.�
600-858-370.

��sprzedam�skrzynki�„1”,�tel.�kom.�
696-332-993.

rolnicze - usługi
��białkowanie�obór,�tel.�kom.�

518-168-598.

 �Naprawa ciągników, maszyn 
rolniczych, sprzętu budowlanego, 
samochodów ciężarowych, tel. 
kom. 510-809-025.

 �Cięcie kukurydzy nową 
sieczkarnią Krone Big X600. 
+zestawy, ubijanie. Firma Servol, 
tel. kom. 502-518-607.

��bielenie�budynków�inwentarskich,�
dezynfekcja,�tel.�kom.�663-452-727.

��Okna:�naprawa,�
regulacja,�tel.�kom.�609-135-411.

��Koszenie�kukurydzy�nową�
sieczkarnią�claas�Jaguar��
z�odwozem�przyczepami�
objętościowymi�Veenhuis.��
F.H.u.�burzyński,�tel.�kom.�
696-130-651.

��Podsiew�łąk�siewnikiem�firmy�
Vredo,�tel.�kom.�660-330-597.

��Transport�maszyn�rolniczych,�
kombajnów�zbożowych,�tel.�kom.�
665-734-042.

��Koszenie�kukurydzy�
sieczkarnią�claas�Jaguar�860�z�
kamperem�8-rzędowym�wraz�z�
odwozem,�tel.�kom.�693-698-295.

 �Dojenie krów, tel. kom. 
726-811-028.

 �Naprawa, diagnostyka 
komputerowa ciągników 
rolniczych. Każda marka, tel. kom. 
697-778-780.

��głęboszowanie,�orka,�siew�zbóż,�
zbiór�kukurydzy�na�ziarno,�tel.�kom.�
606-294-284.

zwierzęta

sprzedaż
��Owczarki�niemieckie,��

3-miesięczne�szczenięta,�tel.�kom.�
603-879-670.

��sprzedam�2�suki�owczarka�
niemieckiego�dorosłe,�tel.�kom.�
663-657-020.

��Owczarek�niemiecki:�szczenięta,�
psy�dorosłe,�tel.�kom.�725-368-799.

��Przepiórki,�bażanty,�tel.�kom.�
503-830-451.

��Owczarki�charty,�tel.�kom.�
513-170-564.

��Owczarek�niemiecki�długowłosy,�
pies�19-miesięczny,�tel.�kom.�
721-178-162.

��sprzedam�gołębie,�tel.�kom.�
695-069-549.

��Oddam�2�małe,�dwukolorowe�
kocurki,�tel.�kom.�782-053-924.

��Owczarek�niemiecki,��
suczka�12-tygodniowa,�tel.�kom.�
783-588-217.

inne
��Oddam�szczenięta�teriera�

niemieckiego,�myśliwskiego,�tel.�kom.�
605-350-355.
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Piłka nożna |�5.�kolejka�skierniewickiej�klasy�okręgowej

Dobry weekend naszych drużyn
Pięć z sześciu drużyn z Po-

wiatu Łowickiego zapunktowało  
w 5. kolejce skierniewickiej kla-
sy okręgowej. Cztery nasze dru-
żyny odniosły zwycięstwa, jedna 
zremisowała, a jedna przegrała... 
prowadząc 3:1 do przerwy. Cho-
dzi tutaj o zespół Victorii Bielawy. 

Zespół z Bielaw prowadził po 
golach Oktawiana Andrzejcza-
ka, Roberta Liberskiego i Micha-
ła Wardy do przerwy z Macovią 
3:1, ale w drugiej połowie stało się 
to czego nikt się nie spodziewał –  
aż cztery gole strzelili gospodarze, 
tym samym zwyciężając 5:3!

Punkt z dalekiego wyjazdu  
z Wołuczy przywieźli podopiecz-
ni trenera Jana Rucińskiego z Po-
goni Bełchów. Pogoń prowadzi-
ła dość długo po golu strzelonym 
przez Damiana Gendka w 23. 
minucie meczu, lecz gospodarze 
zdołali wyrównać na dwadzieścia 
minut przed końcem. 

Orzeł Nieborów już po 18. mi-
nutach gry przeciwko Juvenii Wy-
sokienice prowadził 4:0! Pioru-
nujący początek meczu to gole 
Piotra Tkacza, Karola Kruka, 
Bartosza Placka i Łukasza Wierz-
bickiego. W dalszej fazie meczu 
Orzeł spuścił z tonu i w końców-
ce stracił gola z rzutu karnego. 
Zespół trenera Marcina Rychlew-

skiego po pięciu kolejkach jest li-
derem, mając na swoim koncie 
komplet punktów. 

Bardzo dobry występ zanoto-
wali gracze trenera Roberta No-
wogórskiego ze Zrywu Wygo-
da, którzy rozbili u siebie Orlęta 
Cielądz 5:0! Hattrickiem popisał 
się Sebastian Sobieszek, a oprócz 
niego gole strzelili Patryk Sekuła  
i Sebastian Sumiński. 

Sześć goli strzeliła Olim-
pia Chąśno, która nie dała szans  
w wyjazdowym meczu beniamin-
kowi rozgrywek Miedniewiczan-
ce Miedniewice, zwyciężając 6:2. 
Co ciekawe trafienia rozłożyły się 
na sześciu innych zawodników! 

Trzecie zwycięstwo w tym se-
zonie odniósł Vagat Domaniewi-

ce, który tym razem uporał się na 
własnym boisku z Pogonią Go-
dzianów, wygrywając 2:1. Vagat 
zajmuje czwarte miejsce, mając 
na swoim koncie 10 punktów, tyle 
samo co trzeci w tabeli Zryw Wy-
goda.  ever 

5. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej:
 Orzeł Nieborów – Juvenia Wy-
sokienice 4:1;�br.:��Tkacz�(4),�Kruk�
(14),�Placek�(17),�wierzbicki�(18)�–�
Kowalczyk�(77-rzut�karny)
 Zryw Wygoda – Orlęta Cielądz 
5:0;�br.:�sobieszek�3�(25,�33,�69),�
sekuła�(26),�sumiński�(73)
 Miedniewiczanka Miedniewice 
– Olimpia Chąśno 2:6;�br.:�stań-
czak� (12),� dąbrowski� (90)� –� gać�

(16),�bogus�(22),�bury�(28),�Matu-
szewski�(66),�Kowalczyk�(76),�gro-
cholewicz�(90)
 GLKS Wołucza – Pogoń Beł-
chów 1:1;�br.:�zieliński�(70)�–�gen-
dek�(23)
 Macovia Maków – Victoria Bie-
lawy 5:3;�br.:�białek�2�(20,�59),�li-
piński�(63),�winciorek�(80),�wincio-
rek�(87)�–�andrzejczak�(3),�liberski�
(35),�warda�(44)
 Vagat Domaniewice – Pogoń 
Godzianów 2:1;
 Jutrzenka Drzewce – Widok 
Skierniewice 7:0;
 Olimpia Jeżów – Olympic Słu-
pia 0:1; br.:�bachura�72.

Tabela:
1. Orzeł Nieborów 5 15 16-4

2.�Jutrzenka�drzewce� 4� 12� 14-4

3. Zryw Wygoda 5 10 14-7

4. Vagat Domaniewice 5 10 12-11

5. Olimpia Chąśno 5 9 14-10

6.�Orlęta�cielądz� 5� 9� 10-8

7.�Olympic�słupia� 5� 9� 8-6

8. Pogoń Bełchów 4 7 9-8

9.�Macovia�Maków� 4� 6� 9-9

10.�Juvenia�wysokienice� 5� 6� 10-12

11.�widok�skierniewice� 5� 4� 11-19

12.�Pogoń�godzianów� 5� 4� 6-12

13.�glKs�wołucza� 5� 4� 7-8

14.�Olimpia�Jeżów� 5� 3� 5-7

15.�Victoria�bielawy� 5� 3� 7-13

16.�Miedniewiczanka�Miedniewice� 5� 3� 10-24

Przy piłce Jakub Sękalski,�młodzieżowiec�w�zespole�Vagatu.
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Piłka nożna�|�ii�liga�woj.�juniorów�mł.�b1

Pelikan 2002 z brakiem 
szczęścia

Gracze MUKS Pelikan Łowicz 
z rocznika 2002 nie mieli szczę-
ścia w kolejnych dwóch meczach 
w II lidze wojewódzkiej. Łowicza-
nie przegrali mimo niezłego wy-
stępu z ŁKS II Łódź 1:4 oraz ule-
gli w ostatniej, rozegranej kolejce 
Ceramice Opoczno 1:0.

W meczu z ŁKS-em II łowi-
czanie grali naprawdę nieźle, 
przegrywając 0:2 potrafili wrócić 
do gry po skutecznym strzale Ar-
tura Pawłowicza, ale gdy wyda-
wało się, że Pelikan doprowadzi 
do remisu w samej końcówce me-
czu rywale z Łodzi zadali dwa ko-
lejne ciosy i wyjechali z Łowicza  
z kompletem punktów. 

– Druga połowa zdecydowanie 
lepsza od pierwszej. Pierwszą gra-
liśmy dobrze defensywnie, a słabo 
w ofensywie. Straciliśmy kurio-
zalne bramki. Myślę, że to trochę 
zaważyło na naszej grze w dru-
giej połowie. Nie mieliśmy już nic 
do stracenia. Zespół dostał pole-
cenie, żeby ruszyć odważnie do 
przodu. Po zrobionych zmianach, 
nasze ataki wyraźnie przybrały 
na sile. Strzeliliśmy bramkę, mie-
liśmy jeszcze sytuację na bram-
kę wyrównującą. Może zabrzmi 
to paradoksalnie, ale zagrali-
śmy chyba najlepszy mecz spo-
śród tych trzech, a przegraliśmy  
w największych rozmiarach – 
skomentował po spotkaniu trener 
Rachubiński. 

W spotkaniu w Opocznie gra-
cze Pelikana 2002 również nie za-
prezentowali się gorzej od rywali. 
O wygranej zadecydował jeden 
gol oraz brak skuteczności łowic-
kich graczy, którzy w Opocznie 
mieli wiele dogodnych okazji  
do strzelania goli, jednak żadnej  
z nich nie zamienili na gola.

Kolejny ligowy mecz łowicza-
nie zagrają w niedzielę 16 wrze-
śnia o godz. 17. Rywalem drużyny 
trenera Jarosława Rachubińskiego 
będzie Róża Kutno.  ever

Zaległy mecz 2. kolejki ii liga 
wojewódzkiej juniorów młod-
szych B1: 
 MuKS Pelikan-2002 Łowicz 
– ŁKS ii Łódź 1:4�(0:2);�br.:�artur�
Pawłowicz�(68)�–�Olivier�byczkow-
ski�(28),�Mikołaj�łukasik�(36)�i�Ma-
ciej�stanowski�2�(77�i�80+3).

4. kolejka ii ligi wojewódzkiej ju-
niorów młodszych B1:
 Ceramika Opoczno – MuKS 
Pelikan-2002 Łowicz 1:0

Tabela:
1.�uKs�sMs�ii�łódź�(1)�� 4�� 12� 17-1

2.�lKs�ceramika�Opoczno�(8)�� 4�� 9��� 6-7

3.�sl�salOs�Róża�Kutno�(4)�� 3�� 6���� 5-3

4.�łKs�ii�łódź�(2)�� 3�� 6���� 8-4

5.�Ks�warta�sieradz�(3)�� 4�� 6���� 7-7

6.�zKs�włókniarz�zgierz�(6)�� 4�� 4���� 5-7

7. MuKS Pelikan-2002 (5)  4  1    4-10

8.�MguKs�Pogoń�zduńska�wola�(7)�� 4�� 0���� 2-15

Pelikan 2002�nie�miał�szczęścia�w�meczu�z�łKs�ii.
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Piłka nożna�|�i�liga�wojewódzka�juniorów�młodszych�b2

Pelikan 2003 wrócił na tarczy
Zespół MUKS Pelikan Łowicz 

z rocznika 2003 przegrał wyjaz-
dowe spotkanie z Andrespolią 
Wiśniowa Góra 2:0. Dla łowic-
kiej drużyny było to bardzo ważne 
spotkanie z bezpośrednim rywa-
lem i sąsiadem w tabeli. Niestety 
trener Dawid Ługowski nadal nie 
może korzystać z wielu podstawo-
wych zawodników. 

Spotkanie w Wiśniowej Gó-
rze było meczem ważnym, ale 
łowiczanie nie najlepiej weszli  
w mecz, choć mieli dobrą okazję 
do zdobycia gola. Świetnej szansy 
na objęcie prowadzenia nie wyko-
rzystał Marcel Wnuk, który w do-
godnej sytuacji strzeleckiej okiwał 
bramkarza, ale po dryblingu pił-
ka po jego uderzeniu trafiła zale-
dwie w boczną siatką. W samej 
końcówce pierwszej połowy Da-
wid Idzikowski zaskoczył Kacpra 
Olesińskiego i gracze Andrespo-

lii mogli cieszyć się z pierwsze-
go gola. W drugiej odsłonie spo-
ro ożywienia w szeregi Pelikana 
wprowadził rezerwowy Sebastian 
Kutkowski, ale również ten sam 
zawodnik nie wykorzystał dogod-
nej sytuacji strzeleckiej. Nadzie-
ję na korzystny wynik w zespole 

Pelikana zamknął Adrian Fic, któ-
ry w 64. minucie spotkania strze-
lił gola numer dwa i tym samym 
ustalił wynik meczu. 

– Dzisiejszy mecz pierwszej 
połowie zagraliśmy słabo. Stwo-
rzyliśmy sobie dwie sytuacje. 
Marcel Wnuk zaraz na początku 
minął bramkarza i nie strzelił do 
pustej bramki. W drugiej sytuacji 
Marcel uderza, ale minimalnie 
obok bramki. Zespół z Andrespo-
lii był bardziej zdeterminowany, 
też po trzech porażkach próbo-
wał grać, grać wysoko. My z tego 
skorzystaliśmy, natomiast później 
się cofnęli na kontratak. Bramę 
strzelają po stałym fragmencie 
gry. W drugiej połowie wchodzi-
my na przeciwnika, przeciwnik 
wchodzi bardzo głęboko i stwa-
rzają sobie sytuacje, my walimy 
głową w mur. Mamy klarowne 
sytuacje, Sebastian sam na sam 

na bramce, strzela w bramkarza, 
mamy kilka dobrych sytuacji, na-
tomiast 15 minut przed końcem 
meczu przeciwnik oddaje sku-
teczny strzał na bramkę – ocenił 
trener Ługowski.

W sobotę 15 września MUKS 
Pelikan-2003 zmierzy się w Ło-
wiczu na stadionie OSiR o 16.00 
z GKS Bełchatów, liderem tabeli 
po czterech kolejkach.  ever

4. kolejka i liga wojewódzkiej 
juniorów młodszych B2: 
 GLKS Andrespolia Wiśniowa 
Góra – MuKS Pelikan-2003 Ło-
wicz 2:0 (1:0);�br.:�dawid�idzikow-
ski�(37)�i�adrian�Fic�(64).

Tabela:
1.�gKs�bełchatów�sa�� 4�� 10���� 9-3

2.�uKs�sMs�łódź�� 4��� 9�� 10-5

3.�aKs�sMs�łódź��� 4��� 6�� 10-7

4.�łKs�łódź�� 4���� 6���� 6-5

5.�lKs�ceramika�Opoczno��� 4���� 6���� 9-10

6.�uKs�warta�sieradz�jr��� 4���� 4���� 7-9

7.�andrespolia�wiśniowa�góra�� 4���� 3��� 4-8

8. MuKS Pelikan-2003 Łowicz   4    3    5-13

Trener Dawid Ługowski  
ma�spore�problemy�kadrowe��
w�roczniku�2003.
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Piłka nożna |��i�liga�wojewódzka�trampkarzy�młodszych�c2

Trudny wyjazd do Tomaszowa
Drużyna MUKS Pelikan Ło-

wicz z rocznika 2005 wróciła z 
trudnego wyjazdu do Tomaszo-
wa Mazowieckiego bez zdobyczy 
punktowej. Podopieczni trenera 
Marcina Rychlewskiego przegra-
li wyraźnie z bardzo mocnym ze-
społem Lechii 4:0.

Początek spotkania nie uło-
żył się najlepiej dla zawodników 
z Łowicza ponieważ już w 6. 
minucie meczu Kacper Różyc-
ki zaskoczył Piotra Włodarczyka  
i Lechia wyszła na prowadzenie.  

W kolejnych minutach spotkanie 
stało się wyrównane, gracze tre-
nera Rychlewskiego mieli szansę 
na doprowadzenie do remisu, ale  
w ich składnych akcjach brako-
wało wykończenia i zachowania 
zimnej krwie. Na domiar złego 
na minutę przed końcem pierw-
szej połowy Lechia zadała drugi 
cios i schodziła na przerwę z dwo-
ma golami różnicy. Osiem minut 
po przerwie gospodarze strzelili 
trzeciego gola i w jakimś sensie 
zamknęli mecz. Gracze Pelikana 

2005 nie do końca wierzyli, że uda 
się na tak trudnym terenie odrobić 
trzy bramkową stratę, a samo tem-
po meczu spadło. Wynik meczu 
ustalił w 68. minucie meczu Jan 
Krupiński, strzelając gola na 4:0 
dla gospodarzy. 

Zespół Pelikana 2005 kolej-
ny swój mecz rozegra w najbliż-
szą niedzielę 16 września o godzi-
nie 14:30. Łowiczanie zmierzą się 
przed własną publicznością na sta-
dionie OSiR w Łowiczu z Widze-
wem Łódź, który jest liderem roz-

grywek z kompletem punktów na 
koncie.  ever

4. kolejka i ligi wojewódzkiej 
trampkarzy młodszych C2: 
 Lechia Tomaszów Mazowiec-
ki – MuKS Pelikan-2005 Łowicz 
4:0; br.:�Kacper�Różycki�(6),�Jakub�
Mąkola�(39),�Kacper�Różycki�(48),�
Jan�Krupiński�(68)

1.�widzew�łódź� 4� 12� 22-4

2.�lechia�Toamszów�Maz.� 3� 7� 9-2

3.�aKs�sMs�łódź� 3� 6� 10-4

4.�Feniks�Psa�łódź� 4� 5� 7-4

5. MuKS Pelikan Łowicz 3 3 2-12

6.�gKs�bełchatów� 4� 3� 6-12

7.�Pogoń�zduńska�wola� 3� 1� 4-11

8.�łaF�łódź� 2� 0� 0-11

Piłka nożna�|�ii�liga�woj.�młodzików�d1

Pierwsza porażka  
Pelikana 2006

Gracze MUKS Pelikan Łowicz 
z rocznika 2006 po raz pierw-
szy w tym sezonie zaznali sma-
ku porażki. Podopieczni trenera 
Przemysława Plichty po zgarnię-
ciu kompletu punktów w trzech 
pierwszych meczach przegrali  
9 września wyjazdowe spotkanie 
przeciwko RAP Radomsko 4:1. 

Łowiczanie pierwszego gola 
stracili już w 10. minucie, ale re-
akcja była dobra. Jedenaście mi-
nut później Pelikan 2006 prze-
prowadził skuteczną akcję, która 
zakończył celnym strzałem Mak-
symilian Czeczko, doprowadzając 
do wyrównania 1:1. Niestety na 
trzy minuty przed końcem pierw-
szej odsłony „Biało-Zieloni” stra-
cili gola i schodzili na przerwę w 
kiepskich humorach.

Ci którzy wyszli na drugą po-
łowę zmobilizowani i z chęciami 
zmiany stanu rywalizacji 10 minut 
po przerwie stracili trzeciego gola, 
a po chwili RAP zdobył czwartą 

bramkę. Podłamani piłkarze tre-
nera Plichty w końcowej fazie gra-
li ofensywnie. Ostatecznie jednak 
wrócili bez punktów.

Kolejnym rywalem „Ptaków” 
będzie GKS Bełchatów. Mecz za-
planowano na sobotę, 15 września 
na godz. 11, na stadionie OSiR  
w Łowiczu.  ever

4. kolejka ii liga wojewódzkiej 
młodzików D1: 
 RAP Radomsko – MuKS Peli-
kan-2006 Łowicz 4:1;�br.:�wiktor�
chudy�(10),�Jakub�zbroja�(37),�Ma-
teusz�Kolanus� (49),�wiktor�chudy�
(54)�–�Maksymilian�czeczko�(21)

1.�gKs�bełchatów� 4� 9� 16-6

2. MuKS Pelikan Łowicz 4 9 14-5

3.�Pogoń�zduńska�wola� 4� 7� 8-10

4.�uKs�sMs�łódź� 4� 7� 11-5

5.�RaP�Radomsko� 4� 6� 19-11

6.�czarni�Rząśnia� 4� 4� 1-8

7.�boruta�zgierz� 4� 4� 3-4

8.�Jutrzenka�drzewce� 4� 1� 4-27
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Piłka nożna�|�ii�liga�woj.�trampkarzy�c1

Pelikan 2004 z porażką  
w Sieradzu

W trzeciej kolejce II ligi woje-
wódzkiej trampkarzy C1 pierw-
szej porażki doznali gracze 
MUKS Pelikan Łowicz z rocznika 
2004. Podopieczni trenera Pawła 
Kutkowskiego przegrali wyjazdo-
we spotkanie z Wartą Sieradz JR 
3:1. Jedynego gola dla naszego ze-
społu strzelił Mateusz Gozdowski.

Spotkanie fatalnie rozpoczę-
ło się dla łowickiej drużyny po-
nieważ już w 3. minucie gospo-
darze wyszli na prowadzenie,  
a w 25. minucie Warta poszła  
za ciosem i wyprowadziła dru-
gi atak zakończony golem. Spo-
ro nadziei na korzystny wynik 
wlał w swoich kolegów Mateusz 
Gozdowski, który w 41. minucie 
strzelił gola kontaktowego. Łowi-
czanie mieli kolejne swoje szanse 
na doprowadzenie do remisu, ale 
zawodziła skuteczność. W dodat-
ku w 62. minucie swojego drugie-
go gola w tym meczu strzelił Bar-
tłomiej Janicki i Warta ponownie 
wyszła na dwu bramkowe prowa-
dzenie. 

Na domiar złego trzy minu-
ty po stracie trzeciego gola Peli-
kan stracił również zawodnika.  
W 65. minucie gry czerwoną kart-
kę otrzymał Aleksander Sokół 
i łowiczanie kończyli mecz  
w osłabieniu.

W niedzielę 16 września ze-
spół trenera Pawła Kutkowskiego 
zagra na stadionie OSiR z MKS 
Borutą Zgierz. Początek spotkania  
w Łowiczu o 12.30.  ever

4. kolejka ii liga wojewódzkiej 
trampkarzy C1: 
 Warta Sieradz JR – MuKS Peli-
kan-2004 Łowicz 3:1;�br.:�Janicki�
2� (3,� 62),� Kaczmarek� (25)� –� goz-
dowski�(41)

1.�Róża�Kutno� 3� 3� 20-1

2.�warta�sieradz�JR� 3� 3� 12-12

3. MuKS Pelikan Łowicz 3 6 8-4

4.�ceramika�Opoczno� 3� 6� 7-5

5.�sP�widzew�łódź� 1� 3� 6-2

6.�boruta�zgierz� 4� 3� 10-15

7.�Mazovia�Rawa�Mazowiecka� 3� 0� 2-13

8. Laktoza Łyszkowice  4 0 0-23

Piłka nożna�|�liga�Orlik�e1

Pelikan 2008 wystartował 
w rozgrywkach

W sezonie 2018/2019 MUKS 
Pelikan Łowicz z rocznika 2008 
występował będzie w dwóch li-
gach jednocześnie. Jedna grupa 
zawodników rywalizowała będzie 
z najlepszymi drużynami w wo-
jewództwie łódzkim w rozgryw-
kach ligi łódzkiej, zaś kolejni za-
wodnicy Pelikana będą rozwijali 
swoje umiejętności grając w lidze 
skierniewickiej.

Jako pierwsi rozgrywki rozpo-
częli gracze Pelikana rywalizują-
cy w rozgrywkach OZPN Skier-
niewice. Łowiczanie wybrali się 
do Dzierzgówka, gdzie zmierzyli 
się z Pogonią Bełchów. Spotkanie 
było ciekawe, żywe i ostatecznie 
zakończyło się wynikiem 9:9. 

– Dużo się działo w spotkaniu. 
Wystąpiliśmy na dwa składy, gra-
jąc połowę czasu jedną „siódem-
ką” i połowę drugą „siódemką”. 
Nasz pierwszy skład wyglądał le-
piej, ale to dlatego że większość 
chłopców wcześniej występowała 
w rozgrywkach, a kolejni już nie-
koniecznie. Widać było pewien 
stres, ale z kolejnymi meczami bę-
dzie z pewnością lepiej – ocenił 
trener Dawid Sut.

W inauguracyjnym meczu ligi 
łódzkiej łowiczanie ulegli z ko-

lei drużynie Widzewa Łódź 5:8, 
a widowisko było bardzo ciekawe. 

– Przede wszystkim poziom ligi 
łódzkiej naszej grupy jest bardzo 
wysoki. Występują tutaj najlepsze 
drużyny z województwa. Zaczęli-
śmy od porażki, ale zapłaciliśmy 
najwięcej brakiem doświadcze-
nia w meczach z wymagającym 
rywalem. Przespaliśmy początek 
meczu i można powiedzieć traci-
liśmy bardzo głupie gole. W dal-
szej fazie meczu rozkręciliśmy się, 
zamykaliśmy rywali na ich poło-
wie, ale nie udało się ostatecznie 
rywali dogonić, mając dużą prze-
wagę w dwóch ostatnich tercjach. 
Mieliśmy trzy słupki, poprzeczkę i 
chłopcy pokazali, że potrafią grać 
na bardzo wysokim poziomie – 
dodał trener Sut.  ever

1. kolejka skierniewickiej ligi 
Orlik e1:
 Pogoń Bełchów – MuKS Pe-
likan-2008 Łowicz 9:9;� br.:� Filip�
domińczak�3,�Jakub�bryk�3,�Jakub�
Markus�2,�Filip�sikora
1. kolejka łódzkiej igi Orlik e1:
 MuKS Pelikan-2008 Łowicz 
– Widzew TMRF Łódź 5:8;� br.:�
antoni�Haczykowski�2,�witold�Ma-
tusiak�2,�szymon�gawlik

Piłka nożna�|�liga�Żak�F2,�Turniej�łódź

Soccer Kids 2011  
w bardzo dobrej formie

Zawodnicy UKS Soccer Kids 
Łowicz z rocznika 2011 w minio-
ny weekend 8-9 września wystąpi-
li na turniejach OZPN Skierniewi-
ce oraz turnieju organizowanym 
przez UKS SMS Łódź. 

W sobotę 8 września rywali-
zowali w Wygodzie. Zespół tre-
nera Filipa Ziółkowskiego wygrał 
wszystkie spotkanie, strzelając ry-
walom aż 20 goli, tracąc tylko jed-
nego. W turnieju wzięła udział 
również Olimpia Niedźwiada, w 
której również wystąpili zawod-
nicy trenujący na co dzień w Soc-
cer Kids.

W niedzielę młodzi zawodnicy 
udali się do Łodzi, gdzie rywalizo-
wali na boisku UKS SMS. Gracze 
Soccer Kids rozegrali siedem spo-
tkań, w których czterokrotnie wy-
grali, dwa razy zremisowali oraz 
raz przegrali. Łowiczanie rywali-
zowali z Łódzką Akademią Fut-
bolu, Widzewem Łodź, Football 
Academy Łódź, UKS SMS Łódź, 
SMS Pabianice, Borutą Zgierz 
oraz Football Academy Bełcha-
tów. W całym turnieju zawodni-
cy Soccer Kids Łowicz strzelili w 
siedmiu meczach aż 26 goli, tra-
cąc ich siedem.  ever

Piłka nożna�|�skierniewicka�liga�okręgowa�młodzików�młodszych�d2

Dobra gra Championsów 
przyniosła tylko jeden punkt

Remisem zakończył się sobot-
ni mecz 3. kolejki skierniewickiej 
ligi okręgowej młodzików młod-
szych D2 pomiędzy UKS AP 
Champions Łowicz – GKS Be-
dlno. Obydwie drużyny zdobyły 
po jednej bramce i obydwie padły  
w pierwszej połowie spotkania.

Wyrównany mecz patrząc na 
wynik, ale z niewielkim wskaza-
niem na drużynę gospodarzy, któ-
rzy dużo częściej utrzymywali się 
przy piłce. Sytuacji strzeleckich 
nie brakowało ani jednej, ani dru-
giej stronie, ale żadna z drużyn nie 
wykazała się wystarczającą sku-
tecznością, aby zakończyć mecz 
zwycięstwem. 

Pierwsi udany atak przeprowa-
dzili zawodnicy z Bedlna po rzu-
cie rożnym już w 7. minucie gry. 
Motywacja gospodarzy była bar-
dzo duża i nieco ponad dziesięć 
minut później doprowadzili do 
wyrównania wyniku. Bramka pa-
dła po rzucie wolnym, a jej wyko-
nawcą był Michał Pawlina. Dobra 
gra Championsów nie przełożyła 
się na bramkę po przerwie. Mimo 
kilku ładnych akcji, wynik 1:1 
utrzymał się do końca spotkania.

Cztery punkty po trzech ko-
lejkach w tej lidze daje drużynie 
Akademii czwarte miejsce w ta-
beli.  

– Z drużyną GKS Bedlno gra-
liśmy już przed ligą sparing, więc 
wiedzieliśmy, że jest to bardzo 
dobra drużyna. Wprawdzie w 
pierwszym meczu zwyciężyliśmy  

z nimi 4:0, ale tak naprawdę ten 
mecz był dużo lepszy w naszym 
wykonaniu. Oczywiście gorszy 
był tylko wynik, natomiast sama 
gra była dużo lepsza. Dużo czę-
ściej utrzymywaliśmy się przy pił-
ce. W pierwszym meczu, tak na-
prawdę, strzelaliśmy bramki po 
kontrach, natomiast w dniu dzi-
siejszym my prowadziliśmy grę 
i ta gra po tych ostatnich spotka-
niach wyglądała zdecydowanie 
najlepiej. Ciężko natomiast było 
nam przebić się przez skomaso-
waną obronę drużyny gości, któ-
rzy niejednokrotnie wychodzili  
z groźnymi kontrami, między in-
nymi od razu w pierwszej sytuacji 
po zmianie stron, gdy goście tra-
fili w poprzeczkę. Mogliśmy też 
kilkakrotnie zmienić wynik spo-

tkania, ale zabrakło nam trochę 
skuteczności w wykończaniu ak-
cji. W ostatniej akcji meczu, przy 
rzucie rożnym, nasz zawodnik do-
szedł do sytuacji strzeleckiej, ale 
minimalnie przestrzelił. Uważam 
generalnie, że wynik remisowy  
i podział punktów jest jak najbar-
dziej sprawiedliwy, ponieważ obie 
drużyny miały szansę do tego, 
żeby przechylić szalę zwycięstwa 
swoją stronę – podsumował spo-
tkanie trener Ścibor.  Gogo

3. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej młodzików młod-
szych D2:
 uKS AP Champions Łowicz – 
GKS Bedlno 1:1 (1:1);�br.:�Michał�
Pawlina�(18)�–�(7).
AP: Kacper� ceroń� –� Maja� Kubel,�

Jakub� barański,� adrian� Kołodziej-
czyk,� Maksymilian� Mularski� –� Mi-
chał� Pawlina,� Kacper� Tomaszkie-
wicz,� Filip� Olejniczak� –� bartosz�
lus.�na�zmiany�wchodzili:�Julia�an-
toniak,�Oliwier�Pietrzak� i�wojciech�
szczółko.
 MuKS Pelikan-2007 Łowicz – 
GKS Olimpia Chąśno 3:0�(w.o.)
 MKS unia Skierniewice – 
LKS Zjednoczenie Bobrowniki 
Dzierzgów 5:1
 MLKS Widok Skierniewice – 
SKS Astra Zduny 19:0

1.�MlKs�widok�skierniewice�(1)� 3� 9� 45-0

2. MuKS Pelikan-2007 Łowicz (2) 3 9 27-1

3.�sKs�astra�zduny�(3)� 3� 6� 23-21

4. uKS AP Champions Łowicz (4) 3 4   5-9

5.�MKs�unia�skierniewice�(7)� 2� 3� ��5-17

6.�gKs�bedlno�(6)� 2� 1� ��1-9

7. GKS Olimpia Chąśno (5) 3 0   1-12

8.�lKs�zjednoczenie�(7)� 3� 0� ��2-40

 Zaległy mecz 2. kolejki skier-
niewickiej ligi okręgowej mło-
dzików mł. D2 (2018.09.12): 
gKs�bedlno�–�MKs�unia�skiernie-
wice (śr,�godz.�17.15)
 4. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej młodzików młod-
szych D2 (2018.09.15-16): sKs�
astra�zduny�–�MuKs�Pelikan-2007�
łowicz�(s,�godz.�10.00),�lKs�zjed-
noczenie� bobrowniki� dzierzgów�
–� uKs� aP� champions� łowicz� (s,�
godz.� 10.00),� MlKs� widok� skier-
niewice� –� MKs� unia� skierniewice�
(n,� godz.� 15.00),� gKs� bedlno� –�
gKs�Olimpia�chąśno.

Rzut rożny obronił bramkarz�championsów�–�Kacper�ceroń.�

Pa
w

e
ł�

a
.�d

O
li

ń
s

K
i

Dart�|�1.�turniej�XX�edycji�OMł

Inauguracja  
kolejnego sezonu darta

Przyszedł wrzesień, a z nim 
kolejna, już XX edycja Otwar-
tych Mistrzostw Łowicza w dar-
cie 501 d.o. W piątek, 7 września, 
rozegrany został pierwszy turniej,  
w którym wzięło udział siedmiu 
zawodników.

Ze względu na niedużą liczbę 
uczestników, rozgrywki odbywały 
się w systemie „każdy z każdym”. 
Od zwycięstwa tym razem roz-
począł Jacek Kocus zapisując na 
swoje konto pierwszych dwadzie-
ścia punktów. Na drugim miejscu 
uplasował się lider ubiegłego se-
zonu, Sylwester Grzanka, zdoby-
wając szesnaście „oczek”, a trze-
cie miejsce wywalczył Marcin 
Wroński, zapełniając konto dwu-
nastoma punktami. Na dalszych 
pozycjach znaleźli się kolejno: 

Michał Kryszkiewicz (4), Artur 
Borowiec i Marcin Podrażka (5-
6) oraz Łukasz Burzyński, który 
po raz pierwszy brał udział w roz-
grywkach.

Kolejne spotkanie darta odbę-
dzie się, tak jak zawsze, w pią-
tek o godz. 19.00 w Barze Maja  
w Łowiczu przy ul. Dworcowej 8.  
 Gogo

 1. turniej XX edycji Otwartych 
Mistrzostw Łowicza w dartcie 
501 d.o.: 

1.�Jacek�Kocus�–�łKd�leg�łowicz�(2)�20

2.�sylwester�grzanka�–�łKd�leg�łowicz�(1)�16

3.�Marcin�wroński�–�łKd�leg�łowicz�(5)� 12

4.�Michał�Kryszkiewicz�–�łKd�leg�łowicz�(3)�10

5.�artur�borowiec�(7)� ��8

����Marcin�Podrażka�(10)� ��8

7.�łukasz�burzyński�(-)� ��6

Dobry początek sezonu�miał�Jacek�Kocus.
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Piękne dziewczęta na zawodach szachowych�w�łowiczu�to�już�norma.�
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Szachy szybkie |�iX�Puchar�burmistrza

Student we wrześniu na fali
Przy okazji organizowanego 

w niedzielę 9 września „Łowic-
kiego Jadła” szachiści rozegra-
li w Ośrodku Sportu i Rekreacji 
IX Puchar Burmistrza Łowicza 
w szachach szybkich. Do rywa-
lizacji o 11 pucharów stanęło 29 
miłośników królewskiej gry, któ-
rzy rozegrali zawody systemem 
szwajcarskim na dystansie 9 rund. 

Przy szachownicach trwała bar-
dzo wyrównana walka o podium 
aż do ostatniej rundy. Zawody 
wygrał bezapelacyjnie zawodnik 
UKS „Pałac” Nieborów Mateusz 
Brzozowski, który stracił tylko pół 
punktu z drugim w tabeli Rober-
tem Chojnowskim. Trener był pod 
wrażeniem doskonałej gry „Brzo-
zy”, ale tu wytłumaczenie dobrej 
formy podopiecznego jest proste 
– student we wrześniu ma jeszcze 
wolne, więc niczym się nie przej-
muje i ma czas na wszystko. Trze-
ci był dawno nie widziany przy 
łowickich szachownicach repre-
zentant UKS „GOK” Zduny Łu-
kasz Łąpieś. 

Klasyfikację juniorów wygrał 
depczący po piętach najlepszym 
seniorom w powiecie pałacowiec 
Kacper Zakrzewicz, który jeszcze 
przed ostatnią rundą był na pudle 
klasyfikacji OPEN. 

W grupie płci pięknej zwycię-
żyła oczywiście utytułowana Zu-
zanna Mazgaj mając kilka punk-
tów przewagi nad nieco słabszymi 
rywalkami. 

Specjalne statuetki „wiekowe” 
otrzymali najmłodsza w zawo-
dach Maja Wysocka oraz „dzia-
dek” Zdzisław Orzechowski. 
  Fischer   

Wyniki kategorii OPeN:� 1� miej-
sce:� Mateusz� brzozowski,� 2.� Ro-
bert�chojnowski,�3.�łukasz�łąpieś;� 
juniorzy: 1.�Kacper�zakrzewicz,�2.�
Kinga�Marczyk,�3.�dawid�grzelak;� 
dziewczęta:� 1.� zuzanna� Mazgaj,�
2.�Magdalena�walczak,�3.�wiktoria�
Mitręga;� najmłodszy zawodnik:�
Maja�wysocka�–�6�lat;�najstarszy 
zawodnik: zdzisław� Orzechowski�
–�78�lat.
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Kolarstwo |�Pętla�łowicka�2018�

Patriotyczny akcent kolarzy
W niedzielę 9 września Klub 

Kolarski Łowicz zorganizował dla 
miłośników kolarstwa szosowego 
wspólną wyprawę z patriotycz-
nym akcentem.

Imprez ta to Pętla Łowicka, a jej 
trasa prowadzi śladami Bitwy nad 
Bzurą – bitwy obronnej kampa-
nii wrześniowej 1939 roku. Trasa 
pokrywała się z terenem działań 
wojennych: Łowicz – Sobota Łę-
czyca – Kutno – Łowicz i liczyła 
blisko 140 kilometrów. 

Prezes KK Łowicz Bogumił 
Urbanek podkreślał, że to najważ-
niejszy kolarski event sezonu 2018 
na Ziemi Łowickiej. Klub Kolar-
ski Łowicz już po raz czwarty zor-
ganizował taki towarzyski trening 
z historią w tle. 

– Dokładnie 79 lat temu roz-
poczęła się Bitwa nad Bzurą, któ-
ra była największym starciem 
kampanii wrześniowej. Ważnym 
punktem będzie symboliczna mi-
nuta ciszy w muzeum w Kutnie. 
Pamięć o tych, którzy walczyli  

o wolność Polski jest naszym pa-
triotycznym obowiązkiem – pod-
kreślił prezes KK Łowicz. 

– Pętla Łowicka na stałe wpi-
sała się do kolarskiego kalenda-
rza. Po zapowiedzi w Eurosporcie 
można powiedzieć, że idzie w pa-
rze z wyścigiem Vuelta a Espana 
– dodał żartobliwie. 

W tym roku pogoda i frekwen-
cja dopisała. Prawie 50 kolarzy  
z Łodzi, Warszawy, Skierniewic, 
Kutna, Zgierza i Łowicza spotka-

ło się o 8:30 na Starym Rynku  
w Łowiczu i tradycyjnie zaczęli 
trening od słodkiego poczęstunku 
i małej czarnej w Restauracji Po-
wroty. Dużą ekipą zawitali do  Ło-
wicza zawodnicy z grupy Grupet-
to z Warszawy, którzy debiutowali 
w tej imprezie. Każdy z kolarzy 
otrzymał małą pamiątkę – łowic-
ką smycz, która akcentowała re-
gionalność zawodów. 

W Muzeum Bitwy nad Bzu-
rą w Kutnie kolarze symboliczną 

minutą ciszy uczcili pamięć pole-
głych żołnierzy. Była też chwila 
na krótki odpoczynek i słodki po-
czestunek – pączki z różanym na-
dzieniem, w ramach Święta Róży, 
które odbywało się w Kutnie. Pę-
tla zakończyła się w Łowiczu na 
Nowym Rynku, gdzie kolarze 
mieli okazję spróbować łowickich 
pierogów gotowanych przez Zofię 
Myckę.  

– Wszyscy byli bardzo zadowo-
leni, nie spodziewali się takiej go-
ścinności – skomentował krótko 
Urbanek. – Dużo rozmawiałem 
z osobami, które uczestniczą lub 
wspierają Pętlę Łowicką. Zgodnie 
potwierdzają, że wydarzenie ma 
już ponadlokalny charakter. Pada 
pytanie co dalej? Jest kilka pomy-
słów, przy czym kluczowe będzie 
utrzymanie towarzyskiego charak-
teru imprezy. Nie chcemy robić  
z tego produktu nastawionego na 
taki lub inny zysk. Tego typu im-
prez jest w kalendarzu aż nadto – 
dodaje prezes KK Łowicz.  zł

Prezes KK Łowicz Bogumił urbanek�powitał�gości�i�omówił�ideę�Pętli.
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Jacek Będkowski�po�raz�czwarty�reprezentował�Polskę�na�MŚ�w�biegu�
na�100�km.
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Lekka atletyka |�Mistrzostwa�Świata��

Będkowski na 65. miejscu
Ultramaratończyk Jacek Będ-

kowski, który zaliczany jest do 
biegowej elity naszego kraju po 
raz czwarty wziął udział w Mi-
strzostwach Świata. To był jego 
najważniejszy start w tym roku.  
8 września reprezentant Ziemi Ło-
wickiej rywalizował na dystan-
sie 100 kilometrów w Chorwacji,  
w Sveti Martin na Muri.         

Przed zawodami Jacek był 
optymistycznie nastawiony i obie-
cał walczyć do końca. Jako ama-
tor musi godzić obowiązki rodzin-
ne, pracę i treningi i zdawał sobie 
sprawę, że z profesjonalistami nie 
powalczy. 

– Jeśli uda mi się pobiec na 
miarę moich możliwości i będę 
jak w poprzednich mistrzostwach 
w pierwszej 50. na świecie to będę 
bardzo zadowolony. Liczy się 
przede wszystkim to, żeby wracać 
z takiej imprezy w podniesioną 
głową, że zrobiło się wszystko, co 
było możliwe do zrobienia. Jestem 
mocno zmotywowany do walki  
o każdą sekundę na trasie, tego 
długiego biegu – zapowiadał 

przed zawodami Będkowski.  
Ostatecznie łowiczanin uplasował 
się na 65. miejscu. 

– Moje czwarte Mistrzostwa 
Świata na dystansie 100 km prze-
szły do historii. Przez cały week-
end sporo się działo. W piątek 
w wyborach zostałem wybrany 
przez federację na Dyrektora IAU. 
W sobotę była walka przez 100 
km. Mój czas to 8:06:14 jest da-
leki od życiówki, ale walczyłem 
z mocnymi skurczami od 73. km 
– opowiadał po zawodach Jacek. 
– Nie było łatwo ukończyć tego 
biegu. Nasze dziewczyny pobiegł 
rewelacyjnie. Wszystkie pobiegły 
szybciej od rekordu Polski. Teraz 
czas na regenerację. – dodał ultra-
maratończyk. 

– Przyjdzie jeszcze czas na ana-
lizę biegu i wnioski. To nie jest 
moje ostatnie słowo i jak zdro-
wie pozwoli to będę dalej walczył 
o jak najlepszy wynik. Dziękuję 
wam za wsparcie i miłe słowa. To 
właśnie dzięki Wam zbieram siły 
na takie chwile próby na trasie –  
podkreśla zawodnik.  zł

Lekka atletyka�|�Mistrzostwa�Międzywojewódzkie�u16

Świetny występ naszych lekkoatletów
Lekkoatleci z naszego powiatu, 

reprezentujący kluby UKS Bły-
skawica i UKS Jedynka Łowicz, 
w niedzielę, 9 września startowa-
li na Międzywojewódzkich Mi-
strzostwach U16 w lekkoatletyce, 
które odbyły się w Bełchatowie. 

błyskawica  
najlepszym klubem
Historycznego wyczynu doko-

nali podopieczni trenera Mieczy-
sława Szymajdy. Jego zawodnicy 
zajęli pierwsze miejsce w rywa-
lizacji drużynowej, zdobywając 
52 pkt i pokonali wszystkie kluby  
z województwa łódzkiego i świę-
tokrzyskiego. 

UKS Jedynka Łowicz uplaso-
wał się na 24. lokacie. 

złota malina Wójcik
W rywalizacji indywidualnej 

nie zawiodła zawodniczka UKS 
Jedynki Łowicz Malina Wójcik. 
Łowiczanka po raz kolejny od-
niosła zdecydowane zwycięstwo 
w rzucie oszczepem, tym razem 
z wynikiem 37,61 m i wydaje się 
być największą nadzieją medalo-
wą powiatu łowickiego na zbliża-
jące się Mistrzostwa Polski U16. 
Klubowa koleżanka Maliny – Bo-
gumiła Czubik w tej samej kon-
kurencji była bliska medalu, ale 

ostatecznie walczyła 4. miejsce  
z wynikiem 27,13 m.

– Jestem bardzo zadowolony ze 
stabilnej formy Maliny i jej dzisiej-
szego zwycięstwa. Na Mistrzo-
stwa Polski pojedziemy walczyć o 
wysoką lokatę. Trochę szkoda, że 
medalu nie wywalczyła Bogusia, 
ale jej 4. miejsce to też doskona-
ła lokata i potwierdzenie, że nale-
ży do czołówki krajowej. A trzeba 
pamiętać, że nie tak dawno wal-
czyła również z urazem, którego 
nabawiła się na obozie – podsu-
mował trener Waldemar Kret.

pięć złotych medali 
błyskawicy 
W Bełchatowie aż pięć złotych 

medali wywalczyli podopiecz-

ni trenera Szymajdy. Dwa razy 
na najwyższym stopniu podium 
stanął zawodnik Błyskawicy Pa-
weł Siatkowski, który zwyciężył  
w rzucie młotem 5 kgz rekordem 
życiowym 38,81 m oraz zajął 
pierwsze miejsce w rzucie oszcze-
pem (600 gr) z rezultatem 41,61 m 
(rekord życiowy). 

Złoty medal w konkursie 
pchnięcia kulą 3 kg wywalczyła 
Natalia Baleja z wynikiem 11,45 
m. Wywalczyła również srebro  
w rzucie oszczepem z rekordem 
życiowym 32,75 m. 

W niesamowicie zmiennych 
nastrojach w zawodach uczestni-
czyła natomiast Julia Perzyńska, 
która swoje starty rozpoczęła od 
konkursu skoku w dal, gdzie spa-

liła minimalnie wszystkie próby 
i nie była sklasyfikowana. Ode-
grała się jednak w skoku wzwyż, 
gdzie wywalczyła złoto z wyni-
kiem 154 cm. 

pozostali zawodnicy 
błyskawicy  
też ambitnie 
Pozostali zawodnicy Błyskawi-

cy też walczyli ambitnie i stawali 
na podium. Kryspin Loba był dru-
gi w rzucie młotem z rekordem 
życiowym 33,99 m, Natalia Grzę-
dzielewska byla trzecia w rzucie 
młotem z wynikiem 31,18 m. Brą-
zowy medal w rzucie oszczepem 
wywalczył Konrad Grabowicz 
z odległością 32,67 m. 

– Inni zawodnicy, pomimo że 
nie zdobyli medali też walczy-
li do upadłego. Im też należą się 
duże słowa uznania, bo bez nich 
nie byłoby tego historycznego 
sukcesu, a są to: Klaudia Bruc, 
Martyna Gajewska, Paulina Pie-
trasik, Gabriela Kaczmarek, We-
ronika Lebioda, Wiktoria Czu-
biak, Aleksander Kuc, Wiktor 
Felczyński, Dawid Zakrzewicz, 
Milena Wieczorkowska, Wik-
toria Konecka, Kinga Stopczyk, 
Mateusz Luśtak, Dawid Kowal-
czyk, Grzegorz Rubacha, Julia 
Koper, Julia Wosińska, Oliwier 
Stajuda, Oskar Sumiński, Jakub 
Sut, Bartosz Pająk i Aleksan-
der Kornacki. – podkreśla trener 
Mieczysław Szymajda.  zł

ekipa lekkoatletów z�uKs�błyskawica�domaniewicej.
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Piłka nożna�|�Komplet�wyników�6.�kolejki�iii�ligi

Aleksandrowianie górą w hicie, 
a ostródzianie wciąż bez porażki

Dwukrotnie w tym sezonie Le-
gionovia strzelała po pięć goli. 
Częściej spadkowicz z II ligi  
stawia jednak na minimalizm  
i w pozostałych czterech spo-
tkaniach strzelał tylko po jednej 
bramce. W środę po raz trzeci wy-
starczyło to zdobycia kompletu 
punktów. Zespół spod Warszawy 
skromnie ograł Huragan Morąg. 
Rewelacja poprzedniego sezonu 
fatalnie rozpoczęła bieżące roz-
grywki i po sześciu meczach znaj-
dowała się w strefie spadkowej.

W najciekawszym meczu tej 
serii gier Sokół wygrał z Polonią 

i nie odpuszcza liderowi. Czarne 
Koszule źle weszły w to spotka-
nie. Nie minął kwadrans, a na li-
stę strzelców wpisał się Rogalski. 
Trzy minuty po straconej bramce 
goście stracili... Zajączkowskiego. 
19-latek sfaulował wychodzącego 
sam na sam z bramkarzem rywa-
la i ujrzał bezpośrednią czerwoną 
kartkę. Jeszcze przed przerwą go-
spodarze udokumentowali grę w 
przewadze, gdy Cempa wykorzy-
stał płaskie dośrodkowaniu. 

Z potknięcia stołecznych nie 
skorzystała Lechia, która u siebie 
tylko bezbramkowo zremisowała 

z Sokołem Ostróda. Podopieczni 
Jarosława Kotasa są jedyną nie-
pokonaną drużyną w tym sezo-
nie.

Warto odnotować też pierw-
sze punkty Ursusa. Warszawianie 
wygrali z faworyzowaną Olim-
pią Zambrów, a decydującego 
gola na trzy sekundy przed koń-
cem regulaminowego czasu gry 
zdobył Arkadiusz Ciach wyko-
rzystując dośrodkowanie z rzutu 
rożnego. 

Pomimo wygranej Traktorki 
nie opuściły ostatniego miejsca 
w tabeli, bo pierwszy komplet 

punktów dopisała w tym sezonie  
na swoje konto Victoria Sulejówek 
– wygrana 3:1 z ŁKS 1926 Łom-
ża. Bohaterem gospodarzy został 
król strzelców poprzedniego se-
zonu – Wojciech Wocial ustrzelił  
w środę hat-tricka.  Mateusz Lis

 Wyniki 6. kolejki iii ligi: le-
gionovia� legionowo� –� Huragan�
Morąg� 1:0� (0:0);� MKs� ełk� –� Świt�
nowy� dwór� Mazowiecki� 0:0;� le-
chia�Tomaszów�Mazowiecki�–�so-
kół� Ostróda� 0:0;� ursus� warszawa�
–�Olimpia�zambrów�2:1�(0:1);�unia�
skierniewice�–�Pelikan�łowicz�2:0�
(1:0);�sokół�aleksandrów�łódzki�–�
Polonia�warszawa�2:0� (2:0);�Ruch�
wysokie� Mazowieckie� –� broń� Ra-
dom� 1:5� (1:5);� Victoria� sulejówek�
–�łKs�1926�łomża�3:1�(1:0);�legia�
ii�warszawa�–�znicz�biała�Piska�/�
śr�19.09.2018�r.

Piłka nożna�|�wyniki�7.�kolejki�iii�ligi

Wpadki liderów,  
Ursus nadal na dnie

Najlepsze humory po tej se-
rii gier z zespołów w czołówce 
mają w Tomaszowie Mazowiec-
kim oraz w Zambrowie. Lechia 
zwyciężyła w Białej Piskiej po 
dwóch trafieniach byłego gracza 
Ptaków – Artura Golańskiego. 
Wynik został ustalony już przed 
przerwą, ale po zmianie stron am-
bitnie walczący beniaminek przy-
puścił szturm na bramkę przyjezd-
nych. Faworytom udało się jednak 
utrzymać prowadzenie 2:1.

Blisko czołówki znajduje się 
również Olimpia Zambrów, która 
skromnie ograła Unię Skierniewi-
ce. Cichą rewelacją początku se-
zonu jest Sokół Ostróda. Ostró-
dzianie mają tyle samo punktów, 
co zambrowianie, ale czeka ich 
jeszcze zaległe spotkanie z Victo-
rią Sulejówek. Na czele tabeli nie 
ma zmian. 

Do dużej niespodzianki doszło 
w Warszawie. Polonia była fawo-
rytem meczu z Ruchem Wyso-
kie Maz., jednak do przerwy dość 
niespodziewanie to przyjezdni 
prowadzili. Cztery minuty przed 
przerwą bierną postawę obrońcy 
wykorzystał Zambrowski, oddając 
precyzyjny strzał z dystansu. Wy-
dawało się, że w drugiej połowie 
mecz przybrał spodziewany ob-
rót. Po godzinie głową wyrównał 
niezawodny Pieczara, a kwadrans 
przed końcem lider klasyfikacji 
strzelców miał już dublet. Z pro-

wadzenia Czarne Koszule cieszy-
ły się tylko dwie minuty.  M.Lis

 Wyniki 7. kolejki iii ligi:� Hura-
gan� Morąg� –� MKs� ełk� 2:1� (1:0);�
znicz�biała�Piska�–�lechia�Toma-
szów� Mazowiecki� 1:2� (1:2);� Olim-
pia�zambrów�–�unia�skierniewice�
1:0� (0:0);� sokół� Ostróda� –� ursus�
warszawa� 3:2� (3:1);� Pelikan� ło-
wicz�–�sokół�aleksandrów�łódzki�
0:0;� broń� Radom� –� legionovia�
legionowo� 1:1� (0:0);� Świt� nowy�
dwór� Mazowiecki� –� Victoria� sule-
jówek�3:0�(2:0);�Polonia�warszawa�
–�Ruch�wysokie�Mazowieckie�2:3�
(0:1);� łKs� 1926� łomża� –� legia� ii�
warszawa�/�śr�26.09.,�godz.�16.�

Tabela:
1.�legionovia�legionowo� 7� 16� 15-7

2.�sokół�aleksandrów�łódzki� 7� 16� 11-5

3.�lechia�Tomaszów�Mazowiecki� 7� 14� 11-7

4.�Olimpia�zambrów� 7� 12� 11-6

5.�sokół�Ostróda� 6� 12� 6-3

6.�Polonia�warszawa� 7� 12� 12-10

7. Pelikan Łowicz 7 11 8-7

8.�Świt�nowy�dwór�Mazowiecki� 7� 10� 10-6

9.�Ruch�wysokie�Mazowieckie� 7� 9� 12-18

10.�unia�skierniewice� 7� 9� 6-5

11.�broń�Radom� 7� 8� 13-12

12.�Huragan�Morąg� 7� 8� 10-15

13.�znicz�biała�Piska� 6� 7� 11-10

14.�łKs�1926�łomża� 6� 6� 10-15

15.�MKs�ełk� 7� 5� 5-8

16.�Victoria�sulejówek� 6� 5� 5-9

17.�legia�ii�warszawa� 5� 5� 4-9

18.�ursus�warszawa� 7� 3� 10-18
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Lekka atletyka |�28�Półmaraton�Philipsa

Tomek Kunikowski  
pobiegł w Pile

W niedzielę 2 września już po 
raz 28 odbył się półmaraton Pół-
maraton Philipsa w Pile. Orga-
nizatorzy mogli być zadowoleni  
z frekwencji, ponieważ w zawo-
dach wystartowało blisko 4000 
zawodników. Zwycięzcą biegu 
został Kenijczyk Silas Mwtich  
z czasem 1:03,43 min. 

W imprezie tej mieliśmy mały 
łowicki akcent. Na trasie bie-
gu pojawił się Tomasz Kunikow-
ski, który rywalizował dodatkowo  
w mistrzostwach Wojska Polskie-
go. Pochodzący z Placencji bie-
gacz uzyskał wynik 1:17,10 i zajął 
w open 54. lokatę, a w klasyfika-
cji żołnierzy był 37. Wynik ten to 
nie jest szczyt marzeń naszego za-
wodnika, ktory biegał już szyb-
ciej. W tym roku ustanowił on  
w marcu w Warszawie swój re-
kord życiowy czasem 1:13,17. 

– Czy poniosłem porażkę? Ra-
czej nie, przegrać to mogą piłka-
rze, a my biegacze odnosimy swo-
je mniejsze lub większe sukcesy. 
Na pewno do tego muszę zaliczyć 
1. miejsce w drużynowej klasyfi-
kacji Mistrzostw Wojska Polskie-
go w półmaratonie. Dołożyłem 
moją skromną „cegiełkę”, aby 12. 
Dywizja Zmechanizowana odnio-
sła zwycięstwo – komentuje na 
swoim profilu biegacz. – 28 Pół-
maraton Philipsa przeszedł już do 
historii, a ja już prawie o nim za-
pomniałem...Nie szło od początku 
biegu, taki usztywniony to dawno 
nie biegłem. Próbując gonić wy-
nik kompletnie gubiłem techni-
kę. I wyszło jak wyszło. Czas na 
mecie daleki od zadowalającego. 
Mogę tylko wynieść z tego pozy-
tywne wnioski. Walczymy dalej – 
zapowiada Kunikowski.  zł

Tomek Kunikowski zapowiada,�że�jesienny�sezon�będzie�dobry.�
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Lekka atletyka |�iX�bałtycki�Maraton

Zbigniew Wojda w maratonie 
brzegiem morza

Biegacze cały czas szukają no-
wych wyzwań, a organizatorzy 
szukają dla nich ciekawych pro-
pozycji, które nieco urozmaicają 
zwykłe bieganie po asfalcie. Jedną 
z takich imprez jest Bałtycki Ma-
raton Brzegiem Morza, który roz-
grywany był już po raz dziewiąty 
w Jastarni. 

Impreza odbyła się w sobotę 25 
sierpnia, a na starcie stanęło bli-
sko 100 zawodników. Ten trudny 
bieg wygrał Paweł Kosek (Tychy) 
z czasem 3:09,10. Świetnie zapre-
zentował się reprezentant grupy 
Starzyńskiego Biega Zbigniew 
Wojda, który zajął 15. lokatę  
w katgorii open i był trzeci w kate-
gorii M40-49 z wynikiem 3:55,32. 

– Początki historii biegu nasze-
go kolegi Zbyszka Wojdy w tym 
maratonie sięgają 27 sierpnia 2017 

roku, kiedy jadąc na inny bieg do-
wiedzieliśmy się, że p. Jacek Rem-
bowski jadący z nami, dwie godzi-
ny wcześniej wrócił z rozegranego 
dzień wcześniej VIII Bałtyckie-
go Maratonu Brzegiem Morza. 
Słuchając p. Jacka (który powie-
dział coś, co mu się nie zdarza – 
NIGDY WIĘCEJ MARATONU 
PO PLAŻY!!!) w oku Zbyszka 
pojawił się „ten błysk” – wspo-
minają na profilu  FB koledzy. – 
Niespełna rok później na treningu,  
w luźnej rozmowie, Zbyszek rzu-
cił hasło „a może by tu sobie po-
biec jakiś maraton”. I jak powie-
dział tak zrobił. Spontanicznie 
zapisał się na trasę Jastarnia – Wła-
dysławowo – Jastarnia – dodają. 

Łowiczanin już zapowiedział, 
że wróci tu za rok by poprawić 
swój czas.  zł

Zbigniew Wojda stanął na trzecim stopniu podium�w�swojej�kategorii�
wiekowej�w�maratonie�po�plaży.
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Piłka nożna plażowa |�Xii�Mistrzostwa�Polski�kobiet�w�beach�soccer

Agata Pacler ponownie 
mistrzynią Polski

23-letnia bramkarka, pocho-
dząca z miejscowości Sypień koło 
Nieborowa – Agata Pacler, po-
nownie wywalczyła złoty medal 
w Mistrzostwach Polski piłki noż-
nej plażowej. Zawody rozegrano 
w dniach 8-10 sierpnia w Koło-
brzegu. Agata zagrała w barwach 
BSC Grembach Łódź i razem  
z tym zespołem zdobyła złoty me-
dal. Nasza reprezentantka gra na 
pozycji bramkarza i jest kapita-
nem zespołu. 

Żeńska drużyna BSC Grem-
bach Łódź po raz drugi zdoby-
ła złoty medal w Mistrzostwach 
Polski w Beach Soccerze. Za-
wodniczki z Łodzi broniły mi-
strzowskiego tytułu, grały w roli 
faworytek i nie zawiodły. O mia-
no najlepszej plażowej drużyny 
w Polsce rywalizowało aż 14 dru-
żyn. W tym roku do plażowej ry-
walizacji zgłosiły się: Lady Grem-
bach Łódź, AZS UAM Poznań, 
Kotwica Kórnik, Sparta Daleszy-
ce, Sokół Kolbuszowa Dolna, Gol 
Częstochowa Red Devils Ladies 
Chojnice, Orzeł Łódź, SAN AZS 
Łódź, SGH Warszawa, Gwiazda 
Toruń Pogoń Tczew, Kotwica Ko-
łobrzeg oraz Zamłynie Radom.

Turniej był niezwykle ciekawy, 
ponieważ stawką był nie tylko mi-
strzowski tytuł, ale również prawo 
reprezentowania Polski na Euro 
Winners Cup 2019 czyli w plażo-
wej Lidze Mistrzyń.

Agata Pacler treningi piłkarskie 
zaczynała w Łowiczu, w Pelika-
nie, w sekcji piłki nożnej kobiecej, 
a po rozwiązaniu zespołu w Łowi-
czu grała w ekipie UMKS Zgierz. 

– Poza boiskiem często potra-
fię bujać w obłokach, nie ma dnia, 
żebym czegoś nie pomyliła czy 
się gdzieś nie spóźniła, chociaż  
za każdym razem obiecuję sobie, 
że to ostatni raz (śmiech). Podczas 
meczu staram się być natomiast 
skupiona. Dzięki temu, że jako 
bramkarz widzę najwięcej staram 
się, tyle ile jestem w stanie, podpo-
wiadać dziewczynom. gdy obroń-
cy podłączą się do ataku. – mówi 
o sobie bramkarka. 

– W tym roku do mistrzostw 
podchodziłyśmy w zupełnej innej 
roli niż przed rokiem, gdzie nikt 
na nas nie stawiał, a zdobyłyśmy 
Mistrzostwo Polski. W tym roku 
oczekiwania, co do naszej gry 
i końcowego miejsca były zupeł-
nie odmienne. Jako ubiegłorocz-
ny mistrz Polski oraz zdobywca 
piątej lokaty w Euro Winners Cup 
(odpowiednik ligi mistrzów piłki 
nożnej), byłyśmy stawiane w roli 
faworytów w tegorocznej edycji 
mistrzostw – podkreśla Pacler. 

– Zadanie nie było łatwe do wy-
konania, gdyż presja z którą mu-
siałyśmy się zmierzyć nie zawsze 
nam pomagała. Przygotowania do 
mistrzostw zaczęłyśmy po powro-
cie z Nazare (Euro Winners Cup), 
dzięki temu miałyśmy bardzo 
dużo jednostek treningowych co 
znacząco wpłynęło na polepszenie 
naszych umiejętności. Tegoroczny 
system rozrywek jednak nie po-
zwalał na jakąkolwiek pomyłkę.  
Z grupy wychodziła tylko drużyna 
z pierwszego miejsca, a po grupie 
od razu były półfinały. Nie mia-
łyśmy też łatwiej grupy, gdyż już 

w pierwszym meczu musiałyśmy 
się mierzyć ze Spartą Daleszyce, 
która to trzy lata temu wywalczy-
ła mistrzostwo Polski oraz z którą 
do tej pory jeszcze nigdy nie wy-
grałyśmy (mierzyłyśmy się z nią 
dwa razy, dwa lata temu przegra-
łyśmy w meczu o 5 lokatę, w tam-
tym roku w meczu grupowym) – 
dodaje. 

– I to tak na prawdę był dla nas 
zaraz po finale najważniejszy po-
jedynek, gdyż przegrany tego 
meczu zostawał z przysłowiową 
walką o pietruszkę. Jednak wy-
szłyśmy zwycięstwo z tego poje-
dynku mimo, że na początku spo-
tkania przegrywałyśmy 2:0. Finał 
też nie należał do łatwych poje-
dynków, gdyż drużyna z Choj-
nic mocno zawiesiła poprzeczkę 
co spowodowało, że po pierwszej 
połowie widniał remis 0:0. Jednak 
po końcowym gwizdu to my cie-
szyliśmy się ze zwycięstwa – pod-
sumowuje nasza reprezentantka.

Agata, mimo złotego meda-
lu, uważa, że  po mistrzostwach 
pozostaje niedosyt, ponieważ za-
wodniczki same wiedzą, że stać je 
na jeszcze lepszą grę. 

To był dla nas kolejny bagaż 
doświadczeń, bo po raz pierwszy 
byłyśmy przed turniejem stawiane 
w roli faworytów do obrony mi-
strzowskiego tytułu i z tego zada-
nia się wywiązałyśmy. Przed nami 
kolejne nowe wyzwania, którymi 
są: poprawienie wyniku piątego 
miejsca w Europie, a potem walka 
na krajowym podwórku. Jedynie 
czego może być żal, to to że sezon 
kobiecego beach soccera w Polsce 
jest ekstremalnie krótki, gdyż jest 
to tylko jeden turniej mistrzostw 
Polski w roku. Zdaje sobie jed-
nak sprawę, że sport ten jest spor-
tem sezonowym, mimo to pozo-
staje nadzieja, że liczba turniejów 
w przyszłości ulegnie wzrostowi – 
mówi z nadzieją kapitan łódzkie-
go zespołu.  zł

Agata Pacler�(górny�rząd,�pierwsza�z�lewej)�razem�ze�swoją�złotą�ekipą.
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Piłka nożna |�Relacja�z�meczu�unia�–�Pelikana

Unia górą po prawie 12 latach
 unia Skierniewice – Pelikan 
Łowicz 2:0 (1:0);� 1:0� –� Konrad�
niedzielski� (31),� 2:0� –� Michał�
adamczyk�(89�–�samobójcza).
Pelikan: Mateusz� wlazłowski� –�
Kacper� Kaczorowski,� grzegorz�
wawrzyński,� bartosz� broniarek,�
Michał�Żółtowski�–�Kamil�nowicki�
(65� stanisław� ławcewicz-Musia-
lik),� Krystian� Mycka� (46� damian�
szczepański),�bartosz�bujalski�(61�
Michał�adamczyk),�sebastian�cza-
pa� (90� Jan� Haczykowski),� Michał�
dobkowski�–�sebastian�szerszeń.
Sędziował:� Mateusz� Jenda� (war-
szawa).� Żółte kartki: Patryk� bo-
jańczyk� (2),� szymon� Kiwała� (2),�
Patryk� Pomianowski� (1),� Konrad�
Kowalczyk�(1)�–�wszyscy�unia�oraz�
grzegorz� wawrzyński� (1),� Michał�
Żółtowski� (3),� stanisław� ławce-
wicz-Musialik� (1),� bartosz� bujalski�
(3),�sebastian�czapa�(1)�–�wszyscy�
Pelikan.�

Prawie dwanaście lat czekali 
na derby o ligowe punkty kibice 
Pelikana Łowicz oraz Unii Skier-
niewice. Od poprzedniego meczu 
pomiędzy obydwoma zespołami 
minęło dokładnie 4322 dni. Wte-
dy, w listopadzie 2006 roku, padł 
bezbramkowy remis. Tym razem 
powtórki nie było. 

Tener Łukasz Chmielew-
ski zdecydował się na zmiany w 
wyjściowym składzie. Miejsce 
na środku obrony zajął powraca-
jący po urazie Bartosz Bronia-
rek (kosztem Krystiana Stolar-

czyka). Ponadto do wyjściowego 
składu powrócił Bartosz Bujalski,  
a w roli zmiennika zagrał Damian 
Szczepański. Warto jeszcze odno-
tować debiut Jana Haczykowskie-
go. 18-latek pojawił się na mura-
wie w końcówce spotkania. 

Rywalizację lepiej rozpoczę-
li łowiczanie. To biało-zieloni od 
pierwszego gwizdka sędziego ru-
szyli do znacznie bardziej zde-
cydowanych ataków. Kilka razy 
nerwowo zrobiło się pod bramką 
Melona, ale ostatecznie związany 
trzy lata temu z Pelikanem gol-
kiper cały czas zachowywał czy-
ste konto. Poza wspomnianym 
Melonem, w barwach gospoda-
rzy zagrało jeszcze pięciu piłka-
rzy niegdyś reprezentujący biało-
-zielonych – Bojańczyk, Kiwała  
i Kowalczyk, a także Pomianow-
ski i Wyszogrodzki.

Unia potrzebowała solidne pół-
godziny żeby się otrząsnąć i za-

cząć odpowiadać. Można powie-
dzieć, że gospodarze zrobili to  
z przytupem. Piłkę z narożnika 
boiska dośrodkował Maciej Wy-
szogrodzki, nie najlepsze wyjście 
na przedpole zanotował Mateusz 
Wlazłowski, a skrzętnie wykorzy-
stał to Konrad Niedzielski paku-
jąc piłkę do siatki. 24-latek jeszcze 
przed przerwą mógł zostać boha-
terem Unitów, ale jego próba lobu 
z około 30 m była minimalnie nie-
celnie, a po zagraniu Patryka Po-
mianowskiego był minimalnie 
spóźniony i nie zdołał zamknąć 
akcji.

Druga połowa nie przynio-
sła szczególnego zmiany obrazu 
gry. Rywalizacja była wyrówna-
na, żadna z drużyn nie potrafiła 
przejąć inicjatywy i obie strony 
miał swoje dobre okazje do zdo-
bycia bramek. Biało-zieloni naj-
bliżsi szczęścia byli na kwadrans 
przed końcem, ale skierniewiczan 

uratował Artur Melon. De facto, 
gospodarzom też nie udało się tra-
fić do siatki. Wyręczyli ich w tym 
podopieczni Łukasza Chmielew-
skiego. 

Gdy zanosiło się na nerwową 
końcówkę i wydawało się, że nie-
mający nic do stracenia przyjezd-
ni zaraz ruszą pod bramkę Unii, 
Michał Adamczyk fatalnie nie 
zrozumiał się z Mateuszem Wla-
złowskim. Doświadczony defen-
sor w pozornie niegroźnej sytuacji 
chciał zgrać głową niedokład-
ne podanie z głębi pola. Problem  
w tym, że golkiper Ptaków plano-
wał piłkę przejąć poprzez dalekie 
wyjście na przedpole. Skończyło 
się na odegraniu Adamczyka do 
pustej bramki i tym samym przy-
pieczętowaniu wygranej Unii. 

Porażka w Skierniewicach boli. 
Nie tylko dlatego, że był to der-
bowy mecz. Głównym powodem 
jest świadomość, że Pelikan tego 
dnia na pewno nie był zespołem 
słabszym. Łowiczanie mieli swoje 
okazje, ale brakowało im skutecz-
ności. Do tego, do obu bramek 
gracze Ptaków walnie się przyczy-
nili. Łukasz Chmielewski zwró-
cił również uwagę, że przy pierw-
szym trafieniu przepisy w polu 
karnym mógł przekroczyć jeden z 
graczy Unitów, ale arbiter gwizd-
ka nie użył.

Pomimo przegranej Pelikan za-
chował miejsce w pierwszej piątce 
tabeli. Ta stała się jednak mocno 
spłaszczona – po szóstej serii gier 
biało-zieloni mieli pięć punktów 
straty do lidera i tyle samo prze-
wagi nad strefą spadkową.

 Mateusz Lis

Piłkarzy na boisko w środę wyprowadzali kapitanowie�–�Krystian�
Mycka�oraz�Konrad�Kowalczyk.�niegdyś�koledzy�z�jednej�drużyny,�
aktualnie�po�przeciwnych�stronach�barykady.
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Przetasowania w dole?
Oczy obserwatorów III ligi 

w najbliższy weekend powin-
ny zwrócić się na Aleksandrów 
Łódzki. 

Drugi w tabeli Sokół podej-
mie sklasyfikowaną tuż za po-
dium Olimpię Zambrów. W tej 
chwili oba kluby dzielą tylko  
cztery punkty. Ewentualne zwy-
cięstwo gości może się okazać 
bezcenne.

O fotel lidera nie powinni się 
przesadnie martwić w Legiono-
wie. Spadkowicz z II ligi zagra 
na domowym obiekcie z MKS 
Ełk. Ełczanie są dopiero na pięt-
nastym miejscu w tabeli, a w czte-
rech wyjazdowych meczach zdo-
byli do tej pory tylko jeden punkt. 
Teoretycznie łatwe zadanie stoi 
również przed Lechią. 

Podopieczni Bogdana Jóźwia-
ka podejmą ŁKS 1926 Łomża, 
który przegrał cztery z sześciu 

spotkań. Do przetasowań może 
dojść również w dole tabeli.  M.Lis

 8. kolejka iii ligi: unia� skier-
niewice� –� sokół� Ostróda� /� sob�
15.09.2018� r.,� godz.� 14;� lechia�
Tomaszów� Mazowiecki� –� łKs�
1926�łomża�/�sob�15.09.2018� r.,�
godz.�16;�ursus�warszawa�–�znicz�
biała� Piska� /� sob� 15.09.2018� r.,�
godz.� 16;� sokół� aleksandrów�
łódzki�–�Olimpia�zambrów�/�sob�
15.09.2018� r.,� godz.� 16;� legiono-
via� legionowo� –� MKs� ełk� /� sob�
15.09.2018� r.,� godz.� 16.30;� broń�
Radom�–�Polonia�warszawa�/�sob�
15.09.2018� r.,� godz.� 17;� Victoria�
sulejówek� –� Huragan� Morąg� /�
sob�15.09.2018�r.,�godz.�19;�legia�
ii� warszawa� –� Świt� nowy� dwór�
Mazowiecki� /� nd� 16.09.2018� r.,�
godz.� 12;� Ruch Wysokie Mazo-
wiecki – Pelikan Łowicz /� nd�
16.09.2018�r.,�godz.�17.

Piłka noża�|�Relacja�z�meczu�Pelikan�–�sokół�aleksandrów�łódzki

Wciąż bez porażki u siebie
 Pelikan Łowicz – Sokół Alek-
sandrów Łódzki 0:0
Pelikan:� Mateusz� wlazłowski�
–� Kacper� Kaczorowski,� bartosz�
broniarek,� grzegorz� wawrzyński,�
Michał� Żółtowski� –� Michał� do-
bkowski,� Krystian� Mycka� (90� Kry-
stian� stolarczyk),� bartosz� bujalski�
(84� Michał� adamczyk),� sebastian�
czapa,� Kamil� nowicki� (84� stani-
sław� ławcewicz-Musialik)� –� da-
mian�szczepański.
Sokół: Jakub�lemanowicz�–�Karol�
Żwir,�aleksander�Ślęzak,�artur�gie-
raga,�dominik�głowiński�(87�Prze-
mysław�woźniczak)�–�Paweł�Kacz-
marek�(60�Filip�Matuszczyk),�Piotr�
Kasperkiewicz,� dominik� Pecyna,�
Jakub�Rogalski�(46�dawid�serafiń-
ski)�–�Michał�Miller�(90+1�damian�
Kupisz),�dawid�cempa.
Sędziował: Radosław� Jemielity�
(białystok).� Żółte kartki:� bartosz�
broniarek�(1)�–�Pelikan.�

Emocjonujące widowisko staje 
się powoli gwarantem przy okazji 
meczów rozgrywanych przez Pe-
likana na domowym obiekcie. Ki-
bice, którzy w niedzielne przed-
południe stawili się na stadionie 
przy ulicy Starzyńskiego 6/8, po-
nownie mogli mówić o dobrze 
spędzonym czasie. Biało-zieloni 
znów pokazali się z dobrej stro-
ny, chociaż tym razem nie zdoła-
li zdobyć kompletu punktów. Dla 
Sokoła był to jednak dopiero drugi 
mecz w bieżących rozgrywkach, 
w którym nie zdobył trzech oczek.

Porównując do poprzedniego 
spotkania z Unią Skierniewice 
trener Łukasz Chmielewski zde-
cydował się na zaledwie jedną 
zmianę w wyjściowym składzie. 
W niedzielę zabrakło Sebastiana 
Szerszenia, który nie mógł zagrać 
z powodów rodzinnych. Ponad-
to kontuzje ponownie wykluczy-
ły Dawida Kieplina oraz Roberta 
Kowalczyka.

Obserwatorzy spotkania mo-
gli się zastanawiać, która z dru-
żyn otwarcie zapowiedziała wal-
kę o awans na szczebel centralny, 
a kto latem przeszedł całkowitą 
przebudowę. Nie minęły dwie mi-
nuty, a gospodarze mogli już pro-
wadzić. Na prawej stronie przedarł 

się Michał Dobkowski, ale ude-
rzył za lekko i w środek bramki, 
gdzie na piłkę czekał już Jakub 
Lemanowicz. Tej sytuacji szkoda 
tym bardziej, że na lewej stronie 
stał niepilnowany Kamil Nowic-
ki. Gdyby otrzymał dokładną pił-
kę, to zostałby mu tylko strzał na 
pustą bramkę.

Biało-zieloni w całej pierwszej 
połowie przeważali. Nie stwa-
rzali sobie zbyt wielu dogodnych 
sytuacji strzeleckich, ale w prze-
ciwieństwie do rywali – oddawa-
li strzały. Najlepszą sytuację miał 
Nowicki. Po dośrodkowaniu z pra-
wej strony stoper przyjezdnych źle 
obliczył tor lotu piłki i lewoskrzy-
dłowy Ptaków znalazł się w dobrej 
sytuacji. Pomocnik gospodarzy 
uderzył z powietrza bez przyjęcia, 
ale nie spodziewał się błędu rywa-
la i wyraźnie przestrzelił. Później 
techniczny strzał z dystansu oddał 
Bujalski szukając okienka bramki, 
ale Lemanowicz również nie mu-
siał interweniować. 

Sokół w pierwszej połowie nie 
doszedł do żadnej dobrej okazji 
strzeleckiej, ale widać było, że jest 
drużyną z wysoką jakością pił-
karską. Można było odnieść wra-
żenie, że aleksandrowianie losy 
meczu są w stanie rozstrzygnąć 
nawet jedną akcję. Z postawy swo-
ich podopiecznych nie był rów-
nież zadowolony Sławomir Majak  
i już w przerwie dokonał pierw-
szej zmiany. 

Drugą połowę od bramki po-
winien rozpocząć Pelikan. Po do-
środkowaniu z rzutu rożnego pił-
kę na krótkim słupku przedłużył 
Żółtowski, z drugiej strony akcję 
zamknął Broniarek zgrywając na 
środek, a z kilku metrów strzał 
oddał Mycka. Kapitan Ptaków 
ostemplował jednak słupek. Ta sy-
tuacja niejako rozjuszyła przyjezd-
nych. Sokół przejął inicjatywę, ze-
pchnął  gospodarzy do głębokiej 
defensywy. Przez kilka dobrych 
minut biało-zieloni mieli wręcz 
spory problem z opuszczeniem 
własnej połowy. Nic konkretnego 
jednak z tego nie wynikło.

Po godzinie gry Pelikan  
w końcu wyszedł z kontrą, którą 
strzałem z pola karnego finalizo-
wał Michał Dobkowski. Prawo-
skrzydłowy uderzył mocno, ale 
w bramkarza. Lemanowicz od-
bił piłkę. Chwilę później świetną 
akcję na prawej stronie przepro-
wadził Krystian Mycka. Kapitan 
najpierw odebrał piłkę, a potem 
dograł na głowę wbiegającego 
Damiana Szczepańskiego. Na-
pastnik biało-zielonych uderzył 
jednak niecelnie.

Dopiero w końcówce Sokół za-
atakował śmielej. Najpierw z rzutu 
wolnego z dystansu uderzył Do-
minik Głowiński, ale piłka minę-
ła słupek. Groźniej było dziesięć 
minut przed końcem, gdy Michał 
Miller dość łatwo minął obrońcę 
i uderzył na bramkę. Piłkę odbił 

Wlazłowski, ale przejął ją Żwir, 
którego strzał został zblokowany  
i poszybował obok słupka.

W doliczonym czasie gry Peli-
kan zaatakował mocniej spycha-
jąc gości do momentami rozpacz-
liwej obrony. Niewiele brakowało, 
a w samej końcówce łowiczanie 
nadzialiby się na zabójczą kontrę. 
Dawid Cempa przejął wybitą 
spod własnego pola karnego piłkę 
i odegrał na wolne pole do Sera-
fińskiego. Ten w sytuacji sam na 
sam z bramkarzem chciał przerzu-
cić piłkę ponad Wlazłowskim, ale 
nie trafił w światło bramki.

– Jak się nie umie wygrać, to 
trzeba umieć zremisować. Nam 
się to udało, bo nie mieliśmy  
w tym żadnego pomysłu – powie-
dział po meczu Majak. Przed me-
czem remis można było uznać za 
niezły rezultat. Teraz wydaje się, 
że łowiczanie bardziej stracili dwa 
punkty. Tym bardziej, że w koń-
cówce w polu karnym prawdopo-
dobnie faulowany był Ławcewicz-
-Musialik. Arbiter z Białegostoku 
uznał jednak inaczej. 

Pelikan jest jednak dopiero dru-
gą drużyną, która w tym sezonie 
potrafiła nie przegrać z Sokołem. 
Na domowym obiekcie pozosta-
je niepokonany. Po tym tygodniu 
Łukasz Chmielewski może narze-
kać głównie na skuteczność. Co 
łowiczanom po dobrej grze, sko-
ro po raz drugi z rzędu Pelikan nie 
zdobył bramki?  Mateusz Lis

Piłka nożna |�Trenerzy�po�meczu

Byliśmy lepsi
 Sławomir Majak (Sokół):� był�
to�bardzo�ciężki�mecz.�szczęśliwie�
zdobyliśmy�ten�punkt,�bo�wydaje�mi�
się,� że� gospodarze� piłkarsko� byli�
lepsi�od�nas.�Pojawiły� się�spekula-
cje�na� temat� tego�czy�sokół�gra�o�
awans,�na�którym�jest�miejscu� i� ile�
ma� punktów� na� koncie.� nie� miało�
to� odzwierciedlenia� do� tego,� co�
działo�się�na�boisku.�daliśmy�sobie�
narzucić�styl�gry�Pelikana.�Momen-
tami� nasza� gra� w� obronie� wyglą-
dała�wręcz�na� rozpaczliwą.�Trzeba�
się� cieszyć� z� tego,� że� dowieźliśmy�
0:0� do� końca,� biorąc� pod� uwagę�
to,� co� działo� się� na� boisku.� dziwi�
mnie�metamorfoza�mojego�zespołu��
w�porównaniu�z�tym,�co�zaprezento-
waliśmy�w�środę�przeciwko�Polonii�
–� jednemu� z� głównych� pretenden-
tów� do� awansu.� Teraz� jednak� od�
początku� nie� weszliśmy� w� mecz.�
gospodarze� stwarzali� mnóstwo�
sytuacji,� także�po�stałych� fragmen-
tach�gry.�Tylko�cudem�uniknęliśmy�
straty�bramki.�wiedzieliśmy,�że� jest�
to� groźna� broń� zespołu� Pelikana,�
ale�nie�potrafiliśmy�temu�zapobiec.�
Paradoksalnie,� mogliśmy� pokusić�
się� o� trzy� punkty� w� ostatniej� akcji�
meczu.�sztuką�było� tego�nie�strze-
lić.�wydaje�mi�się�jednak,�że�z�per-
spektywy�całego�meczu�–�cieszymy�
się�z�tego�remisu�i�skupiamy�się�na�
najbliższym�spotkaniu.
 Łukasz Chmielewski (Pelikan):�
bardzo�zależało�nam�na�tym,�żeby�
dobrze� zaprezentować� się� w� tym�
spotkaniu,� po� bolesnej� porażce��

w�meczu�derbowym�z�unią.�w�śro-
dę�nie�byliśmy�zespołem�gorszym,�
stworzyliśmy� sobie� więcej� sytuacji�
od� unii� i� moim� zdaniem� powinni-
śmy�tamto�spotkanie�wygrać.�stało�
się�jednak�inaczej.�w�niedzielę�było�
dokładnie�tak�samo.�Tak�jak�powie-
dział�Pan�trener�–�byliśmy�zespołem�
dominującym� i� lepszym,� w� pierw-
szej�połowie� nawet� zdecydowanie.�
sytuacje�bramkowe,�które�sokół�so-
bie�stworzył�–�poza�ostatnią�gdy�na-
dzialiśmy�się�na�kontratak�–�to�były�
stałe�fragmenty�gry.�aleksandrowia-
nie�mają�rosłych�piłkarzy,�a�też�jest�
kto�tę�piłkę�dostarczyć�w�„szesnast-
kę”.�zagraliśmy�najlepsze�spotkanie�
jak�do�tej�pory.�niestety�nie�przynio-
sło� nam� to,� po� raz� drugi� z� rzędu,�
kompletu� punktów.� Martwią� i� bolą�
takie�spotkania.�zdobyliśmy�punkt,�
ale� wiem,� że� przyjdą� też� słabsze�
mecze�zespołu.�Póki�co,�od�meczu�
z�legią�ii,�weszliśmy�na�odpowiedni�
poziom� jakościowy�gry� i� trzymamy�
go.�Jednak�na�ostatnich�sześć�moż-
liwych�punktów,�zdobyliśmy�tylko�je-
den.�Oczywiście,�biorąc�pod�uwagę�
klasę�rywala,�znakomitych�piłkarzy,�
bardzo�dobrego�trenera,�ilość�punk-
tów,� fakt,� że� aleksandrowianie� są�
jednym�z�bardzo�poważnych�kandy-
datów�do�awansu,�to�ten�punkt�cie-
szy.� z� przebiegu� gry� byliśmy� lepsi��
i�jesteśmy�teraz�bardzo�rozgorycze-
ni.� Trzeba� teraz� ciężko� pracować�
i� przygotować� się� do� następnego�
spotkania.� Może� będziemy� mieć�
więcej�szczęścia.�
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Michał Miller dał się we znaki obrońcom,�ale�głównie�ostrą�walką�–�nierzadko�przekraczając�przepisy�gry.

PROGNOZA POGODY�|�13.09.2018�–�19.09.2018

SYTuACJA  SYNOPTYCZNA:
Pogodę�kształtuje�obszar�obniżonego�ciśnienia,�
w�weekend�układ�wyżowy.�napływa�ciepła�masa�
powietrza�polarno-morskiego.

CZWARTeK – PiąTeK: 
zachmurzenie�umiarkowane�do�dużego,�
okresami�przelotne�opady�deszczu.
widzialność�dobra,�w�czasie�opadów�
umiarkowana.�wiatr�zachodni,�słaby
i�umiarkowany,�3-7�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�23�st.�c�w�czwartek�
do�+�20�st.�c�w�piątek.
Temp.�min�w�nocy:�+�14�st.�c�do��+�12�st.�c.

SOBOTA – NieDZieLA: 
zachmurzenie�umiarkowane,�okresami�duże,�
w�piątek�przelotne�deszcz,�od�soboty�bez�
opadów.�widzialność�dobra,�w�czasie�opadów�
umiarkowana.�wiatr�zachodni,�
słaby�do�umiarkowanego,�3-7�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�20�st.�c�do��+�22�st.�c.
Temp.�min�w�nocy:��+�12�st.�c�do��+�11�st.�c.

PONieDZiAŁeK – WTOReK – ŚRODA:
słonecznie,�zachmurzenie�małe,�bez�opadów�
oraz�bardzo�ciepło.�widzialność�dobra.
wiatr�południowo-wschodni,�słaby,�2-4�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�23�st.�c�do��+�25�st.�c.
Temp.�min�w�nocy:��+�14�st.�c�do��+�12�st.�c.

biuRO�MeTeOROlOgiczne�cuMulus

PROGNOZA BiOMeTeOROLOGiCZNA 
Pogoda�korzystnie�wpływać�będzie�na�nasze�
samopoczucie.�dobra�sprawność�psychofizyczna�
i�fizyczna.�

Tenis ziemny |�Puchar�burmistrza

Zaproszenie na korty 
Na kortach tenisowych przy uli-

cy Powstańców w tę sobotę i nie-
dzielę odbędzie się Turniej Tenisa 
Ziemnego o puchar Burmistrza 
Miasta Łowicza Krzysztofa Jana 
Kalińskiego. 

Prezes Łowickiego Towarzy-
stwa Tenisowego Krzysztof Gajda 
zaprasza do rywalizacji amatorów 
tenisa, którzy prezentują różny po-
ziom. Rywalizacja tenisistów za-
wsze jest bardzo wyrównana i za-
cięta. Zawodnicy podzieleni będą 
na grupy,  a mistrzowie i wicemi-
strzowie grup awansują do półfi-
nałów.  

– Planujemy rozegrać tur-
niej mężczyzn, turniej pań i tur-
niej męskich debli. Zapraszamy 
wszystkich chętnych do gry oraz 

kibiców, którzy lubią popatrzeć 
na dobry tenis. Zapisy na kortach 
przy ulicy Powstańców 14 wrze-
śnia od 17. – informuje prezes ŁTT 
Krzysztof Gajda.

W niedziele planowany jest po-
kazowy mecz tenisa, w którym 
zagrają Jan Markowski i Jakub 
Dańczak. – Na pewno będzie on 
ozdobą turnieju. To są dwaj super 
zawodnicy i ich gra stoi na wyso-
kim poziomie. Zapraszamy mi-
łosników tenisa w niedziele 16 
września około godziny 15:00. 
Warto przyjść popatrzeć na tenis 
w wydaniu dwoch łowickich ju-
niorów – doaje prezes ŁTT. 

Turniejowe pojedynki zaplano-
wane są od soboty 15 września od 
godziny 9:00.   zł
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Bezpieczeństo
Gmina Bedlno�|�co�się�zdarzyło�na�drodze�w�czarnowie?

Czy wójt z pracownikiem pobił mieszkańca? 
Eugeniusz Lebioda, mieszkaniec Pleckiej Dąbrowy oskarża, że wójt 
Krzysztof Kołach wraz ze swoim pracownikiem pobił go za to, że robił 
zdjęcie, jak wójt z gminnego hydrantu pobiera wodę do opryskiwacza. Wójt 
z kolei twierdzi, że to Lebioda rzucił się na niego z rękoma, a on tylko się 
bronił. Sprawa już trafiła do prokuratury.

Do zdarzenia doszło w piątek 
7 września, ok. godz. 19.00. Jak 
mówi nam Eugeniusz Lebioda, 
mieszkaniec Pleckiej Dąbrowy, 
tego dnia jechał wraz z kolegą, 
aby zrobić zdjęcie bramy w Szew-
cach, która spodobała się jego 
klientowi.

– Gdy jechaliśmy zauważy-
łem, że wójt w towarzystwie inne-
go mężczyzny bierze z gminnego 
hydrantu wodę do swojego opry-
skiwacza. Zawróciliśmy – opo-
wiada Lebioda. – Stanęliśmy na 
poboczu drogi, w odległości ok. 
15 m. Wysiadłem z samochodu 
i podszedłem, by zrobić zdjęcie, 
jak wójt bierze wodę za pomocą 
strażackiego węża i tankuje rol-
niczy opryskiwacz. Jak wójt mnie 
zauważył to zakręcił hydrant i ru-
szył w moją stronę. Na mój widok 
z aparatem w ręku dostał szału. 
Zrobił się czerwony i idąc w moją 
stronę krzyczał i wyzywał, poka-
zując mi środkowy palec. Myśla-
łem, że na słowach się skończy. 
Byłem zaskoczony, gdy zbliżył 
się do mnie i nagle mnie kopnął, 
a później zaczął okładać z całej 
siły pięściami po głowie. Zasła-

niając się dobiegłem do samocho-
du, gdzie Kołach z pracownikiem 
mnie dopadli. Obaj mnie bili, aż 
upadłem na kolana zasłaniając rę-
koma głowę.

Wiesław Krakowiak, któ-
ry przyjechał z Lebiodą, siedział 
początkowo w samochodzie. – 
Wszystko trwało sekundy. Wójt 
biegł w stronę Lebiody i krzy-
czał. – Ty łobuzie, sprawdź naj-
pierw czy zapłaciłem, za wodę, 
zaraz wybiję ci z głowy fotogra-
fowanie. Chwilę później zobaczy-
łem, że wójt bije i kopie Eugeniu-
sza, szczęście, że wójt miał klapki. 
Do Lebiody dopadł też pracownik 
wójta i obaj go okładali pięściami 
– mówi pan Wiesław. – Domino-
wał wójt, który złożył ręce razem  
i walił po głowie, jak młotem. Wy-
siadłem z samochodu i ruszyłem 
na pomoc koledze. Wreszcie na-
pastnicy się opanowali, a Euge-
niusz wszedł do samochodu i za-
dzwonił po policję.

Inną wersję wydarzeń opowia-
da nam wójt Krzysztof Kołach. – 
W piątek przed godz. 19.00 za-
uważyłem czarny samochód,  w 
którym jechał Eugeniusz Lebioda. 

Poznałem też kierowcę  z Pleckiej 
Dąbrowy. Zawrócili koło garaży, 
stanęli na poboczu, we wjeździe 
do posesji mojej matki. Z samo-
chodu wyszedł Lebioda z apara-
tem fotograficznym i zaczął robić 
zdjęcia.

Jak mówi nam wójt, czerpał 
wodę z hydrantu do opryskiwa-
cza. Wziął kilka dni urlopu, by 
opryskać rzepak. – Poszedłem 
w kierunku Lebiody pytając „co 
szukasz sensacji? Myślisz, że zła-
pałeś wójta jak kradnie wodę? 
Najpierw sprawdź w Urzędzie 
Gminy czy zapłaciłem za wodę. 
Gdy byłem w odległości ok. 1,5 
m usłyszałem „Ty ch.. pier... i tak 
cię zniszczę” – na te słowa ode-
pchnąłem go i powiedziałem: 
Zjeżdżaj, ty draniu”. Wtedy on 
rzucił się na mnie z pięściami. Ja 
tylko skutecznie się broniłem. Pa-
nowałem nad sobą, aby nie zrobić 
mu krzywdy.

Byłem tak zdenerwowany, że 
nie mogłem wybrać numeru na 
policję. Zadzwoniłem do pani se-
kretarz, którą mam pierwszą w te-
lefonie i prosiłem, by mi pomogła 
i zadzwoniła na policję.

Wójt Krzysztof Kołach uważa, 
że była to prowokacja polityczna, 
przedwyborcza.  

policja i pogotowie
Po kilkunastu minutach na 

miejscu zdarzenia pojawił się pa-
trol policji. Chwilę po tym we-
zwano pogotowie. Ostatecznie 
Eugeniusz Lebioda został zabrany 
do szpitala na badania, a po dwóch 
godzinach go opuścił.

Eugeniusz Lebioda dwie go-
dziny później opuścił szpital. 
Tomograf nie wykazał zmian  
w głowie. Lekarz dyżurny zrobił 
obdukcję, w której czytamy: „w 
dniu dzisiejszym został pobity. 
Stłuczenie głowy. Liczne krwiaki 
podskórne na głowie i otarcia na-
skórka, TK głowy bez zmian ura-
zowych”. 

Jak mówi nam Eugeniusz Le-
bioda, ze względu na to, że wójt 
Kołach od lat współpracuje z kut-
nowską policją i prokuraturą jako 
samorządowiec i istnieje podej-
rzenie mataczenia w sprawie, 
złożył wniosek, by postępowanie 
prowadzili funkcjonariusze w Ło-
wiczu. 

Informacji o bójce w Czarno-
wie udziela tylko rzecznik Proku-
ratury Okręgowej w Łodzi.

– Zawiadomienie o zdarzeniu w 
Czarnowie wpłynęło od pokrzyw-
dzonego o godz. 19.05. Policjanci 
obecni na miejscu stwierdzili, że 
istnieje podejrzenie pobicia przez 

wójta Krzysztofa Kołacha – in-
formuje Tomasz Szczepanek, za-
stępujący rzecznika Prokuratury 
Okręgowej w Łodzi. – Zgłoszenie 
o pobiciu złożył Eugeniusz Lebio-
da. Trwa postępowanie, nikomu 
nie postawiono zarzutu. 

Wójt zapłacił za wodę  
z hydrantu 
8 czerwca 2015 roku wójt 

Krzysztof Kołach wydał apel 
do mieszkańców (jest dostępny 
wciąż na głównej stronie interne-
towej urzędu), w którym prosi, że 
ze względu na suszę, wody moż-
na wyłącznie używać do celów 
sanitarnych i żywieniowych ludzi 
i na potrzeby zwierząt. 

– Zgodnie z apelem, który 
wystosowałem w 2015 roku, ja 
16 maja zapłaciłem 108 zł brut-
to (czyli 2,16 zł za m3 wody – 
przyp. red.) za 50 m3 wody jaką 
mogłem pobierać z hydrantu 
od 16 maja do 31 października 
2018 roku – mówi wójt Krzysz-
tof Kolach i pokazuje nam faktu-
rę nr 611/05/2018 oraz umowę nr 
1/2018/GR o udostępnienie pobo-
ru wody z hydrantu. – Umowę za-
wieram co roku. Płacę za wodę do 
oprysków, by oszczędzić na cza-
sie tankowania opryskiwacza. Z 
hydrantu tankuję kilka minut, a z 
kranu tankowałbym godzinę.

Wójt podkreśla, że wprawdzie 
na hydrancie nie ma miernika, ale 
jego opryskiwacz mieści 1200 li-
trów, co starcza na opryskanie 5 ha 
upraw. – Jeśli się założy, że na 1 ha 
zużywa się 240 litrów oprysku, a 
stosuje się średnio 3 opryski rocz-

nie, (3x240 litrów na 1 ha x 63,65 
ha, co równa się 45,828 m3 wody), 
a ja zapłaciłem za 50 m3 wody, 
czyli nadpłaciłem za ponad 4 m3 
wody.

– Niektórzy mogą zarzucać, 
że faktura zapłaty została „doro-
biona” – mówi Aneta Ciężarek, 
skarbnik gminy. – Nie ma takiej 
możliwości, bowiem obowiązu-
je nas system elektronicznego za-
pisu. Są rejestrowane wpłaty do 
kasy, raporty kasowe i raporty 
wpłat do banku. Nic tu się nie da 
zmanipulować. Poza tym wójt ma 
gospodarstwo VAT-owskie, ra-
porty są przekazywane do Urzę-
du Skarbowego i faktura na pew-
no musiała być zarejestrowana  
w maju.

Zapytaliśmy wójta ilu zatem 
rolników skorzystało z takiej ry-
czałtowej zapłaty za wodę z hy-
drantu, skoro to w wyraźny spo-
sób skracałoby czas tankowania 
opryskiwacza. 

Faktem jest jednak, że niektó-
rzy rolnicy z gminy Bedlno są 
zbulwersowani, że wójt wydaje 
zakazy korzystania z hydrantu, a 
później sam korzysta ze sprytne-
go sformułowania w cytowanym 
apelu, stwarzającego możliwość 
korzystania z wody, tyle że za 
opłatą. Sformułowanie jest, w ich 
ocenie, takie, że osoba postron-
na nie zwróci na taką możliwość 
uwagi. Ale są i tacy, którzy te za-
pisy rozumieją. Poza fakturami 
dla wójta Urząd Gminy wystawił 
od 2004 roku 61 faktur za pobór 
wody bezpośrednio z hydrantu.

Dorota Grąbczewska

Głowno |�dramat�przy�placu�zabaw

Dziecko chwyciło za nóż i zaatakowało
5-letni chłopiec trafił do szpitala po tym, jak przy placu zabaw 
 został zraniony nożem w twarz przez 10-latka. Na szczęście rany okazały się 
powierzchowne i chłopiec dochodzi do zdrowia, ale strach pomyśleć,  
co stałoby się, gdyby ostrze trafiło np. w oko.

Do dramatycznego zdarzenia 
doszło 9 września, o 16.30, przy 
budynku przy ul. Wojska Pol-
skiego. 10-latek był na ogrodzo-
nym placu zabaw razem z chłop-
cami w wieku 8 i 5 lat, którzy są 
kuzynami. Nad dziećmi czuwa-
ła babcia najmłodszego z nich, 
będąca zarazem mamą 8-lat-
ka. Matka 5-latka zajmowała się  
w tym czasie jego młodszym, nie-
spełna 2-letnim bratem. Chłopcy 
znali się i bawili się razem w pia-
skownicy. W pewnym momencie 
między najstarszym dzieckiem 
a młodszymi kolegami doszło do 
konfliktu. 10-latek – podobno ura-
żony zachowaniem najmłodszego 
chłopca – poszedł do domu. Kil-
ka minut później wrócił z nożem, 
którym zaatakował 5-latka, raniąc 
go trzykrotnie – w czoło i nos. 

Babcia 5-latka wyrwała na-
pastnikowi nóż i pospieszyła na 
pomoc wnukowi. Wkrótce przy-
biegła matka rannego dziecka. 
Babcia z zakrwawionym wnu-
kiem niezwłocznie udała się po 
pomoc do szpitala, ale tam skiero-
wano ich do Łodzi, gdzie chłopcu 
opatrzono rany, które na szczęście 
okazały się niezagrażające życiu, 
obyło się nawet bez szycia. 5-la-
tek jeszcze tego samego dnia zo-
stał wypisany do domu. 

W świetle prawa, z racji mło-
dego wieku 10-latek nie może od-
powiadać za swój czyn, odpowie-
dzialność spada na rodziców. Gdy 
doszło do dramatycznego zdarze-
nia, jego matki nie było w domu, 
w mieszkaniu przebywał ojciec, a 
chłopiec był na placu zabaw bez 
opieki, na co w tym wieku już mu 

pozwalano. Policyjne postępowa-
nie pod nadzorem Prokuratury w 
Zgierzu toczy się w sprawie z art. 
160 par. 2 Kodeksu karnego, czyli 
narażenia na bezpośrednie niebez-
pieczeństwo utraty życia lub spo-
wodowania ciężkiego uszczerbku 
na zdrowiu przez osobę, na której 
ciąży obowiązek opieki. 

Jak usłyszeliśmy od Tomasza 
Szczepanka z Prokuratury Okrę-
gowej w Łodzi, jest to czyn zagro-
żony karą pozbawienia wolności 
do lat 5, natomiast w sprawie tej 
nikt dotąd nie usłyszał żadnych za-
rzutów. O zdarzeniu został powia-
domiony również Sąd Rodzinny. 

Na miejscu dramatycznego zda-
rzenia byliśmy 11 września i uda-
ło się nam porozmawiać z mamą 
poranionego 5-latka, który, jeszcze 
z opatrunkami, ale pogodny – ba-

wił się z innymi dziećmi na placu. 
Mama malucha ma nadzieję, że 
rany całkowicie się zagoją i synko-
wi nie zostaną blizny. 

Kiedy głownianka wraca pa-
mięcią do niedzielnego popołu-
dnia, opowiada: – Zostawiłam 
synka pod opieką mojej mamy. 
Wychowuję dwójkę dzieci, po-
szłam więc z młodszym i nie było 
mnie dosłownie 20-30 minut. Na-
gle dostałam telefon od mojej sio-
stry, że synek został pocięty no-
żem przez starszego kolegę. Nogi 
się pode mną ugięły. Oni się za-
wsze razem bawili, nigdy wcze-
śniej do czegoś takiego nie doszło. 
To była dosłownie chwila. Moja 
mama chwyciła najpierw za nóż, 
żeby ten chłopak nie zaatakował 
czwarty i kolejny raz, albo nie wy-
celował w kogoś innego – relacjo-
nuje głownianka.

Dodaje, że choć wydaje się, 
iż 10-latek ma pewne problemy 
zdrowotne (natury psychicznej),  
to nigdy nie spodziewałaby się po-
dobnego ataku. 

Nasza rozmówczyni ma żal do 
ojca chłopca, który zaatakował jej 
dziecko, że nie zauważył czy też 
nie zareagował gdy syn wycho-
dził z mieszkania z nożem, a po 
wszystkim nie powiedział nawet 
„przepraszam”.

Za zatrważający czyn 10-lat-
ka przepraszała jego matka, któ-
rą zna matka 5-latka. Mówi, że za-
wsze miały ze sobą dobre relacje, 
szanują się. Głownianka jest prze-
konana, że gdyby to mama star-
szego chłopca była na miejscu, nie 
doszłoby do tej sytuacji. 

Nadal trudno jej uwierzyć w 
to, co się stało: – Przeżyłam tyle 
cierpienia przez ostatnie dwa dni, 
że to trudno opisać... Synek ciągle 
mi się budzi, ale mu się nie dziwię. 
Przerażają mnie jednak komenta-
rze w internecie. Powiem pani, że 
płakać mi się chce, jak ktoś, kto 
nic nie wie, pisze, że „matka pew-
nie siedziała w telefonie”...

W rodzinie chłopca, który się-
gnął po nóż nie było interwencji 
policyjnych, nie było też potrzeby 
uruchomienia procedury Niebie-
skiej Karty. Trudno powiedzieć, 
co pchnęło małoletniego do aktu 
agresji. Czy miała na to wpływ sy-
tuacja w domu, negatywne wzor-

ce, gry i filmy naszpikowane prze-
mocą? 

To pytania, jakie stawia sobie 
dziś wielu głownian, którzy usły-
szeli o ataku 10-latka na o połowę 
młodszego kolegę. Nieoficjalnie 
w środowisku lokalnym mówi się 
o problemach młodego człowie-
ka m.in. z nauką, ale też o tym, że 
był on wyśmiewany przez dzieci. 
Czy wybuchła długo kumulowa-
na agresja, z którą nikt nie nauczył 
go sobie radzić? Wydaje się pew-
ne, że nie tylko ofiara ataku, ale i 
jego sprawca potrzebuje teraz po-
mocy psychologicznej. W Porad-
ni Psychologiczno-Pedagogicznej 
w Głownie nie dowiedzieliśmy 
się, czy 10-latek został tam skie-
rowany, ani czy wcześniej był pod 
jej opieką. Dyr. Grażyna Kujawiak 
powiedziała nam jedynie ogólnie, 
że do wybuchu agresji u dziecka 
może doprowadzić szereg przy-
czyn. Każdy przypadek wymaga 
indywidualnego podejścia i nie 
ma jednej recepty przeciwdziała-
nia podobnym sytuacjom.  

Policyjne postępowanie nadal 
się toczy, przesłuchano świadków, 
zabezpieczono nóż. Po zebraniu 
materiałów Prokuratura w Zgie-
rzu zdecyduje co dalej.  ewr
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Pelikan Łowicz
wciąż bez porażki
u siebie. str. 42

Agata Pacler ponownie
mistrzynią Polski
w piłce nożnej plażowej. str. 40

Koszykówka�|�Przygotowania�do�sezonu�w�i�lidze�koszykówki�męskiej

Przegrany sparing z ekipą z Pruszkowa
W środę, 5 września, drugi 

mecz sparingowy zagrali koszy-
karze zespołu Księżak Syntex Ło-
wicz. Podopieczni trenera Rober-
ta Kucharka, którzy od 13 sierpnia 
przygotowują się do historyczne-
go sezonu w I lidze koszykówki, 
zmierzyli sie z pierwszoligowym 
Elektrobud-Investment ZB Prusz-
ków i musieli pogodzić się z po-
rażką 76:80, chociaż przez więk-
szą część meczu nasz zespół był 
na prowadzeniu. 

Środowy pojedynek był bar-
dzo wyrównany, a o wyniku za-
decydowała dyspozycja rzutowa 
w ostatnich minutach. Pierwsza 
odsłona meczu toczyła się „kosz 
za kosz”. Mecz był sparingowy, 
ale widać było, że nikt nie od-
puszcza i walka była momentami 

bardzo ostra. W drugiej odsłonie 
nasz zespół odpuścił nieco obronę 
i przegrał ten fragment gry 11:19. 
Po zmianie stron Księżacy zagrali 

bardzo skutecznie w ataku i moc-
niej w obronie. Rzucili 31 punk-
tów, a stracili tylko 13. Przed ostat-
nią kwartą ekipa trenera Kucharka 

wygrywała 64:54 i wydawało się, 
że mają ten mecz pod kontrolą. 

Nasz pierwszoligowy zespół 
w ostatniej odsłonie zagrał słabo, 
natomiast gracze z Pruszkowa po-
pisali się super skutecznością. Tra-
fi li aż sześć razy za trzy punkty
i to w kluczowych momentach i to 
zdecydowało o końcowym wyni-
ku. Księżacy mieli pozycję do rzu-
tu, ale piłka nie chciała wpadać do 
kosza i to Znicz Basket Pruszków 
wygrał ten pojedynek 80:76. 

Najlepiej punktującymi zawod-
nikami w drużynie Księżaka Syn-
tex w tym starciu byli Mikołaj Sto-
pierzyński, Marcin Salamonik i 
Jan Grzeliński. Swoje zdobycze 
punktowe dołożyli Mikołaj Mo-
tel i Arkadiusz Kobus oraz Seba-
stian Dąbek. To nasi nowi gracze, 

którzy dopiero od tego sezonu re-
prezentować będą barwy Księża-
ka. 

Ze „starej gwardii”, która wy-
walczyła awans do zaplecza eks-
traklasy punktowali: Michał Świ-
derski 4, Bartłomiej Bojko 4. 

– To kolejny sparing, po któ-
rym mamy materiał do analizy. Są 
nowi zawodnicy, którzy muszą się 
zgrać z zespołem. Mam nadzieję, 
że będzie lepiej. Miejmy nadzieję, 
że wyciągniemy wnioski z prze-
granej i będzie dobrze – podsumo-
wał trener Kucharek.  zł

 KS Księżak Syntex Łowicz 
– elektrobud-investment ZB 
Pruszków 76:80� (22:21,� 11:19,�
31:14,�12:26)
Księżak:� stopierzyński� 16� (2×3),�
salamonik�15�(3×3),�grzeliński�14�
(1×3),�Motel�9�(1×3)�i�Kobus�7�oraz�
dąbek�7�(1×3),�Świderski�4,�bojko�
4,�nieporęcki�i�włuczyński.

Koszykówka�|�Turniej�seniorów�o�Puchar�burmistrza�Miasta�łowicza

Polfarmex wygrał w Łowiczu
Trzy tygodnie przed pierwszo-

ligowym sezonem koszykarskim, 
który rusza już w sobotę 29 wrze-
śnia, koszykarze Księżaka Syntex 
Łowicz zaprezentowali się swoim 
kibicom w hali OSiR nr 1 na uli-
cy Jana Pawła II 3, gdzie w sobotę 
i w niedzielę odbywał się Turniej 
Koszykówki Seniorów o Puchar 
Burmistrza Miasta Łowicza. 

W tym roku rozegrano cztery 
pojedynki. Pierwsze mecze były 
jednocześnie półfi nałami, a zwy-
cięzcy walczyli o pierwsze miej-
sce. Zwycięzcą została pierwszo-
ligowa ekipa Polfarmexu Kutno, 
a zespół trenera Roberta Kucharka 
zakończył rywalizację na 3. miej-
scu. 

W sobotę koszykarze z Łowi-
cza w meczu półfi nałowym po-
dejmowali PKK Żubry Leo-Sped 
Białystok. Nasz team był fawory-
tem tego starcia i przez większość 
spotkania wszystko szło zgodnie 
z planem. Niestey, w końcowych 
minutach skuteczniejsi byli go-
ście i to oni wygrali mecz 91:88. 
W tym pojedynku w decydują-
cym momencie zawiodła skutecz-
ność. Zabrakło też mocnej obrony 
i rywale to szybko wykorzystali. 

W niedzielnym pojedynku 
o 3. miejsce Księżak Syntex za-
gał mecz z Pruszkowem i wygrał 

81:68. Cały mecz był wyrówna-
ny, ale tym razem ostatnia kwar-
ta była bardzo dobra w wykonaniu 
podopiecznych trenera Kucharka. 
Wygrali ostatnią odsłonę 19:12
i cieszyli się wygranej w całym 
meczu. Był to udany rewanż za 
wcześniejszą porażkę w meczu 
sparingowym. Po raz drugi naj-
więcej punktów dla drużyny zdo-
był Salamonik (18, 1×3). 

W turnieju pierwsze miejsce 
zdobyła drużyna KKS Polfarmex 
Kutno, pokonując pewnie w fi na-
le PKK Żubry Leo-Sped Biały-
stok 88:69. 

Już niebawem łowiczanie za-
grają z ekipami z Kutna i Prusz-
kowa w I lidze. Z Polfarmexem 
zagrają w Kutnie 17 październi-
ka, a ze Zniczem 20 października 
w Łowiczu. 

– To był bardzo dobry turniej 
pod względem gry oraz zgrywa-
nia zespołu. Szkoleniowo dobry 
materiał do dalszej pracy. Cieszy 
wygrany mecz o 3. miejsce. Dużo 
lepiej wyglądaliśmy niż wczoraj, 
ale widać, że jeszcze zawodnicy 
nie mają takiej świeżości. Trze-
ba pracować jeszcze nad moto-
ryką. Ale myślę, że z meczu na 
mecz będzie lepiej i do sezonu 
będziemy dobrze przygotowani. 
W czwartek gramy kolejny spa-

ring z ŁKS-em. Myślę, że wię-
cej dam pograć tym zawodnikom, 
którzy grali mniej w turnieju, czyli 
np. Gładkiemu, grającemu dzisiaj 
bardzo fajnie na zmianie. Dużo 
jest tych zawodników obwodo-
wych, którzy nie mają możliwości 
zagrania i to mnie najbardziej boli, 
bo każdemu trzeba dać szansę gry. 
Później, w poniedziałek i wtorek, 
mamy turniej w Kutnie, więc tro-
chę będzie można pograć – pod-
sumował trener Kucharek.  zł

Wyniki Turnieju Koszykówki Se-
niorów o Puchar Burmistrza:
Mecze półfi nałowe:
 KS Księżak Syntex Łowicz – 
PKK Żubry Leo-Sped Białystok 
88:91�(21:16,�22:29,�27:20,�18:26)
Księżak: Marcin� salamonik� 18�
(3×3),�arkadiusz�Kobus�13,�Mikołaj�
stopierzyński� 12� (1×3),� Jan� grze-
liński� 12� i� Mikołaj� Motel� 3� (1×3)�
oraz� Michał� Świderski� 8,� daniel�
nieporęcki� 7,� bartosz� włuczyński�
5�(1×3),�sebastian�dąbek�5�(1×3)�
i�bartłomiej�bojko�5.
Najwięcej dla Żubrów:� Michał�
wielechowski� 20� (3×3),� Kamil�
czoskowski� 16� (2×3)� i� arkadiusz�
zabielski�12.

Sędziowali: Michał� chrakowiecki�
(łódź),�Mariusz�Krzewiński�(zgierz)�
i�łukasz�łaziński�(łowicz).
 elektrobud-investment ZB – 
KKS Polfarmex 68:76     
Mecz o 3. miejsce:
 KS Księżak Syntex Łowicz 
– elektrobud-investment ZB 
Pruszków 81:68 (18:21,� 30:21,�
14:14,�19:12)
Księżak:� Marcin� salamonik� 18�
(1×3),� Mikołaj� Motel� 16� (2×3),� ar-
kadiusz�Kobus�14�(1×3),�Jan�grze-
liński� 11� (1×3)� i� Michał� Świderski�
6� oraz� daniel� nieporęcki� 7,� bar-
tosz�włuczyński�3� (1×3),�Mateusz�
gładki�3�(1×3),�sebastian�dąbek�2,�
Mikołaj�stopierzyński�1,�bartłomiej�
bojko.�
Najwięcej dla Pruszkowa: cetnar�
17�(1×3),�Kamiński�15,�Paul�11.
Sędziowali: szymon� giza� (Pabia-
nice),� Mariusz� Krzewiński� (zgierz)�
i�damian�wiaderny�(łódź).
Mecz o 1. miejsce:
 PKK Żubry Leo-Sped Białystok 
– KKS Polfarmex Kutno 69:88

 Terminy przedsezonowych 
gier kontrolnych KS Księżak 
Syntex Łowicz:� 2018.08.13� (cz),�
godz.� 19.30:� Ks� Księżak� syntex�

łowicz� –� łKs� azs� uł� sg� łódź.�
2018.08.17-18�(po�/�wt):�Xiii�Turniej�
o� Różę� Kutna:� godz.� 16.30:� Ks�
Księżak� syntex� łowicz� –� biofarm�
basket�Poznań�i�godz.�19.00:�KKs�
Polfarmex� Kutno� –� sKK� siedlce.�
2018.08.22-23� (s/n):� 60.� Turniej�
Koszykówki� Mężczyzn� Mazovia�
cup�o�Puchar�Prezydenta� �Prusz-
kowa� z� okazji� 100-lecia� Odzyska-
nia� niepodległości;� godz.� 13.30:�
sKK�siedlce�–�Ks�Księżak�syntex�
łowicz� i� godz.� 16.15:� elektrobud-
-investment� zb� Pruszków� –� PKK�
Żubry�białystok.

 1. kolejka i ligi koszykówki 
męskiej (2018.09.29-30):� Ks�
Księżak�syntex�łowicz�–�KK�enea�
astoria�bydgoszcz�(s,�godz.�18.30);�
KK� Jamalex� Polonia� 1912� lesz-
no� –� elektrobud-investment� zb�
Pruszków� (n,� godz.� 18.00);� wKs�
Futurenet� Śląsk� wrocław� –� KKs�
Polfarmex� Kutno;� gKs� Tychy� –�
PTg�Rawlplug�sokół�łańcut;�sKK�
siedlce�–�wKK�wrocław;�azs�agH�
Kraków� –� sTK� czarni� słupsk;� Ks�
górnik� Trans.eu� wałbrzych� –� Ks�
Pogoń� Prudnik;� biofarm� basket�
Poznań� –� MuKs� energa� Kotwica�
50�Kołobrzeg.

Trener Robert Kucharek�musi�dużo�uwagi�poświęcać�zgraniu�nowych�
zawodników.
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Kapitan Księżaka Bartosz Włuczyński, odbiera�puchar�za�trzecie�
miejsce�od�burmistrza�bogusława�bończaka.

Marcin Salamonik (nr 4) to dobry transfer Księżaka.�Poprzedni�sezon�zawodnik�spędził�w�ekstraklasie�
wekipie�gTK�gliwice.

CZWARTeK, 13 WRZeŚNiA:
 19.30�–�Hala�OsiR�nr�1�w�łowi-
czu,�ul.�Jana�Pawła�ii�3;�Mecz ko-
szykówki seniorów: KS Księżak 
Syntex – ŁKS AZS uŁ SG Łódź;

PiąTeK, 14 WRZeŚNiA:
 19.00� –� bar� Maja� w� łowiczu,�
ul.� dworcowa� 8;� 2. edycja XX 
Otwartych Mistrzostw Łowicza 
w dartsie 501 d.o.; 

SOBOTA, 15 WRZeŚNiA:
 9.30� –� sala� konferencyjna� To-
warzystwa� „dom� ludowy”� w� ło-
wiczu,�ul.�Pijarska�1;�Viii Puchar 
Prezesa Towarzystwa „Dom 
Ludowy” w szachach szybkich;
 11.00� –� stadion� Miejski� im.� 10�
Pułku� Piechoty� w� łowiczu,� ul.�
Jana�Pawła�ii�3;�5. kolejka ii ligi 
woj. piłki nożnej młodzików 
D1: MuKS Pelikan-2006 – GKS 
Bełchatów SA;
 16.00�–�stadion�Miejski� im.�10�
Pułku� Piechoty� w� łowiczu,� ul.�
Jana�Pawła� ii�3;�3. kolejka i ligi 
woj. piłki nożnej juniorów młod-
szych B2: MuKS Pelikan-2003 
– GKS Bełchatów SA;

NieDZieLA, 16 WRZeŚNiA:
 11.15�–�stadion�Miejski�w�łowi-
czu,� ul.� s.� starzyńskiego� 6/8;� 8. 
kolejka iV ligi piłki nożnej: KS 
Pelikan ii – KS Warta Sieradz;
 12.30� –� stadion� Miejski� im.� 10�
PP� w� łowiczu,� ul.� Jana� Pawła�
ii� 3;� 5. kolejka ii ligi woj. piłki 
nożnej trampkarzy C1: MuKS 
Pelikan-2004 Łowicz – MKP 
Boruta Zgierz;
 14.30� –� stadion� Miejski� im.� 10�
PP� w� łowiczu,� ul.� Jana� Pawła� ii�
3; 5. kolejka i ligi wojewódzkiej 
piłki nożnej trampkarzy młod-
szych C2: MuKS Pelikan-2005 
Łowicz – Widzew Łódź SA;

WTOReK, 18 WRZeŚNiA:
 10.00�–�Park�błonie�w�łowiczu,�
ul.� św.� Floriana� 7; Powiatowe 
igrzyska Dzieci (rocznik 2006 
i młodszych), Powiatowe igrzy-
ska Młodzieży Szkolnej (rocz-
nik 2003-2005) i Powiatowa 
Licealiada Młodzieży (rocznik 
1999-2002) w indywidualnych 
biegach przełajowych dziew-
cząt i chłopców;

ŚRODA, 19 WRZeŚNiA:
 16.00�–�stadion�Miejski� im.�10�
Pułku� Piechoty� w� łowiczu,� ul.�
Jana�Pawła�ii�3;�6. kolejka ii ligi 
woj. piłki nożnej młodzików D1: 
MuKS Pelikan-2006 – MKP Bo-
ruta Zgierz;
 18.00� –� stadion� Miejski� im.�
10� Pułku� Piechoty� w� łowiczu,�
ul.�Jana�Pawła� ii�3;�6. kolejka ii 
ligi wojewódzkiej piłki nożnej 
trampkarzy C1: MuKS Peli-
kan-2004 Łowicz – SL SALOS 
Róża Kutno.�� Gogo


